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Łowicz | Co zrobić z nieruchomością przy Kaliskiej 5

Dwie koncepcje upadły, 
a konkretów wciąż brak
We wtorek, 24 listopada, w ratuszu doszło 
do zapowiadanego przez burmistrza Łowicza Krzysztofa 
Kalińskiego spotkania z radnymi, które poświęcone było 
temu, co zrobić z nieruchomością przy Kaliskiej 5
(dawny ośrodek kształcenia kadr, dawny sąd rejonowy
i pływalnia). Spotkanie miało charakter nieofi cjalny, 
ale pozwolono dziennikarzom na udział w nim.

Trudno je ocenić jako wyjąt-
kowo owocne, ponieważ prowa-
dzona dyskusja, chwilami pełna 
emocji, nie dotyczyła raczej isto-
ty problemu, jakim jest to, jak sa-
morząd miasta chce wykorzystać 
budynek i grunty, a bardziej spro-
wadzała się do tego, czy do zago-
spodarowania terenu potrzebna 
jest miejska spółka. Decyzja o po-
wołaniu jej zapadła kilka miesięcy 
temu, ale jak na razie nie została 
zrealizowana.

Na wstępie burmistrz porównał 
sprawę Kaliskiej 5 do położonego 
naprzeciwko budynku przy Kali-
skiej 6, który został wyremonto-
wany rok temu, kosztem ponad 

2 mln zł. Przypomniał, że był on 
wynajmowany przychodniom 
ZOZ (były tam też przychodnie 
prywatne – przyp. red.), ale na 

koszt miasta nie można było prze-
prowadzić remontu zaleconego 
przez inspektora nadzoru budow-
lanego pod kątem przychodni, 
ponieważ byłaby to niegospodar-
ność. Kosztów remontu miasto 
nie odzyskałoby z tytułu wpły-
wów dzierżawy nawet przez 100 
lat – stwierdził burmistrz. 

Z jego wypowiedzi wynikało, 
że obie sprawy były dla samorzą-
du trudne, a sprawa Kaliskiej 6 
została przywołana jako przykład 
dobrej decyzji. Porównanie obu 
nieruchomości nie było może 
wyjątkowo szczęśliwe, bo Ka-
liskiej 6 miasto nie kupowało, a 
w budynku nadal pozostaje wol-
ne IV piętro o powierzchni około 
200 m² i jakoś nie słychać pomy-
słów na jego zagospodarowanie. 
Na pozostałych kondygnacjach 
swoje siedziby mają: Środowi-
skowy Dom Samopomocy, Miej-
ski Ośrodek Pomocy Społecznej, 
Zakład Gospodarki Mieszkanio-
wej.  str. 11

Łowicz
Policja zatrzymała 
dwóch sprawców 
rozboju na Ciemnej

Dwóch mieszkańców Łowicza, 
27-latek i 32-latek, usłyszało za-
rzut dokonania rozboju na 24-let-
nim mieszkańcu powiatu łowic-
kiego. Postępowanie w tej sprawie 
prowadzi łowicka policja. Napast-
nikom grozi nawet do 12 lat wię-
zienia. Do rozboju doszło w so-
botę, 21 listopada, około godziny 
23.00 w rejonie ulicy Ciemnej, 
która prowadzi od Nowego Rynku 
do Al. Sienkiewicza w Łowiczu. 
Do 24-letniego mężczyzny pode-
szli dwaj napastnicy i, uderzając 
go, zażądali pieniędzy. Po chwi-
li zabrali mu 80 zł oraz komórkę 
marki Nokia o wartości 200 zł, po 
czym uciekli. str. 2

Bratoszewice | Olimpiada rolnicza

Łowickie mocne
w wiedzy rolniczej
Tegoroczna, XXIII 
Wojewódzka Olimpiada 
Wiedzy Rolniczej, której 
fi nał odbył się 24 listopada 
w siedzibie organizatora, 
czyli bratoszewickim 
ŁODR, okazała się 
szczęśliwa dla rolników 
i uczniów szkół rolniczych 
regionu łowickiego.

Pierwsze miejsce zajął student 
SGGW z Pilaszkowa – Łukasz 
Zabost. Na trzecim (również pu-
charowym) miejscu znalazł się 
Adam Głowacki – uczeń ZS CKR 
w Zduńskiej Dąbrowie, mieszka-
niec Zdun. Wśród najlepszych, 
czyli w fi nałowej dziesiątce zna-
leźli się również: Paweł Kozłow-
ski z ZS CKR w Zduńskiej Dąbro-
wie, który zajął czwarte miejsce, 
a na 9 miejscu znalazł się po-
chodzący z Grodziska w gminie 
Dmosin Sebastian Rosiak, uczeń 
ZSP nr 2 RCKUiP na Blichu 
w Łowiczu. 

W tegorocznych konkursowych 
zmaganiach, które zapoczątkowa-
ły jak zwykle eliminacje oddzia-
łowe, wzięło udział ponad 100 
uczestników. Do fi nału w Bra-
toszewicach przeszło 30 z nich, 
a po pytaniach testowych, do run-
dy ustnej – jak zwykle 10 najlep-
szych.  str. 7

Dyskusja 
sprowadzała się 
do tego, czy do 
zagospodarowania 
terenu potrzebna 
jest miejska spółka. 

Łukasz zabost z Pilaszkowa 
koło Łowicza, zdobywca 
pierwszego miejsca tegorocznej 
olimpiady. 
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Nie starcza
na nagrody
– o sporcie szkolnym. str. 33

oSm sprzeda
w Chinach
4 mln litrów mleka. str. 3

Łódź | Proces byłego kandydata na burmistrza – dla poszkodowanych satysfakcja po wielu latach

Stanisław Ś. musi zapłacić ponad
700 tysięcy
Sąd Apelacyjny w Łodzi oddalił 25 listopada apelację 
złożoną przez byłego kandydata na burmistrza 
Łowicza (w roku 2002) oraz radnego, Stanisława 
Ś., który odwołał się od wyroku Sądu Okręgowego, 
zasądzającego od niego znaczną kwotę pieniędzy 
na rzecz łowickich przedsiębiorców – rodziny M.

Konfl ikt prawny pomiędzy Sta-
nisławem Ś., znanym kamienicz-
nikiem z ul. Zduńskiej, a rodziną 
M. trwa od kilkunastu lat. Jego 
wynikiem był najpierw proces 
karney. Wyrokiem z 28 grudnia 
2010 roku Sąd Okręgowy w Ło-
dzi uznał Stanisława Ś. za win-
nego czterech czynów. Pierwszy 
dotyczył tego, że w  2003 roku 
w celu osiągnięcia korzyści mająt-
kowej doprowadził on małżeństwo 
Marię i Adama M. do niekorzyst-
nego rozporządzenia własnym 
mieniem – działką budowlaną na 
Katarzynowie, przy lesie miej-
skim, na czym stracili oni ok. 270 
tys. Do tego doszły inne zarzu-

ty. Ostatecznie sędziowie Sądu 
Apelacyjnego w Łodzi w sierp-
niu 2011 roku zmienili werdykt 
Sądu Okręgowego, wymierzając 
Stanisławowi Ś. karę łączną 2 lat 
i 6 miesięcy pozbawienia wolno-
ści w wymiarze bezwzględnym. 
W pozostałej części zaskarżony 
wyrok został utrzymany w mocy. 

Proces cywilny
Małżeństwo M. wytoczyło 

również Stanisławowi Ś. proces 
o zapłatę. Po rozpatrzeniu sprawy 
w marcu tego roku Sąd Okręgowy 
zasądził na rzecz małżeństwa M. 
301.426,79 zł (+ odsetki od dnia 
18 października 2006 roku; na 

dzień 25 listopada byłoby to oko-
ło 333.245 zł) tytułem odszkodo-
wania. Na rzecz Adama M. Sta-
nisław Ś. miał zapłacić 8.000 zł 

(+ odsetki około 8.844 zł) tytułem 
zadośćuczynienia i 130 zł tytułem 
(+ odsetki około 143 zł) tytułem 
odszkodowania. Na rzecz Ma-

rii M. zasądzono od oskarżonego 
50.000 zł (+ odsetki około 55.278 
zł) tytułem zadośćuczynienia oraz 
1.120 zł (+ odsetki około 1.238) 

tytułem odszkodowania. Łącznie 
byłaby to więc kwota rzędu około 
760.000 zł.

Stanisław Ś. został także obar-
czony na rzecz małżeństwa M. 
zwrotem kosztów procesowych w 
kwocie 11.248 zł. Sąd postanowił 
też pobrać od niego 19.404,28 zł 
tytułem nieuiszczonych kosztów 
sądowych od uwzględnionej czę-
ści powództwa.

Co na to strony
25 listopada Sąd Apelacyj-

ny w Łodzi rozpatrzył apelację 
wniesioną przez Stanisława Ś. 
Przed wydaniem wyroku wypo-
wiedzieli się przedstawiciele obu 
stron. 

Pełnomocnik Stanisław Ś. 
podnosił kwestię ważności umo-
wy zawartej między jego klien-
tem a małżeństwem M. odnośnie 
sprzedaży nieruchomości przy ul. 
Podleśnej oraz łodzi motorowej. 
Zdaniem strony pozwanej nie ma 
podstaw, aby kwotę odszkodowa-
nia wyliczać na kwotę 301.426,79 
zł, czyli taką jak w umowie mię-
dzy państwem M. i Stanisławem 
Ś., gdyż była to, umowa pozorna, 
obciążona wadą prawną. 

str. 3

Stanisław Ś. w czasie rozprawy przed Sądem Apelacyjnym.
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Łowicz | Kolizja na DK nr 70

Błąd podczas wyprzedzania
Dwa samochody brały udział 

w kolizji, do jakiej doszło 21 li-
stopada ok. godziny 11 na dro-
dze krajowej nr 70, w pobliżu jej 
skrzyżowania z drogą powiatową 
prowadzącą do Nieborowa. Zde-
rzyły się Volkswagen Bora i Hon-
da, obydwa na łowickich nume-
rach rejestracyjnych. 

Według wstępnych ustaleń po-
licji przyczyną był błąd popeł-
nił kierujący Hondą, który chciał 

wyprzedzić inny, jadący przed 
nim pojazd. Nie zauważył jed-
nak, że sam był w tym momencie 
wyprzedzany przez Volskwage-
na i uderzył w jego bok. W efek-
cie Volkswagen wjechał do rowu. 
Jego kierowca został zabrany 
z miejsca zdarzenia do szpitala 
w Łowiczu, jednak nie było ko-
nieczności pozostawiania go tam. 
Obaj uczestnicy zdarzenia byli 
trzeźwi.     tm

Sprzątanie miejsca zdarzenia. jeden z uszkodzonych pojazdów 
załadowany na lawetę.

Mysłaków | Kolizja na drodze krajowej 

Mazda wpadła 
do przydrożnego rowu

Jadący drogą krajową nr 70 
od strony Nieborowa w kierun-
ku Łowicza 70-letni kierowca 
osobowej Mazdy nie zachował 
w piątek 20 listopada około go-
dziny 15.50 na łuku drogi w oko-
licach stawów w Mysłakowie na-
leżytej ostrożności i wjechał do 
przydrożnego rowu.

Pojazd zatrzymał się na drze-
wie. 

Samochód jechał w kierunku 
Łowicza. Razem z kierowcą je-
chała, również 70-letnia, pasażer-
ka. Kierowca i pasażerka nie od-
nieśli poważniejszych obrażeń. 
Bezpośrednio po kolizji sami 
opuścili pojazd i zawiadomili 
służby. Prawdopodobną przyczy-
ną kolizji była chwilowa nieuwa-
ga połączona z nie najlepszym 
stanem zdrowia kierowcy.  mak 

Łowicz | nie dostosował prędkości 

Kolizja na łuku drogi
Na łuku ulicy Katarzynów 

w Łowiczu doszło 21 listopada 
kilka minut po godzinie 9. do ko-
lizji drogowej, w wyniku której 
zderzyły się dwa samochody oso-
bowe. Kierowcy nie odnieśli obra-
żeń wymagających hospitalizacji. 

Z ustaleń policji wynika, że ja-
dący samochodem Ford Escort 
47-letni mieszkaniec powiatu ło-

wickiego nie dostosował prędko-
ści do warunków drogowych i na 
łuku drogi zderzył się z samocho-
dem Audi A6, którym kierował 
58-letni mieszkaniec Łowicza. 
Ford Escort jechał w kierunku 
Lasku Miejskiego. Kierowcy byli 
trzeźwi, sprawca (kierowca Forda 
Escorta) został ukarany manda-
tem oraz punktami karnymi. mak 

Łowicz | Wypadek na ul. Poznańskiej 

Pijany rowerzysta potrącony przez ciężarówkę
Jadący rowerem 48-letni miesz-

kaniec powiatu łowickiego został 
potrącony w sobotę 21 listopada, 
kilka minut po godzinie 5 rano, 
na ulicy Poznańskiej w Łowiczu 
przez samochód ciężarowy mar-
ki Volvo. Do wypadku doszło 
w okolicach stacji paliw Haczy-
kowscy. Okazało się, że rowerzy-
sta był pijany. 

Z ustaleń łowickiej policji wy-
nika, że rowerzysta jechał ulicą 
Poznańską w kierunku Zabosto-

wa. Tuż przed wypadkiem jechał 
pasem włączającym do ruchu. Do 
potrącenia przez jadące w tym sa-
mym kierunku ciężarowe Volvo 
doszło jednak już na pasie właści-
wym, na który – według kierow-
cy ciężarówki – nagle wyjechał 
rowerzysta. Ciężarówką kierował 
46-letni mieszkaniec Grajewa. 

Na niekorzyść rowerzysty prze-
mawia to, że bezpośrednio po zda-
rzeniu wydmuchał do alkosenso-
ra z płuc 1,09 mg/dm3 alkoholu. 

Z obrażeniami ciała nie zagraża-
jącymi życiu został zabrany przez 
zespół ratownictwa medycznego 
do szpitala w Łowiczu. Kierow-
ca ciężarówki był trzeźwy, co zo-
stało potwierdzone badaniami. 
– Ustalamy okoliczności i przy-
czyny zdarzenia oraz kto i w ja-
kim stopniu się do niego przyczy-
nił – powiedziała nam rzecznik 
prasowa łowickiej Komendy Po-
wiatowej Policji podkomisarz Ur-
szula Szymczak.  mak  

Łowicz | nie ustąpił pierwszeństwa 

Kolizja dwóch samochodów 
na Starym Rynku

Volkswagen Passat, którym 
kierował 56-letni mieszkaniec 
Płocka, zderzył się w czwartek 
19 listopada około godz. 18.20 
z Fiatem Doblo, którym kierował 
33-letni mieszkaniec Łowicza. Do 
kolizji doszło na Starym Rynku 
w Łowiczu. Płocczanin tłumaczył 
policji, że się zagapił.  

Ze wstępnych ustaleń policji 
wynika, że jadący ulicą 11 Listo-

pada w kierunku ul. Mostowej 
Passat nie ustąpił pierwszeństwa 
przejazdu Fiatowi Doblo, który je-
chał od strony ul. Zduńskiej w kie-
runku ul. 3 Maja. 

Na miejscu interweniowała po-
licja. Uczestnicy kolizji byli trzeź-
wi. Żaden z nich nie wymagał 
hospitalizacji. Kierowca Volks-
wagena został ukarany mandatem 
oraz punktami karnymi.  mak   

Szymanowice | narkotyki znalezione podczas rutynowej kontroli 

Zatrzymany za posiadanie narkotyków
Rutynowa kontrola drogowa 

samochodu Suzuki przeprowa-
dzona 21 listopada około półno-
cy na drodze w Szymanowicach 
w gminie Zduny skończyła się 
dla 25-letniego kierowcy, miesz-
kańca Kutna, postawieniem mu 
zarzutów z ustawy o przeciw-
działania narkomanii. 

Policjanci znaleźli bowiem 
w samochodzie oraz w miejscu 
zamieszkania mężczyzny 3,6 g 
amfetaminy i marihuany. 

– Podczas rutynowej kontro-
li drogowej mężczyzna zacho-

wywał się nerwowo i podejrza-
nie. Policjanci znaleźli narkotyki 
w samochodzie, a później nastą-
piło przeszukanie w miejscu za-
mieszkania mężczyzny – powie-
działa nam podkomisarz Urszula 
Szymczak z Komendy Powiato-
wej Policji w Łowiczu. 

Po złożeniu zeznań na poli-
cji mężczyzna usłyszał zarzuty 
posiadania środków odurzają-
cych, za co grozi kara pozbawie-
nia wolności do lat 3. Gdyby po-
siadał przy sobie znaczne ilości 
narkotyków, wówczas zagroże-

nie karą pozbawienia wolności 
wynosi od 6 miesięcy do 8 lat. 

Posiadanie nawet niewiel-
kiej ilości narkotyku na własny 
użytek jest co do zasady prze-
stępstwem ściganym z urzę-
du. Popełnienie go skutkuje 
pociągnięciem posiadacza do 
odpowiedzialności karnej z wy-
jątkiem sytuacji, gdy ilość nar-
kotyków jest śladowa (np. osad 
po narkotykach w torebce itp) 
i są one wyłącznie na własny 
użytek osoby, która je posiada. 
 mak 

Łowicz | Skrzyżowanie ul. Piaskowej z „czternastką” 

Groźny wypadek przy wyłączonej sygnalizacji
Do groźnego wypadku doszło 

w środę 18 listopada przed godzi-
ną 18 na skrzyżowaniu ul. Podgro-
dzie – czyli drogi krajowej nr 14 
w kierunku Łodzi z ulicą Piasko-
wą w Łowiczu. Według świadków 
zdarzenia do wypadku doszło, 
gdy na skrzyżowaniu nie działała 
sygnalizacja świetlna. 

Ze wstępnych ustaleń policji 
wynika, że kierująca samocho-
dem osobowym marki Volkswa-
gen Passat 36-letnia mieszkanka 
Łowicza nie ustąpiła pierwszeń-
stwa przejazdu i na skrzyżowaniu 
uderzył w nią TIR marki Renault, 
którym kierował 24-letni mieszka-
niec powiatu kłodzkiego. 

Kobieta została zakleszczona 
w samochodzie i nie mogła się 

z niego wydostać o własnych si-
łach. Konieczna była interwen-
cja strażaków. Musieli oni użyć 
narzędzi hydraulicznych, by 
umożliwić ratownikom medycz-
nym dostęp do poszkodowanej 
i wspólnie z nimi wydobyć ją 
z pojazdu. Nie było to łatwe, po-
nieważ samochód osobowy zo-
stał uderzony przez TIR-a w lewy 
bok – od strony kierowcy.

Policja nie miała problemów 
z ustaleniem kierunków jazdy 
samochodów: TIR jechał drogą 
krajową nr 14 w kierunku ruin 
zamku prymasowskiego, zaś ko-
bieta jechała od strony osiedla 
Bratkowice w kierunku ulicy Łę-
czyckiej i osiedla domków jedno-
rodzinnych na Górkach. 

Poszkodowana została przewie-
ziona, z poważnymi obrażenia-
mi, do szpitala w Skierniewicach. 
Kierowca samochodu ciężarowe-
go nie odniósł natomiast obrażeń 
wymagających hospitalizacji. 

Uczestnicy wypadku byli trzeź-
wi. Bezpośrednio po wypadku 
droga była zablokowana, później 
ruch odbywał się wahadłowo. 
Kierowali nim obecni na miejscu 
policjanci przy pomocy straża-
ków z PSP Łowicz oraz łowickiej 
jednostki straży ochotniczej. Po-
licja ustala okoliczności zdarze-
nia. Wstępne przesłanki wskazu-
ją, że sprawczynią wypadku była 
36-latka z Volkswagena, która 
wymusiła pierwszeństwo prze-
jazdu.  mak 

Łowicz | jeden złodziej zatrzymany „na gorącym”, drugi wpadł później 

Kradł w sklepie z zabawkami, 
zauważył go policjant po służbie
Będący już po służbie 
policjant z łowickiej 
komendy zauważył, 
będąc na zakupach 
w piątkowe popołudnie, 
20 listopada około godziny 
19 kradnącego towar 
z półki 18-latka z Łowicza.

Zaczekał, aż mężczyzna ze 
skradzionym towarem przejdzie 
linię kas i wtedy zatrzymał go na 
gorącym uczynku kradzieży. Oka-

zało się, że nie była to jedyna kra-
dzież w jego wykonaniu. 

– Po zatrzymaniu złodzieja bę-
dący po służbie policjant poin-
formował o zdarzeniu ofi cera dy-
żurnego, który wysłał na miejsce 
patrol. Na podstawie między inny-
mi monitoringu i innych pozyska-
nych informacji operacyjnych po-
licjanci ustalili, że kradzieży było 
więcej – powiedziała nam rzecz-
nik prasowa łowickiej Komendy 
Powiatowej Policji podkomisarz 
Urszula Szymczak. 

Na podstawie analizy zapisu 
sklepowego monitoringu (choć 
jak podkreśla podkom. Szymczak 
– nie tylko monitoringu) okazało 
się, że 18-latek skradł z tego skle-
pu od 10 listopada towary o łącznej 
wartości 457 zł. To nie koniec za-
trzymań związanych z kradzieża-
mi w tym miejscu. Niejako „przy 
okazji”, kilka dni później, zatrzy-
many został też 22-letni mężczy-
zna, bez stałego miejsca zamiesz-
kania, który ukradł z tego sklepu 
towary o łącznej wartości 640 zło-

tych. Było to możliwe po wyty-
powaniu go po przejrzeniu moni-
toringu. Został zatrzymany przez 
policję 23 listopada. Obydwaj 
mężczyźni usłyszeli już zarzuty 
kradzieży, za co grozi kara wię-
zienia do 5 lat. Policja nie ujawnia 
więcej szczegółów, argumentując 
to tym, że „sprawa ciągle jest roz-
wojowa”. Jak się dowiedzieliśmy 
nieofi cjalnie, obydwaj mężczyźni 
mogli dokonywać kradzieży rów-
nież w innych sklepach na terenie 
Łowicza.  mak  

Bolimów
Ranny kierowca 
ciężarówki

W środę 19 listopada o godz. 
9.40 na drodze wojewódzkiej 705 
w Bolimowie wypadkowi uległ 
ciężarowy MAN. Pojazdem kiero-
wał 47-letni mieszkaniec powiatu 
piotrkowskiego, który z nieusta-
lonych przyczyn stracił panowa-
nie nad pojazdem, wpadł do rowu 
i uderzył w drzewo. 

Mężczyzna został przewiezio-
ny do szpitala w Skierniewicach. 
– Nie jestem lekarzem, ale wy-
padek wyglądał bardzo poważnie 
– powiedziała nam, pytana o ob-
rażenia kierowcy, rzecznik KMP 
w Skierniewicach sierż. sztab. Ju-
styna Florczak-Mikina.  mwk
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Łowicz 
Policja zatrzymała 
dwóch sprawców 
rozboju 
na ul. Ciemnej

dokończenie ze str. 1
W przypadku rozboju war-

tość przedmiotów nie ma jednak 
znaczenia. Rozbój stanowi prze-
stępstwo niezależnie od warto-
ści ukradzionego mienia. Jest to 
kradzież połączona z użyciem 
przemocy lub groźbą natychmia-
stowego jej użycia. Jako rozbój 
traktowane są też sytuacje, kiedy 
osoba pokrzywdzona pod wpły-
wem groźby wydaje sprawcy 
przedmioty czy pieniądze. 

Bezpośrednio po zdarzeniu 
poszkodowany poinformował 
o rozboju policję. – W krótkim 
czasie policjanci, patrolując oko-
lice miejsca zdarzenia, zatrzy-
mali dwóch mężczyzn, których 
wygląd pasował do rysopisu. 
Okazało się, że to oni byli spraw-
cami rozboju. Obydwaj byli pod 
wpływem alkoholu – powiedzia-
ła nam rzecznik prasowa łowic-
kiej policji, podkomisarz Urszula 
Szymczak.

Prokuratura Rejonowa w Ło-
wiczu nie zastosowała w tej spra-
wie tymczasowego aresztowania 
ani też innych środków zapobie-
gawczych. – Nie było takiego 
wniosku ze strony policji – po-
wiedziała nam prokurator Elżbie-
ta Golis.  mak 
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Aktualności
Dobra, alternatywna
muzyka
na festiwalu Tipes Topes. str. 31

Łowicz | Wjechał na czerwonym świetle

Kolizja na przebudowanym skrzyżowaniu
Do kolizji Forda Escorta i Vo-

lvo V70 doszło we wtorek, 24 li-
stopada, przed godziną 18.00, 
na skrzyżowaniu ulic Sikorskie-
go, Broniewskiego i Piłsudskiego  
w Łowiczu. 

To pierwsze poważniejsze zda-
rzenie na tym skrzyżowaniu od 
czasu uruchomienia na nim sy-
gnalizacji świetlnej. Na miejscu 
interweniowała policja, ruch był 
zablokowany przez kilkanaście 
minut po zdarzeniu. 

Do kolizji doszło, gdy sygnali-
zacja świetlna działała. Z ustaleń 
policji wynika, że pierwszeństwo 
przejazdu wymusił samochód ja-
dący od strony Al. Sienkiewicza. 

Kierowca zagapił się, jechał „na 
pamięć”, nie uwzględniając czer-

wonego światła. Obydwa pojazdy 
zostały zabrane na lawetach.  mak 

Łowicz | Pijarskie Szkoły Królowej Pokoju

To już 20 lat
To będzie wyjątkowe Patroci-

nium – Pijarskie Szkoły Królo-
wej Pokoju w Łowiczu obchodzą 
właśnie 20-lecie powstania. Co-
roczne święto ich patrona – św. 
Józefa Kalasancjusza – już w naj-
bliższy piątek, 27 listopada.

Mszy świętej o godzinie 9.00 
przewodniczyć będzie osobiście 

prowincjał zakonu pijarów w Pol-
sce – o. Józef Matras. Podczas 
nabożeństwa będzie też miało 
miejsce ślubowanie uczniów klas 
pierwszych podstawówki, gimna-
zjum i liceum. 

Uroczystość będzie konty-
nuowana o godz. 11.10 w sali 
gimnastycznej. W programie 

przewidziana jest prezentacja do-
kumentująca 20 lat pracy szkoły, 
wręczenie nagród pracownikom, 
wręczenie stypendiów kalasan-
tyńskich oraz nagród we wszyst-
kich konkursach ogłoszonych  
z okazji 20-lecia szkoły. 

Będzie też spektakl pt. 
„Boży szaleńcy” w wykonaniu 
uczniów, a po zakończeniu uro-
czystości tradycyjny już mecz 
siatkówki – nauczyciele kontra 
uczniowie. tm

Szanghaj – Łowicz | Prezes Dąbrowski podpisał umowę

Mleko „Łowickie” popłynie do Chin
Prezes Okręgowej Spółdzielni Mleczarskiej  
w Łowicz Jan Dąbrowski, w obecności Prezydenta 
RP Andrzeja Dudy, 23 listopada, podczas Polsko-
Chińskiego Forum Gospodarczego w Szanghaju, 
podpisał umowę z chińską rządową spółką 
handlową na dostawę w ciągu roku ponad  
4 mln litrów mleka „Łowickiego”.

Po powrocie do Łowicza pre-
zes powiedział nam, że w Chi-
nach zabiega się o podpisywanie 
umów handlowych w obecności 
głowy państwa i jest to bardzo 
poważnie traktowane. 

Nie oznacza to jednak, że po-
dobnych umów zawarto wyjątko-
wo dużo. Wprost przeciwnie: na 
80 polskich firm różnych branż, 
biorących udział w forum i kilka-
krotnie więcej chińskich, z umo-
wami wyjechało 8 polskich przed-
siębiorstw, a OSM Łowicz to 
jedyna w tym gronie firma bran-
ży mleczarskiej. Tym większa jest 
skala sukcesu. 

Rynek chiński dla OSM Ło-
wicz nie jest rynkiem nowym. 
Mleczarnia sprzedaje na nim swo-
je produkty od 2010 roku, od cza-
su Expo w Szanghaju. Jak nam 
powiedział prezes, OSM systema-
tycznie jeździ na targi, w których 
udział bierze strona chińska, po-

nieważ kraj ten ma olbrzymi po-
tencjał handlowy. Wciąż w Kraju 
Środka kupujemy 10 razy więcej 
produktów niż tam sprzedajemy.

W 2013 roku do Chin, poprzez 
prywatne firmy, OSM sprzedało 

600 tys. litrów mleka, w 2014 r. 
było to 1,9 mln litrów, w tym roku 
eksport może osiągnąć około 3,6-
4 mln litrów. 

Prezes pytany o to, czy to dużo, 
czy mało, mówi: – Każdy litr mle-

ka sprzedany za granicę zmniejsza 
napięcie na rynku wewnętrznym, 
bo tyle mleka, ile produkuje-
my, nie jest w Polsce potrzebne. 
Wskazując na wymienione powy-
żej liczby wskazuje na ich wzrost, 

który daje nadzieje na zwiększa-
nie eksportu w kolejnych latach. 
– Chciałoby się sprzedawać nie 
cztery miliony rocznie, ale mie-
sięcznie – mówi Jan Dąbrowski, 
wyrażając nadzieję, że zostanie 
to osiągnięte. W końcu dzien-
nie mleczarnia skupuje około 1,5 
mln litrów mleka. Z eksportem do 
Chin wciąż jesteśmy daleko w tyle 
za Niemcami, które dostarczają 
tam kilkadziesiąt milionów litrów, 
czy za Nową Zelandią, której eks-
port do Chin wynosi około 182 
mln litrów!

Dla OSM Łowicz ważne jest 
to, że jej produkty zostały zauwa-
żone, że marka mleka „Łowickie” 
jest jedną z 20 rozpoznawalnych  
w Chinach. 

Prezes pytany o transport, 
mówi, że to poważna operacja lo-
gistyczna, a kontenery z naszym 
mlekiem, a do tej pory było ich 
ponad 200 rocznie, transporto-
wane są najpierw do Gdyni, skąd 
płyną drogą morską do Chin. Ty-
tułowe stwierdzenie, że mleko po-
płynie, jest więc jak najbardziej 
poprawne.  mwk 

Łowicz | Zmiany na os. Starzyńskiego

Kontenery zabrały 5 miejsc parkingowych
Jak się okazuje, 
najprawdopodobniej nie 
tylko nie przybędzie miejsc 
parkingowych po północnej 
stronie os. Starzyńskiego, 
a nawet już ich ubyło, bo 
na 5 z nich przestawiono 
kontenery na odpady.

Kontenery stały dotąd na są-
siedniej, nieutwardzonej działce, 
należącej do PZU. Właściciel wy-
stawił tę nieruchomość na sprze-
daż. Cena wywoławcza działki  
o powierzchni 825 m² wynosi 214 
tys. zł. To za dużo, zarówno dla ra-
tusza, jak i Łowickiej Spółdzielni 
Mieszkaniowej. Gdyby cena była 
niższa, teren mógłby zostać zago-
spodarowany pod parking dla oko-
ło 25 samochodów, a przy okazji 
miejsce, gdzie stały dotąd konte-
nery, też zostałoby utwardzone. 
Urządzenie parkingu kosztowało-
by jednak kolejne ok. 100 tys. zł, 
dlatego ratusz i ŁSM nie wezmą 
udziału w licytacji. 

Teren kupi więc najprawdo-
podobniej prywatna osoba, choć 
możliwe też, że licytacja się nie 
odbędzie i właściciel będzie 
skłonny obniżyć cenę. 

Prezes ŁSM Armand Ruta po-
wiedział nam, że spółdzielnia mo-
głaby rozważyć kupno terenu, 
gdyby chodziło o kwotę poniżej 
100 tys. zł.

Na początku obecnego tygo-
dnia, staraniem Spółdzielni, na 
parkingu przy bloku nr 3 wy-
dzielono teren, gdzie wspomnia-
ne kontenery stanęły. Ubyło więc 
około 5 miejsc parkingowych. To 
prawdopodobnie nie koniec, bo 
jeśli nieruchomość trafi w prywat-

ne ręce, zniknie obecny dziki par-
king, na którym codziennie parku-
je około 20 pojazdów.

Burmistrz Krzysztof Kaliński 
uspokajał w czasie ostatniej naszej 
rozmowy na ten temat, że ratusz 
jest w stanie poszerzyć parkingi 
po południowej stronie osiedla. 
Propozycja taka znalazła się na-
wet wśród propozycji do budżetu 
obywatelskiego na 2016 rok, moż-
na na nią głosować wchodząc np. 
na strony UM.  tb

Chciałoby się 
sprzedawać nie  
cztery miliony rocznie, 
ale miesięcznie.

Prezes OSM Łowicz
Jan Dąbrowski

Prezes OSM Łowicz Jan Dąbrowski na forum w Szanghaju, z podpisaną umową w ręku. 
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W tym tygodniu ŁSM przestawił kontenery na odpady na parking,  
przez co zmniejszyła się liczba miejsc do parkowania.
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Obydwa samochody zostały zabrane na lawetach. 
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Łódź | Proces byłego kandydata na burmistrza

Stanisław Ś. musi zapłacić ponad 700 tysięcy
dokończenie ze str. 1
Prawnik zauważał także, że  

w czasie poprzednich rozpraw 
małżonkowie podnosili z jednej 
strony kwestię nieważności umo-
wy, ale jednocześnie domagają się 
na jej podstawie odszkodowania.

Zdaniem strony apelującej, nie 
zostało także wykazane, aby po-
gorszenie się stanu zdrowia pań-
stwa M. miało związek z działa-
niami Stanisława Ś.

Reprezentująca rodzinę M. 
Grażyna Marczak oczywiście 
wnosiła do sądu o oddalenie ape-
lacji Stanisława Ś. Prawniczka 
stanęła na stanowisku, iż umowa 
między jej klientami a pozwanym 
nie była obciążona wadą prawną, 
która mogłaby stanowić o jej nie-
ważności. Zdaniem Grażyny Mar-
czak, Stanisław Ś. chce po prostu 
uniknąć odpowiedzialności. Pod-
kreślała również, że w wyniku 

działań pozwanego jej klienci stra-
cili zdrowie, majątek i perspekty-
wy na przyszłość. 

Sąd oddala apelację
Po naradzie Sąd Apelacyjny 

ogłosił wyrok. Apelacja Stanisła-
wa Ś. Została oddalona. Sąd wy-
jaśnił, iż nie znalazł podstaw do 
podważenia wyroku sądu I instan-
cji. Sędzia Krystyna Golinowska 

tłumaczyła, że w tym przypadku 
nie można mówić o pozorności 
czynności prawnej, gdyż z takową 
mamy do czynienia wówczas, gdy 
obie strony umowy wiedziałyby, 
że pozorują czynność. 

Sędzia w dalszej części pod-
kreśliła także, że wysokość rosz-
czenia i tak została przez Sąd 
Okręgowy ustalona w sposób naj-
korzystniejszy dla pozwanego.

Sąd Apelacyjny nie zgodził 
się również z argumentacją, iż 
działanie Stanisława Ś. nie miało 
wpływu na zły stan zdrowia mał-
żonków M. Sędzia Golinowska 
przypomniała, że Sąd Okręgowy 
dopuścił dowód z opinii biegłe-
go psychiatry, który wskazał, że 
taki związek istnieje. Wyrok Sądu 
Apelacyjnego jest prawomocny. 
Stanisław Ś. musi więc zapłacić 
państwu M. i ich synowi ponad 
700 tys. zł.  kl

Reprezentująca rodzinę 
M. Grażyna Marczak 
podkreślała, że w wyniku 
działań pozwanego jej 
klienci stracili zdrowie, 
majątek i perspektywy 
na przyszłość. 
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Łowicz | nadzwyczajna sesja w sprawie rewitalizacji

O które części miasta 
trzeba szczególnie zadbać
Zwołana w trybie nadzwyczajnym na 16 listopada 
sesja Rady Miejskiej miała na celu przyjęcie 
Zintegrowanego programu rewitalizacji miasta 
Łowicza na lata 2015-2022.

Liczące ponad 244 strony opra-
cowanie ma być podstawą do 
starań głównie o unijne dotacje 
z Regionalnego Programu Opera-
cyjnego dla samorządu, ale też dla 
fi rm, instytucji i osób prywatnych. 

Autorką opracowania jest Lidia 
Lamcha, która była obecna na se-
sji. Jak przyznała, nowy program 
oparty jest na lokalnym programie 
rewitalizacji Łowicza, przyjętym 
w 2004 roku, który dotyczył po-
przedniej perspektywy fi nansowej 
UE 2007-2013. W obecnej per-
spektywie zmieniają się prioryte-
ty i cele działania, ponieważ Unia 
kładzie nacisk na kompleksowe 
działania – rewitalizację, a nie na 
samą renowację. 

Od poprzedniego programu 
nowo przyjęty różni się tym, że 
zamiast 19 obszarów wskazanych 
do rewitalizacji, jest ich teraz 23. 
Są one szczegółowo opisane: ob-
szar, granice, funkcje, jakie speł-
niają, jak są skomunikowane, ja-
kie mają media, zabytki, gdzie 
przebiega granica strefy konser-
watorskiej, obszary pokazane na 
mapie i na zdjęciach. 

W sumie program opisuje 
181,5 ha miasta, co stanowi nie-
spełna 8% jego powierzchni. Są 
to m.in: Stary i Nowy Rynek oraz 
przyległe do nich ulice, ponad-
to Al. Sienkiewicza, fragmenty 
ulic 1 Maja, 3 Maja (rejon pocz-
ty i dworca PKP), gen. Klickie-
go, Kaliskiej, Jana Pawła II, osie-
dla: Tkaczew, Broniewskiego, 
Starzyńskiego, Kostka, Noakow-
skiego, Dąbrowskiego. Miejsca-
mi „nowymi” są np. tereny sąsia-
dujące z dworcem.

Radni nie mieli uwag co do 
treści merytorycznej programu. 
Jednak poza opisami i ogólni-
kami typu: cel to przywrócenie 
świetności, a działania – rewi-
talizacja, konkretów nie ma w 
nim wiele. Zaledwie kilka ostat-
nich stron stanowią wnioski i pla-
nowane działania, a tylko jedną 
stronę całościowy opis obszaru 
priorytetowego, w którym znaj-
duje się katedra. 

Są tam np. zapisy dotyczące: 
pilnej potrzeby remontu ratusza, 
niektórych kamienic na Starym 
Rynku, zabudowań przy ul. Po-
drzecznej i Zduńskiej, kontynu-

acja remontu kościoła ojców pi-
jarów i muzeum, przebudowa 
mostu na ul. Mostowej ze stwo-
rzeniem na nim platform wido-
kowych, likwidacja parkingu na 
Starym Rynku. 

Co nagle, to...
Dyskusję na sesji wywołały 

jednak błędy, które pojawiły się 
z powodu szybkiej pracy nad pro-
gramem, które polegały na błęd-
nych nazwach budynków, insty-
tucji, nieprawidłowych podpisach 
pod zdjęciami, bardzo liczne były 
też literówki. Błędy te wytknął 
radny Robert Wójcik, ale świa-
domość, że one są, mieli zarów-
no burmistrz Krzysztof Kaliński 
– który prosił, aby uchwałę przy-
jąć, a błędy zostaną poprawione, 
jak i autorka opracowania, która 
wraz z naczelnikiem Wydziału 
Spraw Komunalnych poprawiała 
je w trakcie obrad sesji. 

Burmistrz już na początku se-
sji wyjaśniał, że prezydent RP 
Andrzej Duda nieoczekiwa-
nie podpisał 27 października 
ustawę o rewitalizacji, przyjętą 
przez sejm poprzedniej kaden-
cji. 3 listopada została ona opu-
blikowana, a po 14 dniach weszła 
w życie. Sesja odbyła się na 2 dni 
wcześniej. 

Dodać warto, że ustawa prze-
widuje tworzenie obligato-
ryjnych planów rewitalizacji, 
z długotrwałą procedurą, podob-
ną do procesu tworzenia planów 
czy studiów zagospodarowania 
przestrzennego. 

Ustawa o rewitalizacji ma cha-
rakter specustawy i potrzebna jest 
głównie miastom dużym, w któ-
rym potrzebne są np. wywłasz-
czenia. Łowicz planował przyję-
cie nieobowiązkowego programu 
rewitalizacji na mocy starych 
przepisów, na sesji grudniowej 
i takie były ustalenia z Lidią 
Lamchą. Podpisanie ustawy 
przyspieszyło prace nad progra-
mem – aby można było doku-
ment przyjąć jeszcze na mocy 
starych przepisów. 

Ostatecznie wszyscy obecni na 
sesji radni głosowani za przyję-
ciem programu rewitalizacji. mwk 

Aktualności
Ruszyła budowa
zakładu przeróbki odpadów
w Piaskach Bankowych. str. 10

REKLAMA

Staramy się być jak najbliżej naszych Czytelników. Nowy Łowiczanin jest dostępny w kilkudziesięciu 
punktach sprzedaży w Łowiczu i praktycznie w każdym sklepie wiejskim na naszym terenie. Są jednak 
wioski, w których sklepu nie ma – i do mieszkańców tych właśnie miejscowości wychodzimy z ofertą: 

Jeśli mieszkasz na terenie ukazywania się Nowego Łowiczanina, we wsi, w której nie ma 
sklepu, zgłoś się do naszej redakcji (tel.: 46 837-46-57, 46 837-37-51, tel. kom.:  500-105-696,  
535-455-337,  e-mail:  reklama@lowiczanin.info,  ogloszenia @lowiczanin.info lub osobiście: 
Łowicz, ul. Pijarska 3a), a uzgodnimy sposób zapłaty (gotówką, przelewem na konto, czy ............) 
za wybrany przez Ciebie okres (miesiąc, kwartał, pół roku czy rok) - i odtąd każdy kolejny 
numer NŁ będzie dostarczany pod Twoje drzwi, już w dniu wydania – bez dopłat.

PRENUMERATA
Z DOSTAWĄ DO DOMU

Jeśli mies kas na terenie

Mieszkasz w małej wsi? 
- możesz zamówić NŁ do domu

Łowicz | Spotkanie z pracownikami WKu
Jak zostać zawodowym żołnierzem

Na otwarte spotkanie z przed-
stawicielem Wojskowej Komendy 
Uzupełnień ze Skierniewic na te-
mat zasad naboru do służby woj-
skowej zaprasza w środę, 2 grud-
nia, na godzinę 11.00, Powiatowy 
Urząd Pracy w Łowiczu. Odbę-
dzie się ono w sali na pierwszym 
piętrze PUP przy ul. Stanisław-
skiego w Łowiczu. 

Będzie to spotkanie informa-
cyjne, dotyczące zasad naboru 
do służby wojskowej w Narodo-
wych Siłach Rezerwowych, służ-
bie przygotowawczej, zawodowej 
służbie wojskowej oraz służbie 

kandydackiej. – To nie pierw-
sze spotkanie z przedstawicielem 
WKU. Organizujemy je raz na ja-
kiś czas, na mocy porozumienia 
pomiędzy naszym urzędem a woj-
skowymi. Zwykle jest kilka osób 
zainteresowanych tą tematyką 
– powiedział nam zastępca dyrek-
tora Powiatowego Urzędu Pracy 
w Łowiczu, Cezary Gawroński. 

Zaproszenie jest kierowane do 
osób, które posiadają obywatel-
stwo polskie, nie były karane są-
downie oraz posiadają wykształ-
cenie co najmniej gimnazjalne. 
 mak Paweł Gawroński i Lidia Lamcha na bieżąco nanosili poprawki 

w opracowaniu.
Radny Robert Wójcik (po środku) wymieniał ponad 20 minut błędy, 
jakie pojawiły się w programie rewitalizacji.

unia kładzie nacisk 
na kompleksowe 
działania 
– rewitalizację, 
a nie na samą 
renowację.

mirKa wolSKa
-KoBiereCKa

mirka.wolska@lowiczanin.info
Łowicz | Z budżetu obywatelskiego

Trwa przebudowa ulicy Dolnej
Dwa tygodnie temu rozpo-

częła się przebudowa fragmentu 
ul. Dolnej w dzielnicy Korabka 
– o podjęciu prac zdecydowa-
li sami mieszkańcy dzielnicy 
w czasie ubiegłorocznego gło-
sowania nad tegorocznym bu-
dżetem obywatelskim.

Inwestycję realizuje fi rma 
Wig Kost z Lenartowa w gmi-
nie Kocierzew Południowy. Za 
175 tys. zł na długości 130 m ma 
ona zdjąć dotychczasową na-
wierzchnię z betonowych płyt 
yomb i po ustawieniu krawęż-
ników, wykonaniu podbudowy, 

ułożyć nawierzchnię z betono-
wej kostki.

Naczelnik Wydziału Inwesty-
cji i Remontów w łowickim ra-
tuszu Grzegorz Pełka powiedział 
nam, że pracom na ulicy towarzy-
szyć będzie demontaż chodników 
i wykonanie ich z podobnego ma-
teriału. – Chodniki w tej chwili są 
wykonane w części z płyt, w nie-
których miejscach zaś są to be-
tonowe wylewki. Są one w złym 
stanie, który utrudnia bezpieczne 
poruszanie się po nich – powie-
dział. Prace na ul. Dolnej mają być 
zakończone do 15 grudnia.  tb
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Na ulicy Dolnej fi rma Wig Kost zdjęła już starą nawierzchnię i ustawiła 
krawężniki na dniach rozpocznie się układanie podbudowy i nawierzchni.
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zerwane pobocze, spękana nawierzchnia. Tak droga wojewódzka nr 703 wygląda w gminie Bielawy. 

Chruślin – Bielawy – Brzozów | Przetarg na modernizację drogi wojewódzkiej ma być ogłoszony w przyszłym roku 

Fatalna droga doczeka się przebudowy
Wśród 38 przedsięwzięć modernizacyjnych dróg, które zamierza do 2023 r.
wykonać Wojewódzki Zarząd Dróg, znalazły się również dwa blisko 
5-kilometrowe odcinki wąskiej i będącej w kiepskim stanie technicznym 
drogi wojewódzkiej 703 z Bielaw do Brzozowa (4,8 km) oraz z Chruślina 
do Bielaw (4,7 km). Wynika to z przygotowanego w Urzędzie Marszałkowskim 
w Łodzi planu rozwoju sieci dróg wojewódzkich województwa łódzkiego.

Według planu ZDW, moderni-
zacja pierwszego z wymienionych 
odcinków powinna rozpocząć się 
w roku 2016, a jej ostatecznego 
zakończenia należy spodziewać 
się w roku 2018. Szacowany koszt 
tej inwestycji to 27 mln zł. Odci-
nek drogi z Chruślina do Bielaw 
o długości 4,7 km ma być moder-
nizowany w latach 2021-2023. 
Szacunkowy koszt tej moderniza-
cji również określono na 27 mln 
złotych. 

Na ile realne jest rozpoczęcie 
modernizacji w przyszłym roku? 
– Mamy nadzieję, że roboty przy-
najmniej rozpoczną się. Pierwsze 

projekty były z nami konsultowa-
ne już kilka lat temu i wtedy też 
na przykład zgłaszaliśmy potrze-
bę wybudowania chodnika z cen-
trum Bielaw w stronę cmentarza. 
Z tego, co mi wiadomo, chodnik 
ten został uwzględniony w projek-
cie – dowiedzieliśmy się od wójta 
gminy Bielawy Sylwestra Kubiń-
skiego. 

Samorząd wnioskował też 
m.in. o budowę chodnika z Chru-
ślina do drogi w kierunku Łyszko-
wic i w drugą stronę – w kierunku 
Urzecza. Ta sugestia też zosta-
ła uwzględniona. Przed samym 
kościołem w Chruślinie przewi-
dziano natomiast tylko obustron-
nie utwardzone, asfaltowe pobo-
cze, wydzielone liniami ciągłymi. 
W Piotrowicach planowane jest 
wybudowanie chodnika prowa-
dzącego do przystanku autobu-

sowego. – Mają też być wybu-
dowane wysepki spowalniające, 
oznaczone lewoskręty. Na pewno 
bezpieczeństwo ulegnie poprawie, 
bo teraz przecież w niektórych 
miejscach samochody ciężarowe 
z trudem się mijają – uważa wójt 
Kubiński. 

Wstępny projekt rozbudowy 
drogi wojewódzkiej nr 703 na od-
cinku Brzozów – Chruślin został 
wykonany już w 2008 roku, póź-
niej był poprawiany i uzupełnia-
ny, prowadzone były konsulta-
cje. Przetarg na wykonanie robót 
jeszcze nie został ogłoszony. – Je-
steśmy obecnie na etapie przygo-
towania inwestycji i w pierwszej 
połowie przyszłego roku chce-
my uzyskać już fi nalny dokument 
czyli ZRID (zezwolenie na re-
alizację inwestycji). Bez tego nie 
będziemy mogli uruchomić pro-

cedur przetargowych – dowie-
dzieliśmy się od rzecznika Zarzą-
du Dróg Wojewódzkich Marcina 
Nowickiego. 

Należy dodać, że część plano-
wanych do 2023 roku inwestycji 
drogowych jest już realizowana, 
np. 11,5-km fragment drogi nr 705 

z Bolimowa Wsi do Skierniewic. 
Koszt inwestycji oszacowano na 
blisko 50 mln zł, a jej zakończenie 
zaplanowano na 2017 rok.  mak 
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Gmina Bolimów | 103 odbiorców już może się cieszyć

W grudniu będzie można korzystać z bezpłatnych komputerów i sieci
W tym tygodniu do 103 bene-

fi cjentów projektu „Internet dla 
mieszkańców Gminy Bolimów 
– przeciwdziałanie wykluczeniu 
cyfrowemu”, realizowanego przez 
Urząd Gminy Bolimów, zaczną 
trafi ać komputery „all in one” 
wraz z towarzyszącym osprzętem. 
Realizacja projektu ma się skoń-
czyć do końca listopada. 

Podinspektor Kamil Michal-
czyk z Referatu Gospodarki, Roz-
woju Gospodarczego i Promocji 
Gminy Bolimów powiedział nam, 

że termin zakończenia prac prze-
dłużono w związku z problemami 
w czasie realizacji projektu. Cho-
dzi tu np. o wycofanie się kilku 
benefi cjentów z realizacji projek-
tu, problemy techniczne w czasie 
układania sieci, np. podczas przej-
ścia przez teren znajdujący się 
w obszarze ścisłego nadzoru ar-
cheologicznego, czy też o zbyt 
dużą odległość posesji od głównej 
magistrali internetowej, co czasa-
mi oznaczałoby budowę kilkuki-
lometrowego przyłącza.

Ostatecznie sieć światłowo-
dowa została położona w miej-
scowościach: Bolimów, Humin, 
Humin Dobra Ziemskie, Jasion-
na, Kęszyce-Wieś, Nowe Kęszy-
ce, Kurabka, Podsokołów, Soko-
łów, Sierzchów. Obecnie sieć jest 
już w całości ułożona, gotowa jest 
także serwerownia, która powstała 
w gminie.

Michalczyk, który jest w sta-
łym kontakcie z wykonawcą, 
mówi, że tym razem prace już de-
fi nitywnie zmierzają ku końcowi. 

Na początku tego tygodnia wyko-
nawca kończył wykonywać przy-
łącza internetowe w kolejnych po-
sesjach. Zestawy komputerowe 
jako pierwsze trafi ły do uczestni-
czących w projekcie szkół w Bo-
limowie, Huminie i Kęszycach. 
W kolejnych dniach będą one 
docierać już do indywidualnych 
odbiorców, których jest 103, we 
wszystkich wymienionych wyżej 
miejscowościach. 

Mimo to gmina czeka jesz-
cze do 11 grudnia na osoby, któ-

re chciałyby się znaleźć na liście 
rezerwowej projektu. Michalczyk 
tłumaczy, że gmina musi utrzy-
mać funkcjonowanie sieci przez 
5 lat, w tym czasie może dojść do 
wycofania się kogoś z obecnej li-
sty, a gmina będzie poszukiwać 
benefi cjenta, stworzenie listy re-
zerwowej może to ułatwić.

Inwestycja, kosztująca 3 mln 
zł, jest współfi nansowana przez 
Unię Europejską i ministerstwo 
infrastruktury, gmina nie płaci 
nic.  tb

Łowicz
Pozamiata 
ta sama fi rma 
co zawsze

Po raz kolejny przetarg na 
sprzątanie i zamiatanie miejskich 
ulic, przez najbliższe 2 lata, wy-
grał łowicki Zakład Oczyszczania 
Miasta Jerzego Igielskiego i Wik-
tora Dymka. Ratusz zapłaci za to 
fi rmie 1 mln 288 tys. zł. 

Naczelnik Wydziału Spraw 
Komunalnych Paweł Gawroński 
powiedział nam, że oferta fi rmy 
była jedyną, która wpłynęła do 
ogłoszonego przez ratusz prze-
targu i była minimalnie niższa od 
ceny kosztorysowej. Dwuletnia 
umowa zacznie obowiązywać od 
1 stycznia 2016 roku.

ZOM, podobnie jak w latach 
minionych, będzie miał obowią-
zek zająć się utrzymaniem sza-
letu miejskiego w Parku Saskim, 
oczyszczaniem z nieczystości 
ulicznych koszy, w okresie zimo-
wym po roztopach na bieżąco 
usuwać wysypany na ulice piach. 
Ratusz wyszczególnił w zamó-
wieniu 27 ulic w centrum miasta 
do codziennego mechanicznego 
omiatania, 31 ulic położonych da-
lej od centrum do omiatania dwa 
razy w tygodniu i 80 ulic osie-
dlowych, położonych głównie na 
przedmieściach, do omiatania raz 
w tygodniu. W sumie dotyczy to 
powierzchni jezdni wynoszącej 
405 tys. m². 

Oprócz tego UM wyszczegól-
nił 35 ulic w centrum Łowicza 
– znajdujące się przy nich chod-
niki mają być omiatane ręcznie 
w sezonie wiosenno-letnim, zaś 
zimą ma być usuwany z nich śnie-
gi i warstwa lodu, ich łączna po-
wierzchnia to 31 tys. m². ZOM 
będzie także odpowiedzialny za 
sprzątanie nieczystości pozosta-
wionych przez bawiących się lu-
dzi w czasie miejskich imprez na 
obu rynkach.

Ratusz zastrzegł też, że zwy-
cięzca przetargu ma dbać w czasie 
ich trwania o to, aby kosze były na 
bieżąco opróżniane.  tb
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Sanniki
Lampy mają 
świecić dłużej

– Kolejny raz poruszam spra-
wę latarni przy ulicy Parkowej. 
Znowu nie wszystkie świecą  
i jest tam ciemno. Czy nie zosta-
ły wymienione? – interweniowa-
ła na ostatniej sesji Rady Gminy  
w Sannikach radna z tej miejsco-
wości Marianna Witkowska. Było 
to już kolejne pytanie radnej do-
tyczące lamp przy tej ulicy. O to, 
dlaczego nie działają, pytała też la-
tem tego roku. 

Okazało się, że od tamte-
go czasu konserwator oświetle-
nia wymieniał zepsute oprawy 
oświetleniowe wzdłuż tej ulicy 
i przez kilka kolejnych tygodni 
świeciły wszystkie. Teraz do na-
prawy zakwalifikowane zosta-
ły w większości inne lampy, ale 
w kilku przypadkach uszkodze-
nia dotyczą tych samych punk-
tów świetlnych. – Trzeba będzie 
wymienić oprawy na lepsze jako-
ściowo, żeby za kilka tygodni po-
nownie nie było tego problemu 
– wyjaśnił wójt i zlecił rozezna-
nie cenowe zajmującej się tego 
rodzaju sprawami w urzędzie 
Annie Kopeć. Oprawy powinny 
zostać naprawione jeszcze w li-
stopadzie.  mak 

Sanniki | Mobilny punkt informacyjny 

Konsultant przedstawi 
możliwości wsparcia

Na bezpłatne konsultacje  
w sprawach związanych z moż-
liwościami otrzymania unijnych 
dotacji zaprasza do Sannik płocki 
oddział zamiejscowy Mazowiec-
kiej Jednostki Wdrażania Progra-
mów Unijnych. 

Mobilny Punkt Informacyjny 
Funduszy Europejskich „zainsta-
luje się” w sali posiedzeń Urzę-
du Gminy w Sannikach w środę, 
2 grudnia. Będzie otwarty w go-
dzinach od 10 do 14. Na miejscu 
będzie można uzyskać informację 
o możliwościach otrzymania do-

finansowania z funduszy europej-
skich oraz o zasadach ubiegania 
się o dotacje. Konsultant przedsta-
wi aktualne możliwości wsparcia 
– w tym również pożyczki i porę-
czenia finansowe z pieniędzy UE 
przeznaczone na rozpoczęcie oraz 
rozwój działalności gospodarczej. 
Konsultant może wskazać miej-
sca, w których można starać się  
o dotacje i pożyczki w ramach 
tzw. nowej perspektywy finanso-
wej 2014-2020. Porady są darmo-
we i przeznaczone dla wszystkich 
zainteresowanych.  mak 

Wiskienica Górna | OSP ma się z czego cieszyć

Straż kupiła Steyera 
od Austriaków

OSP w Wiskienicy Górnej 
wzbogaciło się o średni samo-
chód gaśniczy Steyer 690. Choć 
jego rok produkcji to 1984 r., to – 
jak zapewniają strażacy – wóz jest  
w doskonałym stanie. Jest też  
w pełni wyposażony: ma zbiornik 
na wodę o objętości 1000 l, wycią-
garkę i drobny osprzęt.

Samochód przyjechał do Wi-
skienicy na lawecie, za którą za-
płacili Austriacy. Za sam po-
jazd, służący dotąd w Pachfurth  
w Dolnej Austrii, jednostka  
z Wiskienicy zapłaciła 5 tys. 
euro, przy czym 10.400 zł po-
chodziło z funduszu sołeckiego, 
a 10.000 zł z Zarządu Gminnego 
OSP w Zdunach. 

Jak nam powiedział prezes 
OSP Wiskienica Górna Marek 

Golis, pomocą w załatwieniu 
samochodu służył pochodzący  
z gminy Zduny, ale pełniący po-
sługę w Austrii ks. Paweł Gnat. 
Druhowie z Wiskienicy Górnej, 
którzy dotąd posiadali na stanie 
jedynie Żuka z 1976 roku, już rok 
temu, podczas pobytu ks. Gnata 
w Polsce pytali go, czy pomógłby 
im znaleźć samochód strażacki 
w dobrym stanie i za przystępną 
cenę. Ksiądz po pewnym cza-
sie dał znać prezesowi, że będzie 
możliwe kupienie takiego samo-
chodu, ale mniej więcej za rok. 
Plany te ziściły się 15 listopada. 

Ku zaskoczeniu druhów z Wi-
skienic, Austriacy dostarczyli im 
samochód z pełnymi zbiornikami 
paliwa i środka pianotwórczego 
oraz wieloma innymi elementa-
mi wyposażenia, którego się nie 
spodziewali, np. lampami i ręka-
wicami, za co druhowie z gminy 
Zduny są im bardzo wdzięczni. 

Samochód został w Austrii 
wyrejestrowany, dlatego nowi 
właściciele muszą teraz przetłu-
maczyć jego dokumenty, aby go 
zarejestrować i ubezpieczyć. Po-
tem prawdopodobnie odbędzie 
się poświęcenie Steyera.  mwk 

RzuT OkieM | ŚLuBOWAniE W ZSP W BOLiMOWiE

uczniowie pierwszych klas zespołu Szkół Ponadgimnazjalnych w Bolimowie złożyli 6 listopada 
ślubowanie. Klasy mundurowe zaprezentowały z tej okazji defiladę, którą obserwowali licznie zgromadzeni 
goście, a wśród nich wielu doświadczonych mundurowych. W czasie uroczystości wręczono też odznaki 
„Przyjaciela szkoły”, przyznawane decyzją całej społeczności szkolnej. Otrzymali je: starosta powiatu 
skierniewickiego Mirosław Belina, wicestarosta Tadeusz Grotkowski oraz wójt gminy Bolimów Stanisław Linart. 
Kolejnym ważnym wydarzeniem tego dnia było uroczyste otwarcie nowej ekopracowni przez zastępcę prezesa 
zarządu WFOŚiGW Bohdana Cezarego Dzierżka. tm

Sanniki | Podatki lokalne bez zmian 

Gmina nie planuje podwyżek 
w przyszłym roku
Średnia cena skupu żyta, 
która jest przyjmowana 
do obliczania wysokości 
podatku rolnego, pozostała 
w gminie Sanniki na tym 
samym poziomie.

Radni nie podnieśli również 
stawek podatku od nieruchomo-
ści, opłat za wodę pochodzącą  
z gminnych wodociągów oraz za 
odprowadzanie ścieków do gmin-
nej sieci kanalizacyjnej. 

Ponadto uchylona w całości zo-
stała uchwała dotycząca opłat za 

posiadanie psów. Radni ustalili 
na sesji, która odbyła się 13 listo-
pada, że średnia cena skupu żyta 
będzie wynosiła 39,35 zł za kwin-
tal zboża. 

Oznacza to, że podatek rol-
ny za hektar przeliczeniowy bę-
dzie wynosił w 2016 roku 98,38 
zł rocznie. Jest to stawka bardzo 
zbliżona do tej stosowanej m.in. 
w sąsiedniej gminie Kiernozia. 
Nowe – ustanowione w tej samej 
wysokości co w tym roku – stawki 
podatków lokalnych zostały przy-
jęte przez radnych jednogłośnie  
i bez dyskusji.  mak 

Gmina kiernozia | Podwyżka diet radnych

40 złotych więcej za udział 
w komisjach i sesji
Podwyżka diet radnych za 
udział w posiedzeniach 
komisji oraz sesji wejdzie 
w życie wraz z początkiem 
roku. Wysokość diet 
radnych w tej gminie nie 
była zmieniana od maja 
2008 roku.

Szeregowy radny, który nie pełni 
funkcji przewodniczącego komisji 
czy też wiceprzewodniczącego 
rady, będzie od nowego roku 
otrzymywał za udział w posie-
dzeniu komisji oraz sesji 140 
złotych zamiast dotychczasowych 

100 złotych. Procentowo pod-
wyżka jest znaczna, ale przewod-
niczący Marek Radaszkiewicz 
argumentował, że wysokość diet 
nie była podnoszona od 2008 
roku. Wiceprzewodniczący Rady 
Gminy w Kiernozi będą otrzymy-
wać 160 zł, radni będący przewod-
niczącymi poszczególnych komi-
sji po 150 zł. Nie uległ zmianie 
natomiast ryczałt dla przewodni-
czącego rady Marka Radaszkie-
wicza, który nie życzył sobie, by 
wprowadzać pod obrady podwyż-
kę dla niego. Ryczałt ten wynosił  
i jak do tej pory wynosi 800 zło-
tych miesięcznie.  mak 

Samochód zakupiony w Austrii, pomimo że ma 31 lat, jest dobrze 
utrzymany i wyposażony. 
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RzuT OkieM | nA BRATKOWiCACh WiDAć już nOWy PLAC BuDOWy 

Spółka JHM Development Sp. z.o.o. ze Skierniewic kontynuuje przygotowania do budowy dwóch budynków wielorodzinnych w miejscu dwóch kotłowni przy ulicy Medycznej 10 i 12 na Bratkowicach w Łowiczu. Kotłownie 
zostały rozebrane w grudniu ubiegłego roku, niedługo po tym, jak spółka kupiła w przetargu od miasta stare kotłownie oraz teren przy nich za 555 tys. zł. Aktualnie trwa organizowanie placu budowy, co prezentujemy na zdjęciu.  
W grudniu przyszłego roku, po oddaniu bloków do użytku, teren ma wyglądać zupełnie inaczej – co prezentujemy na wizualizacji. Wizualizacja z lotu ptaka sugerować może, że blok nr 18 na Bratkowicach będzie połączony  
z nowym budynkiem, jednak jest tam planowane przejście, co widać na kolejnej wizualizacji. mak 

REKLAMA

Bratoszewice | Olimpiada rolnicza

Łowickie mocne 
w wiedzy rolniczej

dokończenie ze str. 1
Jak była tegoroczna olimpiada? 

Zdaniem organizatorów, wszy-
scy finaliści wykazali wyrówna-
ny i bardzo wysoki poziom wie-
dzy. – Nie przypominam sobie, 
żebym w przeszłości, oceniając 
ustne odpowiedzi finalistów, tyle 
razy podnosiła do góry tabliczkę  
z piątką – powiedziała Małgorza-
ta Gabryelczyk, z-ca dyrektora 
ŁODR, przewodnicząca komisji 
konkursowej. Uczestnicy olimpia-
dy są coraz bardziej wyedukowa-
ni w kwestiach nowoczesnych za-
sad prowadzenia produkcji rolnej 
czy funkcjonowania programów 
unijnych, natomiast największą 
trudność sprawia im nadal rozszy-
frowywanie skrótów nazw insty-
tucji działających w sektorze rol-
niczym. W rozmowie z nami do 
tej słabości przyznawali się nawet 
laureaci złotej dziesiątki. 

– Uczę się w Łowiczu na Bli-
chu. Obecnie jestem w klasie trze-
ciej i raczej chcę związać swoją 
przyszłość z rolnictwem. W olim-
piadzie biorę udział drugi raz, po-

przednio byłem chyba na 16 miej-
scu. Każdy pewnie oceni inaczej 
to, czy dzisiejsza olimpiada była 
trudna, czy nie – wszystko zale-
ży od przygotowania. Mnie rze-
czywiście sporo kłopotów sprawi-
ły skróty instytucji państwowych 
zajmujących się rolnictwem, jed-
nak rzadko nimi operuję, bo jesz-
cze nie muszę, później pewnie się 
przydadzą – powiedział nam Se-
bastian Rosiak z Grodziska. 

Brawurowo przez test i pytania 
problemowe przeszedł Łukasz Za-
bost, student trzeciego roku zoo-
techniki na SGGW w Warszawie, 
również absolwent łowickiego Bli-
chu. – Trudno mi teraz ocenić, czy 
to było trudne. Dla mnie chyba nie, 
skoro udało mi się zająć pierwsze 
miejsce. Bardzo się z tego cie-
szę. Zawsze lubiłem olimpiady. 
W szkole brałem udział w wielu, 
zresztą to dzięki jednej z nich zdo-
byłem indeks na uczelnię. Teraz 
najważniejszym dla mnie celem 
jest rozpoczęcie studiów magister-
skich – powiedział nam zdobywca 
pierwszego miejsca.  ljs

Łowicz | Mieszkania już gotowe

10 osób przybędzie z Kazachstanu
Kończą się prace budowlano-

-adaptacyjne w pomieszczeniach 
dawnej kotłowni w bloku komu-
nalnym przy Kaliskiej 6a. W po-
wstałych mieszkaniach zamieszka 
10 osób, rodzin Polaków z Ka-
zachstanu.

– Mając świadomość, że  
w miejscu, którym powstały 
mieszkania, mieściła się kotłow-

nia, to przyznaję, że powstały bar-
dzo ładne lokale – powiedział nam 
naczelnik Wydziału Inwestycji  
w ratuszu Grzegorz Pełka. Dwa  
z nich mają powierzchnię ok. 40 
m² i wyposażone są w jeden po-
kój, kuchnię, łazienkę i korytarz, 
dwa zaś mają po 50 m² i znajdują 
się w nich 2 pokoje. Prace koszto-
wały 368 tys. zł. To część dotacji 

w wysokości 610 tys. zł. z MSW 
na pokrycie kosztów adaptacji. 
Miasto nie poniosło żadnych kosz-
tów, teraz z pozostałych pieniędzy 
mieszkania zostaną kompletnie 
urządzone.

Sekretarz miasta Maria Więc-
kowska powiedziała nam, że wia-
domo już, kto przyjedzie do Łowi-
cza. Będzie to rodzina z 5-letnim 

synem, matka i córka, rodzina  
z dwójką dzieci 15 i 10-letnich oraz 
jedna kobieta (wdowa). Osoby te 
są skoligacone, dwie pierwsze po-
chodzą z Kustanaju w Kazach-
stanie, dwie ostatnie zaś zamiesz-
kiwały na północy tego kraju, ale 
w trakcie procesu repatriacyjnego 
przeniosły się do Baranowicz na 
Białorusi. Pierwsi nowi repatrianci 
w Łowiczu pojawiają się na prze-
łomie grudnia i stycznia. W sumie 
do Łowicza sprowadzonych zosta-
ło ich już ponad 50.  tb

Łowicz | Bez zmian przy Starzyńskiego

Pelikan ponownie dzierżawcą
Tylko jedna oferta wpłynęła do 

przetargu ogłoszonego przez ło-
wicki ratusz na prowadzenie tar-
gowiska miejskiego. Złożył ją 
Klub Sportowy Pelikan, czyli do-
tychczasowy prowadzący – i wy-
grał. Będzie nim zarządzał od  
1 stycznia 2016 r. przez najbliższe 
2 lata.

Oferta opiewała na tę samą 
kwotę co poprzednia, czyli na 
192 tys. zł (to 8 tys. zł miesięcz-
nie przez 2 lata). Pelikan, zgod-
nie ze specyfikacją przetargową, 

zarządzając terenem targowiska 
będzie obarczony wieloma wyni-
kającymi z tego tytułu obowiąz-
kami, chodzi np. o całodobowe 
dozorowanie jego terenu, jego 
zimowe utrzymanie, zbieranie  
z jego terenów odpadów, utrzy-
manie oraz usuwanie awarii ka-
nalizacji sanitarnej i deszczowej 
na własny koszt, to samo dotyczy 
ogrodzenia. Oprócz tego klub bę-
dzie miał obowiązek prowadzenia 
szaletu miejskiego znajdującego 
się w obrębie targu. Jak wyjaśnił 

nam naczelnik WSK Paweł Gaw-
roński, klub będzie pełnił funk-
cję inkasenta pobierającego opła-
ty od handlujących, chyba że rada 
miejska podejmie w tej sprawie 
oddzielną uchwałę – na tę chwi-
lę takiej uchwały nie ma. Dodat-
kowo klub będzie najprawdopo-
dobniej dzierżawcą terenu. Jako, 
że był nim dłużej niż 3 lata, wystą-
pił o to do rady miejskiej i na sesji  
w czwartek, 26 listopada, zosta-
nie w tej sprawie podjęta uchwała. 
Radni miejscy pozytywnie odnie-

śli się do niej na poprzedzających 
ją komisjach. Uchwała przewi-
duje, że Pelikan miesięcznie za 
dzierżawę terenu targowiska (2,5 
ha) płacić będzie miastu nieco po-
nad 32 tys. zł.

Łącznie Pelikan będzie płacił 
miastu 32 tys. zł miesięcznie za 
dzierżawę oraz oddawał pienią-
dze pobrane od handlujących, ale 
pomniejszone o 62%, co stanowić 
będzie wynagrodzenie inkasenta 
oraz otrzyma 192 tys. zł w ciągu  
2 lat za utrzymanie targowiska.  tb

Łowicz | Zarząd Starzyńskiego zaprasza

Nie tylko głosowanie propozycji 
do budżetu obywatelskiego

Zarząd os. Starzyńskiego za-
prasza w najbliższy piątek, 27 li-
stopada, w godz. 16.00-19.00 do 
Gimnazjum nr 1. Przewodnicząca 
Zofia Wielemborek powiedziała 
nam, że w tym czasie mieszkań-
cy osiedla będą mogli oddać głos 
na jedną z trzech propozycji inwe-
stycji do budżetu obywatelskiego, 
które miałyby być zrealizowane  
w 2016 roku. Przypomnijmy, że są 
to: położenie nowego asfaltu lub 
kostki brukowej wzdłuż garaży 
między blokami 2 i 4, połączenie 
parkingów między blokami 5 i 6; 

przejazdy od strony południowej 
do bloków 5, 6, 7 (karetki, straż 
pożarna, służby miejskie) i przej-
ście dla pieszych na ul. Starzyń-
skiego, między blokami 6 i 7. 

Oprócz tego w tym czasie 
mieszkańcy będą mogli zapisać 
się na wigilię, przygotowywa-
ną co roku przez Zarząd Osiedla 
we współpracy z Gimnazjum nr 
1. W tym roku odbędzie się ona 
11 grudnia w szkolnej świetlicy. 
Udział w spotkaniu, w którym 
udział bierze co roku około 100 
osób, jest bezpłatny.  tb

Bolimów | Wybory uzupełniające

Jest troje kandydatów
W niedzielę, 29 listopada,  

w Bolimowie odbędą się wybo-
ry uzupełniające do Rady Gminy.  
O mandat radnego ubiegać będzie 
się trzech kandydatów.

W głosowaniu udział wezmą 
mieszkańcy północnej części sa-
mego Bolimowa, mieszkający  
w okręgu wyborczym obejmu-
jącym ulice: Farną, Sokołowską, 
Szkolną, Kątną, Ułańską i Grun-
waldzką. Głosowanie odbędzie 

się w budynku szkoły w godz. 
7.00-21.00.

Przypomnijmy, że miejsce  
w radzie zwolnił wieloletni rad-
ny gminny Roman Jodłowski.  
O miejsce po nim powalczą Jan 
Józef Hubert (69 l.) z KWW „Ra-
zem dla gminy”, Elżbieta Kłosiń-
ska (63 l.) z KWW Elżbiety Kło-
sińskiej oraz Patryk Krzysztof 
Kołosowski (35 l.) KWW „Ak-
tywni dla Bolimowa”.  tb
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REKLAMA

Bełchów | Gmina kupi stroje

Dziewczyny będą tańczyć w czasie imprez sportowych
Gmina Nieborów wyda oko-

ło tysiąca złotych na zakup stro-
jów dla uczennic Gimnazjum nr 2  
w Dzierzgówku, które tworzą 
szkolny zespół czirliderek. Dziew-
czyny będą reprezentować gminę 
w przerwach imprez sportowych.

Jak zdradziła nam dyrek-
tor szkoły Grażyna Aleksandro-
wicz, grupa powstała niedawno,  
w związku ze wspólnym pro-
jektem szkoły i Ludowego Klu-
bu Sportowego Pogoń Bełchów, 
uczestniczenia w programie Klu-
by Sportowe Orange. Dzięki do-
staniu się do projektu klub uzyskał 
wsparcie potężnej firmy w posta-
ci przede wszystkim sprzętu spor-
towego: piłek, bramek i strojów 
oraz możliwość uczestniczenia 
w internetowym programie szko-

leniowym i rywalizacji pomię-
dzy klubami w ramach progra-
mu. W szkole zrodził się pomysł 
o uzupełnieniu sportowych wy-

czynów młodzieży grupą chirlide-
rek. Pomyślano o tym, aby dziew-
czynom zamówić stroje, dlatego 
opiekunka grupy, nauczycielka 

Izabela Dąbrowska wspólnie z 
członkiem zarządu Ludowego 
Klubu Sportowego Pogoń Beł-
chów, a jednocześnie nauczycie-
lem Danielem Trynglem udali się 
do wójta Andrzeja Werle, przed-
stawiając mu prośbę o wsparcie. 
Nie musieli go długo przekony-
wać, wójt szybko się zgodził. 
– Dziewczyny będą tańczyć  
w czasie ważniejszych imprez 
sportowych, które będą się odby-
wały na naszym terenie, dlatego 
chcemy, aby ich stroje były w ko-
lorach gminy. To dobry pomysł – 
powiedział nam wójt Werle. Dy-
rektor gimnazjum zdradziła, że 
będą to żółto-granatowe sukien-
ki, najprawdopodobniej z herbem 
gminy, dziewczyny dostaną także 
pompony w takich kolorach.   tb

Gimnazjalistki z zespołu czirliderek zaprezentowały swój taniec  
w czasie niedawnego otwarcia ekopracowni. 
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Łowicz | Przedszkola i żłobek

Jabłka dla maluchów
Darmowe owoce wciąż będą 

trafiały do łowickich przedszkoli  
i żłobka, dzięki współpracy Zakła-
du Obsługi Przedszkoli i Agen-
cji Rynku Rolnego w Warszawie.  
W wyniku tego programu  
w kwietniu i maju br. przedszko-
la otrzymały 6650 kg jabłek. Teraz 
dotarła dostawa 1920 kg jabłek. 
Program będzie kontynuowany. Na 

spotkaniach z intendentami i dy-
rektorami placówek zostanie spo-
rządzony harmonogram dostaw. 
Program rozpoczął się w 2014 
roku. Był on reakcją Agencji Ryn-
ku Rolnego na embargo narzuco-
ne na polskie produkty przez Ro-
sję. Agencja odkupuje jabłka od 
sadowników, aby zrekompenso-
wać im poniesione straty.    tm

RzuT OkieM | KLERyK PRAKTyKOWAŁ

Od 16 do 20 listopada w zespole Szkół na Blichu gościł kleryk 
Bartłomiej Bach z zakonu pijarów, który w tym czasie odbył w placówce 
praktyki z prowadzenia zajęć katechetycznych. Rzecznik szkoły Piotr 
Sumiński wyjaśnił nam, że przybył on na prośbę skierowaną do pani 
dyrektor Marii Laski przez o. Marka Kudacha – rektora Wyższego 
Seminarium Duchownego Zakonu Pijarów w Krakowie. W czasie lekcji 
religii rozmawiał z młodzieżą między innymi o tym, jak dobrze rozpoznać 
swoje powołanie oraz co to znaczy być człowiekiem odpowiedzialnym. tb

Gmina zduny | SP w Bąkowie

Wymarzona ekopracownia otwarta
Kolejną ekopracownię w naszym rejonie, która powstała 
przy dużym wsparciu Wojewódzkiego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki Wodnej w Łodzi,  
oficjalnie otarto w miniony czwartek, 19 listopada  
w Szkole Podstawowej w Bąkowie w gminie Zduny.

Wstęgę prowadzącą do niej 
przecinali gospodarze gminy,  
w tym wójt Jarosław Kwiatkow-
ski i przewodniczący Rady Gminy 
Wiesław Dałek, Cezary Dzierżek 
jako wiceprezes funduszu, dyrek-
tor szkoły Małgorzata Znyk-Ka-
szewska, przewodniczący Rady 
Rodziców Maciej Dzięgielew-
ski i przewodnicząca samorządu 
uczniowskiego Amelia Wiechno, 
uczennica klasy IV. 

Starania o dotację na nowocze-
sną pracownię rozpoczęły się od 
wniosku, który wspólnie przygo-

towali dyrektor oraz nauczyciel 
przyrody Jan Kubiak. W lipcu 
wiadomo było, że dotacja będzie 
przyznana, a sierpniu przeprowa-
dzono prace remontowe w sali 
nr 2 na parterze szkoły, pełniącej 
dotąd funkcje pracowni matema-
tyczno-przyrodniczej. Jak nam 
powiedziała dyrektor Małgorzata 
Znyk-Kaszewska, wybór tej wła-
śnie klasy podyktowany był tym, 
że była tam możliwość stworze-
nia zaplecza, poprzez postawie-
nie ścianki działowej i zagospo-
darowania części korytarza. Do 

klasy tej prowadziło dwoje drzwi,  
a pomniejszony korytarz nie zo-
stał zaciemniony, nadal pełni swo-
je funkcje. 

W zakres remontu weszła 
więc wspomniana budowa zaple-
cza, gdzie zamontowano instala-
cję elektryczną, ponadto salę po-

malowano, założono w niej nowe 
oświetlenie, rolety w oknach. Do 
ekopracowni zakupiono nowe 
meble, ławki i krzesła, sprzęt mul-
timedialny i pomoce dydaktycz-
ne. Realizacja projektu kosztowa-
ła łącznie 29.785,69 zł, z czego 
dotacja z WFOŚiGW stanowiła 
26.095 zł. 

Jak przyznała nam pani dy-
rektor, sala nr 2 była udostępnio-
na uczniom już od początku roku 
szkolnego, choć wówczas nie było 
jeszcze całego zamówionego wy-
posażenia. Nie było możliwości, 
aby wyłączyć klasę z użytkowa-
nia, ponieważ szkoła liczy obec-
nie 10 oddziałów, w których uczy 
się 100 uczniów w klasach I-VI,  
w placówce działają też 2 oddziały 
przedszkolne – zerówka oraz gru-
pa 3-4 latków, w sumie jest to 51 

przedszkolaków. Ekopracownią 
opiekują się czwartoklasiści i na-
uczyciel przyrody Jan Kubiak. 

19 listopada w SP w Bąko-
wie miała miejsce jeszcze jedna 
ważna uroczystość: ślubowanie 
uczniów klas I, wśród których są 
6 i 7-latki. W tym roku jest ich 26 
i są podzieleni na dwie klasy. Wy-
chowawczynią klasy IA jest Wio-
letta Wojda, zaś IB – Ewa Świąt-
kowska. 

Pierwszaki wystąpiły przed 
społecznością szkolną, rodzica-
mi i zaproszonymi gośćmi w pro-
gramie artystycznym, który mówił  
o przyjaźni i pierwszych dniach 
spędzonych w szkole. Potem przy-
szedł czas na pasowanie, wręcze-
nie im pamiątkowych dyplomów 
oraz upominków. Tradycją szkoły 
jest to, że upominki wręczają star-
si koledzy z klas II i III. 

Po ślubowaniu i otwarciu eko-
pracowni wszyscy biorący udział 
w tych uroczystościach zostali za-
proszeni na poczęstunek przygo-
towany przez rodziców, na którym 
były i słodycze, i owoce.  mwk 
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zSP nr 3 | Wyróżnienie dla Patrycji Anyszewskiej

Maturzystka z rysowniczym zacięciem
Wykonanie plakatu promujące-

go przestrzeganie zasad BHP na 
stanowisku pracy było zadaniem 
uczniów szkół ponadgimnazjal-
nych, którzy wzięli udział w IV 
Międzyszkolnym Konkursie Pla-
stycznym „Kultura bezpieczeń-
stwa”. 12 najlepszych prac wy-
brano do kolorowego kalendarza 

ściennego na 2016 rok – wśród 
nich ten autorstwa Patrycji Any-
szewskiej z ZSP nr 3 w Łowiczu.

Organizatorem konkursu i wy-
dawcą kalendarzy jest Okręgowa 
Inspekcja Pracy w Łodzi. Praca 
Patrycji znalazła się wśród 12 naj-
lepszych, wybranych spośród 76 
zgłoszonych. Jak zauważył okrę-

gowy inspektor pracy Jan Świder-
ski – jako jedyna z nadesłanych 
odnosiła się do bezpieczeństwa  
i higieny pracy kobiet.

– Wszystkie inne prace w spo-
sób bezpośredni i dosłowny od-
nosiły się do BHP – mówiła nam 
Patrycja. – Ja starałam się pokazać 
to, co mnie kojarzy się z pojęciem 

bezpieczeństwa, a zatem spokój 
matki i małego dziecka.

Patrycja Anyszewska rysowa-
niem i malowaniem zajmuje się 
od dziecka. Od szkoły podstawo-
wej bierze udział – zwykle z po-
wodzeniem – w konkursach pla-
stycznych. Obecnie jest uczennicą 
IV klasy Technikum Żywienia. 
Pytana przez nas, czy po maturze 
wybierze drogę artystyczną, po-
wiedziała, że niczego na razie nie 
wyklucza.     tm
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REKLAMA

Gmina Bielawy | Wójt już zapowiedział

Konkurs na sekretarza pod koniec roku
Po przejściu na emeryturę z po-

czątkiem listopada br. wieloletniej 
sekretarz Urzędu Gminy Bielawy 
Wiesławy Jóźwiak, jej obowiąz-
ki wziął na siebie wójt Sylwester 
Kubiński. 

Ogłoszenie konkursu na no-
wego sekretarza zapowiada na 
koniec roku. Przypominamy, że 
Wiesława Jóźwiak przepracowa-
ła w samorządzie 34 lata, w tym 
25 lat na stanowisku sekretarza. 
Ceniona była za wiedzę, doświad-
czenie, życzliwość i poczucie hu-
moru. 

Obowiązek wyłonienia nowe-
go sekretarza w drodze konkur-
su w terminie nie dłuższym niż 
3 miesiące od zwolnienia miej-
sca, nakłada na wójta Ustawa 
o pracownikach samorządowych 
z 2008 r. W myśl jej zapisów, 

sekretarzem urzędu może zo-
stać osoba z minimum czterolet-
nim stażem pracy na stanowisku 

urzędniczym, w tym co najmniej 
2-letnim stażem na stanowisku 
kierowniczym.  ewr

Gmina zduny | Podatkowe uchwały podjęte

Podatek rolny bez zmian, pozostałe 1% w górę
Radni gminy Zduny 
na sesji 17 listopada 
jednogłośnie przyjęli 
kilka uchwał dotyczących 
podatków w 2016 roku.

Odrębnie głosowano każdy ro-
dzaj podatków oraz kwestiona-
riusz do naliczania go. Podatek 
rolny ustalony został na takim sa-
mym poziomie jak w tym roku 
– podstawą jego obliczania bę-
dzie cena żyta w wysokości 35 zł 
za 1 dt. 

Podatki od środków transpor-
tu oraz od nieruchomości (grun-
tów i budynków) wzrosną średnio 
o 1%. Nie jest to dokładnie 1%, 
ponieważ przy obliczeniach tych 
stawek dokonano zaokrąglenia 
tych liczb. I tak podatek od grun-
tów związanych z prowadzeniem 

działalności gospodarczej wynosił 
będzie 0,46 zł za 1 m², podatek od 
gruntów pod wodami powierzch-
niowymi stojącymi lub płynący-
mi – 2,88 zł za 1 ha powierzchni, 
od gruntów pozostałych, w tym 
zajętych pod prowadzenia statuto-
wej działalności pożytku publicz-
nego – 0,11 zł od 1 m². W tym 
paragrafie pojawia się nowa staw-
ka, od niezabudowanych gruntów 
objętych obszarem rewitalizacji, 
za 1 m² takich powierzchni podat-
nicy zapłacą 3 zł.

Stawki od budynków lub ich 
części ustalono w wysokości: 
0,11 zł za 1 m² mieszkalnych 
(utrzymano jednak zwolnie-
nie od podatku dla budynków 
do 270 m²), 15,02 zł za 1 m² bu-
dynków zajętych pod prowadze-
nie działalności gospodarczej, 
5,74 zł – to stawka za 1 m² przy 

obrocie kwalifikowanym materia-
łem siewnym, 4,65 zł za 1 m² – 
od powierzchni przeznaczonych 
na usługi lecznicze, od pozosta-
łych lokali – 4,07 zł za 1 m². 

Zachowano przy tym zwol-
nienia od podatków m.in. budyn-
ków przeznaczonych na ochro-
nę przeciwpożarową, służącym 
celom kultury fizycznej i sportu, 
utrzymaniu porządku publiczne-
go i bezpieczeństwa, budowlom 
do poboru i rozprowadzania wody 
oraz odprowadzania ścieków.

Na temat niewielkiej podwyż-
ki podatków nie dyskutowano na 
sesji. Jest ona wyrazem polityki 
gminy polegającej na stopniowym 
podnoszeniu podatków o stopień 
inflacji lub choć o 1%, aby nie 
było to odczuwalne dla mieszkań-
ców, ale zapewniło choć minimal-
ny wzrost dochodów gminy.  mwk 

Łowicz | Powiatowy Zarząd Dróg i Transportu

Nowe podejście  
do akcji „zima”
Powiatowy Zarząd 
Dróg i Transportu  
w Łowiczu chce  
w najbliższym sezonie 
zimowym własnymi 
siłami odśnieżać 
większość  
swoich dróg.

Do dyspozycji ma 7 zestawów 
z pługami i piaskarkami, które 
będą zamontowane na ciągnikach 
i ciężarówkach. Zewnętrzna firma 
odśnieżać będzie jedynie drogi 
powiatowe na terenie gmin Biela-
wy, Zduny i Kiernozia. 

Dotychczas PZDiT ogłaszał 
przetargi na 3 rejony powiatu, 
wyłaniając w każdym z nich ze-
wnętrzną firmę. W sumie dróg 
powiatowych jest 556 km 700 m, 
z czego 8 km na terenie Łowicza. 

W tym roku procedurę prze-
targową przeprowadzono jedy-
nie na jeden rejon, wspomnianych 
gmin Bielawy, Zduny i Kierno-
zia. Otwarcie jedynej oferty, jaka 

na przetarg wpłynęła, nastąpiło 
27 października. Złożył ją SKR 
Zduny. Jak nam powiedział wice-
dyrektor PZDiT Mirosław Karcz 
– w czwartek 19 listopada została 
podpisana umowa. 

Ceny zaproponowane przez 
SKR wynoszą: 5 zł (brutto) 
za 1 km odśnieżania z posypy-
waniem powierzchni, 40 zł brutto 
za 1 godzinę odśnieżania ciągów 
komunikacyjnych, 100 zł za 1 go-
dzinę usług ładowania. 

Podobnie jak w latach poprzed-
nich, będzie ona obowiązywać 
do 31 grudnia tego roku. Na po-
zostałe zimowe miesiące przepro-
wadzona będzie kolejna procedura 
przetargowa.  

Zmiana w podejściu do odśnie-
żania ma na celu zaoszczędze-
nie pieniędzy i przeznaczenia ich 
na bieżące „letnie” utrzymanie – 
a więc przede wszystkim łatanie 
dziur, może nawet na zakup recy-
klera – bo plany takie są, o czym 
pisaliśmy już na naszych łamach. 

Mirosław Karcz mówi, że po-
przednia łagodna zima, podczas 
której nie trzeba było odśnie-

żać i posypywać dróg, pozwoliła 
na zakup sprzętu, który będzie 
można wykorzystać w tym se-
zonie. Zarząd dysponuje no-
wym ciągnikiem, w tym miesią-
cu wzbogaci się też o Stara 200, 
który nieodpłatnie przekazała PSP 
w Łowiczu. W sumie „w pogoto-
wiu” będzie 7 zestawów sprzętu. 
W swojej bazie PZDiT ma zgro-
madzone 1.000 ton mieszkanki 
piasku z solą, zakupionego jesz-
cze na poprzedni sezon i wówczas 
niewykorzystanego. 

Czy to wystarczy i czy oszczęd-
ności na pewno będą? – Zima jest 
nieprzewidywalna – mówi wice-
dyrektor PZDiT, pracujący w tej 
firmie od marca tego roku. Dy-
rektor Anna Gajek-Sarwa, przeby-
wająca jeszcze na urlopie macie-
rzyńskim, powiedziała nam, że na 
zimowe utrzymanie dróg powiato-
wych, które trwało zwykle od paź-
dziernika do kwietnia, wydawa-
nych było średnio 300 tys. zł. Ale 
zdarzyło się też wydać około 500 
tys. zł, w sezonie 2010/2011, gdy 
spadły obfite opady śniegu, a zima 
trwała do Wielkanocy.  mwk

RzuT OkieM | BLOK już POD DAChEM

Trwa budowa bloku komunalnego przy ul. krudowskiego w sąsiedztwie kościoła na Korabce. Pracownicy 
firmy Terbud Wiesława Łona z Kiernozi zakończyli wykonywanie ścian i stropu czwartej, ostatniej kondygnacji 
i rozpoczęli wykonywanie dachu. Zakończenie tych prac pozwoli firmie rozpocząć roboty wewnątrz budynku. 
Blok ma być gotowy do 19 czerwca 2016 roku. Przypomnijmy: w bloku będzie 40 mieszkań, a inwestycja ma 
kosztować miasto 2 mln 630 tys. zł. tb

Gmina kiernozia | Radni uchwalili

Podatek od nieruchomości wyższy o 5%
Średnia cena skupu żyta, bę-

dąca podstawą do obliczania wy-
sokości podatku rolnego na tere-
nie gminy Kiernozia nie ulegnie 
od nowego roku zmianie. Konse-
kwencją uchwały w tej sprawie, 
która została podjęta na ostatniej 
sesji Rady Gminy w Kiernozi, 13 
listopada, będzie taka sama wy-
sokość podatku rolnego w 2016 

roku. Będzie on wynosił na te-
renie tej gminy 98,33 zł za hek-
tar przeliczeniowy. – Sytuacja w 
rolnictwie nie jest łatwa i dlatego 
radni zdecydowali się pozostawić 
podatek rolny na tym samym po-
ziomie – powiedział nam sekre-
tarz gminy Jarosław Bogucki.

Na tej samej sesji radni po-
stanowili również nie podnosić 

wysokości podatku od środków 
transportowych oraz podwyższyć 
o 5% stawki podatku od nieru-
chomości. Wśród stawek podat-
ku od nieruchomości zmianie 
nie uległa jedynie stawka podat-
ku od budowli, która jest ustalona 
w maksymalnej, dopuszczonej 
do zastosowania stawce, czyli 2% 
od wartości.  mak 

uroczyste podziękowanie. Przechodząca na emeryturę sekretarz 
Wiesława jóźwiak z wójtem Sylwestrem Kubińskim, 28 listopada br.
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Punkt zapalny
Łowicz – Piaski Bankowe | Budowa zakładu zagospodarowania odpadów

Związek nie ma wątpliwości:
zakład powstanie
Już w styczniu 2018 roku pierwsze śmieci 
odbierane od mieszkańców gmin z naszej okolicy 
mają trafi ć do zakładu przeróbki odpadów, który 
Związek Międzygminny „Bzura” wybuduje 
w Piaskach Bankowych w gminie Bielawy. 

Obiecanych pieniędzy z Unii 
Europejskiej na tę budowę nie 
udało się wykorzystać, ale zwią-
zek zapewnił sobie na razie inne 
źródła fi nansowania, a o pienią-
dze z Unii wystąpi ponownie. 
Prace już trwają.

W ostatnich tygodniach zwią-
zek Bzura zawarł dwie umo-
wy na wykonawstwo. Pierwszą 
z PGE Łódź Teren na budowę 
17-kilometrowej linii energetycz-
nej zapewniającej planowanemu 
zakładowi dostawę mocy 1 MW. 
Kosztować to będzie ok. 4,5 mln 
zł, z czego związek Bzura zapła-
ci 1/4, resztę pokryje PGE. Dru-
ga umowa będzie konsekwencją 
rozstrzygniętego przetargu na 
II etap budowy – co sprowadza 
się do prac ziemnych – budowy 
nasypów drogowych pod drogi 
dojazdowe, chodniki, place ma-
newrowe i parkingi, nadto do bu-
dowy przyłącza wodociągowego 
i przebudowy sieci drenarskiej. 
Wykonawcą będzie fi rma „Ro-
boty ziemne” Piotra Kubiaka ze 
Zgierza, prace kosztować mają 
4,65 mln.zł. 

Oba przedsięwzięcia to prze-
jaw nowego podejścia władz 
związku do prowadzenia tej in-
westycji. Przypomnijmy, że jesz-
cze niedawno sceptycy mogli 
sądzić, że nic w Piaskach Ban-
kowych nie powstanie. Było to 
po tym, jak w początkach tego 

roku okazało się, że oferty zło-
żone w przetargu na całościowe 
wykonawstwo obiektu okaza-
ły się o wiele droższe niż kwo-
ta, jaką związek dysponował. 
Firmy chciały za wykonawstwo
93 miliony zł, podczas gdy zwią-
zek dysponował kwotą 75 mi-
lionów, z których 41 milionów 
miało pochodzić z Unii Euro-
pejskiej. Te pieniądze były przy-
znane, ostatecznie przepadły, bo 
chcąc je wykorzystać, ale za-
płacić owe ponad 90 milionów, 
związek musiałby przekonać 
gminy wchodzące w jego skład
do podniesienia o ponad 100% 
ich wkładu własnego, na co się 
nie zdecydowano. 

Drugą przyczyną nieskorzy-
stania z unijnej dotacji był czas: 
istniała obawa, że nie uda się wy-
korzystać pieniędzy w terminie, 
bo na skutek urzędniczej mitrę-
gi przetarg był ogłoszony póź-
no. Dość wspomnieć, że oczeki-
wanie na decyzję środowiskową 
trwało ponad 2 lata, a na akcepta-
cję w ministerstwie ochrony śro-
dowiska wniosek o unijne 41 mi-
lionów czekał rok!

Krok po kroku
Ostatecznie więc pieniądze 

europejskie, pochodzące jeszcze 
z rozdania na lata 2007-2013 – 
jak już w NŁ pisaliśmy – przepa-
dły. Mimo to pomysł nie upadł, 
projekt jest realizowany. Jak to 
możliwe?

Otóż obradujące 17 sierpnia 
zgromadzenie członków związ-
ku przyjęło nowy budżet i wy-
znaczyło nową ścieżkę działania. 

Po pierwsze podpisano umowę 
z projektantem zakładu na tzw. 
optymalizację inwestycji. Chodzi 
o zmiany w dotychczasowym 
projekcie takie, by, rezygnując 
z niektórych, niekoniecznie po-
trzebnych, elementów, obniżyć 
koszty do mniej niż 70 mln zł.
Po drugie zdecydowano się roz-
bijać realizację na etapy. Po trze-
cie i najistotniejsze, podjęto 
rozmowy z Wojewódzkim Fun-
duszem Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej, których 
efektem ma być sfi nansowa-
nie budowy przez ten fundusz. 
Związek wystąpił o 50 mln zł 
netto, teraz – jak twierdzi czło-
nek zarządu związku Przemy-
sław Milczarek – wniosek jest 
weryfi kowany, trwa wymiana 

dokumentów. Jeśli do podpisania 
umowy dojdzie, związek ogłosi 
kilka następnych przetargów, na 
wykonanie kolejnych etapów za-
kładu.

Ma on składać się z trzech 
zasadniczych części: sortowni,
w której odzyskać będzie można 
do 10 różnych frakcji: folie, bu-
telki, pojemniki po napojach, te-
tra paki, złom żelazny i nieżela-
zny i in., nadto z kompostowni
i kwatery składowania – na której 
zgromadzi się to wszystko, cze-
go nie da się wcześniej odzyskać.

Przemysław Milczarek jest pe-
wien, że WFOŚiGW będzie in-
westycję fi nansował, bo ma wia-
rygodnego partnera: Związek 
Bzura dysponuje już teraz kwo-
tą ok. 10 milionów zł składek 
członkowskich, płaconych przez 
gminy, jest też właścicielem 23 
ha terenu, z którego na potrzeby 
zakładu wystarczy 13 ha, reszta 
jest już teraz obiektem zaintere-
sowania przedsiębiorców chcą-
cych współpracować z mającym 
powstać zakładem. A umowa
z funduszem będzie podstawą
do starania się o pieniądze unijne 
z kolejnego rozdania. Jako prze-
widywany termin uruchomienia 
zakładu Milczarek podaje czer-
wiec 2017 roku, choć zastrze-
ga, że śmieci byłyby odbierane
z gmin od stycznia 2018. 

Łowicz 
na swoich śmieciach 
– ale jak długo?
Inwestycja więc się rozkręca, 

natomiast od 2013 roku w gro-

REKLAMA
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BraK uGoDy miĘDzy związKiem a raTuSzem 

Po wcześniejszej prezentacji 
stanowisk obu stron, było 
do przewidzenia, że Związek 
Międzygminny „Bzura” nie 
dogada się z władzami 
miasta podczas rozprawy 
pojednawczej, jaka miała 
miejsce w Sądzie Rejonowym 
w Łowiczu, we wtorek,
3 listopada. 
na rozprawie, która miała 
być z założenia ugodową, 
Związek Międzygminy „Bzura” 
reprezentowała radca prawny 
Małgorzata Kowalczyk, zaś 
ratusz – Paweł Gawroński, 
naczelnik miejskiego Wydział 
Spraw Komunalnych

i Reagowania Kryzysowego. 
Obie strony trzymały 
się wcześniej przyjętych 
argumentów i dlatego nie 
doszły do porozumienia. 
– W najbliższym czasie 
zarząd będzie musiał podjąć 
decyzję o wystąpieniu do 
sądu o zasądzenie windykacji 
należności – zapowiada 
Przemysław Milczarek, 
członek władz Związku 
Międzygminnego „Bzura”. 
Ratusz z kolei 6 października 
wystosował przedsądowe 
pismo, w którym domaga się 
od związkowców zwrotu ponad 
1,1 mln zł wraz z odsetkami. 

Są to składki inwestycyjne, 
jakie miasto uiściło, gdy było 
jeszcze członkiem związku. 
Przypominamy, iż spór 
związany jest z wycofaniem się 
Łowicza ze związku.
Kwota 301 tys. zł, której zwrotu 
domagają się związkowcy, to 
składka inwestycyjna
za 2013 rok, której burmistrz 
nie wpłacił do związkowej kasy. 
Z końcem tego samego roku 
miasto Łowicz wycofało się
z przedłużającej się inwestycji. 
Podobne postępowania 
prowadzą związkowcy
z włodarzami gmin Głowno, 
Rogów i Łęczyca. aa 
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nie inwestorów nie ma już mia-
sta Łowicz – bo wystąpiło ono
ze związku. Przypomnijmy, bo 
pisaliśmy o tym wielokrotnie, że 
powodem wystąpienia było prze-
konanie o zbyt małej sile głosu 
Łowicza w związku, w porówna-
niu do liczby mieszkańców, jak
i wyczuwalne zniecierpliwienie 
przedłużającymi się przygotowa-
niami do inwestycji. Teraz miasto 
i związek będą się procesować. 
Związek chciałby od miasta za-
ległe składki za końcowe miesią-
ce roku 2013, ratusz chce zwrotu 
składek już wcześniej zapłaco-
nych (patrz ramka). Na żądanie 
ratusza odpowiada przewodni-
czący zarządu związku Ryszard 
Nowakowski: – Jako związek 
zawieraliśmy umowy i wykupy-
waliśmy grunty, więc pieniądze 
nie są niewykorzystane, zresztą 
statut związku nie przewiduje, 
by trzeba było zwracać wystę-
pującemu członkowi jego wkład 
fi nansowy, jedynie wniesione 
mienie.

Jak to rozstrzygnie sąd, okaże 
się za kilka miesięcy. Przemysław 
Milczarek uważa, że prawdziwe 
kłopoty, występując ze związku, 
Łowicz dopiero sobie stworzył. 
Podejmując decyzję o wystąpie-
niu, burmistrz i radni kierowali 
się tym, że Łowicz ma swoje wy-
sypisko śmieci, częściowo zmo-
dernizowane, w Jastrzębi, tuż
za granicą miasta i że jest szan-
sa na uzyskanie zgody na kolejne 
przedłużenie okresu jego funk-
cjonowania. Teraz już wiadomo, 
że w takiej postaci, z małą, pro-
stą sortownią, jaka jest w Jastrzę-
bi, łowicka placówka nie będzie 
mogła od 2018 roku przyjmować 
odpadów zmieszanych.

Czy to jednak oznacza, że wy-
sypisko pod Łowiczem będzie 
musiało zostać zamknięte? Nie – 
będzie mogło nadal przyjmować 
odpady zmieszane. Tyle, że tych 
odpadów będzie coraz mniej. 
Unijne przepisy przewidują, że 
systematycznie ma się zwiększać 
udział odpadów segregowanych 
w stosunku do zmieszanych. Już 
w roku 2020 50% wszystkich 
śmieci ma być segregowane.
To oznacza, że większość Ło-
wicz będzie musiał gdzieś wy-
wieźć. W grę wchodzić będą 
dwie Regionalne Instalacje Prze-
twarzania Odpadów Komunal-
nych: jeden w Krzyżanówku 
pod Kutnem, należący do nie-
mieckiej fi rmy Tönsmeier, drugi 
właśnie w Piaskach Bankowych, 
tworzony przez związek Bzura. 

– Łowicz może sobie pora-
dzić bez udziału w związku – 
uważa Ryszard Deluga, dyrektor 
wydziału ochrony środowiska
w Urzędzie Marszałkowskim
w Łodzi – mając dobrego od-
bierającego odpady. Problemem 
może być cena, jaką przyjdzie 
za to zapłacić. Czy instalacja
w Piaskach Bankowych będzie 
stosowała niższe stawki w sto-
sunku do swoich członków, co 
koniec końców przełoży się na 
opłaty, jakie będziemy musie-
li uiszczać za odbiór śmieci?
– O tym decyduje polity-
ka związku – ocenia Deluga.
– W wielu miejscach tak jest. 

Jeśli więc teraz strony idą
do sądu, to o dobrą współpracę 
w przyszłości może być trudno. 
Ale z drugiej strony związek nie 
pogardzi tak łatwo dużym „do-
stawcą”, jakim jest 30-tysięcz-
ne miasto. Niemcy z Tönsmeie-
ra chętnie przechwycą łowickie 
śmieci. Ale to pokazuje, jak bar-
dzo budowa zakładu w Piaskach 
Bankowych jest potrzebna. Gdy-
by on nie powstał, Tönsmeier 
nie miałby żadnych ograniczeń
w dyktowaniu cen. 

REKLAMA

Łowicz | Co zrobić z nieruchomością przy Kaliskiej 5

Dwie koncepcje upadły,
a konkretów wciąż brak

dokończenie ze str. 1

Pół kroku do przodu 
Krzysztof Kaliński przypo-

mniał 4 propozycje na zagospoda-
rowanie nieruchomości, o których 
mówił już na sesji pod koniec paź-
dziernika: sprzedaż jednej części, 
mającej powierzchnię około 1,5 
ha nieruchomości – z hotelem i re-
stauracją, a pozostawienie drugiej, 
niespełna 2 ha – z basenem i par-
kingiem do dyspozycji Ośrodka 
Sportu i Rekreacji; modernizacja 
dla potrzeb mieszkaniowych i tu 
dodał, że będzie to kosztować oko-
ło 2 tys. zł/m², podczas gdy koszt 
1 m² w nowo budowanym bloku 
przy ul. Krudowskiego wyniesie 
1.700 zł; wydzierżawienie w dro-
dze przetargu części z restaura-
cją i hotelem; powołanie miejskiej 
spółki, która będzie zarządzać nie-
ruchomością.

Pod koniec spotkania można 
było odnieść wrażenie, że sprawa 
sprzedaży oraz zagospodarowania 
na cele mieszkaniowe nie wcho-
dzi w rachubę. Nie ma takiej woli 
wśród radnych.

Ostatnia propozycja jako opty-
malna przewijała się w wypowie-
dziach burmistrza i urzędników 
obecnych na spotkaniu: zastępcy 
burmistrza Bogusława Bończaka, 
sekretarz miasta Marii Więckow-
skiej i naczelnika wydziału pro-
mocji Artura Michalak, ale argu-
menty na jej poparcie były słabe. 

Jako cele spółki, której nazwa 
na wtorkowym spotkaniu nie 
padła, a miało to być Centrum 
Rozwoju Lokalnego, burmistrz 
wymienił zagospodarowanie nie-
ruchomości pod kątem: doradz-
twa dla przedsiębiorców, stowa-
rzyszeń działających na rzecz 
osób niepełnosprawnych, innych 
celów społecznych. Spółka wy-
stępowałaby o dotacje najpierw 
na remont i termomodernizację 
nieruchomości, potem na działa-
nia prospołeczne, które nie są do-
chodowe. 

Według tej koncepcji na Ka-
liskiej 5 swoje siedziby mogliby 
mieć harcerze, Amazonki, dia-
betycy, Uniwersytet III Wieku. 
– Widzimy ich w tym miejscu 
i siebie wszystkich w przyszło-
ści też, a nie siedzących przed te-
lewizorami i narzekających na to, 
że rząd jest zły, a emerytury małe 
– mówił burmistrz. Nawiązał 
też do Marcina Kosiorka, autora 
opracowania koncepcji zagospo-
darowania nieruchomości. Ocenił, 
że ostygły już emocje związane 
z jego osobą, a chyba dobrze jest 
mieć takiego polityka jak Marcin 
Kosiorek, który może wspierać 
rozwiązywanie różnych proble-
mów miasta, pomagać w umawia-
niu się na spotkania z wysokimi 
urzędnikami. 

W spotkaniu brał udział To-
masz Musielski z Ośrodka Wspar-
cia Ekonomii Społecznej w Łodzi, 
który jest organizacją pozarządo-
wą, ale posiadającą certyfi kat Mi-
nisterstwa Pracy i Polityki Spo-
łecznej, a który chce rozszerzać 
swoją działalność m.in. w Ło-
wiczu. Przedstawił on kilka pro-
jektów na dowód tego, że można 
pogodzić prowadzenie działalno-
ści zarobkowej i realizować pro-
jekty społeczne, np. aktywizacji 
niepełnosprawnych. Nieprzeko-

nanych do spółki jednak nie prze-
konał. Radni opozycyjni uznali, że 
Kaliską 5 można wykorzystać do 
rozwiązania problemów społecz-
nych, ale wątpili w to, czy potrzeb-
na jest do tego spółka. 

Radny Mariusz Siewiera przy-
znał, że podobało mu się to, co 
przedstawił Musielski, że wszyst-
ko powinno się zacząć od wy-
pracowania koncepcji, w czym 
powinny wziąć udział wszystkie 
podmioty, którym spółka ma słu-
żyć. Natomiast w tej sprawie od 
początku wałkowana jest forma 
organizacyjna, a nie treść. Mu-
sielski odpowiedział na to, że ktoś 
musi nieruchomością zarządzać. 
Spółka scalałaby wszystkie orga-
nizacje, pomagała im, wspierała 
w działalności. W jego koncep-
cji wszystkie organizacje miały-
by mieć jedną wspólną siedzibę 
i jakiś wspólny cel działania. Gdy 
działają oddzielenie, to taka idea 
nie ma sensu. 

Burmistrz dodał, że alternaty-
wą dla spółki może być powołanie 
nowej jednostki organizacyjnej 
miasta, ponieważ ZGM nie może 
„w nieskończoność” zarządzać 
Kaliską 5, bo nie taka jest rola tego 
zakładu. Ponadto ZGM nie może 
prowadzić działalności gospodar-
czej – chodzi o restaurację i hotel, 
które to mają tam działać. Teore-
tycznie można byłoby to dopisać 
do statutu ZGM, ale burmistrz nie 
widzi w tym sensu. 

Zdaniem Mariusza Siewie-
ry, administratorem mogłaby być 
organizacja społeczna z dużym 
doświadczeniem, np. taka, jaką 
reprezentował gość z Łodzi. Wy-
wołany do odpowiedzi Tomasz 
Musielski przyznał, że jako radny 
chciałby, aby spółka powstała, bo 
miasto miałoby wszystko związa-

ne z nieruchomością pod kontrolą. 
Jako potencjalny dzierżawca, wo-
lałby zarządzać sam, bez spółki. 

Dyskusja toczyła się dalej. Ma-
ria Więckowska dziwiła się, że 
radni mają opory wobec założe-
nia spółki, gdy są szanse na dota-
cje z Urzędu Marszałkowskiego 
i PFRON, burmistrz mówił, że jest 
pierwszą osobą, której zależy na 
tym, aby Kaliską 5 dobrze zago-
spodarować, bo on pierwszy bę-
dzie z tej sprawy rozliczony, Ar-
tur Michalak mówił, że spółka to 
nie jest kukułcze jako, radny Ro-
bert Wójcik – że spółka ma przy-
nosić zyski, albo się bilansować, 

w przeciwnym wypadku miasto 
będzie musiało do niej dokładać. 
Mariusz Siewiera wciąż oceniał, 
że do realizacji tego, o czym mó-
wiono, nie jest potrzebna spółka. 
– Ja to czuję, że mówicie „spółka 
albo śmierć” – bo nikt inny sobie 
z tym, nie poradzi. Chciałbym 
i życzyłbym sobie, abyście mnie 
przekonali. Spotkaliśmy się kolej-
ny raz i nic z tej dyskusji nie wyni-
ka. Napiszmy najpierw strategię. 

Krzysztof Janicki nie do końca 
zgodził się z Siewierą, przyzna-
jąc, że do koncepcji spółki zaczy-
na się przekonywać, ale przyznał, 
że warto się zastanowić, czy nie 

powinna ona mieć szerszy zakres 
działania niż nieruchomość przy 
Kaliskiej 5. Ocenił, że dobrze, że 
doszło do spotkania, ale sprawę 
i tak trzeba odłożyć na później, bo 
do działania potrzebna jest strate-
gia. 

Spotkanie zakończyło się wspo-
mnianym odrzuceniem pomysłu 
remontu budynku na mieszkania 
komunalne oraz chęcią zachowa-
nia całej nieruchomości jako ma-
jątku miasta. Temat ma wrócić już 
w grudniu, podczas obrad komisji 
Rady Miejskiej.  mwk 

NiKT Nie zaPyTaŁ: Po Co?
To są przygnębiające wieści. 
nikt z radnych nie powiedział 
po prostu: sprzedajmy to. 
Zostawmy pływalnię, resztę 
sprzedajmy. Burmistrz zgłosił 
to jako jedną z propozycji, 
ale za nią nie optował. 
Można to zrozumieć: wszak 
przekonał poprzednią radę, 
by nieruchomość kupić, to 
czuje się z obiektem związany. 
jednak od radnych można 
wymagać, by trzeźwo oceniali 
proponowane im pomysły. 
Tu tej trzeźwości brakuje. 
Radni dają sobie wmawiać, 
że na urządzenie „na cele 
prospołeczne” gmachu przy 
Kaliskiej da się „załatwić” 
pieniądze z zewnątrz. nawet 
jeśli tak, to na jego utrzymanie 
już nie. Pieniądze z unii skończą 
się za 5, maksymalnie 7 lat 
– i z naszych podatków trzeba 
będzie utrzymywać coś, czego 
– to chyba najgorsze – nawet 
burmistrz i nikt z obecnych na 

sali radnych nie potrafi ł nazwać. 
nikt nie potrafi ł przekonać, 
na co właściwie taki obiekt 
miałby być potrzebny. Bo jeśli 
uniwersytet iii Wieku radzi sobie 
teraz, w oparciu o istniejące 
obiekty, to dlaczego budować 
mu coś więcej? Podobnie 
Amazonki czy diabetycy 
– jakoś mają się gdzie spotykać. 
Klubowi Seniora jest dobrze 
tam gdzie jest, przy 3 Maja. 
naprawdę w potrzebie są 
harcerze, ale oni są w potrzebie 
od lat i gdyby się naprawdę 
chciało im pomóc, sposoby by 
się już dawno znalazły. Choćby 
po drugiej stronie ulicy, gdzie 
w wyszykowanym także „na 
cele prospołeczne”, również 
za spore, miejskie pieniądze, 
bloku Kaliska 6, do tej pory 
niewykorzystane jest całe 
piętro iv! To pokazuje skalę 
niegospodarności 
i marnotrawstwa, jaką się nam 
funduje: vis a vis będzie tego 

miejsca 
o wiele 
więcej. 
W ratuszu 
zapanował 
jakiś amok: 
rozmawia się o wydawaniu 
pieniędzy na coś, czego 
potrzeby nikt jasno nie wskazał. 
Tymczasem rada miejska 
jest po to, by korzystając 
z namysłu wielu osób, 
podejmować rozsądne 
decyzje, nie dopuszczać 
do realizacji pomysłów 
poronionych, które rodzą się 
w pojedynczych głowach. 
W Łowiczu, na razie, rada tej 
funkcji nie wypełnia. nikt na 
spotkaniu nie wyartykułował 
podstawowej prawdy, że Łowicz 
potrzebuje przede wszystkim 
przedsięwzięć prorozwojowych, 
a nie prospołecznych 
– a takiego postawienia 
priorytetów wymaga przyszłość.
Wojciech Waligórski

ja to czuję, że mówicie 
„spółka albo śmierć” – 
bo nikt inny sobie z tym, 
nie poradzi. Chciałbym
i życzyłbym sobie, 
abyście mnie przekonali.

Mariusz Siewiera
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Powiat łowicki, Bolimów i Sanniki | Oświadczenia majątkowe za rok 2014 – ostatnia część

Ile zarabiają dyrektorzy szkół w gminach
Publikujemy dzisiaj ostatnią część oświadczeń majątkowych za 2014 rok. Tym razem są to  
zebrane przez naszych reporterów i opracowane informacje o stanie majątkowym i zarobkach 
dyrektorów szkół samorządowych ze wszystkich gmin powiatu łowickiego, a także gmin Bolimów 
i Sannniki, gdzie NŁ też od lat dociera. Są tu więc dyrektorzy szkół podstawowych, gimnazjów 
i ponadgimnazjalnych, którzy zobowiązani są na mocy prawa do składania takich oświadczeń. 
Obowiązku takiego nie mają dyrektorzy szkół prowadzonych przez stowarzyszenia  
oraz dyrektor szkoły w Zduńskiej Dąbrowie, która podlega ministerstwu rolnictwa.

Gmina Bielawy
 Wiesława kotecka – dy-

rektor Szkoły Podstawowej  
w Bielawach – wykazała  
w oświadczeniu wolne środki 
w kwocie 16.933,51 zł. Posiada 
wart ok. 200 tys. zł dom o pow. 
225 mkw. Jest współwłaściciel-
ką gospodarstwa rolnego (grunty 
orne) o powierzchni 1,03 ha, war-
tego 70 tys. zł. Przyniosło ono 
5 tys. zł przychodu. Z tytułu za-
trudnienia zarobiła 66.186,47 zł. 
Posiada Dacię Daster z 2012 roku 
oraz Opla Vectrę z 2009 roku. 
Dyrektor Kotecka wykazała  
w oświadczeniu kredyt obrotowy 
na działalność gospodarczą męża 
w Mazowieckim Banku Regio-
nalnym w Łowiczu (200 tys. zł) 
oraz kredyt w Getin Banku na za-
kup samochodu (10,5 tys. zł).

 elżbieta Czubatka – dy-
rektor Szkoły Podstawowej  
w Oszkowicach – wykazała 73 tys. 
zł wolnych środków. Wraz z mę-
żem posiada dom o powierzchni 
120 m² wart 250 tys. zł. Jest 
współwłaścicielką (w 1/4) gospo-
darstwa rolnego o powierzchni 
6,785 m², zabudowanego budyn-
kiem gospodarczym, o wartości 
200 tys. zł. Przyniosło ono 17 tys. 
zł przychodu i 7 tys. zł docho-
du. Dyrektor Czubatka wykaza-
ła również w oświadczeniu, że 
wraz z mężem posiada działkę 
mieszkaniową o powierzchni 1 
tys. mkw., wycenioną na 7 tys. zł.  
Z tytułu zatrudnienia w szkole za-
robiła 69.493,69 zł. Posiada Mit-
subishi Lancera z 2007 roku oraz 
Mitsubishi ASX z 2014 roku. Nie 
wykazała zobowiązań przekra-
czających kwotę 10 tys. zł.

 Barbara Pawlaczyk – dy-
rektor Zespołu Szkolno-Przed-

szkolnego w Sobocie – nie wy-
kazała wolnych środków. Posiada 
dom o powierzchni 190 m² wart 
331 tys. zł. Dom znajduje się na 
terenie gospodarstwa rolnego  
o powierzchni 20,64 ha, zabu-
dowanego także stodołą, oborą  
i budynkiem inwentarskim, war-
tego 910.500 zł (dyrektor wyka-
zała także dzierżawę gruntów  
o powierzchni 0,93 ha i 5,08 ha). 
Gospodarstwo przyniosło 256 
tys. zł przychodu i 46.500 zł do-
chodu. Dyrektor wykazała, że 
jej mąż posiada udziały w OSM 
Łowicz warte 42.473,99 zł. Z ty-
tułu zatrudnienia Barbara Paw-
laczyk zarobiła 65.805,83 zł. Po-
siada prasę New Holland z 2009 
roku, wóz paszowy Kuhn z 2010 
roku, ciągnik rolniczy MTZ82  
z 1997 roku oraz ciągnik Fendt 
311 z 1985 roku. Posiada kredyt 
odnawialny w rachunku w wy-
sokości 30 tys. zł zaciągnięty  
w Banku Spółdzielczym Ziemi 
Łowickiej w Zdunach, kredyt in-
westycyjny na budynek inwentar-
ski w kwocie 103.500 zł (w BSZŁ 
w Zdunach) oraz kredyt na zakup 
maszyn w kwocie 3.400 zł. 

 Wojciech Baleja – dyrek-
tor Gimnazjum w Bielawach – 
wykazał wolne środki w kwocie 
13 tys. zł. Posiada we współwła-
sności wyceniony na 200 tys. zł 
dom o powierzchni 120 m² oraz 
gospodarstwo rolne o powierzch-
ni 4,2 ha, warte 120.000 zł, któ-
re przyniosło 1.800 zł dochodu.  
Z tytułu zatrudnienia osiągnął do-
chód w wysokości 66.253,38 zł. 
Posiada wraz z żoną Dacię Logan 
z 2008 roku oraz Peugeota 207  
z 2011 roku. Spłaca kredyt hi-
poteczny zaciągnięty na budowę 
domu w wysokości 42 tys. CHF. 

Do spłaty pozostało mu 36.414 
CHF.

Gmina Bolimów
 Małgorzata Ciężarek                                       

– dyrektor Szkoły Podstawowej  
w Bolimowie, na koniec 2014 
roku posiadała zgromadzone 
oszczędności w kwocie 50 tys. zł 
(w 2013 roku – 65 tys. zł).  
W oświadczeniu majątkowym 
wykazała posiadanie na wła-
sność domu mieszkalnego o po-
wierzchni 80 m² i wartości 100 
tys. zł oraz budynku gospodar-
czego o powierzchni 50 m² o war-
tości 10 tys. zł. Wartość obu bu-
dynków w porównaniu z rokiem 
2013 nie uległa zmianie. Z tytu-
łu zatrudnienia w szkole osiągnę-
ła dochód w wysokości 65.014,64 
zł (w roku 2013 – 65.492 tys. zł, 
rok wcześniej – 66.473 zł). Wśród 
mienia ruchomego wykazała po-
siadanie samochodu osobowego 
Fiat 500 z 2008 roku, w punk-
cie dotyczącym zobowiązań pie-
niężnych wykazała pożyczkę  
w wysokości 14 tys. zł zaciągniętą  
w Międzyzakładowej Kasie Za-
pomogowo-Pożyczkowej Pra-
cowników Oświaty w Łowiczu. 
Rok wcześniej rubryka zobowią-
zań finansowych była pusta.

 Agnieszka Osicka, dyrek-
tor Gimnazjum w Bolimowie, 
wykazała oszczędności w wyso-
kości 110 tys. zł. (w roku 2013 – 
155 tys. zł) stanowiące majątek 
wspólny. Na tych samych zasa-
dach wykazała posiadanie domu 
mieszkalnego o pow. 150 m²  
i wartości 150 tys. zł oraz działki  
o pow. 700 tys. zł o wartości 15 
tys. zł. W 2014 roku osiągnęła 
wynagrodzenie z tytułu zatrud-
nienia w szkole w wysokości 

66.660,77 zł ( w roku 2013 – 
68.453,82 zł, rok wcześniej – 
61.629,52 zł) dodatkowo otrzy-
mała 1.084,80 zł (w roku 2013 
– 1.039,20 zł) z tytułu pracy  
w komisji. Wśród mienia rucho-
mego wykazała posiadanie Toyo-
ty Corolli z 2009 roku o wartości 
50 tys. zł. Nie wykazała posiada-
nia zobowiązań finansowych po-
wyżej kwoty 10 tys. zł.

 Dorota Dziekanowska, dy-
rektor Zespołu Szkół Ponadgim-
nazjalnych w Bolimowie wy-
kazała oszczędności w kwocie 
113 tys. zł (w 2013 roku było to 
105 tys. zł. Wykazała posiadanie 
mieszkania o powierzchni 25 m² 
i wartości 80 tys. zł oraz działki 
o powierzchni 543 m² z pomiesz-
czeniem gospodarczym o war-
tości ok. 100 tys. zł, na prawie 
współwłasności z matką. Z tytu-
łu zatrudnienia w szkole otrzy-
mała wynagrodzenie w kwo-
cie 69.655,39 zł (w 2013 roku 
0 69.168,81 zł, rok wcześniej – 
64.659 zł). Wśród mienia rucho-
mego wykazała posiadanie sa-
mochodu osobowego Peugeot 
207 z 2008 roku o wartości 12 
tys. zł (w roku 2013 – 17 tys. zł.) 
Nie wykazała zobowiązań finan-
sowych o wartości przekraczają-
cej 10 tys. zł.

Gmina Chąśno
 Dorota Osowska, dyrek-

tor Zespołu Szkół Publicznych 
w Błędowie – z końcem 2014 
roku miała zgromadzone 3200 zł 
i 32,45 euro (rok wcześniej 5500 
zł i 32,43 euro). Posiada dom  
o pow. 137 m², warty 28 tys. zł 
(położony na działce o pow. 
354 m² wartej 28 tys. zł) 
oraz mieszkanie o powierzchni 

47,28 m² warte 120 tys. zł. Jest 
właścicielką gospodarstwa rolne-
go o powierzchni 1,66 ha z czę-
ścią mieszkalną i zabudową go-
spodarczą wycenianą na 30 tys. 
zł i jest ono nieodpłatnie wy-
dzierżawione członkowi rodziny 
męża. Dyrektor Osowska nie po-
siada mienia ruchomego o warto-
ści przekraczającej 10 tys. zł.

Z wynajmu gospodarstwa uzy-
skała w 2014 roku 4900 zł przy-
chodu (rok wcześniej 8250 zł) 
i 417 zł ryczałtu od przychodu. 
Jako dyrektor otrzymała 
92.229,35 zł wynagrodzenia  
(w 2013 roku 82.217.01 zł). Uzy-
skała też 350 zł tytułem umowy 
zlecenie i 200 zł zwrotu PIT-R.

Na koniec 2014 roku mia-
ła zobowiązania finansowe wo-
bec Banku Spółdzielczego Ziemi 
Łowickiej oddziału w Chąśnie 
– 8.925 zł (kredyt gotówkowy), 
wobec Banku PKO S.A. – 46.372 
zł (kredyt hipoteczny) oraz 8.500 
zł kredytu samochodowego. 
Jest właścicielką Dacii Sandero  
z 2014 r., wycenianej na 35 tys. zł.

 Maria katarzyna Rokic-
ka, dyrektor Szkoły Podstawo-
wej w Mastkach – na koniec roku 
2014 miała zgromadzone 32.353 
zł (rok wcześniej 22 tys. zł). Po-
siada własne mieszkanie o po-
wierzchni 46 m² wyceniane na 
150 tys. zł. Uzyskała 1.750,17 
zł dochodu z tytułu najmu. Jako 
dyrektor uzyskała 71.849,31 zł  
(w 2013 roku 67.012,39 zł) wyna-
grodzenia. Jest właścicielką Sko-
dy Fabia z 2011 roku.

Gmina Domaniewice
 Stanisława Felczyńska 

– dyrektor Szkoły Podstawowej  
w Domaniewicach – zgromadzi-
ła wraz z mężem 65.004,14 zł. 
Małżonkowie posiadają wart 20 
tys. zł dom o powierzchni 42 m², 
mieszkanie o powierzchni 77 m² 
warte 60 tys. zł. Należy do nich 
również ogólnoużytkowe gospo-
darstwo rolne z budynkami go-
spodarczymi i częścią mieszkal-
ną o łącznej powierzchni 16,44 ha 
warte 40 tys. zł oraz garaż (30/28 
z powierzchni 397 m²) wart  

5 tys. zł. Z tytułu zatrudnienia dy-
rektor zarobiła 86.516,69 zł. Po-
siada, we współwłasności z mę-
żem, Peugeota 206 z 2002 roku. 
Stanisława Felczyńska nie wyka-
zała kredytów ani pożyczek na 
kwotę powyżej 10 tys. zł. 

 Marzena Sadowska – dy-
rektor Gimnazjum Publicznego 
w Domaniewicach – nie wyka-
zała w oświadczeniu oszczędno-
ści. Posiada dom o powierzchni  
220 m² (bez tytułu własności), 
którego wartości nie podaje. 
Z tytułu zatrudnienia zarobiła 
66.712,45 zł. Posiada Peugeota 
307 z 2004 roku. Spłaca 20 tys. 
zł otrzymane z Kasy Zapomogo-
wo-Pożyczkowej. Do spłaty po-
zostało jej 12 tys. zł.

Bogumiła Spychała – dy-
rektor Szkoły Podstawowej  
w Skaratkach – wykazała 
oszczędności w kwocie 81.200 zł. 
Wraz z mężem posiada wart 50 
tys. zł dom o powierzchni 103,16 
m², a także wycenioną na 14 tys. 
zł działkę o powierzchni 700 m². 
Z tytułu zatrudnienia Bogumi-
ła Spychała zarobiła 64.889,91 
zł. Nie wykazała żadnego mie-
nia ruchomego ani zobowiązań 
finansowych powyżej 10 tys. zł.

Gmina Kiernozia  
 Jerzy Mirosław krystecki 

– dyrektor Szkoły Podstawowej 
w Kiernozi miał zgromadzone 
28.120,07 zł (poprzednio wy-
kazał 55.246 zł) we wspólnocie 
małżeńskiej. Posiada dom o po-
wierzchni 148 m2 i wartości 160 
tys. zł (również małżeńska wspól-
nota majątkowa). Inne nierucho-
mości: 1/2 domu jednorodzinne-
go z budynkiem gospodarczym 
na działce 600 m2 o wartości 50 
tys. zł oraz działka 0,56 ha o war-
tości 81 tys. zł (wspólnota mał-
żeńska). Z tytułu wynagrodze-
nia za pracę zarobił 89.962,85 zł 
(poprzednio: 92.582,68 zł), z ty-
tułu umowy zlecenia 1.179,20 zł 
(poprzednio: 1.492,80 zł). Posia-
da we współwłasności samochód 
osobowy Opel Astra, rok produk-
cji 2009 oraz samochód Volks-
wagen Golf wyprodukowany  
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w 2013 roku. Wśród zobowiązań 
pieniężnych o wartości powy-
żej 10 tys. zł wykazał pożyczkę  
w wysokości 10.080 zł zaciągnię-
tą w Międzyzakładowej Kasie 
Zapomogowo-Pożyczkowej. 

 elżbieta krystecka – dy-
rektor Gimnazjum w Kiernozi 
miała zgromadzone 28.120,07 zł 
(poprzednio wykazała 55.246 zł) 
we wspólnocie małżeńskiej. Po-
siada dom o powierzchni 148 m2  
i wartości 160 tys. zł (również 
małżeńska wspólnota majątko-
wa), mieszkanie o powierzch-
ni 54,86 m2 i wartości 50 tys. zł 
(majątek odrębny), gospodarstwo 
ogólnorolne o powierzchni 11,07 
ha i wartości 261 tys. zł z domem, 
budynkiem inwentarskim, gara-
żem (majątek odrębny). Z tytułu 
prowadzenia gospodarstwa uzy-
skała 9 tys. zł przychodu, 2,8 tys. 
zł dochodu (rok wcześniej: 20 tys. 
zł przychodu, 3 tys. zł dochodu). 
Inne nieruchomości: działka 0,56 
ha o wartości 81 tys. zł (wspólno-
ta małżeńska). Z tytułu wynagro-
dzenia za pracę uzyskała dochód 
w wysokości 74.053,79 zł (po-
przednio: 71.566,25 zł, umowy 
zlecenia – 664,80 zł (poprzednio: 
658,40 zł). Posiadała we współ-
własności samochód osobowy 
Opel Astra, rok produkcji 2009 
oraz również we współwłasno-
ści samochód Volkswagen Golf 
wyprodukowany w 2013 roku. 
Wśród zobowiązań pieniężnych 
o wartości powyżej 10 tys. zł wy-
kazała pożyczkę w wysokości 
10.080 zł zaciągniętą w Między-
zakładowej Kasie Zapomogowo-
-Pożyczkowej.

 Dorota zielińska – dyrek-
tor Młodzieżowego Ośrodka So-
cjoterapii w Kiernozi miała zgro-
madzone 171 tys. zł (poprzednio: 
119 tys. zł). Posiadała spółdziel-
cze mieszkanie własnościo-
we o powierzchni 74 m2 i war-
tości 130 tys. zł. Z tytułu pracy  
w MOS uzyskała dochód w wy-
sokości 93.986,07 zł (poprzednio: 
86.191,32 zł). Posiadała samo-
chód Dacia Sandero z 2011 roku 
o deklarowanej wartości 18.800 
zł. Wykazała też posiadanie 
dwóch pożyczek z Zakładowego 
Funduszu Świadczeń Socjalnych 
na łączną kwotę 19.900 zł. 

Gmina Kocierzew Płd. 
W gminie Kocierzew Płd. 

funkcjonują następujące pla-
cówki oświatowe: Zespół Szkół  
w Łaguszewie, Zespół Szkół Pu-
blicznych w Kocierzewie Pd.  
(w skład obydwu wchodzi szko-
ła podstawowa i gimnazjum) oraz 
Szkoła Podstawowa w Gągolinie 
Płd. Tylko szkoła w Kocierzewie 
Pd. jest jednostką organizacyjną 

gminy Kocierzew Pd. i tylko jej 
dyrektor ma obowiązek składać 
oświadczenie majątkowe. 

 Jolanta Barbara kowa-
lik, dyrektor Zespołu Szkół Pu-
blicznych w Kocierzewie Płd. ma 
zgromadzone 4.500 zł oszczęd-
ności, podczas gdy w roku ubie-
głym było to 5 tys. zł. Jest współ-
właścicielką domu o powierzchni 
114 m² i wartości 150 tys. zł.  
Z tytułu zatrudnienia w 2014 
roku uzyskała dochód 88.453,71 
zł, podczas gdy jej zarobki za 
2013 rok wynosiły 76.682,28 zł. 

Gmina Łowicz
Jednostkami organizacyj-

nymi gminy Łowicz są szko-
ły podstawowe w Dąbkowicach, 
Zielkowicach i w Popowie oraz 
gimnazjum w Popowie. Ich dy-
rektorzy są zobowiązani do skła-
dania oświadczeń majątkowych. 
Natomiast szkoły podstawowe  
w Jamnie, Wygodzie i Niedźwia-
dzie są prowadzone przez Sto-
warzyszenie na Rzecz Rozwoju 
Oświaty w Gminie Łowicz. 

 Bożena Słomska, dyrek-
tor SP w Zielkowicach ma zgro-
madzone 25 tys. zł oszczędno-
ści, zaś w roku ubiegłym było to 
30 tys. zł. Jest właścicielką domu  
o powierzchni 180 m² i wartości 
150 tys. zł oraz współwłaściciel-
ką działki rolnej o powierzch-
ni 1016 m² i wartości 12 tys. zł.  
Z tytułu zatrudnienia w 2014 
roku uzyskała dochód w wy-
sokości 70.388,20 zł, w roku 
ubiegłym zarobiła 62.497,76 zł. 
Posiada samochód osobowy Hy-
undai Accent z 2005 roku. 

 Grażyna Alina Sobieszek, 
dyrektor SP w Popowie. Ma 
zgromadzone 130 tys. zł oszczęd-
ności, podczas gdy w roku ubie-
głym było to 12 tys. 700 zł. Jest 
współwłaścicielką domu o po-
wierzchni 175 m² i wartości 280 
tys. zł oraz działek: o powierzch-
ni 1000 m² o wartości 80 tys. 
zł oraz o powierzchni 1292 m²  
i wartości 129 tys. 280 zł (działkę 
tę nabyła w 2012 roku od Urzę-
du Miasta Łowicza). Z tytułu za-
trudnienia w 2014 roku uzyskała 
dochód w wysokości 80.065,26 
zł (prawie 2 tys. zł więcej niż 
przed rokiem); dieta radnej miej-
skiej wyniosła 17.011,07 zł (blisko 
2 tys. zł mniej niż przed rokiem). 
Wraz z mężem jest współwłaści-
cielką samochodu Ford Focus  
z 2012 roku o wartości 45 tys. zł. 

 Jacek Stelmaszewski, dy-
rektor SP w Dąbkowicach. Posia-
da dom o powierzchni 88,42 m²  
i wartości 200 tys. zł, działkę  
o powierzchni 0,75 ha i wartości 
20 tys. zł i budynek gospodarczy 
o powierzchni 22,04 m² i wartości 

20 tys. zł. Jest także współwłaści-
cielem mieszkania o powierzch-
ni 38 m² i wartości 100 tys. zł 
oraz samochodu osobowego Kia 
Picanto z 2011 roku o wartości 
39.089,14 zł. Z tytułu zatrudnie-
nia w 2014 roku uzyskał dochód 
w wysokości 73.140,21 zł (blisko 
7 tys. zł mniej niż w roku ubie-
głym). Posiada kredyt hipoteczny 
w Banku PKO SA w wysokości 
43.911,57 zł (zabezpieczeniem 
kredytu jest hipoteka ustanowio-
na na nieruchomości) oraz kredyt 
zaciągnięty na zakup samochodu 
w wysokości 19.333,73 zł w San-
tander Banku zabezpieczony po-
lisą na życie. 

 Anna urszula Wysocka, 
dyrektor Gimnazjum w Popowie. 
W porównaniu z rokiem ubie-
głym o 8 tys. zł powiększyła swo-
je oszczędności, które wynoszą 
teraz 20 tys. zł. Wspólnie z mę-
żem jest właścicielką domu o po-
wierzchni 240 m² i wartości 300 
tys. zł oraz gospodarstwa rolne-
go o powierzchni 6,32 ha i war-
tości około 150 tys. zł. Z tego ty-
tułu osiągnęła przychód i dochód 
w kwocie 10.427 zł. Z tytułu za-
trudnienia w 2014 roku osiągnęła 
dochód w wysokości 99.246,05 
zł (ponad 15 tys. zł więcej niż  
w roku ubiegłym) oraz 8.000 zł 
dochód ze sprzedaży działki rol-
nej o pow. 0,48 ha. Posiada samo-
chód Opel Zafira z 2006 roku.

Gmina Łyszkowice
 elżbieta karwowska, 

dyrektor Szkoły Podstawowej  
w Stachlewie – pod koniec 2014 
roku miała zgromadzone 22 tys. 
zł (rok wcześniej 15 tys. zł). Jest 
właścicielką domu o powierzch-
ni 56 m2 o wartości 100 tys. zł 
oraz działki zabudowanej o po-
wierzchni 569 m2 wycenianej 
na 10 tys. zł. W 2014 roku za-
robiła 84.795 zł (rok wcześniej 
72.090,08 zł) jako dyrektor. Po-
siada Opla Astrę wartego mniej 
niż 10 tys. zł. Wraz z końcem 
2014 roku miała do spłacenia 
łącznie 2157,09 zł zobowiązań fi-
nansowych.

 Maria Masiak, dyrek-
tor Szkoły Podstawowej w Ka-
lenicach (od 1.09.2014 roku), 
z końcem 2014 roku nie mia-
ła zgromadzonych oszczędno-
ści pieniężnych. W małżeńskiej 
współwłasności majątkowej po-
siada dom o powierzchni 150 
tys. zł, wyceniany na 400 tys. zł, 
stojący na działce o powierzch-
ni 599 m2, wycenianej na 10 tys. 
zł. Z tytułu zatrudnienia zarobiła 
w 2014 roku 53.878,64 zł. Posia-
da we współwłasności małżeń-
skiej samochód Renault Megane 
Scenic z 2003 roku, warty 12 tys. 

zł. Z końcem 2014 roku miała do 
spłacenia 168 tys. zł kredytu na 
rozbudowę domu.

 Grażyna Pokora, dyrek-
tor Szkoły Podstawowej w Seli-
gowie – w z końcem roku 2014 
miała zgromadzone 32 tys. zł 
(rok wcześniej 15 tys. zł). Posiada 
własny dom o powierzchni 115 
m2 o wartości 95 tys. zł oraz go-
spodarstwo rolne o powierzchni 
24,81 ha, ze stodołą, oborą i bu-
dynkiem gospodarczym, o łącz-
nej wartości 150 tys. zł. Z tego 
gospodarstwa uzyskała w 2014 
roku 82 tys. zł przychodu i 62 
tys. zł dochodu. Jako dyrektor 
zarobiła 78.454,99 zł (rok wcze-
śniej 76.004,50 zł). Otrzymała 
też 16.397,84 zł dopłaty obszaro-
wej. Jest właścicielką samocho-
du Audi A4 z 1996 r. wartego 6 
tys. zł i współwłaścicielką Volks-
wagena Passata z 2002 r. wartego 
18 tys. zł.   

 Małgorzata zielińska, dy-
rektor Zespołu Szkół Publicznych 
w Łyszkowicach  – deklaruje, że 
z końcem roku 2014 nie mia-
ła oszczędności w  postaci środ-
ków pieniężnych. We wspólno-
cie majątkowej z mężem posiada 
dom o powierzchni 120 m2 wyce-
niany na 300 tys. zł oraz działkę  
o powierzchni 0,76 ha, wycenia-
ną na 20 tys. zł. W ubiegłym roku 
zarobiła 85.821,20 zł (rok wcze-
śniej 82.163,94 zł) z tytułu pra-
cy w ZSP w Łyszkowicach oraz 
14.496 zł (rok wcześniej 15.940 
zł) w Liceum Ogólnokształcą-
cym s.c. „Bakałarz” w Łodzi. 
Jest właścicielką Toyoty Verso  
z 2004 roku oraz Nissana Qa-
shqai z 2007 roku.  

Gmina Nieborów
 ewa zabrzewska, dyrektor 

Szkoły Podstawowej w Bobrow-
nikach, wykazała w oświadcze-
niu majątkowym za 2014 rok 25 
tys. zł oszczędności, posiadanie 
domu mieszkalnego o pow. 140 
m² i wartości 150 tys. zł oraz bu-
dynku gospodarczego znajdują-
cego się na działce o pow. 900 
m² i wartości 60 tys. zł. Wśród 
dochodów wykazała: 79.491,20 
zł z tytułu zatrudnienia w szko-
le, 9.449,77 zł – z tytułu renty 
rodzinnej, 2.052 zł z tytułu dzia-
łalności wykonywanej osobiście 
oraz 13.729 zł z tytułu praw au-
torskich. Nie wykazała zobowią-
zań pieniężnych powyżej 10 tys. 
zł, wykazała zaś w oświadczeniu 
posiadanie samochodu osobowe-
go Volkswagen Polo z 2002 roku. 

 Marzena Malangiewicz, 
dyrektor Zespołu Placówek 
Oświatowych w Nieborowie nie 
posiadała oszczędności, posia-
dała za to dom o powierzchni 75 

m² i wartości 150 tys. zł na pra-
wach umowy użyczenia, miesz-
kanie o powierzchni 33 m² i war-
tości 130 tys. zł we wspólnocie.  
W 2014 roku z tytułu wynagro-
dzenia za pracę otrzymała wyna-
grodzenie w wysokości 78.091,37 
zł (w roku 2013 – 79.884,96 zł, 
rok wcześniej – 72. 534,01 zł).

Wśród mienia ruchome-
go wykazała samochody oso-
bowe: Opel Corsa z 2001 roku  
o wartości 5 tys. zł (w roku 2013 
– 6 tys. zł) i Fiat Grande Punto  
z 2007 roku o wartości 12 tys. zł. 
Na koniec roku jej zobowiązania 
kredytowe wynosiły 96.500 zł 
(w roku 2013 – 70 tys. zł) z tytu-
łu spłaty zaciągniętego w łowic-
kim oddziale Pekao SA kredytu 
mieszkaniowego na kwotę 100 
tys. zł.

 urszula Jurkiewicz, dyrek-
tor Szkoły Podstawowej w My-
słakowie, wykazała oszczędności 
3 tys. zł (w roku 2013-13.5 tys. 
zł), wykazała posiadanie nieru-
chomości: domu mieszkalnego 
o powierzchni 220 m² i wartości 
180 tys. zł, gospodarstwa rolnego 
o powierzchni 1,12 ha z zabudo-
wą zagrodową o wartości 12 tys. 
zł, posiadanie na prawach współ-
własności działek o pow. 1.247 m² 
i wartości 35 tys. zł, i 1,55 ha  
o wartości 15 tys. zł. Z tytułu wy-
nagrodzenia za pracę na stanowi-
sku dyrektora uzyskała dochód  
w wysokości 82.516,20 zł (w roku 
2013 – 86.328,38 zł, rok wcze-
śniej – 74.254,59 zł), wykazała 
także dochód w wysokości 640 
zł z tytułu zawartych umów zle-
cenia oraz 770 zł, które otrzymała 
jako dietę za pracę w Obwodowej 
Komisji Wyborczej.

Posiadała samochód osobo-
wy Opel Zafira z 2006 roku oraz 
Chevrolet Spark z 2012 roku, 
wykazała posiadanie kredytu re-
montowego w wysokości 35 tys. 
zł (w roku 2013 było to 21.555 zł, 
z adnotacją, że kredyt został za-
ciągnięty w Eurobanku).

 Bolesław kowalski, dyrek-
tor Szkoły Podstawowej w Dzierz-
gówku, wykazał w oświadcze-
niu zgromadzone oszczędności w 
wysokości 20 tys. zł. (rok wcze-
śniej informacji o zgromadzonych 
pieniądzach nie było). Wykazał 
współwłasność domu mieszkal-
nego o pow. 150 m² i wartości  
170 tys. zł oraz działki o po-
wierzchni 1.700 m² i wartości  
50 tys. zł. 

Z tytułu zatrudnienia osiągnął 
dochód w wysokości 85.793,90 
zł (w roku 2013 – 83.591,90 zł, 
rok wcześniej – 74.366 zł). Wśród 
mienia ruchomego wymienił sa-
mochód Volkwagen Polo z 2004 
roku o wartości 11 tys. zł. W ru-

bryce dotyczącej zobowiązań 
pieniężnych wykazał spłatę 14 
tys. zł z pożyczki zaciągniętej  
w  Międzyzakładowej Kasie Za-
pomogowo-Pożyczkowej Pra-
cowników Oświaty w Łowiczu.

 Teresa Wojenka, dyrektor 
Szkoły Podstawowej w Bełcho-
wie, nie posiadała oszczędności, 
wykazała współwłasność mająt-
kową domu mieszkalnego o po-
wierzchni 90 m² i wartości 90 
tys. zł. oraz działek: o pow. 0,1 h 
ha, 413 m², o łącznej wartości 17 
tys. zł oraz posiadanie z tytułem 
majątku osobistego działki o po-
wierzchni 1,62 ha o wartości 24 
tys. zł.

Z tytułu wynagrodzenia wyka-
zała dochód z tytułu pełnionych 
obowiązków dyrektora szkoły  
w wysokości 83.180,35 zł (w roku 
2013 – 85.200,43 zł, rok wcze-
śniej – 88.649,11 zł) i zysku osią-
gniętego z najmu – 8.337,92 zł 
(w 2013 roku – 8.394,60 zł, rok 
wcześniej – 7.832 zł), oprócz tego 
osiągnęła dochód w wysokości 
1.538, 56 zł z tytułu działalno-
ści wykonywanej osobiście oraz 
770 zł, które otrzymała jako die-
tę za pracę w Obwodowej Komi-
sji Wyborczej nr 6 w Bełchowie.

Łącznie dochody dyrektor 
Wojenki wyniosły 93.826,83 zł 
(w roku 2013 – 93.595,03 zł, rok 
wcześniej – 97.360 zł). 

Nie wykazała posiadania mie-
nia ruchomego ani zobowiązań 
kredytowych przekraczających 
10 tys. zł. 

 Teresa Multan, dyrektor 
Szkoły Podstawowej w Bedna-
rach, wykazała oszczędności  
w wysokości 13.069,32 zł. Wy-
kazała posiadanie na prawach 
współwłasności z mężem domu 
mieszkalnego o pow. 100 m² i war-
tości 50 tys. zł, gospodarstwa rol-
nego o pow. 1,1973 ha o wartości 
25 tys. zł, z zabudową murowaną, 
działki o pow. 390 m² z domem 
letniskowym o pow. 35 m² i war-
tości 20 tys. zł.

Wykazała dochody w wyso-
kości 76.627,65 zł (w roku 2013 
– 77.638,56 zł, rok wcześniej 
– 75.066,77 zł) z tytułu zatrud-
nienia w szkole oraz 1.930,56 zł  
z tytułu umów o dzieło oraz 770 zł  
z tytułu diet otrzymanych za pra-
cę Obwodowej Komisji Wybor-
czej. Mąż zaś zarobił 12.725,04 
zł, w roku 2013 – 17.976,42 zł, 
rok wcześniej 11.536,91 zł).

Wśród mienia ruchomego nie 
wykazała żadnych pojazdów,  
w roku 2013 w rubryce tej znala-
zła się informacja o samochodzie 
Mitsubishi Space Star z 1998 roku 
o wartości 10 tys. zł. Nie wykazała 
zobowiązań kredytowych powy-
żej 10 tys. zł.  str. 34
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Bielawy | Po sesji rady gminy

Jednogłośnie 
za regulaminem
Na ostatniej sesji 
Rady Gminy Bielawy 
jednogłośnie uchwalono 
regulamin wynagradzania 
nauczycieli zatrudnionych 
w gminnych placówkach 
oświatowych  
oraz przyznawania im 
dodatków.

Decyzja ta zapadła w obecno-
ści dyrektorów szkół i przedszko-
li, dla których organem prowadzą-
cym jest gmina Bielawy. Nowy 
regulamin zacznie obowiązywać 
od 1 stycznia 2016 r., a zmiany  
w stosunku do obecnego objęły 
dodatek motywacyjny, funkcyjny 
i za wychowawstwo. Dodatek mo-
tywacyjny procentowo nie uległ 
zmianie, jednak został zastrzeżony 
dla szczególnie wyróżniających 
się nauczycieli i zróżnicowany, a 

oceny pracy pedagogów w tym 
zakresie dokonywać mają dyrek-
torzy. Dodatek funkcyjny dla dy-
rektorów placówek oświatowych 
będzie wynosił od 500 do 1.000 
zł w zależności od liczby dzieci 
(było od 300 do 800 zł). 

Duże zmiany w nowym regu-
laminie wprowadzono do wyna-
gradzania wychowawców klas.  
W przypadku klas liczących do 10 
osób dodatek za wychowawstwo  
z 20 zł zostanie podniesiony do 80 
zł, w klasach od 11 do 20 uczniów 
będzie on wynosił 100 zł (dotych-
czas 25 zł), a w klasach 21-30-oso-
bowych i liczniejszych – będzie to 
120 zł (dotychczas 35 zł). 

Bez zmian w stosunku do re-
gulaminu z 2015 r. pozostawio-
no dodatki: za wysługę lat, za wa-
runki pracy oraz wynagrodzenia 
za nadgodziny i doraźne zastęp-
stwa. 

– Jakkolwiek skomplikowanie 
by to nie brzmiało, to generalnie 
chodzi o uporządkowanie i do-
stosowanie zapisów regulaminów 
do rzeczywistości. Dodatek mo-
tywacyjny ma służyć motywacji 
nauczyciela i regulamin pozwoli 
na różnicowanie jego wysokości 
przez dyrektorów, bo jednak jed-
ni nauczyciele mają większe osią-
gnięcia, więcej czasu poświęcają, 
inni, z różnych przyczyn – mniej. 
Myślę, ze per saldo kwota dla 
budżetu, jaką przeznaczamy na 
oświatę, nie zmieni się, bo jedne 
dodatki będą wypłacane kosztem 
drugich – powiedział przed głoso-
waniem rady wójt Sylwester Ku-
biński. 

Po głosowaniu, za jednomyśl-
nie podjętą uchwałę podziękowała 
Radzie Gminy Bielawy prezes Za-
rządu Oddziału ZNP w Bielawach 
Krystyna Jercha.  ewr 

Łowicz | Szkoła Podstawowa nr 4 

O odżywczych walorach kaszy
Dwie klasy uczniów „Czwór-

ki” wzięły udział w środę, 18 li-
stopada, w otwartych lekcjach pn.  
„Odżywiam się zdrowo, jem ka-
szę”, które poprowadziła dr inż. 
Agnieszka Wiosetek-Reske z Pań-
stwowej Wyższej Szkoły Zawodo-
wej w Skierniewicach wraz ze stu-
dentkami III roku dietetyki – Iloną 
Domińczak i Moniką Blasiak. 

Z czego wynikają walory od-
żywcze kaszy? Dlaczego lepiej 
pić wodę niż napoje gazowa-
ne? Dlaczego należy unikać soli?  
Na te pytania szukali odpowiedzi 
uczniowie klasy II b pod okiem 
wspomnianych specjalistów. 

Tego dnia w podobnej lekcji 
wzięli też udział ich koledzy z kla-
sy III b. 

Blisko 30 rodzajów kaszy 
przywieźli ze sobą goście, by 
zachęcić uczniów do wspólnej 
zabawy polegającej na dopa-
sowaniu nazw do pojemników  
z nasionami. Zadanie okazało się 
dosyć trudne. W pojemnikach 
znalazły się m.in. kasza owsiana, 
gryczana, kuskus, czarna i czer-
wona. Uczniowie przyznali, że 
nie wiedzieli o istnieniu aż tylu 
rodzajów kaszy, a na pewno nie 
widzieli ich wszystkich naraz. 

Specjalistki w dziedzinie ży-
wienia omówiły z dziećmi pirami-
dę żywienia, którą po zakończe-
niu spotkania wraz z magnesami 
na lodówkę uczniowie mogli za-
brać do domów. 

Za najsmaczniejszą i najmilszą 
niespodziankę uczniowie jedno-
głośnie uznali deser w postaci tru-
skawkowego musu z kaszy man-
ny. Na zakończenie wszystkim 
wykonano pamiątkowe zdjęcia. 

– Taka lekcja jest fajna. Pozna-
liśmy nowe rodzaje kasz, a deser 
był przepyszny – mówili Alan Le-
gat i Wojtek Reske z klasy II b.  aa 

RzuT OkieM | SZKOLnA uROCZySTOŚć

Ślubowanie pierwszaków. uczniowie klas pierwszych Szkoły Podstawowej im. 17 Pułku ułanów 
Wielkopolskich w Bielawach zostali oficjalnie włączeni do szkolnej społeczności na uroczystości ślubowania, 
która odbyła się 4 listopada. Wzięły w niej udział dwie klasy pierwsze – i a z wychowawczynią jolantą Sut 
i i b z wychowawczynią Sławomirą Stawińską. Pasowanie pierwszaków na uczniów miało bardzo uroczysty 
charakter, bo tradycyjnie prawdziwą szablą dokonał go zaprzyjaźniony ze szkołą ułan Marek Drabik. ewr 

Łowicz | Szkolenie dla nauczycieli

Najnowsze rozwiązania w nauczaniu
20 nauczycieli z Łowicza, 

Skierniewic i Głowna wzię-
ło udział 17 listopada w bezpłat-
nym szkoleniu zorganizowanym 
w ZSP nr 3, prowadzonym przez 
nauczycielkę tej szkoły i zarazem 
trenerkę Fundacji Młodej Przed-
siębiorczości Barbarę Starzec.

Szkolenie tego typu przezna-
czone są dla nauczycieli przed-
siębiorczości oraz przedmio-
tów ekonomicznych w szkołach 
ponadgimnazjalnych, którzy w 

swojej pracy będą wykorzysty-
wać innowacyjny program „Moje 
finanse”, opierający się na techni-
kach ICT (teleinformatycznych). 
Daje on na przykład możliwość 
korzystania na lekcjach z syste-
mu Infobank, w którym można 
na bieżąco śledzić notowania fi-
nansowe i inne informacje z dzie-
dziny gospodarki kraju. 

– Program ten to również wie-
le ciekawych konkursów dla 
uczniów, w których można zdoby-

wać atrakcyjne nagrody rzeczowe, 
na przykład sprzęt komputerowy 
– mówiła nam Barbara Starzec. 
– Korzystamy z tego programu w 
naszej szkole i jesteśmy z niego 
zadowoleni.

Wszyscy uczestnicy szkolenia 
otrzymali materiały multimedial-
ne na nośnikach USB. Współ-
organizatorami spotkania, obok 
Fundacji Młodej Przedsiębiorczo-
ści, były Narodowy Bank Polski 
oraz Fundacja Kronenberga.  tm

Przed rozpoczęciem zajęć, uczestnicy mogli posilić się kawą i przekąskami,  
gwarantowanymi przez organizatorów. 

zadaniem uczniów było rozpoznanie około 30-rodzajów kasz. 
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zielkowice | #zapalsiędodziałania 

Kiermasz charytatywny dla Kasi Cieślak
Ochotnicza Straż Pożarna, 

Koło Gospodyń Wiejskich i spo-
łeczność Szkoły Podstawowej 
w Zielkowicach zachęcają do 
udziału w Charytatywnym Kier-
maszu Świątecznym pod nazwą 
„Pomagamy Kasi C.” w ramach 
akcji #zapalsiędodziałania. 

Kiermasz ten odbędzie się 
6 grudnia w Domu Ludowym 
w Zielkowicach. Rozpoczęcie im-
prezy planowane jest na godzinę 
14, zaś zakończenie około godzi-
ny 19. Jej celem jest uzbieranie 
jaki największej kwoty pieniędzy 
potrzebnych na leczenie młodej 

mamy Katarzyny Cieślak, która 
zmaga się z nowotworem zwa-
nym ziarnicą złośliwą. W progra-
mie imprezy zaplanowano moc 
atrakcji dla dzieci i dorosłych: kier-
masz ozdób świątecznych i ręko-
dzieła ludowego, występy artystów 
(dzieci, kapel ludowych, Koła Go-

spodyń Wiejskich), przejazdy wo-
zem strażackim, bryczką, atrakcje 
– niespodzianki zapewnione przez 
Ochotniczą Straż Pożarną, anima-
cje dla dzieci (malowanie twarzy, 
spotkanie ze Świętym Mikoła-
jem) oraz poczęstunek w postaci 
ciasta, kawy i herbaty. W trakcie 
kiermaszu do nabycia będą uni-
katowe cegiełki fantowe pełne nie-
spodzianek zapewnionych przez 
sponsorów.  aa 

Łowicz | Spotkanie z joanną jagiełło

Rozmowy z pisarką
Joanna Jagiełło, autorka 
powieści, opowiadań  
i wierszy zarówno dla 
najmłodszych, jak i dla 
starszych odbiorców, była 
10 listopada gościem 
szkoły na Bratkowicach.

Pisarka spotkała się z uczniami, 
by opowiedzieć o swojej pracy, 
która jednocześnie jest największą 
pasją, o owocach tej pracy, jakimi 
są książki, które wydaje od 1997 
roku, ale też aby porozmawiać 
na wiele innych tematów, nie tylko 
związanych bezpośrednio z litera-
turą. Nie było to zresztą typowe 
spotkanie autorskie, gdzie tylko 
publiczność zadaje autorce pyta-
nia, a raczej rozmowa, w której te 
role momentami się odwracały – 
pisarka też zaskakiwała uczniów 
pytaniami, na przykład o ich ulu-
bionych youtuberów. Co ciekawe, 

ze strony uczniów padło przy tym 
pytaniu znacznie więcej pseudoni-
mów niż nazw zespołów przy py-
taniu o ulubionych wykonawców 
muzycznych.

Można było dowiedzieć się, że 
Justyna Jagiełło nie czuje się oso-

bą rozpoznawalną i – jak się za-
rzeka – nie chciałaby taką być. 
Wspomniała m.in. o swojej zna-
jomości z bardziej znanymi pi-
sarkami – Olgą Tokarczuk czy 
Sylwią Chutnik, którym nie za-
zdrości popularności, mówi-

ła też o swojej miłości do poezji 
śpiewanej i niedawnej wyprawie 
na koncert Jaromira Nohavicy, 
wspominała też z sentymentem 
czasy kaset magnetofonowych. 
Za najtrudniejsze uznała pytanie, 
czy woli pisać czy czytać, na któ-
re nie ma jednoznacznej odpo-
wiedzi.

Na pamiątkę spotkania Justy-
na Jagiełło otrzymała od uczniów 
tzw. „Siódemki” broszkę. Sama 
chętnie rozdawała autografy i po-
zowała do zdjęć. Jak mówiła – 
kolejnym znakiem czasów jest to, 
że młodzież najczęściej prosi nie 
o autograf, a o tzw. selfie. 

Justyna Jagiełło mieszka na 
warszawskim Grochowie. Pisze 
zarówno prozę, jak i poezję, dla 
różnych grup wiekowych. Naj-
więcej nagród i wyróżnień przy-
niosły jej publikacje dla młodzie-
ży. Najbardziej znane jej powieści 
– „Kawa z kardamonem” i „Cze-
kolada z chili” były tłumaczone 
na język ukraiński, dzięki cze-
mu zdobyła także popularność 
za wschodnią granicą. Z zawodu 
Justyna Jagiełło jest językoznaw-
cą, wykłada na Uniwersytecie 
Warszawskim.  tm

zduny | nowe Koło Gospodyń Wiejskich

„Zdunianki” mają pomysły 
na działanie
21 mieszkanek Zdun 
zapisało się do nowo 
powstałego Koła Gospodyń 
Wiejskich. Większość  
z nich to osoby, który nigdy  
w podobnych strukturach 
nie działały.

Średnia wieku to plus minus 
40 lat, choć jest członkini, która 
ma 28 lat i nie założyła jeszcze 
rodziny. Jak odpowiada na nasze 
pytania przewodnicząca Marze-
na Wieczorek, wszystkie są stam-
tąd – pochodzą ze wsi, ich rodziny 
mają silne związki z rolnictwem, 
ale nie wszystkie żyją z pracy 
na roli. Warszawianek czy łodzia-
nek, które osiadłyby w gminnej 
wsi, w kole nie ma. 

Ponieważ w Zdunach, konkret-
nie w Zdunach Wsi, jest już jedno 
koło, to nowo powstałe, dla odróż-
nienia od tamtego, przybrało na-
zwę „Zdunianki”. 

Pomysł na założenie KGW 
zrodził się w tym roku, w trakcie 
przygotowań do parafialnych do-
żynek. Obecne „Zdunianki” po-
magały zrzeszonym koleżankom 
i pomyślały, że mogłyby mieć 
swoje koło, tym bardziej, że do 
1992 roku z Zdunach istniały dwa 
koła, drugie w Nowych Zdunach. 
Od pomysłu do realizacji minę-
ło jednak nieco czasu i dopie-
ro pod koniec października panie 
„skrzyknęły się”, spotkanie za-
łożycielskie odbyło się w pierw-
szym tygodniu listopada. 

Pierwszym wspólnym przed-
sięwzięciem będzie impreza an-
drzejkowa zaplanowana na 27 
listopada w miejscowej remi-
zie OSP, z którą panie nawią-
zały współpracę. Impreza bę-
dzie miała charakter wewnętrzny. 
W dalszych planach są spotkania 
z okazji Dnia Kobiet, Dnia Matki 
i Dziecka, rajdy rowerowe oraz 
maratony z kijkami nordic wal-
king, warsztaty plastyczne czy 
z robótek ręcznych. – Mamy też 
pomysł na wspólne gotowanie za-
pomnianych babcinych potraw, 
ale też na zaproszenie brafitter-
ki, która poradzi nam, jak dobrze 
dopasować biustonosze – wy-
mienia przewodnicząca, mówiąc, 
że są chętne koleżanki, mają za-
pał do działania, więc ma nadzie-
ję, że koło będzie prężnie działać. 
Chcą się też spotykać w swoim 
gronie, żeby chociażby porozma-
wiać na „babskie” tematy. Człon-
kinie KGW „Zdunianki” chętnie 
będą brały udział w takich przed-
sięwzięciach jak gminne festyny, 
turnieje wsi lub konkursy dla sa-
mych kół.      

Przewodnicząca Gminnej Rady 
KGW w Zdunach Jolanta Perzy-
na powiedziała nam, że bardzo ją 
cieszy to, że powstało w gminie 
kolejne koło. Jest ono 18. i niewie-
le brakowało, aby było 19., ponie-
waż w tym roku zawiesiło swoją 
działalność KGW w Szymanowi-
cach. Ma nadzieję, że to jednak sy-
tuacja krótkotrwała, ponieważ ta 
wieś ma duży potencjał.  mwk

uczniowie i uczennice bardzo chętnie robiły sobie selfie z pisarką.

TO
M

A
S

Z 
M

AT
u

S
iA

K



16  www.lowiczanin.info26 listopada 2015      nr 48

REKLAMA

Łódź, Łowicz | Dyrektor odznaczony

Ksiądz od zabytków
Ks. kanonik Stanisław 
Majkut, kapłan parafii 
katedralnej w Łowiczu, 
został 9 listopada 
odznaczony przez wojewodę 
łódzkiego  
Jolantę Chełmińską  
srebrną odznaką  
„Za opiekę nad zabytkami”.

Jest to odznaczenie honorowe, 
przyznawane od 1962 roku za ca-
łokształt dorobku.

Ks. Majkut jest kustoszem 
skarbca bazyliki katedralnej w Ło-
wiczu, a także dyrektorem mu-
zeum diecezjalnego od początku 
jego istnienia. Oprócz tego jest 
również dyrektorem diecezjalnego 
archiwum oraz wydziału konser-
watorsko-budowlanego kurii. Jest 
też autorem wielu publikacji po-
pularyzatorskich i naukowych na 
temat dziedzictwa materialnego.

W uzasadnieniu przyznania od-
znaczenia wyszczególniono kilka 

przedsięwzięć podjętych z jego 
inicjatywy, między innymi pra-
ce remontowe i konserwatorskie  
w archikolegiacie w Tumie, ko-
ściele w Boguszycach, bazylice 
katedralnej w Łowiczu czy też re-
alizowany właśnie projekt otwar-
cia i udostępnienia dla zwiedza-
jących krypt prymasowskich pod 
bazyliką. Przypomniano także 
wzorową opiekę nad zabytkami 
skarbca diecezjalnego i inicjatywę 
ustanowienia bazyliki katedralnej 
pomnikiem historii.

Uroczystość wręczenia odznak 
miała miejsce w budynku Urzędu 
Wojewódzkiego w Łodzi. Ksiądz 
z Łowicza został na niej odzna-
czony jako jedna z czterech osób 
w dziedzinie ochrony zabytków. 
Oprócz tego odznaczenia i na-
grody odbierały osoby zasłużone 
dla województwa w różnych in-
nych dziedzinach, nie było jednak 
wśród nich osób bezpośrednio 
związanych z naszym powiatem. 
 tm

Bogoria Dolna | Gminny Dzień Strażaka Seniora

Spotkanie najstarszych druhów
Co dwa lata najstarsi strażacy z ochotniczych  
jednostek działających na terenie gminy Zduny 
spotykają się na Gminnym Dniu Seniora Strażaka.  
W tym roku takie spotkanie zostało zorganizowane  
21 listopada w remizie w Bogorii Dolnej.

Gminny zarząd OSP zaprosił 
na uroczystość po czterech najstar-
szych strażaków z każdej jednost-
ki, a także innych gości. Władze 
gminy reprezentował przewodni-
czący Radu Gminy Wiesław Da-
łek, a Państwową Straż Pożarną 
kpt. Tomasz Ledzion. Najważniej-
si byli jednak w tym dniu sami se-
niorzy – wśród nich wielu, którzy 
do straży należą ponad pół wie-
ku. Honor najstarszego z nich 
przypadł 90-letniemu dziś druho-
wi Mieczysławowi Wódce z OSP 
Bąków Dolny. – W straży jestem 
od lat 50. ubiegłego wieku – mó-
wił w rozmowie z nami. – Pełni-
łem tyle funkcji i brałem udział  
w tak wielu ważnych dla gminy 

wydarzeniach, że o wielu z nich 
już dawno zapomniałem.

– Nie wiem, jak starą tradycją 
jest w naszej gminie Dzień Stra-
żaka Seniora, ale od 20 lat jest 
na pewno organizowany – mówił 
nam dh Andrzej Markowski, czło-
nek OSP Rząśno z 40-letnim sta-
żem. – Może i były wcześniej, ale 
wtedy się tym nie interesowałem. 
To jest dobra okazja, żeby sobie 
porozmawiać czy trochę powspo-
minać. Wielu z nas utrzymuje ze 
sobą kontakty, widujemy się przy 
różnych okazjach, ale Dzień Stra-
żaka Seniora jest jedyną, żeby 
spotkać się w tak dużym gronie.

Niespodziankę dla strażaków 
przygotowały „Fajne babki”, czyli 

grupa kabaretowa działająca w ra-
mach OSP w Bogorii Dolnej. Ich 

krótki występ okazał się dobrym 
wstępem do radosnej zabawy.  tm

Nieborów | Trwają prace remontowe

Taras będzie jak nowy
Około 70 tys. zł kosztować będzie remont tarasu, 
znajdującego się po południowej stronie pałacu 
radziwiłłowskiego w Nieborowie. 

Od dłuższego czasu wymagał 
on interwencji konserwatorskiej, 
ostatnio taras był odgrodzony  
z obawy, że turystom odwiedza-
jącym zabytek mogłoby się coś 
stać.

Kierownik działu sztuki Mu-
zeum w Nieborowie i Arkadii 
Monika Antczak powiedziała 
nam, że realizacja prac stała się 
możliwa dzięki dofinansowaniu, 
które placówka uzyskała z De-
partamentu Kultury i Edukacji 
Urzędu Marszałkowskiego Woje-
wództwa Łódzkiego w wysoko-

ści 39 tys. zł. Pozostałe pieniądze 
muzeum zabezpieczyło ze swego 
budżetu.

Roboty zlecone zostały specja-
listycznej firmie Monument Se-
rvice z Michałowic, której pra-
cownicy zdemontowali z tarasu 
wszystkie elementy wykonane  
z piaskowca, który stanowił jego 
okładzinę oraz balustrady i po-
ręcze. Naprawiono konstruk-
cję, wykonano odwodnienie,  
a po usunięciu mchów i poro-
stów, oczyszczeniu, odgrzybieniu 
i odsoleniu elementy piaskowca 

zostaną ponownie zamontowane. 
Stanie się to najprawdopodobniej 
przed terminem zakończenia prac, 
który wyznaczono na 15 grudnia.

Południowy taras, o czym 
mówią zachowane archiwal-
ne zdjęcia, był miejscem często 
wykorzystywanym przez właści-
cieli rezydencji do wypoczynku. 
Obecnie swego przeznaczenia nie 
zmienił, wielu turystów jak i gości 
pałacu odpoczywało na nim, ko-
rzystając ze słońca.

Przypomnijmy, że w 2013 roku 
udało się przeprowadzić remont 
dwóch balkonów znajdujących się 
nad głównym wejściem od stro-
ny południowej oraz wejściem od 
strony północnej. Prace wówczas 
kosztowały 44 tys. zł.  tbPołudniowy taras pałacu nieborowskiego po remoncie będzie ponownie służył turystom i gościom muzeum.
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Druhowie przy stole. Dzień Strażaka Seniora to okazja do spotkaniu  
z dawno niewidzianymi znajomymi z braci strażackiej.
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Łowicz | Podsumowanie ubiegłorocznych Gwiazd na Gwiazdkę...

Bez nich nie byłoby tego turnieju
Ponad 22,5 tys. zł  
na leczenie 9-letniego  
Jakuba Chrabańskiego 
udało się zebrać  
19 grudnia 2014 roku, 
w 11. Charytatywnym 
Turnieju Piłki Halowej  
„Gwiazdy na Gwiazdkę”.  
Obecnie trwają 
przygotowania  
do kolejnego turnieju  
– planowanego  
na 9 stycznia,  
a 21 listopada w sali 
kina Feniks oficjalnie 
podsumowano 
ubiegłoroczną akcję.

Galę prowadził główny ko-
ordynator akcji i zarazem rad-
ny Rady Miejskiej w Łowiczu 
Krystian Cipiński oraz wicebur-
mistrz miasta Bogusław Boń-
czak, który przed laty był 
głównym pomysłodawcą akcji  
i wspiera ją do tej pory. Spotka-
nie było przede wszystkim oka-
zją do podziękowania wszyst-
kim osobom, które przyczyniły 
się do sukcesu ubiegłorocznej 
edycji: przedstawicielom władz, 
instytucji publicznych, stowarzy-
szeń, mediów, a przede wszyst-

kim sponsorom i wolontariu-
szom. Każdy otrzymał dyplom 
z podziękowaniami. Większość 

z nich pomagała przy organiza-
cji turnieju nie tylko w ubiegłym 
roku. Szczególnym gościem był 
w sobotę Jakub Chrabański wraz 
z rodzicami – to dla tego chłop-
ca, dzielnie walczącego z trud-
ną chorobą, w ubiegłym roku 
zagrały gwiazdy polskiej piłki 
nożnej i osoby z tym sportem 
związane. 

– Jesteśmy bardzo zadowole-
ni z poprzedniej edycji akcji, za-
grało wielu świetnych, znanych 
piłkarzy, zebraliśmy dużo pie-
niędzy dla Jakuba – mówił nam 
Krystian Cipiński. – O frekwen-
cji nawet nie ma co mówić, bo 
zawsze mamy komplet, pewnie 

gdyby nie ograniczenia sali, by-
łaby znacznie większa.

Tym razem 
dla Kasi Cieślak
W tym roku kalendarzowym 

„Gwiazd na Gwiazdkę” nie bę-
dzie, ale za to odbędą się one już 
9 stycznia. W 2016 roku będziemy 
więc mieli turniej dwa razy, bo za 
rok organizatorzy chcą go zorga-
nizować standardowo w grudniu.

– Wolelibyśmy robić turniej  
w grudniu, tak jak zawsze, ale 
w tym roku nie było to możli-
we – wyjaśnia Krystian Cipiń-
ski. – Cały kalendarz piłkarski jest  
w tym roku przesunięty, głównie 
ze względu na Euro 2016, runda 
jesienna trwa dłużej, więc piłka-
rze nie mają wolnych terminów. 
W grudniu nie mógłby zagrać na 
przykład Maciek Rybus, a bardzo 
nam zależy na jego obecności.

Skoro padło już nazwisko po-
chodzącego z Łowicza reprezen-
tanta Polski, to warto dodać, że 
zrobił on już nadchodzącej edycji 
imprezy dobrą reklamę – wspo-
mniano o niej w ostatnim odcin-
ku magazynu telewizji Canal+ 
„Liga+ Extra”, w którym Ma-
ciej Rybus realizował wyzwanie 
„Turbokozaka”.

Gracz FK Terek Grozny  
z pewnością nie będzie jedyną 
znaną wśród kibiców postacią, 
która 9 stycznia zaprezentuje się 
w hali OSiR. Nazwisk jeszcze 
nie znamy, ale wiemy, że skom-
pletuje on drużynę złożoną z jego 
kolegów, wśród których będą ak-
tywni zawodnicy polskiej Ekstra-
klasy i nie tylko. Fani tęskniący 
za dobrymi latami łódzkiego Wi-
dzewa z pewnością chętnie obej-
rzą też na boisku drużynę old 
boyów tego klubu. Wystąpi też 
zespół złożony z dziennikarzy 
platformy NC+ oraz drużyna zło-
żona z członków organizacji ki-
bicowskich i Polskiego Związku 
Piłki Nożnej.

Podczas spotkania w ŁOK or-
ganizatorzy oficjalnie ogłosili, 
że pieniądze zebrane 9 stycznia 
zostaną przekazane na leczenie 
Kasi Cieślak, walczącej z cho-
robą nowotworową mieszkan-
ki Łowicza, pochodzącej z Ka-
dzielina. 

O różnych innych akcjach 
charytatywnych dla niej pisali-
śmy już i będziemy pisać na ła-
mach NŁ wielokrotnie.   tm

KuBuś wCiąż PoTrzeBuje PomoCy
Zebrane w ubiegłym roku 
pieniądze bardzo pomogły 
jakubowi Chrabańskiemu, 
walka o jego zdrowie 
jednak wciąż trwa. Wszyscy, 
którzy chcą wesprzeć 
9-latka cierpiącego na 
guza mózgu, mogą 
przekazać dla niego 1% 
podatku dochodowego 

poprzez Fundację Dla 
Dzieci „Dar serca” (KRS 
nr 0000121785, tytułem: 
jakub Chrabański). Można 
też wpłacać pieniądze 
bezpośrednio na konto 
fundacji – nr 49 1050 
1070 1000 0022 6906 
4552, z dopiskiem: jakub 
Chrabański. tm

Łowicz | Sh 10 PP 
Kolejne pamiątki  
po II wojnie

Stowarzyszenie Historyczne 
im. 10 Pułku Piechoty z Łowicza 
wzbogaciło swoje zbiory o dwie 
ciekawe pamiątki z czasów II woj-
ny światowej. Dla dziesiątaków są 
one o tyle cenne, że to elementy 
wyposażenia łączności. Jak re-
lacjonuje nam prezes Stowarzy-
szenia Piotr Marciniak, darczyń-
ca spod Łowicza, który zastrzegł 
anonimowość, przekazał puszkę 
do maski gazowej oraz niemiecki 
telefon polowy Feldfernsprecher 
33. – Model, który otrzymaliśmy, 
pochodzi z 1941 roku. Jest prawie 
kompletny. Jedyne jego defekty to 
uszkodzona słuchawka, a także 
przerwany przewód łączący słu-
chawkę z aparatem. W środku za-
chowała się oryginalna bateria, jej 
stan jest niemal idealny – opowia-
da. Jedynym minusem jest brak 
klucza do nadawania alfabetem 
morsa. Puszka po masce gazowej 
także zachowała się w doskona-
łym stanie, możliwe, że dlatego, iż 
była wykorzystywana w przydo-
mowym warsztacie jako pojemnik 
na smar. Darczyńca jest wnukiem 
żołnierza 10 Pułku Piechoty, który 
po szkoleniu w Dziesiątce pełnił 
służbę w 1938 r. w zwiadzie rowe-
rowym Korpusu Ochrony Pogra-
nicza Głębokie w 7 batalionie gra-
nicznym Podświle.

Drugi eksponat trafił do Stowa-
rzyszenia przekazany przez Da-
riusza Gawrońskiego, jest nim 
drewniana skrzynka, która praw-
dopodobnie mieściła urządzenia 
zestawu sprzętu łączności dla plu-
tonów pomiarów wzrokowych ar-
tylerii – czyli dla żołnierzy, którzy 
na wysuniętych pozycjach poda-
wali współrzędne do prowadzenia 
ostrzału. – Do dziś niewiele zosta-
ło z tego typu wyposażenia.

Przedmiot przez lata znajdował 
się w posiadaniu Franciszka Pełki, 
dziadka darczyńcy, który był żoł-
nierzem łączności w 1 Pułku Arty-
lerii Najcięższej, a po przejściu do 
rezerwy w 1931 r., z racji zdolności 
stolarskich, dla 10 PP wykonywał 
wiele elementów z drewna.  tb

Łowicz | Z życia koła PZn

Dzień Białej Laski
Osoby niewidome 
i niedowidzące zrzeszone  
w łowickim kole PZN,  
a także ich goście,  
spotkali się 21 listopada  
w restauracji Polonia  
w Zaciszu przy ul. Kaliskiej  
w Łowiczu, na spotkaniu 
z okazji Dnia Białej Laski.

Wprawdzie Międzynarodo-
wy Dzień Białej Laski obchodzo-
ny był miesiąc wcześniej – 15 paź-
dziernika, jednak ze względów 
organizacyjnych zarząd koła po-
łączył imprezę ze zbliżającymi się 
Andrzejkami. Bawiło się przeszło 
30 osób. Oprócz członków koła, 
byli współpracujący z nimi na co 
dzień przedstawiciele władz i in-
stytucji samorządowych, a także 
zaprzyjaźnionych stowarzyszeń. 
Przyjechały też reprezentantki 
koła PZN w Skierniewicach – pre-
zes Bożena Kalska i sekretarz Ire-
na Supeł. Wprawdzie koła współ-
pracują ze sobą na różnych polach 
od wielu lat, ale skierniewiczan-
ki gościły na Dniu Białej Laski  
w Łowiczu po raz pierwszy. 

Życzenia i prezenty od gości, 
w imieniu całego koła, przyjmo-

wała prezes Anna Wesołek. Po-
tem wszyscy przystąpili do obia-
du i wspólnej zabawy, do której 
rozkręcenia na dobre przyczynił 
się przygrywający im niewidomy 
akordeonista, Łukasz Kunikowski.

– Do koła należę dopiero od 
roku – mówił nam Grzegorz Ru-
ciński z Nieborowa. – Daje nam 
to bardzo wiele korzyści. Może-
my porozmawiać z ludźmi zma-
gającymi się z podobnymi proble-
mami. Często mogą oni udzielić 
praktycznych porad, odnośnie 
procesu leczenia czy sprzętu. 
Oprócz tego liczy się wymiar to-
warzyski, między innymi takie 
spotkania jak dzisiaj. Można się 
na nich po prostu rozluźnić i od-
prężyć w bliskim gronie.

Krótka historia  
białej laski
Wiceprezes łowickiego koła 

PZN, Dariusz Gawęcki, przybliżył 
nam historię Dnia Białej Laski (lub 
też Bezpiecznej Białej Laski). Za-
częła się ona w 1921 r. w Bristolu. 
Żył tam James Biggs, młody foto-
graf, który w wyniku nieszczęśli-
wego wypadku stracił wzrok. Zna-
jomy, starszy weteran wojenny, 
powiedział mu, że musi wycho-

dzić z domu i żyć aktywnie. Wte-
dy Biggs wpadł na pomysł poma-
lowania swojej laski na biało, aby 
była widoczna z daleka dla innych 
osób. Święto zostało oficjalnie 

uznane w 1964 roku w USA. Od 
1970 r. obchodzone jest jako świę-
to międzynarodowe, a od 1993 r. 
również w Polsce. Jego celem jest 
przypominanie opinii publicznej  

o żyjących w społeczeństwie nie-
widomych i niedowidzących, a im 
samym o zaletach aktywnego ży-
cia i zasadach bezpiecznego poru-
szania się. tm

Życzenia Annie Wesołek składa Wiesław Sierota, prezes stowarzyszenia „Tacy sami”, z którego pomocy 
korzysta wielu niewidzących i niedowidzących. W prezencie przekazuje pracę autorstwa jednego ze swoich 
podopiecznych.
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Jakub Chrabański i jego rodzice dziękują wszystkim zaangażowanym  
w ubiegłoroczny turniej.
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ŁOk | Kółko brydżowe na ŁuTW

Karciane rozgrywki seniorów
Jednocześnie ćwiczą, rozmawiają i trenują umysł 
– słuchacze Uniwersytetu Trzeciego Wieku  
od dwóch lat spotykają się na kółku brydżowym.

Cotygodniowym miejscem 
spotkań jest sala wykładowa 
Uniwersytetu w ŁOK-u. To tam  
w każdy wtorek i środę pasjonaci 
karcianej gry przy filiżance gorą-
cej herbaty spędzają popołudnia. 
Pierwsza sekcja zawodników, 
nazywana sportową, składająca 
się z 6 członków, spotyka się we 
wtorki od godziny 16 i pod okiem 
trenera Romana Jagielskiego 
prowadzi rozgrywki na pozio-
mie zaawansowanym, natomiast  
w środy o tej samej godzinie 
przychodzi ośmioosobowa grupa 
początkująca, którą opiekują się 
gracze z sekcji sportowej. 

Rozgrywki trwają od 2 do 4 
godzin. Jak podkreślają senio-
rzy, Jagielski, miłośnik brydża  
i reprezentant klubu Olimpia 
Chąśno w III lidze, bezintere-
sownie poświęca im swój czas  
i uczy gry na bardzo wysokim 
poziomie, jest dla nich społecz-
nym trenerem.

– Kiedy zaczęliśmy się spoty-
kać, członkowie koła byli bardzo 
początkującymi graczami. Wi-
dać było, że nie mieli wcześniej-
szego doświadczenia. Ja sam za-
czynałem grać już bardzo dawno 
temu, w latach osiemdziesiątych 
należałem do klubu w Skiernie-
wicach. Wśród uczestników na-
szych spotkań są chociażby eme-
rytowani pedagodzy, którzy przez 
wiele lat uczyli w łowickich szko-
łach – mówi nam Jagielski. I tłu-
maczy, dlaczego zainteresował się 
brydżem – Wybrałem ten sport, 
ponieważ w brydżu, w przeci-
wieństwie do pokera, są ligi. To 
gra sportowa, jest konkurencja jak  
w szachach, natomiast poker to 
czysty hazard. 

Bożena Wójt, prezes ŁUTW, 
mówi nam, że pomysł na utwo-
rzenie koła wyszedł od członków, 
a chęć jego założenia była po-
ruszana na walnych zgromadze-
niach. Alicja Szot, członkini za-

rządu ŁUTW i inicjatorka spotkań 
koła, podkreśla, że została wybra-
na z ramienia zarządu na osobę or-
ganizującą spotkania koła brydżo-
wego. 

W każdym wieku jest potrzeb-
na gimnastyka umysłu. Podczas 
spotkań gramy i rozmawiamy, 
czyli łączymy przyjemne z poży-
tecznym – mówi. 

Żeby zagrać w brydża, potrzeb-
ne są cztery osoby tworzące dwie 
pary, które ze sobą rywalizują. 
Partnerzy siedzą naprzeciwko sie-
bie i grają na wspólny wynik. Jed-

na z par musi uzyskać lepszy niż 
ta druga poprzez skompletowanie 
jak największej liczby lew, czy-
li wysoko punktowanych kart le-
żących na stole po jednej kolejce, 
po tym jak każdy z graczy wyło-
ży swoje. Lewa jest zbierana przez 
tego gracza, który wyłożył najcen-
niejszą kartę.

Do tej pory gracze sekcji spor-
towej uczestniczyli w dwóch 
turniejach: w Łazach koło Za-
wiercia i wzięli udział w roz-
grywkach brydżowych w Most-
kach w ramach Grand Prix Ziemi 
Łódzkiej. W każdej chwili do 
rozgrywek seniorów mogą się 
przyłączyć członkowie Uniwer-
sytetu Trzeciego Wieku i osoby 
powyżej pięćdziesiątego roku ży-
cia.  mg

W każdym wieku  
jest potrzebna 
gimnastyka  
umysłu. Podczas 
spotkań gramy  
i rozmawiamy, czyli 
łączymy przyjemne 
z pożytecznym.

Członkowie kółka brydżowego przed rozpoczęciem gry. 

Łowicz | iPn w Zakładzie Karnym

Osadzeni poznają 
historię współczesną

Osadzeni w Zakładzie Kar-
nym w Łowiczu znów mieli oka-
zję do pogłębienia swojej wiedzy 
o najtrudniejszych zagadnieniach 
współczesnej historii Polski. Ko-
lejne prelekcje z pracownikami 
łódzkiego oddziału Instytutu Pa-
mięci Narodowej miały miejsce 
na przełomie października i listo-
pada.

28 października w zakładzie 
gościł Leszek Próchniak, star-
szy specjalista w referacie ba-

dań naukowych, który mówił  
o wydarzeniach na Wybrzeżu  
z grudnia 1970 r. Wykład był 
uzupełniony o prezentację mul-
timedialną i archiwalne zdję-
cia, a także o film dokumentalny 
IPN „Czarny czwartek w Gdy-
ni”, wykorzystujący też nagrania 
z planu fabularnego filmu Anto-
niego Krauzego „Czarny czwar-
tek. Janek Wiśniewski padł”.

4 listopada również dominowa-
ła tematyka walki władzy ze spo-

łeczeństwem, tym razem z okre-
su o przeszło 10 lat późniejszego. 
Prelekcję wygłosił Paweł Spodan-
kiewicz, od 2007 r. pracownik 
IPN, który w czasie stanu wojen-
nego jako student socjologii został 
uznany za „zagrażającego wroga 
ustroju komunistycznego”. 

Jednym z miejsc, w którym 
był przetrzymywany przez reżim, 
był właśnie Zakład Karny w Ło-
wiczu (siedział także w Łęczycy 
i w Kwidzynie). Co ciekawe, wy-
kład ten był jego pierwszą wizytą 
w tym miejscu od tamtego czasu. 
Jego wykład poświęcony był lo-
som osób internowanych w tam-
tym czasie na terenie dzisiejszego 
województwa łódzkiego.  tm

Łowicz | Stowarzyszenie Przyjaciół Zwierząt

Masz niepotrzebną budę dla psa? – oddaj ją
Łowickie Stowarzyszenie Przy-

jaciół Zwierząt ponownie zwraca 
się z prośbą do osób, które mają 
niepotrzebne budy dla psów, aby 
je stowarzyszeniu przekazać. Na 
poprzedni apel tego typu zareago-
wało kilkanaście osób. Budy trafi-
ły do osób, które zaopiekowały się 
bezdomnymi zwierzętami, same 
będąc niekiedy w trudniej sytu-
acji, dlatego pomaga im w tym 
stowarzyszenie. 

Jak nam powiedziała prezes 
stowarzyszenia, Grażyna Woły-
nik, ostatnia z bud poprzednio 

zebranych zostanie zawieziona 
do Polesia w gminie Łyszkowi-
ce, gdzie trafi pies z amputowaną 
łapą. Został on z tej miejscowości 
przywieziony do lecznicy wete-
rynaryjnej do Łowicza. – Pies się 
błąkał po Polesiu, miał uszkodzo-
ną łapę, prawdopodobnie przez si-
dła. Łapy nie udało się uratować, 
lekarz musiał przeprowadzić am-
putację. Na szczęście znalazła się 
osoba, która chce się nim zająć – 
opowiedziała nam Grażyna Woły-
nik o tej jednej z typowych spraw, 
jaką stowarzyszenie się zajmuje.

W sprawie bud do oddania 
można dzwonić do pani prezes 
pod nr 609-444-795.  mwk

Ostatnia z bud, podarowanych 
podczas poprzedniej akcji, trafiła 
do Polesia. jej mieszkańcem 
został pies o imieniu Kruczek. 
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Gmina kocierzew Płd. | Złote Gody zorganizowano w gminnej bibliotece 

To już 50 lat razem 
Aż osiem par świętowało w czwartek 19 listopada 50-lecie pożycia 
małżeńskiego w budynku Gminnej Biblioteki Publicznej w Kocierzewie 
Południowym. Ten niezwykły jubileusz Złotych Godów uświetnił występ 
zespołu „Boczki Chełmońskie”.

– Takie uroczystości zawsze 
nas wzruszają. Doczekaliście 
się pięknego jubileuszu. Wasze 
50-lecie pożycia małżeńskiego 
stanowi wzór dla młodego poko-
lenia – mówiła wójt gminy Ko-
cierzew Południowy Agniesz-
ka Wojda na chwilę przed tym, 
jak wręczyła jubilatom medale 
przyznane przez prezydenta RP.  
A otrzymali je państwo: Stanisła-
wa i Lucjan Brzozowscy z Osie-
ka, Wiesława i Jan Jabłońscy  
z Jeziorka, Stanisława i Stanisław 
Jabłońscy z Lipnic, Genowefa  
i Zdzisław Kupiec z Różyc Żu-
rawieńca, Klara i Stanisław Ma-
danowscy z Boczek, Henryka  
i Tadeusz Pawlina z Wicia, Zofia 
i Jan Urbankowie z Łaguszewa 

oraz Marianna i Henryk Wnu-
kowie z Gągolina Południowego. 

Dla jubilatów i ich rodzin wy-
stąpił zespół „Boczki Chełmoń-
skie”. Wszyscy wznieśli toast 
lampką szampana i zaśpiewali 
chóralne „Sto lat”. Był też czas na 
wręczanie kwiatów, serdeczne ży-
czenia i pamiątkowe zdjęcia. 

rok pełen wrażeń 
To był wyjątkowy rok dla lau-

reata „Gwiozdy Łowickiej” Sta-
nisława Madanowskiego, któ-
ry wraz z żoną świętował Złote 
Gody. Małżonkowie zdradzili 
NŁ, że poznali się podczas uro-
czystości ku czci Adama z Bo-
chenia, profesora Akademii Kra-
kowskiej, w trakcie których pan 

Stanisław występował wraz z Ze-
społem Ziemi Łowickiej. – Całe 
życie obijałem się w kapelach lu-
dowych – żartuje założyciel ze-
społu „Boczki Chełmońskie”. 
– Ja musiałam to zaakceptować 
– kwituje jego żona Klara. Zgod-
nie przyznają, że gotowej recepty 
na udane małżeństwo nie ma, ale 
uważają, że sukces tkwi w akcep-
tacji wad, wyrozumiałości i życz-
liwości okazywanej na co dzień. 

Państwo Madanowscy docze-
kali się trójki dzieci, które towa-
rzyszyły im w jubileuszowych 
obchodach. Jak się okazało, wła-
ściwa rocznica ślubu Stanisława  
i Klary przypada w kwietniu. 
Wtedy też zespół „Boczki Cheł-
mońskie” zgotował im niespo-

dziankę i przygotował uroczystość 
w Gminnym Ośrodku Kultury  
w Bocheniu. We wrześniu w Alei 
Gwiozd Łowickich na Starym 
Rynku została odsłonięta tabli-
ca poświęcona Stanisławowi Ma-
danowskiemu. – Ten rok obfituje 
w wiele miłych i ważnych chwil, 
które sprawiają, że czuję się doce-
niony – mówił nam jubilat. 

Z dedykacją dla rodziców wraz 
z zespołem „Boczki Chełmoń-
skie” wystąpiła córka państwa 
Madanowskich, Monika Zabost. 
Zaraz potem na prośbę pani wójt 
oraz pozostałych gości wystąpił 
sam jubilat, Stanisław Madanow-
ski. 

Co ich połączyło,  
a co zatrzymało na lata?
– Zgoda i miłość przede 

wszystkim, ale też wyrozumia-
łość i ustępliwość, wspieranie się  
w trudnych chwilach i wspólne po-
dejmowanie decyzji – to zdaniem 

Jana i Zofii Urbanek składniki 
udanego małżeństwa. Można po-
wiedzieć, że jubilatów połączył... 
rower. Ponad 50 lat temu spotka-
li się podróżując: pan Jan do Ło-
wicza, zaś pani Zofia w odwiedzi-
ny do rodziców. Ale pan Jan miał 
swoją przyszłą żonę „na oku” już 
wcześniej. Kiedy Zofia Wojda – 
tak brzmi jej panieńskie nazwisko 
– zatrudniła się w Szkole Podsta-
wowej w Łaguszewie, gdzie znaj-
duje się dom rodzinny pana Jana, 
ten zapragnął ją poznać. Potem 

wielokrotnie spotykali się na do-
żynkach i przy innych uroczysto-
ściach, gdzie poznawali się coraz 
lepiej. 

Dziś nie mogą uwierzyć, jak 
szybko upłynęły im te wspólnie 
spędzone lata. Razem doczekali 
się trojga dzieci i ośmiorga wnu-
ków. Żeby było zabawniej, ich 
ślub odbywał się dokładnie tego 
samego dnia, kiedy pobierali się 
państwo Madanowscy. Pani Zo-
fia wspomina nawet, że mijali się  
u fotografa.  aa

REKLAMA

Henryka i Tadeusz Pawlina z Wicia.

Stanisława i Stanisław Jabłońscy z Lipnic. klara i Stanisław Madanowscy z Boczek. zofia i Jan urbankowie z Łaguszewa.

Wiesława i Jan Jabłońscy z jeziorka. Marianna i Henryk Wnuk z Gągolina Południowego. Stanisława i Lucjan Brzozowscy z Osieka.
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Łowicz | Warsztaty profilaktyczne w ZSP 3

Powiedzieli „nie” papierosom
Zespół Szkół Ponadgimnazjal-

nych nr 3 walczy z papierosami. 
Warsztaty dla pierwszych klas, 
pokazujące negatywne skutki na-
łogu palenia, przeprowadzono tam  
16 listopada.

Problem omawiano pod róż-
nymi aspektami, z których naj-
ważniejszy był zdrowotny, ale 

nie zapomniano także o skutkach 
ekonomicznych, jak i społecz-
nych palenia. Uczniowie otrzy-
mali wskazówki psychologiczne, 
pomocne przy przeciwstawieniu 
się presji rówieśników. Nie tylko 
słuchali prelegentów, ale brali ak-
tywny udział w warsztatach, na 
przykład wymyślając kolejne po-

wody, dla których warto powie-
dzieć „nie” szkodliwej używce. 

Warsztaty prowadziły Marzen-
na Piwowar-Zrazek z WODN  
w Skierniewicach oraz Katarzy-
na Zawadzka z Poradni Psycho-
logiczno-Pedagogicznej w Skier-
niewicach. Oprócz tej poradni, 
w przygotowaniu ich pomagały 
szkole Państwowy Powiatowy In-
spektor Sanitarny w Łowiczu oraz 
Filia Biblioteki Pedagogicznej  
w Łowiczu.   tm

„ekonomik” | Debata „Dopalacze kradną życie”

Nie jestem idiotą, nie biorę
Specjaliści z różnych dziedzin i uczniowie  
z różnych łowickich szkół spotkali się  
w piątek, 20 listopada, w auli Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych nr 4 im. Władysława 
Grabskiego, by zainicjować dyskusję na temat 
„Dopalacze kradną życie”. 

Spotkanie udało się zorganizo-
wać dzięki współpracy z Komen-
dą Powiatową Policji w Łowiczu, 
którą reprezentowali: zastępca ko-
mendanta młodszy inspektor To-
masz Rubin i naczelnik Wydziału 
do Spraw Nieletnich aspirant szta-
bowy Dariusz Rełek. Drugi z pa-
nów wraz Wojciechem Królikiem, 
nauczycielem religii i WOS w ZSP 
nr 4, moderowali spotkanie. 

Do debaty, oprócz uczniów 
szkoły pełniącej honory gospoda-
rza, zaproszono ich rówieśników  
z ZSP nr 1, 2 i 3, a także „Cheł-
mońskiego”, „Medyka” i „Pi-
jarskiej”. Młodzież wraz z opie-
kunami, którymi byli głównie 
pedagodzy szkolni, wypełniła salę 
po brzegi. 

Debata polegała na przedsta-
wieniu prezentacji przygotowa-
nych przez zaproszonych gości, 
którzy dysponowali wiedzą z róż-
nych obszarów, w których na co-
dzień pracują – Powiatowa Stacja 
Sanitarno-Epidemiologiczna, Za-
kładu Opieki Zdrowotnej, Zakład 
Karny, Komenda Powiatowa Po-
licji, Poradnia Psychologiczno-
-Pedagogiczna czy Towarzystwo 
Rodzin i Przyjaciół Dzieci Uza-
leżnionych „Powrót z U” w Ło-
dzi. Przedstawiciele tych instytu-
cji pracują na co dzień z osobami 
uzależnionymi od narkotyków  
i dopalaczy. Doświadczenie jakim 

dysponują pozwoliło im odpowie-
dzieć na często niełatwe pytania 
uczniów. 

Po prostu nie warto
– Jaka jest różnica między do-

palaczami a narkotykami? – zapy-
tała Agata. – Różnicy praktycznie 
nie ma. Zarówno jedna, jak i dru-
ga grupa, bazuje na substancjach 
psychoaktywnych – odpowiedział 
Sławomir Mucha, dyrektor Powia-
towej Stacji Sanitarno-Epidemio-
logicznej w Łowiczu. 

– Okazuje się, że młodzi ludzie 
wiedzą o szkodliwych działaniach 
dopalaczy, a mimo to zażywają 
dopalacze. Skąd u nich to ryzy-
kanctwo? – zapytała inna uczen-
nica. – Zwykła ludzka ciekawość. 
Też tę ciekawość świata swego 
czasu przeżywałam, ale żyłam  
w nieco bezpieczniejszych cza-
sach. Jeśli do tego dojdą zakazy, 
to pojawia się pokusa ich łama-
nia, buntu – mówiła Joanna Grusz-
czyńska, terapeuta uzależnień  
z Towarzystwa Rodzin i Przyjaciół 
Dzieci Uzależnionych „Powrót  
z U” w Łodzi. 

– Czy w takim razie dla mło-
dzieży jest jakaś alternatywa?  
– zapytał Miłosz Szachogłucho-
wicz ze szkoły na Blichu. – Mamy 
wiele pięknych aktywności, któ-
rym warto się poświęcić i całe ży-
cie przed sobą. Nie warto zmarno-

wać go na zabawę z dopalaczami 
– odpowiedział aspirant sztabowy 
Dariusz Rełek, naczelnik Wydzia-
łu do Spraw Nieletnich KPP w Ło-
wiczu.

można skończyć jak on
Uczniowie z przejęciem wysłu-

chali historii przytoczonych przez 
zaproszonych gości. Milena Szwa-
rocka, lekarz szpitala w Łowiczu, 
opowiedziała, że na jej oddział 
trafiła para, która wspólnie zaży-
wała dopalacze. Kobieta po kilku 
dniach została wypisana, ale jej 

partner pozostał w szpitalu w cięż-
kim stanie. Pacjent nie mówi, nie 
reaguje na pytania, gdyż doszło 
do uszkodzenia mózgu. Ma bar-
dzo duże przykurcze, nie podda-
jące się rehabilitacji, leży w łóżku 
zwinięty w kłębek i cierpi z bólu. 
Jest to dowód na to, że każdy or-
ganizm może zareagować na sub-
stancje psychoaktywne inaczej. 
Jednak to, że kobiecie udało się 
wyjść z tej sytuacji bez uszczerb-
ku na zdrowiu, nie oznacza, że na-
stępnym razem też tak będzie. 

– Przekonuje mnie to, co mó-
wią nam dzisiaj specjaliści, gdyż 
oni pracują z osobami uzależnio-
nymi na co dzień, widują takie 
przypadki. Nasza wiedza opiera 
się na przekazach internetowych, 
które nie zawsze są prawdziwe. 
Osoby, które prowadzą debatę, po-
trafią wytłumaczyć, na czym po-
lega zgubny wpływ dopalaczy, że 
mogą pociągnąć nas one na przy-
słowiowe „dno” – ocenia Miłosz 
Szachogłuchowicz. 

W trakcie spotkania mówiono 
też o początkach handlu dopala-
czami w Polsce – czy zaczął się  
w Łodzi czy nie. Sławomir Mu-
cha podsumował dyskusję stwier-
dzeniem, że niezależnie w jakim 
mieście dopalacze miały swój po-
czątek, to osoby uchodzące za bos-
sów narkotykowych jawnie mówi-
ły: „Nie jestem idiotą, nie biorę”. 
 aa Młodzi ludzie zadawali pytania i uważnie słuchali. 

– Też tę ciekawość świata przeżywałam, ale żyłam w nieco bezpieczniejszych czasach – mówiła joanna Gruszczyńska, na zdjęciu w środku. na pozostałych fotografiach migawki z dyskusji. 
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zakopane | ZSP nr 4 w Łowiczu 

Z sukcesami na Podhalu
Drugie miejsce zajęli 
uczniowie Zespołu Szkół 
Ponadgimnazjalnych nr 4 
im. Władysława Grabskiego 
w Łowiczu w VIII edycji 
międzypowiatowego 
konkursu historycznego 
„Podhalańskie i spiskie 
drogi do niepodległości”.

10 listopada 2015 roku w Za-
kopanem odbył się finał VIII 
edycji konkursu historycznego 
„Podhalańskie i spiskie drogi 
do niepodległości” adresowany 
do uczniów szkół ponadgimna-
zjalnych powiatów: tatrzańskie-
go, kartuskiego, świdnickiego, 

poznańskiego i łowickiego oraz 
uczniów gimnazjów powiatu ta-
trzańskiego i miast zaprzyjaź-
nionych z Zakopanem, tj. Kór-
nika, Sopotu oraz gminy Suchy 
Las. Tematem wiodącym tego-
rocznej edycji był „Szlak bo-
jowy II Korpusu Polskich Sił 
Zbrojnych – od zesłania do znie-
wolenia”. 

Do finału przystąpiło 5 dru-
żyn ze szkół średnich oraz 8 dru-
żyn z gimnazjów. Powiat łowicki 
reprezentowała młodzież z „Eko-
nomika” w składzie: Paulina 
Lichman – klasa 3 LOB, Konrad 
Gmosiński – klasa 3 LOC, Paweł 
Dylik – klasa 2 LOB. Grupa zo-
stała przygotowana do konkursu 
przez Lenę Otczyk-Kosmalską. 

– Nasza drużyna tylko jed-
nym punktem ustąpiła zespołowi 
z powiatu kartuskiego i tym sa-
mym zajęła II miejsce w katego-
rii szkół ponadgimnazjalnych – 
mówi Anna Słomska opiekująca 
się grupą na wyjeździe. 

Finał konkursu był jednym 
z punktów podhalańskich ob-
chodów 97. rocznicy odzyska-
nia przez Polskę niepodległości. 
Uczniowie „Ekonomika” z opie-
kunką Anną Słomską i delega-
cją łowickiego starostwa gościli  
w Zakopanem od poniedziałku 
do środy. Mieli okazję uczest-
niczyć w wieczorze z muzyką 
góralską, koncercie pieśni pa-
triotycznych oraz mszy świętej 
odprawianej w intencji ojczyzny 
w Sanktuarium Matki Bożej Fa-
timskiej na Krzeptówkach. Zna-
leźli też czas na spacery po zimo-
wej stolicy Polski.  oprac. aa 

Łowicz | Wieczór wspomnień o Ludomirze Goździkiewiczu

We wspomnieniach wciąż żyje
Był działaczem 
ludowym, 
zootechnikiem, 
wielkim miłośnikiem  
i propagatorem kultury 
łowickiej, a dla wielu 
ludzi przyjacielem, 
bliskim czy dobrym 
znajomym.

Ludomira Goździkiewicza 
wspominano 21 listopada, pod-
czas wieczorku przygotowane-
go w domu ludowym przy ul. 
Pijarskiej w Łowiczu – w tym 
gmachu Ludomir Goździkie-
wicz przebywał całymi godzi-
nami, oddając się swojej pracy 
i pasji. Na spotkanie przybyła 
najbliższa rodzina, przyjaciele  
i liczne grono znajomych , dla 
których ta postać mocno zapisała 
się w pamięci.

Rozpoczęto od minuty ciszy, 
którą wszyscy uczcili pamięć Lu-
domira Goździkiewicza – przy-
pomnijmy, że zmarł on 10 marca 
2014 roku, w wieku 79 lat. Naj-
ważniejsze fakty z jego biografii, 
sylwetkę, a także kilka zabawnych 
anegdot przypomniał prof. Cze-
sław Sut, którego Goździkiewicz 
był uczniem w łowickim Liceum 
Ekonomicznym. Wystąpienie 
uzupełniał o własne wspomnienia 
Stanisław Olęcki.

Później każdy z gości miał oka-
zję podzielić się z pozostałymi 

swoimi wspomnieniami, często 
bardzo osobistymi. Goździkiewi-
cza wspominali także burmistrz 
Łowicza Krzysztof Jan Kaliński 
i wójt gminy Bolimów Stanisław 
Linart. – Jestem trochę zaskoczo-
ny, bo przyjechałem tu posłuchać, 
a nie przemawiać – mówił Stani-
sław Linart. – Ludomira Goździ-
kiewicza poznałem jako uczeń 
technikum hodowlanego, wie-
lokrotnie nasze losy stykały się 
na gruncie relacji zawodowych, 
a później także samorządowych. 
Dobrze zapamiętałem jego życz-
liwość, serdeczność, ciepło, dlate-
go postanowiłem tu dzisiaj przy-
jechać.

Chociaż z założenia był to wie-
czorek radosny, kilku osobom  
w czasie przemówień łamał się 

głos. Z wyraźnym wzruszeniem 
mówiła Joanna Bolimowska. – 
Nigdy nie widziałam Ludomira 
smutnego – mówiła. – Bywał po-
ważny, ale nigdy smutny. Nawet  
w tych ostatnich dniach, kiedy od-
wiedzaliśmy go w szpitalu, nie 
opuszczał go dobry humor. 

Joanna Bolimowska odczytała 
też ułożoną przez siebie, zabawną 
laudację napisaną na cześć Ludo-
mira Goździkiewicza na jego 75. 
urodziny.

Bardzo emocjonalnie o śmierci 
Ludmira Goździkiewicza mówi-
ła Aleksandra Kapusta. Wielkim 
jego przyjacielem był ojciec pani 
Aleksandry – Stanisław Pacior-
kowski. Tak się złożyło, że obaj 
zmarli w niedługim odstępie cza-
su (Paciorkowski w lutym, Goź-

dzikiewicz w marcu), a przedtem 
wspólnie leżeli na tym samym od-
dziale intensywnej terapii. Goź-
dzikiewicz żartował wówczas, że 
zbierają się tam, bo mają próbę 
zespołu.

Spotkanie przy Pijarskiej było 
też okazją do zaprezentowania kil-
ku archiwalnych nagrań. Najważ-
niejszym z nich był film „Wesele 
łowickie” z 1961 roku, w którym 
Ludomir Goździkiewicz wcielił 
się w rolę pana młodego.

Folklorystycznych elementów 
było więcej – na akordeonie przy-
grywał Szymon Mońka z zespołu 
Ksinzoki. – bohater wspomnień 
był wielkim miłośnikiem jego ta-
lentu. W rytm granych przez nie-
go melodii ludowych śpiewali 
wszyscy uczestnicy spotkania.  tm

Łowicz | Charytatywna akcja

V-Tec Tuning  
zapalił się do działania
21 listopada był doskonałą 
okazją do sprawdzenia 
stanu technicznego swojego 
samochodu – nie dość, 
że można to było zrobić 
za pół ceny, to jeszcze ze 
świadomością, że pieniądze 
te trafią na szczytny cel.

Wszystko za sprawą zakładu 
V-Tec Tuning działającego przy 
ul. Kaliskiej w Łowiczu, który 
postanowił włączyć się do akcji 
„Zapal się do działania” na rzecz 
Kasi Cieślak.

W dniach 20-21 listopada 
można było za 50% ceny wyko-
nać badania diagnostyczne na ha-
mowni podwoziowej, takie jak 
pomiar mocy silnika czy mo-
mentu obrotowego. Zakład nie 
przyjmował zapłaty w gotówce, 

klienci wysyłali pieniądze prze-
lewem na konto fundacji „Ra-
k&Roll”, a za jej pośrednictwem 
zostaną przeznaczone na leczenie 
pochodzącej z Kadzielina łowi-
czanki. W ten sposób udało się 
przekazać na rzecz Kasi 700 zł.

Właściciel firmy Jacek Bugaj-
ski mówił nam, że kierował nim 
zwykły odruch serca. Przyznał, 
że sam kiedyś walczył z ciężką 
chorobą, dlatego temat jest mu 
bliski. – Wtedy nie było takich 
akcji, rodzice stawali na głowie, 
zadłużali się, żeby mi pomóc 
– mówił. – Teraz, na szczęście, 
można liczyć też na zorganizo-
waną pomoc wielu ludzi z do-
brym sercem. 

Zachęcamy do oglądania fil-
mu z akcji w warsztacie V-Tec 
Tuning na naszej stronie interne-
towej lowicznian.info.  tm

Łowicz | Powiatowa Biblioteka Publiczna

Pszczoły na 192 pracach
21 prac zostało 
nagrodzonych  
w Powiatowym 
Ekologicznym Konkursie 
Plastycznym „Odlotowa 
pszczoła”, zorganizowanym 
w Powiatowej Bibliotece 
Publicznej w Łowiczu.

Celem konkursu było zachęce-
ni dzieci do pogłębienia wiedzy 
o pszczołach, zwrócenie im uwa-
gi na problem ochrony, jakiej wy-
magają je pożyteczne owady, aby 
nie wyginęły. Temat okazał się dla 
uczniów szkół podstawowych – bo 
to oni byli adresatami konkursu – 
bardzo bliski. Do konkursu wpły-
nęło 192 prac. 

Komisja konkursowa (pracują-
ca w składzie: Liliana Kozłowska-
-Grzelczak, Aneta Pędraszewska 
i Anna Sobczyk) nie miała więc 
łatwego zadania. Przyznano 21 
równorzędnych nagród w 2 kate-
goriach wiekowych. Przy ocenie 
brano pod uwagę „autentyczność 
artystycznego działania, poszuki-
wanie własnej drogi twórczej, in-
dywidualną formę oraz indywi-
dualny sposób wypowiadania się 
poprzez sztukę”. Nagrody – ekolo-
giczne torby, worki na kapcie, fla-
mastry, notesy itp. wręczono 20 li-
stopada w siedzibie PBP. 

W kategorii klas I-III szkół 
podstawowych nagrody otrzyma-
li: Katarzyna Gałka-Walczykie-
wicz, Zofia Brzozowska, Hanna 

Domańska – ze Szkoły Podsta-
wowej nr 2 w Łowiczu, Kami-
la Golędzinowska z Pijarskej SP, 
Gabriela Borowiecka z SP w Bie-
lawach, Dominik Kołudzki, Pa-
tryk Leśniewski, Kacper Tomasz-
kiewicz, Daniel Frankowski, Igor 
Winiecki – z SP w Popowie, Jakub 
Walczyk, Krystian Andraszczyk, 
Łukasz Maroszek – SP w Oszko-
wicach.

W kategorii klas IV-VI szkół 
podstawowych nagrody przyzna-
no: Janowi Filipowiczowi, Ame-
lii Siejce, Aleksandrze Łukasik 
– z Pijarskiej SP, Amelii Wojdzie  
z SP nr 4 w Łowiczu, Weronice 
Kołudzkiej-Wójcik, Marii Bogusz 
– obie z SP nr 2 w Łowiczu, Szy-
monowi Milczarkowi z SP w Jam-
nie i Michalinie Tomaszkiewicz  
z SP Popowie. Prace konkursowe 
można oglądać w hallu biblioteki 
do końca roku.  mwk 

BMW w oczekiwaniu na badanie techniczne w v-Tec Tuning. 

Joanna Bolimowska opowiada  
o rozmowach z Ludomirem.

TO
M

A
S

Z 
M

AT
u

S
iA

K

Archiwalne zdjęcia ogladają Krystyna Kocemba  
i jadwiga Świerczyńska.
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WSPOMNieNiA | POZOSTAną W nASZEj PAMięCi

Zofi a Kobierecka (1924-2012)
Zofi a Kobierecka urodziła się 10 maja 1924 roku w Brodnym Towarzystwie
w gminie Kiernozia. Jej ojciec, Józef Żaczek, przed I wojną światową pełnił funkcję 
wójta gminy Kiernozia, w czasie wojny trafi ł do niewoli rosyjskiej, z której wrócił 
schorowany. Mama Matylda zajmowała się gospodarstwem i dziećmi.

Samo gospodarstwo powstało 
przez wykupienie wykrojonego 
fragmentu z majątku ziemskie-
go, którego siedziba była w Brod-
nym Towarzystwie. Należało ono 
do największych i najlepiej roz-
winiętych w okolicy, prowadzono
w nim wielokierunkową działal-
ność – hodowlę zwierząt, sady, 
łąki i pola uprawne. Rodzice za-
trudniali do pomocy służbę.

Zofi a Kobierecka wychowała 
się wśród pięciorga rodzeństwa: 
Marii, Agnieszki, bliźniaczek Lu-
cyny i Julianny oraz Tadeusza. 
Była najmłodsza z nich, co nie 
oznacza, że była rozpieszczana. 
Już jako dziecko pasła gęsi, a po-
tem wraz z wiekiem uczestniczyła 
w coraz poważniejszych pracach 
w gospodarstwie, gdzie większość 
rzeczy trzeba było wykonywać 
ręcznie. Uczyła się życia z ziemi.

Ukończyła Szkołę Podsta-
wową w Kiernozi, była średnią 
uczennicą, może dlatego, że od 
dziecka była nieśmiała, nigdy nie 
wychodziła przed szereg, cho-
ciaż, jak zauważa wspominająca 
ją córka Wanda Kobierecka, już 
wówczas zdradzała duży talent 
muzyczny.

II wojna światowa wybu-
chła, gdy Zofi a Kobierecka mia-
ła 15 lat. Dla rodziny oraz mło-
dej dziewczyny zaczął się trudny 
czas. – Mama wspominała woj-
nę jako czas strachu, m.in. dlate-
go, że znalazła się na liście osób, 
które miały być wywiezione przez 
Niemców do Prus na roboty przy-
musowe. Ukrywała się. Gdzieś 
w starej stodole, która pozosta-
ła jeszcze z zabudowań starego 
majątku, była wykopana jama,
w której była zmuszona leżeć dłu-
gie godziny, gdy zbliżało się nie-
bezpieczeństwo – wspomina cór-
ka. – To leżenie często w zimnie 
i wilgoci spowodowało zapalenie 
nerwów w jednej z nóg. Dolegli-
wości z tego powodu odczuwała 
do końca życia, nie pomogli le-
karze ani też przepisywane przez 

nich lekarstwa. Taka pamiątka
po wojnie...

We wspomnieniach Wandy 
Kobiereckiej pozostały także opo-
wieści mamy o tym, że w cza-
sie okupacji niemieckiej o włos 
uniknęła ujęcia w łapance urzą-
dzanej przez okupanta w stolicy, 
była wówczas z kuzynką. Kolej-
na łapanka, zapewne w Łowiczu, 
zakończyła się dla niej zatrzy-
maniem i wysłaniem w transpor-
cie do Warszawy. Tam w budyn-
ku przy ul. Skaryszewskiej, wraz 
z wieloma innymi zatrzymanymi 
osobami oczekiwała na wywie-
zienie na roboty. – Mama jednak 
pozostawała zawsze z tyłu i nie 
pchała się do przodu, gdy zabie-
rano kolejnych ludzi udawała, że 
coś robi, jest zajęta, sprząta. Praw-
dopodobnie dotarła do niej wiado-
mość, że rodzina czyni starania, 
aby ją stamtąd wydostać. W koń-
cu doczekała się. Ktoś przyszedł, 
zawołał ją, wyszła z budynku bez 
ciepłego ubrania, bez butów, tylko 
w kapciach. Ten ktoś, kto ją zawo-
łał, kazał jej iść za sobą, po czym 
zostawił na ulicy. Musiała sobie 
radzić. Pomogli jej zupełnie obcy 
ludzie i szczęśliwie wróciła do 
domu – opowiada córka Wanda.

W jej pamięci pozostał też ob-
raz opisywany przez matkę z 1945 
roku, gdy w miejsce wojsk nie-
mieckich weszli Sowieci. – Łąki 
za naszym domem były wypeł-
nione żołnierzami, wojsko całymi 
dniami szło też drogą. To, co ma-
mie w tym się najbardziej podo-
bało, to śpiew. Śpiewali z podzia-
łem na głosy, ponoć przepięknie 
– opowiada nam. – Mama miała 
też swoje spostrzeżenia z wejścia 
Niemców i Sowietów. Niemcy, 
gdy weszli do gospodarstwa, naj-
częściej prosili właściciela o je-
dzenie. Mama szczególnie wspo-
minała grupę żołnierzy, która
w kółko powtarzała: Zane? Zane? 
(die Sahne – przyp. red.). Chcie-
li śmietany, domownicy nie mo-
gli ich zrozumieć, dopiero na migi 

się dogadali. Sowieci zaś nikogo
o nic nie pytali, wchodzili wszę-
dzie, wszystko przetrząsnęli, wy-
ciągając z domu to, co im pasowa-
ło i zabierając – opowiada Wanda 
Kobierecka.

W 1946 roku Zofi a poślubiła 
Józefa Kobiereckiego, który był 
wdowcem. Jego pierwsza żona, 
Lucyna, zmarła będąc w ciąży,
w 1943 roku zdążyła urodzić 
Lucjana, jedyne dziecko z tego 
związku – przy czym Lucyna była 
siostrą Zofi i, a ona sama chrzest-
ną Lucjana.

Rodzina najpierw mieszkała w 
obejściu Józefa, także w Brodnym 
Towarzystwie, jednak w innej jego 
części, po czym w 1965 roku, po 
ukończeniu budowy, zamieszkali 
w domu przy drodze prowadzącej 
z Kiernozi do Wejsc. Pani Zofi i 
zależało na tym, chciała być bliżej 
rodziny, która osiedliła się na oj-
cowiźnie. Dom powstawał w sys-
temie gospodarczym. Pani Zofi a 
wspólnie z mężem pracowali przy 
jego budowie. – Mama pomagała 
ojcu ścinać drzewa, mieszać za-
prawę, nie było rzeczy, której by 
nie robiła – wspomina Wanda. Jej 
mąż sam zrobił i wypalił cegły.

Z małżeństwa przyszła na świat 
piątka dzieci: w 1947 roku Janusz, 
w 1950 roku Henryka, w 1954 
roku Wanda, w 1959 roku bliźnię-
ta Tadeusz i Stanisław. Ze wzglę-
du na liczbę dzieci i 15 ha gospo-
darstwo, którym trzeba było się 
zajmować, rodzice byli bardzo za-
pracowani. 

Józef Kobierecki był człowie-
kiem stanowczym, który bardzo 
dbał o obejście, o nowe sprzęty i 
urządzenia. Zofi i przypadło wy-
chowywanie dzieci, dbanie o dom 
i pomoc w gospodarstwie. – Pra-
cowali po równo, nie było zajęcia, 
którego by mama nie wykonała, 
wywoziła obornik, pracowała w 
polu, pieliła, sadziła ręcznie ziem-
niaki, gdy jeszcze nie było sadza-
rek, pomagała w żniwach – wspo-
mina córka Wanda. – Te wówczas 

REKLAMA

 zofi a kobierecka 
  (1924-2012)

Zofi a Kobierecka zmarła 
mając 88 lat, całe swoje 
życie spędziła w miejscu 
urodzenia, w Brodnym 
Towarzystwie. Bliscy 
i znajomi pamiętać będą 
ją jako ciepłą, miłą osobę, 
bardzo pracowitą, religijną 
i oddaną rodzinie, 
a w szczególności 
dzieciom. W pamięci 
pozostanie też jako 
doskonała kucharka, 
która słynęła m.in. 
z wypieków drożdżowych 
bułek z kruszonką 
oraz robótek ręcznych, 
zwłaszcza z robienia 
swetrów na drutach.
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trwały często kilka tygodni, bo 
praca była głównie ręczna.

Z tego okresu zapadł w pamięci 
pani Wandy klimat wspólnej pra-
cy i... przerw na posiłki podczas 
pracy na polu. Wówczas to Zo-
fia Kobierecka przynosiła z domu 
upieczone wcześniej drożdżówki 
z kruszonką i mleko. – Mama była 
znana właśnie z tych drożdżówek, 
wszyscy się nimi zajadali, chwalili 
– wspomina. Doskonale też goto-
wała, warto tu wspomnieć o goto-
wanym chrzanie, czerninie i krup-
niku, których smaku nie da się 
zapomnieć.

Dzieci, a potem wnuki, były 
oczkiem w głowie pani Zofii, ko-
chała je ponad życie. – Wówczas, 
jak i teraz jestem pełna podziwu 
dla mamy, za podejście do nas, 
pełne uczucia i wrażliwości. Ale 
przede wszystkim za to, że nie 
robiła podziału między swoimi 
dziećmi a Lucjanem, który wy-
chowywał się razem z nami, a dla 
którego była macochą. Nigdy nie 
dała mu odczuć, że nie jest jego 
biologiczną matką. To pokazuje, 
jaką była osobą – mówi Wanda 
Kobierecka – Dzięki temu my też 
nigdy nie myśleliśmy o nim ina-
czej niż nasz brat.

Zofia Kobierecka była dla swo-
ich dzieci bardzo wyrozumiała, 
nieco inaczej niż jej mąż. Zawsze 
stały one na pierwszym miej-
scu, zawsze była gotowa im po-
móc, zdarzało się, że wyręczała je 
w pracy, czasem pomagała ukryć 
przed mężem psikusy, których 
były autorami.

Była także osobą mocno wie-
rzącą w Boga, pójście do kościo-
ła w niedzielę był obowiązkiem 
dla rodziny. Ona sama zaś często 
zaglądała do swojej książeczki, 
modliła się i odmawiała różaniec. 
– Pięknie śpiewała. Ci, którym 
udało się ją usłyszeć, byli jej gło-
sem zachwyceni. Były to pieśni 
religijne, te związane z nabożeń-
stwem majowym, a także zwykłe 
piosenki. Śpiewała, gdy tylko mo-
gła, często w czasie zwykłych za-
jęć w obejściu, np. podczas doje-
nia krów. 

Pamiętam, jak pewnego razu 
ktoś z rodziny naszedł ją w obo-
rze, usłyszał i od razu pochwa-
lił zachwycony, a ona zamilkła 
i powiedziała, że nie będzie już 
śpiewać. Była zawstydzona. Po-
tem ta sama osoba przystawała 
za drzwiami, aby posłuchać choć 
przez kilka minut jej głosu – opo-
wiada nam Wanda.

Zofia Kobierecka bardzo lu-
biła szydełkowanie i robótki na 
drutach. Chętnie wykonywała dla 
rodziny serwety, chusty i swetry, 
zrobiła nawet dywan. Odpoczy-
wała przy tych pracach, podob-
nie jak przy czytaniu książek, co 
uwielbiała od dziecka. – Mama 
była chyba jedną z przodujących 
czytelniczek w kiernozkiej bi-
bliotece, przyjemności tej mo-
gła się oddać szczególnie po tym, 
gdy dzieci już podrosły i miała 
mniej obowiązków w domu – po-
wiedziała nam jej córka. Czytała 
przede wszystkim klasykę i lekkie 
lektury, w tym romanse. W kroni-
ce biblioteki jest jej zdjęcie z adno-
tacją, że należy do najaktywniej-
szych czytelniczek. Oprócz tego 
była wierna od momentu powsta-
nia tygodnikowi „Przyjaciółka”, 
który prenumerowała i kolekcjo-
nowała przez wiele lat, podobnie 
było z pismem „Gospodyni”.

Gdy dzieci podrosły, swo-
je uczucia przelała na wnuki. 
Zwłaszcza na Małgosię i Andrze-
ja, dzieci Tadeusza, które przez 
10 lat z nią mieszkały. Czytała im 
książki, opowiadała różne historie 
ze swego życia, uczyła wierszy-
ków. Natomiast z wnuczką Ka-
tarzyną, córką Henryki, chętnie 
wychodziła na pobliskie łąki, aby 
wyplatać bukieciki z kwiatów.

Jedną z jej radości były zawsze 
wizyty dzieci i wnuków. Jak wspo-
mina Wanda, szczególnie cieszyła 
się z odwiedzin swego pasierba 
Lucjana, który na różne sposoby 
starał się podziękować za jej mat-
czyną miłość. – Lucjan zabierał 
mamę samochodem na wyciecz-
ki w różne miejsca, do Zakopane-
go, do Częstochowy, do Lichenia. 
Ona bardzo się z nich cieszyła, 
bo swoje życie związała mocno z 
Brodnym. Pracując i wychowując 
dzieci nie miała zbyt wiele czasu 
na takie przyjemności. Lucjan za-
dbał, aby mogła zobaczyć trochę 
świata – powiedziała nam Wanda. 

Ostatnie pięć lat życia pani Zo-
fia spędziła schorowana, głównie 
w łóżku. Nie mogła być już tak 
aktywna jak dawniej ani odda-
wać się swoim przyjemnościom: 
czytaniu i robótkom ręcznym, 
ze względu na chore oczy. Nie 
zrezygnowała jednak ze swoich 
przyzwyczajeń: mocnej herbaty 
słodzonej 4 łyżeczkami cukru.

Zofia Kobierecka zmarła 15 
grudnia 2012 roku w szpitalu  
w Łowiczu, pozostawiając po so-
bie wiele ciepłych wspomnień.  tb

Sapy | Ludzie dobrej woli poszukiwani

Mała, dzielna Gabrysia  
czeka na pomoc
Szesnastomiesięczna Gabrysia Radomska z Sap w gminie Domaniewice ma wrodzoną wadę ośrodkowego 
układu nerwowego, tzw. hipoplazję ciała modzelowatego, cierpi na niedotlenienie i niedokrwienie mózgu 
oraz padaczkę. Chętni do niesienia pomocy, a tych przecież wokół nas nie brakuje, mogą pomóc rodzinie 
dziewczynki w zapewnieniu jej jak najlepszych warunków i jak najszczęśliwszego życia.

Sapy – wieś w gminie Doma-
niewice. W małym, zadbanym 
domu mieszkają państwo Ra-
domscy: Karolina, Przemysław 
oraz czwórka dzieci: sześciolet-
nia Roksana, trzyletnie bliźniaki 
Maja i Szymon oraz najmłodsza, 
szesnastomiesięczna Gabrysia. 
Do niedawna nie było jej w domu. 
Od września leżała w szpitalu, 
nie mogła wyleczyć się z infekcji.  
Problemów ze zdrowiem dziew-
czynka ma jednak mnóstwo. Los 
nie oszczędza jej już od czasu, 
gdy jeszcze przebywała w brzu-
chu mamy.

– Gabrysia miała się urodzić 
zdrowa – opowiada mama dziew-
czynki Karolina Radomska. – Dla 
mnie to ogromny szok. W szó-
stym tygodniu ciąży badanie wy-
kazało u dziecka torbiele w mó-
zgu. W 21-22 tygodniu okazało 
się, że się wchłonęły. Gabrysia 
urodziła się o czasie, w 39 tygo-
dniu, miało 9 punktów w skali 
Apgar. Ważyła 3,700 kg. Okaza-
ło się, że torbiele jednak powstały, 
Gabrysia będzie niepełnosprawna, 
a przed nami długa droga.

wiele problemów 
małej dziewczynki
Lista schorzeń Gabrysi jest 

długa. Dziewczynka ma wadę 
ośrodkowego układu nerwowego, 
a dokładniej hipoplazję ciała mo-
dzelowatego (niedorozwój spoidła 
wielkiego mózgu, spowodowany 
uciskiem wspomnianych wcze-
śniej torbieli). Choroba daje efek-
ty podobne do porażenia mózgo-
wego. Mając szesnaście miesięcy 
Gabrysia mierzy 68 cm. Dziecko 
w jej wieku powinno biegać, cho-
dzić. Dziewczynka ma również 
szpotawe nóżki. 

Raczej nie będzie chodzić. To, 
że jest dzieckiem leżącym, dopro-
wadza do częstych zapaleń płuc 
i tym samym do pobytów w szpi-
talach, poradniach. Jeszcze do nie-
dawna Gabrysia leżała w szpitalu, 
gdyż nie mogła się wyleczyć z in-
fekcji. Wzięła przez ten czas około 
siedmiu  antybiotyków.

Dziewczynka ma również roz-
poznaną astmę wczesnodziecięcą. 
– Przy każdej chorobie są duszno-
ści, jest sina i my nie wiemy, czy 
uda się ją uratować czy będzie ko-
niec – opowiada pani Karolina. 

– Robię wszystko, co mogę, sta-
ram się. Jeździmy na badania. Na-
wet jeśli lekarze nie wiedzą, jak ją 
leczyć dalej, ja i tak nalegam.

W ostatnich dniach Gabrysia 
miała założonego tzw. PEG-a, 
czyli sondę umożliwiającą kar-
mienie bezpośrednio do żołądka. 
Dotychczas była karmiona sondą 
nosowo-żołądkową.

Gabrysia ma tez zdiagnozo-
waną padaczkę i niedotlenienie 
mózgu oraz opóźnienie rozwo-
ju psychoruchowego, potrzebu-
je rehabilitacji. Rehabilitant z ho-
spicjum przyjeżdża tylko raz w 
miesiącu, gdyż jest jedyny na 
wszystkie dzieci. Jest szansa, że 
Gabrysia będzie w stanie swobod-
nie usiąść, a nawet jeść. – Nauczy-
łam ją odruchu jedzenia łyżeczką 
serka czy jakiegoś jogurciku, cią-
gnięcia picia – mówi jej mama. 

Dziewczynka przyjmuje też, co 
oczywiste przy jej stanie zdrowia, 
wiele leków: sterydów, inhalacji, 
zastrzyków. 

Czego potrzeba Gabrysi
Na co dzień Gabrysia podle-

ga pod hospicjum domowe Fun-
dacji Gajusz. Dwa – trzy razy 
w tygodniu przyjeżdżają pielę-
gniarze, raz w miesiącu doktor. 
Dzięki fundacji rodzina ma wypo-
życzony ssak i koncentrator tlenu. 

Rodzice bardzo chcieliby za-
kupić swój ssak i koncentrator tle-
nu. Przenośny ssak to koszt około 
2 tys. zł. Mobilny koncentrator to 
już wydatek rzędu 15 tys. zł. 

Gdy Gabrysia skończy dwa 
lata, rodzina będzie mogła się 
ubiegać o łóżko rehabilitacyjne. 
Pomogłoby ono w opiece nad le-
żącą dziewczynką, której mogą 

grozić odleżyny. Podnoszenie Ga-
brysi staje się coraz poważniej-
szym obciążeniem, gdyż już waży 
ona ponad 10 kilogramów. 

Rodzinie przydałyby się także 
nakładki wibracyjne do masażu. 
Potrzebna jest także wspomnia-
na wcześniej rehabilitacja. – Trze-
ba z nią ćwiczyć, a mamy czwór-
kę dzieci – mówi pani Karolina. 
– Nie jestem jej w stanie poświę-
cić tyle czasu, ile wymaga.

Dom wymaga zmian
Problemem państwa Radom-

skich są także warunki lokalowe. 
W ich domu nie ma centralnego 
ogrzewania. Pali się w tzw. grzyb-
kach, czyli małych piecykach na 
drewno. Przy niepełnosprawnym 
dziecku nie jest to dobre rozwią-
zanie. Po założeniu Gabrysi PEG-
-a, będzie ona musiała przebywać 
w sterylnym środowisku. Musi 
być też ciepło, a grzybki w nocy 
szybko wygasają. W domu nie ma 
także łazienki. Gabrysi przydałby 
się własny pokój, w którym pano-
wałyby odpowiednie dla niej wa-
runki. – Ona musi mieć po prostu 
kolorowy świat – tłumaczy mama. 
– Pokój musi być odizolowany, 

aby nie łapała infekcji. Dzieci mu-
siałyby do niej nie wchodzić.

Rodzice, w miarę możliwości, 
remontują dom, ale tak gruntow-
ne prace, jak dobudowanie łazien-
ki czy zainstalowanie centralnego 
ogrzewania, przekracza ich możli-
wości. Urząd Gminy nie może im 
zaproponować innego lokalu. Ra-
domscy nie chcieliby się zresztą 
wyprowadzać z domu, w który już 
włożyli sporo środków, własnych 
czy też otrzymanych z gminy.

Praca na pełen etat
Warunki do rozbudowy domu 

są. Rodzina nie ma jednak na to 
środków. Pracuje tylko pan Prze-
mysław. Utrzymanie rodziny, 
w tym przewlekle chorego dziec-
ka, kosztuje. Pani Karolina, przy 
wymagającej 24-godzinnej opie-
ki Gabrysi nie może podjąć pracy. 
– Tak naprawdę, to jest praca na 
pełen etat – mówi pani Karolina. 
– Chociaż, spotkałam się z osoba-
mi, które uważają, że ja mam bar-
dzo dobrze. Siedzę w domu, nie 
pracuję, mam pieniądze na dziec-
ko niepełnosprawne. Tyle że ja 
muszę ją utrzymać, kupić jej leki, 
muszę mieć na wyjazdy, zapłacić 
kierowcy. Jak coś się, nie daj Boże, 
dzieje, to ja pierwsza udzielam jej 
pomocy, ja muszę wiedzieć, co się 
dzieje, np. natychmiast zrobić jej 
inhalację, rozszerzyć płuca, żeby 
się rozkurczyły. Niani nie najmę, 
nie wiedziałaby, co ma robić. Le-
karze też pytają mnie: co się dzie-
je, jak się dzieje, od kiedy. Wszyst-
ko ja. 

Zainteresowani losem Gabry-
si mogą wchodzić na założonego 
dla niej bloga http://mala-dzielna-
-gabrysia.blogspot.com. Znajdą 
tam informacje odnośnie jej cho-
roby, możliwości pomocy itd.  kl

krwiodawstwo | Rozwinięcie akcji wśród uczniów szkół 

Młodzież będzie mogła rejestrować się jako dawcy szpiku
W listopadzie rozpoczyna 
się druga tura poborów 
krwi w szkołach 
ponadgimnazjalnych 
Łowicza i powiatu 
łowickiego.

Szefowa biura łowickiego Pol-
skiego Czerwonego Krzyża Jo-
lanta Głowacka, która koordynu-
je akcją zapowiedziała nam, że 
tym razem po raz pierwszy mło-
dzi ludzie będą mogli w czasie jej 

trwania rejestrować się jako dawcy 
szpiku kostnego.

Regionalne Centrum Krwio-
dawstwa i Krwiolecznictwa w 
Łodzi zapowiedziało, że przez 
cały listopad aż do połowy grud-
nia w czasie akcji krwiodawczych 
uczniowie, ale nie tylko, będą mo-
gli oddać próbkę krwi w celu ana-
lizy pod kątem zostania dawcą 
szpiku kostnego. – Coś takiego 
zostanie przeprowadzone po raz 
pierwszy, można powiedzieć na-
wet w końcu, bo wiele osób zwra-

cało uwagę, w czasie poborów 
krwi powinno być to możliwe – 
powiedziała nam, zaznaczając, że 
osoby, które chcą zostać dawcami 
szpiku, będą musiały oddać tego 
dnia dodatkowo niewielką ilość 
krwi w celu jej przebadania. Zare-
jestrować się w czasie akcji będą 
mogli nie tylko uczniowie szkoły, 
ale także osoby z zewnątrz.

Do poniedziałku 16 listopada 
chęć przystąpienia do akcji reje-
strowania dawców krwi zgłosił 
tylko Zespół Szkół Ponadgimna-

zjalnych nr 1 w Łowiczu, pobór 
odbędzie się tam 26 listopada. 

Inne szkoły, takie jak ZSP nr 2 
na Blichu, który ma pobór krwi 
wyznaczony na 18 listopada, 
II LO – 19 listopada czy Zespół 
Szkół Rolniczych w Zduńskiej 
Dąbrowie – 30 listopada, jeszcze 
nie złożyły takiej deklaracji. Ale 
Głowacka spodziewa się, że takie 
wpłyną. Pobory krwi w pozosta-
łych szkołach odbywać będą się: 
3 grudnia – ZSP nr 3, 4 grudnia – 
I LO, 9 grudnia – ZSP nr 4.  tb

jaK możNa PomóC GaBrySi?

najbardziej sformalizowaną 
formą pomocy Gabrysi jest 
możliwość przekazania 
na jej rzecz darowizny. 
Dane: Fundacja Dzieciom 
„Zdążyć z Pomocą” 
ul. Łomiańska 5, 01-685 
Warszawa, Bank BPh S.A. 
oddział w Warszawie, numer 
konta 1510 6000 7600 0018 

2615 z dopiskiem: 27321 
Radomska Gabriela – 
darowizna na pomoc 
i ochronę zdrowia.
Zainteresowani inną formą 
wsparcia mogą zgłaszać 
się bezpośrednio do mamy 
Gabrysi, pani Karoliny 
Radomskiej, pod numer 
telefonu 695-194-356. 

Gabrysia Radomska po przyjściu na świat.

A
R

C
h

iW
u

M
 R

O
D

Zi
n

n
E

Łowicz | Ruszyła Szlachetna Paczka

Wolontariusze szybko 
się zgłaszają

39 rodzinom z powiatu łowic-
kiego pomogą w te święta wo-
lontariusze akcji „Szlachetna 
Paczka”. Opisy tych rodzin (bez 
danych osobowych) zostały udo-
stępnione na stronie internetowej 
akcji 21 listopada. Teraz wolonta-
riusze rejestrują darczyńców.

Tempo zgłaszania się chętnych 
do pomocy jest wręcz zawrotne. 
Tylko w ciągu pierwszych trzech 
dni zapisów zgłosili się darczyń-
cy dla 23 rodzin z 39. Przypo-
mnijmy, że zadaniem darczyń-
ców jest skompletowanie paczek 
świątecznych zgodnych z potrze-
bami rodzin, które są szczegóło-
wo sprawdzane przez wolonta-
riuszy. Beneficjentami są rodziny 
z powiatu łowickiego, najbardziej 
dotknięte problemami materialny-
mi i bytowymi, a także ofiary wy-
padków losowych. Potrzebny jest 
sprzęt domowy, meble, jak i pro-

dukty higieniczne czy długoter-
minowe spożywcze. Pomoc moż-
na zaoferować za pośrednictwem 
strony internetowej www.szla-
chetnapaczka.pl, klikając na przy-
cisk „wybieram rodzinę”. Wolon-
tariusze akcji sami skontaktują się 
z osobami deklarującymi pomoc.

Paczki zostaną dostarczone ro-
dzinom w czasie wielkiego finału 
akcji – 12 i 13 grudnia. Magazyn 
w tym roku mieści się w ZSP nr 2 
w Łowiczu.

– Zwykle jest tak, że najwięcej 
darczyńców zgłasza się właśnie  
w pierwszych dniach – mówiła 
nam koordynatorka akcji w po-
wiecie łowickim, Katarzyna Mą-
draczyk. – Wciąż potrzebujemy 
pomocy kolejnych ludzi dobrego 
serca, aby wszystkie potrzebujące 
rodziny dostały pełne paczki, za-
spokajające wszystkie ich podsta-
wowe potrzeby.   tm
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ŁOk | 6. Przegląd Kabaretowy „Gropa 2015”

Szósty przegląd na szóstkę 
Małgorzata Orzechowska z KGW ze Strzelcewa 
monologiem słowno-muzycznym  
„Po co nam te chłopy” oraz Koło Gospodyń 
Wiejskich z Dąbkowic Górnych piosenką 
„TeMelina Spa” zdobyły serca publiczności i jury, 
wygrywając tym samym 6. Przegląd Kabaretowy 
„Gropa 2015”, jaki odbył się w miniony czwartek  
w sali kina Fenix.

W tegorocznym pojedynku 
na gagi i skecze zmierzyło się 
5 zespołów i 8 indywidualnych 
uczestników. Przygotowane przez 
nich prezentacje oceniało jury  
w składzie: przewodnicząca Anna 
Wysocka dyrektor Gimnazjum  
w Popowie, Krystyna Kurczak 
kierownik GBP w Bocheniu, 
Andrzej Czapnik dyrektor GBP  
w Nieborowie oraz Anna Kozy-
ra i Barbara Wróbel – pracownice 
Urzędu Gminy Łowicz. Wyłonie-
nie zwycięzców okazało się nie-
zwykle trudnym zadaniem, gdyż 

tegoroczna edycja „Gropy” – tak 
jak wszystkie poprzednie – obfi-
towała w dużą dawkę dobrego hu-
moru. 

Werdyktem jury, tytułowa 
gropa, czyli ogromny metalo-
wy garnek oraz nagroda pienięż-
na powędrowały do Małgorzaty 
Orzechowskiej z KGW Strzelcew, 
która urzekła zgromadzonych wi-
dzów autorskim monologiem za-
tytułowanym „Po co nam te chło-
py”. – To prawdziwa opowieść  
o drodze, jaką pokonali moi ro-
dzice, zanim stanęli na ślubnym 

kobiercu – mówiła jeszcze przed 
wejściem na scenę. Zwyciężczy-
ni wkomponowała w swój występ 
kilka piosenek, które wykonała, 
przygrywając na gitarze. Prezen-
tację skwitowała stwierdzeniem, 
że mimo wszystkich wad, jakie 
posiadają mężczyźni, świat bez 
nich nie byłby taki sam. 

W kategorii zespołowej na po-
dium stanęły gospodynie z KGW 
z Dąbkowic Górnych, które do 
łez rozbawiły publiczność swoim 
występem zatytułowanym „Spa”.  
W trakcie prezentacji wykonały 

piosenkę „TeMelina Spa”, wła-
sną aranżację „Mydełka Fa”. Wie-
lością rekwizytów, kolorowymi 
szlafrokami, tańcem i ruchem sce-
nicznym wywalczyły sobie zwy-
cięstwo panie z KGW Dąbkowi-
ce Górne. 

W kategorii indywidualnej 
miejsca drugie i trzecie należały 
kolejno do Zofii Mycki z KGW 
Strzelcew, która zaprezentowała 
„Wiersz o starości” i żart o viagrze 
oraz Heleny Gałązki z KGW Po-
pów, która przedstawiła program 
artystyczny związany ze żniwami. 

Miejsce drugie na podium  
w kategorii zespołowej wywalczy-
ły panie z Koła Gospodyń Wiej-
skich w Zielkowicach, które na 
scenie zaprezentowały przyjazd 
cygańskiego taboru do Łowicza. 
– Morał naszego wystąpienia jest 
taki jak w piosence: „dziś praw-
dziwych Cyganów już nie ma”, bo 
coraz częściej się osiedlają – mó-
wiła Małgorzata Jarosińska, prze-
wodnicząca KGW w Zielkowi-
cach. 

Na pozycji trzeciej w zmaga-
niach zespołowych ulokował się 

Zespół Wokalny KGW „Niebo-
rowianki” działający przy GOK 
w Nieborowie, którego członkinie 
wykonały utwory tj. „Przyjeżdżaj 
na winobranie”, „Wieź mnie, ko-
niku” i „Bawmy się”.

Wszystkie występy obfitowa-
ły w żarty i piosenki. Konkurso-
we jury ocenia ogólny wyraz ar-
tystyczny skeczu, ale też stroje  
i rekwizyty. Za organizację impre-
zy odpowiada Gminna Rada Ko-
biet i Gminny Związek Rolników, 
Kółek i Organizacji Rolniczych  
w Łowiczu.  aa 

za kulisami. Panie z KGW w Zielkowicach jako Cyganki: Władysława Więcek, irena Podrażka, Zofia Podrażdka, Grażyna Więcek, janina Salamon, 
Małgorzata jarosińska, Danuta Mońka. Z tyłu Szymon Mońka

Małgorzata Orzechowska z KGW Strzelcew – i miejsce indywidualnie. kazimiera Milczarek 

Helena Gałązka i Genowefa Dyngus

zofia Wójcik 
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Stachlew | Otwarcie ekopracowni

Lekcje przyrody będą jeszcze ciekawsze
Szkoła Podstawowa im. Tadeusza Kościuszki w Stachlewie jest kolejną w naszym 
powiecie, w której została otwarta nowoczesna ekopracownia – miejsce, gdzie 
młodzież, korzystając z nowoczesnych pomocy naukowych i sprzętu – będzie mogła 
zgłębiać tajniki nauk przyrodniczych.

Oficjalne otwarcie pracow-
ni miało miejsce 20 listopada. 
Uczniowie przywitali przybyłych 
gości interesującym programem 
artystycznym, którego głów-
ną część stanowiła opowieść  
o mądrym szewcu Kacprze, któ-
ry zakochał się w królewnie. 
Ta, niestety, została zamieniona  
w kaczkę, a w dodatku musia-
ła żyć w brudnym, skażonym 
jeziorku. Przedstawienie miało 
oczywiście przesłanie ekologicz-
ne i kończyło się dobrze – dzięki 
mądrym decyzjom samego szew-
ca, urzędu i innych ludzi, bohate-
rowie mogli żyć długo i szczęśli-
wie w czystym środowisku.

Po przedstawieniu dyrek-
tor Ewa Czarnołęcka zaprosi-
ła wszystkich do ekopracowni. 
Aby do niej wejść, należało jed-

nak najpierw przeciąć rozpiętą  
w przejściu wstęgę. 

Nacinanie jej rozpoczęli wice-
prezes zarządu WFOSiGW Boh-
dan Cezary Dzierżek oraz dy-
rektor Departamentu Rolnictwa 
i Ochrony Środowiska UMWŁ 
Ryszard Deluga. To dzięki dota-
cji utworzenie ekopracowni było 
możliwe. Wynosiła ona 26.300 
zł, całkowita wartość projektu 
to 28.074,08 zł. W przecinaniu 
wstęgi brali też udział przedsta-
wiciele władz gminy oraz spo-
łeczności szkolnej. Zaszczyt do-
kończenia przecinania wstęgi 
przypadł przewodniczącemu kla-
sy czwartej Michałowi Drożdże-
wiczowi. 

Poświęcenia ekopracowni do-
konał miejscowy proboszcz ks. 
Andrzej Kłoszewski. Po uroczy-

stości wszyscy zostali zaprosze-
ni do sąsiadującego ze szkołą 
budynku OSP na pyszny poczę-
stunek, przygotowany przez pa-
nie z Koła Gospodyń Wiejskich 
w Stachlewie.

W ramach realizacji projektu, 
do pracowni zostały zakupione: 
ławki i krzesła, meble, rolety, sto-
jaki do map, tablica interaktyw-
na, projektor, laptop, urządzenie 
wielofunkcyjne, aparat fotogra-
ficzny oraz pomoce dydaktyczne, 
takie jak: globusy, mikroskopy, 
kompasy, globusy, zestawy do-
świadczalne, programy i modele 
do nauki przyrody. 

Rozmawialiśmy w niej z nie-
mal całą klasą IV. Pracow-
nia oczywiście będzie służyła 
wszystkim uczniom szkoły, ale 
to właśnie na tej klasie spoczę-

ła główna odpowiedzialność za 
opiekę nad nią.

– Lekcje w ekopracowni są 
dużo ciekawsze – uważa uczeń 

tej klasy Jakub Kłąb. – Ja naj-
bardziej lubię pracować z mi-
kroskopem, ale jest dużo innych, 
ciekawych rzeczy. Bardzo lubię 

lekcje przyrody, myślę, że pozo-
stali też.

Pozostali uczniowie zgodnie 
przytaknęli słowom Jakuba.  tm

Gimnazjum w Popowie | Rozmowa z ambasadorem

Mówcie wszystkim, że Polska jest piękna
Kilkunastu 
gimnazjalistów 
z Popowa miało 
okazję porozmawiać 
z ambasadorem 
nadzwyczajnym RP  
w Brazylii,  
Andrzejem Braiterem.

Rozmowa nie odbyła się 
wprawdzie face to face, ale 
przez łącze internetowe, po-
nieważ ambasador był w swo-
im mieszkaniu w stolicy kraju, 
Brasilii, mając za oknem egzo-
tyczną zieleń pory deszczowej,  
a młodzież z Popowa – w murach 
szkoły, mając za oknami typową 
listopadową szarość. Rozmowa 
odbyła się w poniedziałek, 23 li-
stopada i trwała ponad godzinę.

Nieprzypadkowo we wstępie 
napisaliśmy o pogodzie, ponie-
waż pod koniec rozmowy mło-
dzież zapytała, czy Andrzej Bra-
iter może pokazać im widok za 
oknem. Gdy przeszedł tam z ka-
merą, kilkunastu uczniów wes-
tchnęło głośno, wyrażając swój 
zachwyt i pytając, ile kosztuje 
bilet lotniczy do Brazylii (oko-
ło 1.000 dolarów – padło w od-
powiedzi). Dyrektor gimnazjum  
w Popowie, Anna Wysocka, po-
wiedziała natomiast, że zło-
ta polska jesień też jest piękna. 
Rozmówca z Brasilii od razu to 
podchwycił, mówiąc, że trze-
ba to powtarzać wszystkim cu-
dzoziemcom, ponieważ on już 
nie raz słyszał, że Polska to kraj,  
w którym drzewa nie mają liści  
i latają nad nimi czarne ptaki. 

Większa część rozmowy upły-
nęła jednak na standardowych 
pytaniach, które uczniowie mieli 
przygotowane wcześniej i niekie-
dy odczytywali je z kartek. Pyta-

li o pracę w ambasadzie: jakiego 
wymaga wykształcenia, jak moż-
na dostać się do niej, jak Andrzej 
Braiter został ambasadorem, czy 
lubi swoją pracę, jak dużo ma 
do rozwiązania spraw konflikto-
wych. 

Pytali też o to, czy tęskni za 
ojczyzną, jak często przyjeżdża 
do Polski, jak duża jest Polonia  
w Brazylii i kiedy Polacy przyby-
wali do tego kraju. Były też pyta-
nia o to, komu kibicuje podczas 
meczów Polska – Brazylia, jak 
spędza wolny czas, a jak Boże 
Narodzenie, co sądzi o uchodź-
cach z Syrii oraz co Brazylijczy-
cy mówią o zamachach terrory-
stycznych we Francji. 

Słabością rozmowy była kolej-
ność zadawanych pytań oraz to, 
że żadne z nich nie nawiązywało 
do tego, jak rozmowa przebiegała 
wcześniej, a szkoda. Ambasador 
mówił wiele ciekawych rzeczy  
i obserwujących wideokonferen-
cję dziennikarzy aż korciło, aby 
go dalej o coś więcej zapytać. Ale 
wyglądało to jak ułożony wcze-
śniej scenariusz, który musi być 
zrealizowany. 

Co robi dyplomata
Rozmówca, któremu towarzy-

szyła ekspert do spraw promocji 
kultury, Aleksandra Luszczynska, 
krótko i skromnie mówił o swo-
jej pracy w służbie dyplomatycz-
nej, którą bardzo lubi, podkreśla-
jąc, iż to jest służba, w której nie 
ma nadgodzin, a na przestrzeni lat 
obserwuje się zwielokrotnienie 
pracy. On i jego pracownicy obo-
wiązków mają wiele, a dzień za-
czyna już o godz. 6.00, odbierając 
pocztę mailową, na której zwykle 
ma około 200 wiadomości. Pi-
szą do niego urzędnicy z MSW 
w Warszawie, pracownicy, staży-
ści, uczniowie i biznesmeni. – Nie 

mam dla was dobrych wiadomo-
ści. Jak wejdziecie w dorosłe ży-
cie, pracować trzeba będzie jesz-
cze więcej – mówił z przestrogą, 
ale życzliwie. 

Gimnazjalistom przedstawił 
się jako humanista – był wykła-
dowcą literatury brazylijskiej, dy-
plomatą z ukończonymi studiami 
z zakresu stosunków międzyna-
rodowych, sportowcem – był za-
wodnikiem reprezentacji polskiej 
w karate. Mówił, że w interesie 
państwa jest, aby dyplomata był 
dobrze wykształcony. Służba ta 
wymaga wszechstronnej wiedzy 
na wiele zagadnień, w których 
nie jest ekspertem, jak np. jakie 
autobusy produkowane są w Pol-
sce. 

Przyznał, że choć wychował 
się w Brazylii, to za Polską tę-
skni i nie jest w tym odosob-
niony. Pracownicy placówek 
dyplomatycznych możliwość 
przyjazdu do kraju mają raz na 2 
lata. On ma też obowiązek udziału  
w szkole ambasadorów, którą 
zwykle łączy z urlopem. – Kraj 
trzeba mieć w sercu – podsumo-
wał odpowiedź na to pytanie. 

Aleksandra Luszczynska doda-
ła, że tam naprawdę nie czuje tam 
bardzo tęsknoty, ponieważ żyje 
Polską, wśród polskiej społeczno-
ści, czyta polskie książki, gotuje 
polskie potrawy. 

Polacy w Brazylii
Bardzo ciekawie Andrzej Bra-

iter mówił o Polonii w Brazylii, 
przyznając, że liczba tej społecz-
ności trudna jest do oszacowania 
(teoretycznie jest to co najmniej 
1,5 mln osób), ponieważ osoby 
urodzone w Brazylii de facto są 
Brazylijczykami polskiego po-
chodzenia, a nie Polakami. Zresz-
tą wielu z nich nie zna języka 
polskiego. Duża część pracy am-
basady skupia się na tym, aby pol-
ską społeczność zachęcać do kon-
taktów z macierzą i kultywowania 
polskich tradycji. 

Ambasador przyznał, że  
w tej dziedzinie działania placów-
ki skupiły się w kierunku poka-
zania współczesnej, nowoczesnej 
Polski, która jest krajem pięknym 
i wartym odwiedzenia. Ambasada 
RP w Brasilii przygotowała wę-
drowną wystawę fotograficzną na 

temat naszego kraju i przekazała 
ją Polonusom. Zastosowano przy 
tym taki wybieg, że środowiska, 
do których ona trafia, same muszą 
ze sobą nawiązać kontakt, ustalić 
kalendarz prezentacji. Ma to uak-
tywnić te społeczności do działa-
nia i nawiązania kontaktów.

Ponieważ pierwsi Polacy przy-
byli do Brazylii po powstaniu 
styczniowym, a potem ich potom-
kowie często nie mieli kontaktu  
z ojczyzną, to w rodzinach kul-
tywujących ojczyste tradycje, za-
chowały się ona właśnie w takiej 
archaicznej postaci, jak w XIX 
wieku. Dlatego można w Brazylii 
usłyszeć słowo „Moskale” o Ro-
sjanach czy wydawałoby się wąt-
pliwy komplement „dziewka się 
spasła”. Etnolodzy mają tam rów-
nież ciekawe zjawiska do badania, 
bo zachowały się też zapomniane 
tańce ludowe. 

Dyplomata  
swoje zdanie 
zatrzymuje dla siebie
Na pytania dotyczące kibico-

wania rozmówca odpowiedział 
poprawnie: że w starciu Polska  
– Brazylia kibicuje Polsce, ale gdy 
grają Brazylia z Francją, to Bra-
zylii. Na pytanie dotyczące euro-
pejskiego problemu z uchodźca-
mi nie odpowiedział, tłumacząc, 
że może mieć swoje prywatne 
zdanie, ale musi je zachować dla 
siebie. Jako dyplomata ma obo-
wiązek przedstawiać oficjalne sta-
nowisko polskiego rządu.

Sprawa ostatnich zamachów 
terrorystycznych we Francji jest 
w Brazylii znana, ponieważ zgi-
nęli w nich także Brazylijczycy, 
jednak duża odległość od Euro-
py sprawia, że bardziej mówi się  
o tym w kontekście bezpieczeń-
stwa podczas przyszłorocznej 
olimpiady w Rio de Janeiro, niż  
w kontekście europejskim.  mwk 

Przedstawienie z okazji otwarcia ekopracowni. Od lewej: jowita Kowalska, Zuzanna Pęszko, julia Piechut, 
Wiktoria Markiewicz i Amelia Starzec.

Na ekranie komputera widać podgląd z kamery, przed którą siedzi 
Andrzej Braiter, ambasador RP w Brazylii.

Białe koszule, marynarki i stroje łowickie. Młodzież z Popowa  
na rozmowę z ambasadorem ubrała się tak, jak na ważną uroczystość.

W interesie państwa 
jest, aby dyplomata  
był dobrze 
wykształcony.
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Kościół

Parafia Stachlew | O historii młodego kościoła i parafii pisze Darek Barto

Ten kościół powstał z potrzeby
Parafia Stachlew pod wezwaniem Matki Bożej 
Jasnogórskiej została powołana dekretem  
Kapituły Metropolitalnej Warszawskiej z dnia  
25 kwietnia 1985 r., wszedł w życie 1 maja 1985 r.

Stachlew niegdyś należał do 
parafii św. Wojciecha w Makowie. 
Z terenu macierzystej parafii 
przyłączono do nowej następują-
ce miejscowości: STACHLEW I 
(szkolny), STACHLEW II (od ko-
lei), STACHLEW III (kapliczny), 
SIELCE LEWE, SIELCE PRA-
WE. Z terenu parafii św. Macieja 
w Bełchowie przyłączono część 
wsi Polesie od nr 1 do nr 61.

Pod koniec lat 70 z inicjaty-
wy proboszcza Makowa ks. Ma-
riana Godlewskiego, bez zezwo-
lenia władz administracyjnych 
i, o dziwo, nawet kościelnych, roz-
poczęto budowę kaplicy. Zaadap-
towano na ten cel oborę gospo-
darczą w Stachlewie III. Budowę 
utrudniały ówczesne władze, co 
jakiś czas nasyłając Milicję Oby-
watelską, która zakładała plomby 
na budowie. Zdarzało się, że mili-
cjanci przyjeżdżając na plac budo-
wy zastawali tylko chodzącą beto-
niarkę, a budowniczowie ukrywali 
się w pobliskich zbożach i łąkach, 
ostrzeżeni przez starsze osoby, 
które siedziały na drogach dojaz-
dowych i po zobaczeniu tak zwa-
nego gazika MO, machały do sie-
bie chustkami. 

Pomimo wszystkich trudno-
ści i nieporozumień, poświęce-
nia kaplicy dokonał ks. bp. Je-
rzy Modzelewski z Warszawy 
9 XI 1980 roku. Dla mieszkań-
ców Stachlewa było to wydarze-
nie podniosłe i bez precedensu, 
które wieńczyło ich ciężką pracę 
i trud, który włożyli, aby z obo-
ry powstała kaplica i służyła jako 
Dom Boży. Pewnie wtedy nie 
przypuszczali, że ta nieduża ka-
plica stanie się małym krokiem, 
który doprowadzi do powstania 
parafii. O do tego czasu w ka-

plicy były odprawiane msze św. 
niedzielne i świąteczne. Księża 
z parafii Maków dojeżdżali też 
w tygodniu na katechizację. Z po-
wodu dość uciążliwego dojazdu 
do Stachlewa, szczególnie zimą, 
ks. biskup wysunął propozycję, 
by w Stachlewie powstał samo-
dzielny ośrodek duszpasterski. 

Tak też się w końcu stało, po 
wielkim trudzie... Ale „ziarenko” 
zostało rzucone właściwie wtedy. 

Zwolenników i przeciwników 
tej propozycji było po równo za-
równo wśród mieszkańców, jak 
i we władzach kościelnych, nie 
wspominając o państwowych. 

W roku 1984 salę kateche-
tyczną przeznaczono na dom dla 
pierwszego księdza, który za-
mieszkał tam na stałe – był to ks. 
Waldemar Kaniewski. Zajęcia 
religii odbywały się w prywat-
nym domu obok. Kaplica służy-
ła mieszkańcom przeszło dekadę. 
Starania o utworzenie ośrodka 
duszpasterskiego rozpoczął ks. 
Waldemar Kaniewski, ale z róż-
nych względów jego planów nie 
zrealizowano, chodziło o to, że 
jego plany kościoła przerastały 
możliwości tak małej parafii.

Proboszcz  
razem z ludźmi
W 1987 r. bp. K. Romaniuk 

mianował proboszczem ks. Sta-
nisława Pawlinę, który wznowił 
działania zorganizowania pla-
cówki parafialnej z prawdziwego 
zdarzenia z kościołem, plebanią 
i cmentarzem. 

Na początku nowy proboszcz 
powołał radę parafialną składają-
cą się z 12 osób. Byli to: Marian 
Kowalski, Wacław Niedźwiadek, 
Stefan Bakalarski, Marian Kowal-

ski, Marian Wiercioch, Cierant, 
Ryszard Brzozowski, Eugeniusz 
Pracki, Stanisław Smolarek, Ro-
man Wójt, Eugeniusz Kosmatka, 
Stanisław Markowicz.

Pierwszą inicjatywą było za-
łatwienie odpowiedniego tere-
nu, na którym mógłby powstać 
cmentarz. Grunty pod cmentarz 
zostały nabyte od państwa Józe-
fa i Wiktorii Szymańskich, Marii 
i Jana Pawelców, Teresy i Stefana 
Koterów, Zofii i Józefa Pokorów. 
Po uporaniu się z formalnościa-

mi i uzyskaniu zgody obszar pola 
przeznaczony na wieczny spo-
czynek został ogrodzony. Wyko-
nano drogi dojazdowe, wytyczo-
no alejki, a pośrodku postawiono 
krzyż, który jest znakiem rozpo-
znawczym. 

W sierpniu 1988 roku cmen-
tarz został poświęcony przez bi-
skupa Mariana Dusia. Kończąc 
modlitwę na placu cmentarza, 
ksiądz biskup powiedział zna-
mienne słowa „czuwajcie, bo nie 
znacie dnia ani godziny waszej” 

po czym dodał „ciekawe, kto bę-
dzie pierwszym mieszkańcem 
waszego cmentarza”. 

Mieszkańcy zaczęli rozglądać 
się wokół siebie, ale chyba nikt 
nie przewidział, że pierwszą oso-
bą będzie trzymiesięczne dziec-
ko... 

Następnie zdecydowano się od-
kupić działkę w sąsiedztwie szko-
ły podstawowej na skraju Stachle-
wa I. Grunty nabyto od państwa 
Heleny i Franciszka Kosmatków, 
Heleny i Edwarda Rutów oraz 
państwa Siewierskich. Ksiądz 
proboszcz, z pomocą swoich pa-
rafian, przystąpił do organizo-
wania materiałów budowlanych 
oraz środków finansowych z my-
ślą o wzniesieniu świątyni, domu 
parafialnego i budynków gospo-
darczych. Wkrótce powstały pla-
ny budowy kościoła. Zadania 
tego podjęli się: architekt Aleksy 
Dworczak wraz z konstruktorem 
Januszem Frejem. Po zatwierdze-
niu planów przez władze admini-
stracyjne i kościelne przystąpiono 
do prac budowlanych.

1989 rok: pierwszym punktem 
działania wspólnoty było pobu-
dowanie kapliczki NMP Niepo-
kalanej na placu budowy, pustym 
polu, rżysku, na wzór św. Maksy-
miliana Kolbe, który w latach 20-
tych też rozpoczął swoje wielkie 
dzieło właśnie od postawienia ka-
pliczki Niepokalanej. 

Następnie pobudowano budy-
nek gospodarczy o wymiarach 
30x5 m, który służył jako garaż 
i magazyn dla materiałów budow-
lanych oraz jako jadalnia dla pra-
cowników, a po ukończeniu jako 
nowe mieszkanie dla księdza pro-
boszcza i jego mamy. Głównym 
majstrem przy pracach budowla-
nych był pan Franciszek Zbącki 
z Sielc Prawych.

Kto budował
Po otrzymaniu planu realizacyj-

nego pod budowę kościoła i domu 

parafialnego, który miał też służyć 
jako dom katechetyczny, został 
zaproszony majster budowlany 
p. Kazimierz Łopata z Wicia, aby 
wytyczyć ławy fundamentowe. 
Zaproszenie przyjął, wytyczył, 
jednak dalszej pracy się nie podjął. 

W okresie budowy było kilku 
majstrów prowadzących prace bu-
dowlane:

– Andrzej i Jerzy Dzikowscy 
z Samic,

– Franciszek Zagawa z Bełcho-
wa, 

– Tadeusz Żałoba z Serocka,
– Stanisław Maciejak z Woli 

Makowskiej.
Nad całością czuwał i doglą-

dał prac ks. proboszcz Stanisław 
Pawlina, niejednokrotnie z kiel-
nią w ręku. 5 stycznia 1992 roku 
otrzymał on zresztą oficjalne po-
twierdzenie, oświadczenie o pod-
jęciu obowiązków kierownika 
budowy.

Prymas  
i kamień węgielny
Ks. proboszcz oraz mieszkań-

cy wspólnoty parafialnej zapro-
sili do Stachlewa J.E. Ks. Pry-
masa Polski Józefa Glempa, by 
poświęcił, pobłogosławił plac 
budowy oraz wmurował kamień 
węgielny. Kamień ów został po-
święcony przez Ojca Świętego 
Jana Pawła II, podczas kolejnej 
jego pielgrzymki do Ojczyzny 
w Warszawie. 12 IX 1991 roku 
Prymas Polski Józef Glemp od-
prawił Mszę św. przy polowym 
ołtarzu na placu budowy i doko-
nał wmurowania kamienia wę-
gielnego. W słowie wstępnym 
podziękował i wyraził wdzięcz-
ność za zaproszenie – „Bardzo 
lubię odwiedzać takie małe pa-
rafie, małe wspólnoty, jak Wasza, 
ponieważ jest tu prawdziwe życie 
chrześcijańskie, zwłaszcza entu-
zjazm przy budowie nowej świą-
tyni – tak jak życie pierwszych 
chrześcijan” – mówił.

kościół św. Stanisława Męczennika Parafii Stachlew pod wezwaniem 
Matki Bożej jasnogórskiej, rok 1999.

Biskup Ordynariusz Diecezji Łowickiej Alojzy Orszulik oraz ks. Stanisław Pawlina podczas uroczystości 
poświęcenia kościoła 31 sierpnia 1996 roku.

Procesja Bożego Ciała do nowo wybudowanej świątyni, rok 1997.
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W homilii ks. Prymas mówił: 
„Byście byli odporni na wszel-
kie trudności, które czekają przy 
wznoszeniu Domu Bożego”, da-
lej zachęcał: „Zaufajcie Bogu, 
opiece NMP Jasnogórskiej, która 
jest waszą patronką i naszą Mat-
ką, jak również patronowi wasze-
go kościoła, św. Stanisławowi.  
Proszę was o modlitwę w intencji 
budowy, do pomocy, do ofiarno-
ści, jak również by uniknąć nie-
szczęśliwych wypadków przy 
budowie”.

zaangażowanie ludzi
Wizyta zgromadziła ok. 1,5 tys. 

osób i odbiła się głośnym echem 
w całej okolicy i regionie. Moc-
ne i gorące słowa zachęty wygło-
szone przez Prymasa, skierowane 
do tak wielkiej rzeszy zebranych, 
wpłynęły pozytywnie na wszel-
kie zaangażowanie się w prace 
i ofiarność przy budowie, nie tylko 
wspólnoty parafialnej Stachlewa 
i Sielc, ale także okolicznych pa-
rafii. Fundusze i materiały bu-
dowlane gromadzone były w 
przeróżny sposób, oficjalny i pół-
oficjalny. Środki pieniężne pozy-
skiwane były w innych parafiach, 
w Makowie, Bełchowie, Godzia-
nowie, Pszczonowie i Łyszkowi-
cach. 

Niech jako przykład posłu-
żą wspomnienia ks. Stanisława: 
„Któreś zimowej niedzieli kil-
ku radnych udało się z kwestą 
na rzecz budowy do sąsiedniej pa-
rafii Pszczonów. Przed wieczorem 
wrócili, by pozyskane fundusze 
przekazać. Jeden z radnych po-
wiedział: – Proboszczu, dużo tego 
nie ma, ale tak zmarzliśmy, że 
musi ksiądz postawić „coś moc-
niejszego” – i tak dyskutowaliśmy 
do późna w nocy.

Pomoc innych parafii
Pomoc finansową otrzyma-

no również np. z parafii Kocie-
rzew. Tak się złożyło, że probosz-
czem w Kocierzewie był wtedy 
ks. Zbigniew Skiełczyński. Opo-
wiadał mi, jak to ogłosił w swej 
parafii, że taca z kolejnej niedzie-
li będzie przeznaczona dla księdza 
Pawliny na rzecz budowy kościo-
ła w Stachlewie. Odzew ze stro-
ny wiernych był natychmiastowy. 
Powiem tylko, że ofiary złożone 
na kościół w Stachlewie przekra-
czały dziesięciokrotnie zwykłą 
tacę niedzielną w Kocierzewie.

Niejednokrotnie ks. proboszcz 
był zapraszany na rekolekcje, od-
pusty, skąd też pozyskiwał środ-
ki pieniężne. Zdarzało się, że 
pieniądze były pożyczane od pry-
watnych osób i po jakimś cza-
sie oddawane, zaznaczyć należy, 
że niektórzy nie chcieli zwrotu 
pieniędzy. Tak mała parafia nie 
udźwignęłaby sama nakładów fi-
nansowych oraz pracy.

Było to wielkie przedsięwzię-
cie w dobie kryzysu gospodar-
czego. W dużej mierze stało się 
to możliwe i realne dzięki zaan-
gażowaniu się w dzieło budowy 
rady parafialnej, mieszkańców, 

ks. proboszcza, jego przyjaciół 
oraz „ziomków” z Wicia i Kocie-
rzewa. 

Poświęcenie kościoła
W roku 1996 – 31 sierpnia – 

starania proboszcza i parafian zo-
stały nagrodzone. Uroczystości 
poświęcenia kościoła rozpoczę-
to od rekolekcji. Uroczystą mszę 
św., w trakcie której dokonano 
poświęcenia, celebrował biskup 
ordynariusz diecezji łowickiej 
Alojzy Orszulik, homilię wy-
głosił bp. Władysław Miziołek 
z Warszawy. 

Ks. biskup w swej homilii na-
wiązał do historii parafii, mó-
wił o trudzie, z jakim wiąże się  
budowa ośrodków duszpaster-
skich w małych miejscowo-
ściach, wyraził swe uznanie dla 
wytrwałości proboszcza i para-
fian, kończąc słowami: „Niech 
ta Świątynia pobudza nasze su-
mienia, byśmy byli wierni Bogu, 
Krzyżowi i Ewangelii”.

Z kolei ks. biskup Alojzy Or-
szulik powiedział: „Nowa świą-
tynia Stachlewska wzbogaciła 
zasoby całej diecezji. Niech mury 
tej świątyni będą wypełnione ży-
wym Kościołem”.

W uroczystości poświęcenia 
kościoła uczestniczyli górnicy 
z Jastrzębia Zdroju, wojewoda 
skierniewicki, wójtowie z gmin 
Łyszkowice, Maków oraz radni 
samorządów lokalnych. 

W dniach 10-17 V 1998 r. w 
parafii odbyły się pierwsze misje 
święte. 8 maja 1999 r. bp. Alojzy 
Orszulik dokonał konsekracji ko-
ścioła i ołtarza, czyli namaszcze-
nia i poświęcenia. Namaszczenie 
kościoła oznacza poświęcenie go 
dla kultu chrześcijańskiego cał-
kowicie i na zawsze. Zgodnie 
z tradycją dokonuje się 12 lub 
4 namaszczeń, przez co zazna-
cza się, że kościół jest obrazem 
Świętego miasta Jeruzalem. Zo-
stał sporządzony akt poświęce-
nia i namaszczenia kościoła pod-
pisany przez biskupa, proboszcza 
i delegatów wspólnoty. 

Podczas VII pielgrzymki pa-
pieża Jana Pawła II do Ojczyzny 
i Łowicza 14 VI 1999 r. zostały 
poświęcone korony dla obrazu 
NMP Jasnogórskiej w kościele 
w Stachlewie.

Warto to przypomnieć – bo 
powstanie kościoła w tak małym 
środowisku jest wydarzeniem 
niezwykłym. Bez wielkiej wia-
ry ks. Stanisława Pawliny, pew-
nie kościół tak szybko by nie po-
wstał. 

Łowicz | Szkoła i parafia na Korabce współorganizowały Maraton Świętych 

„Święci” biegali po Orliku
Kilkunastu „świętych” 
biegało, grało w piłkę, 
brało udział w różnych 
konkurencjach sportowych 
i quizach sprawdzających 
wiedzę na boisku Orlik  
przy ul. Grunwaldzkiej  
w Łowiczu.

Był to Maraton Świętych  
– popołudniowe spotkanie o cha-
rakterze religijnym i integracyj-
nym, zorganizowane wspólnie 
– po raz trzeci w historii szkoły 
– przez szkolnego katechetę oraz 
miejscową parafię na Korabce. 
W postacie świętych wcielili się 
uczniowie zespołu szkół z Korab-
ki. 

Organizatorzy zaprosili na 
spotkanie całe rodziny, nie tylko 
społeczność szkolną i nie tylko 
z Korabki. Frekwencja była śred-
nia – a to głównie ze względu 
na nie najlepszą pogodę oraz pew-
nie też z tego względu na to, że 
tego wieczoru w Łowiczu odby-
wało się wiele innych popołudnio-
wych uroczystości. 

Przykładem niech będzie cho-
ciażby uroczystość pasowania 
pierwszoklasistów na uczniów od-
bywająca się po sąsiedzku – w bu-
dynku szkoły. 

Spotkanie poprowadził szkol-
ny katecheta Piotr Miazek. Każ-

dy ze „świętych”, w których 
wcielili się uczniowie, miał za za-
danie „poprowadzić do święto-
ści” wybraną przez siebie osobę 
z publiczności. 

Chodziło przede wszystkim 
o wspólną zabawę. Święci wspól-
nie z wybranymi przez sie-
bie osobami brali udział w róż-

nych konkurencjach sportowych. 
Wcześniej każdy z nich powie-
dział kilka słów o sobie – tzn. 
o świętym. 

Konkurencje sportowe były 
łatwe i proste, wszak chodziło  
o zabawę, a nie o rywalizację 
sportową. Podczas spotkania ser-
wowana była dla rozgrzewki go-

rąca herbata, można było też 
skosztować słodkości. 

Na koniec spotkania – tak 
samo jak w ubiegłym roku  
– święci i nieświęci wspólnie 
wzięli udział w „Biegu do Nie-
ba” – pobiegli razem w kierunku 
zawieszonego w bramce napisu 
„niebo”.  mak

Łowicz | Bazylika katedralna

Otwarcie roku jubileuszowego
28 listopada rozpoczyna się 

nowy rok liturgiczny Kościoła 
Rzymsko-Katolickiego. Będzie 
on szczególnie ważny dla Kościo-
ła w Polsce jako rok jubileuszowy 
– mija 1050 lat od przyjęcia przez 
nasz kraj chrześcijaństwa.

W bazylice katedralnej w Ło-
wiczu, tego dnia, na mszy świę-
tej o godzinie 18.00, dwuosobo-
we delegacje ze wszystkich parafii 
diecezji łowickiej otrzymają jubi-

leuszowe świece, które później za-
płoną w ich kościołach. 

Biskup ordynariusz diecezji 
łowickiej prosi wiernych o obec-
ność, a tych, którzy nie mogą 
do bazyliki przybyć, o modlitwę 
we własnych parafiach. Szczegól-
nie dobrze widziane będą podczas 
uroczystości stroje ludowe.

Rokowi jubileuszowemu przy-
świeca hasło: „Gdzie chrzest, tam 
nadzieja”.   tm

„Święci”, choć zmarznięci, bywają też uśmiechnięci.

Łowicz | na 20-lecie szkół pijarskich

Dwanaście gwiazd  
na dwadzieścia lat
Ciekawą pozycją 
książkową, wydaną na 
20-lecie odrodzonych 
szkół pijarskich  
w Łowiczu, jest 
kolorowa, wydrukowana 
na ładnym, kredowym 
papierze, w drukarni 
Poligrafia w Łowiczu,  
książka pt. „Koronka  
Dwunastu Gwiazd”.

Ma ona troje autorów. Pierw-
szym, bez którego by nie powsta-
ła, jest św. Józef Kalasancjusz, 
urodzony w roku 1557 w Peralta 
de la Sal w hiszpańskiej Arago-
nii, założyciel zakonu pijarów. On 
to ułożył dla uczniów szkół, które 
zaczął zakładać, „Koronkę Dwu-
nastu Gwiazd” – modlitwę skon-
centrowaną wokół Matki Bożej 
(w Apokalipsie ukazanej w koro-
nie z dwunastu gwiazd), ale służą-
cą kontemplacji Boga – jako Ojca, 
Syna i Ducha Świętego. Tekst jest 
prosty, ma trzy części, w pierwszej 
następują wezwania do wielbienia 
Boga Ojca, który wybrał Mary-
ję na swoją Córkę, w drugiej – do 
wielbienia Syna, który wybrał ją 
na swą Matkę, w trzeciej wreszcie 
– do wielbienia Ducha Św., który 
wybrał ją na swą Oblubienicę. 

Drugim autorem książki jest 
Paweł Kolas, rodzic dzieci uczą-
cych się w szkołach pijarskich, 
przed laty dyrektor Łowickie-
go Ośrodka Kultury i wicebur-

mistrz miasta. On zadał sobie 
trud, by każde z wezwań koron-
ki opatrzyć cytatami z Pisma Św., 
pism Ojców Kościoła, liturgii czy 
nauczania papieskiego, tak do-
branymi, by ułatwiały ich rozu-
mienie. Najlepiej zilustrować to 
na przykładzie. Jedno z wezwań 
brzmi:

– Niech będzie uwielbiony 
Duch Święty, który wyniósł Ją 
ponad wszystkie stworzenia. 

Towarzyszą temu wezwaniu 
cytaty z Magnificat, zapisane-
go w Ewangelii wg św. Łukasza,  
z jednego z Psalmów, z Liturgii 
św. Jana Złotoustego, wreszcie  
z Godzinek – wszystkie wskazu-
jące na wyjątkowość Maryi, wiel-
kość i niezwykłość powołania 
człowieka i fakt, że dzięki Boże-

mu wybraniu Ona to powołanie 
najlepiej wypełniła.

Paweł Kolas nie poprzestał jed-
nak na tym. Czując zapewne, jak 
głęboko modlitwa Koronką wpro-
wadza w tajemnice Boga, które-
go nie da się ogarnąć, a przedsta-
wić da tylko za pomocą przenośni 
i symboli, w drugiej części książ-
ki zamieścił krótki wykład sym-
boliki chrześcijańskiej, w tym 
symboli Trójcy Świętej. Przedsta-
wił najbardziej popularne symbo-
le, stosowane od czasów najdaw-
niejszych – Kościoła pierwszych 
wieków, przez średniowiecze, 
do czasów współczesnych. Prze-
czytać więc możemy m.in. o ob-
razie trzech aniołów w gościnie  
u Abrahama, o Trójcy „Trój-
głowej”, o „Tronie łaski”, licz-

bie trzy, o trójkącie równobocz-
nym, o świeczniku trójramiennym  
– w odniesieniu do Trójcy Św.,  
o „oku opatrzności, dłoni czy 
ogniu” – jako symbolach Boga 
Ojca, o veraiconach, rybie czy ba-
ranku jako symbolach Chrystu-
sa, wreszcie o różnych symbolach 
Ducha Św. – nie tylko używanej 
powszechnie od kilkuset lat go-
łębicy. Łącznie wspomina autor  
o kilkudziesięciu różnych symbo-
lach.

O każdym z nich pisze Paweł 
Kolas konkretnie: skąd się wziął, 
do czego nawiązuje, dlaczego  
w pewnym okresie był dla wie-
rzących szczególnie ważny. Uzu-
pełnieniem są fotografie, pokazu-
jące fragmenty fresków, obrazów 
i rzeźb, w których te symbole za-
warto. Co ciekawe, wszystkie one 
pochodzą z jednego miejsca: z ko-
ścioła pijarskiego w Łowiczu lub 
ze szkolnej kaplicy.

Wreszcie trzeci autor książki: 
to Elżbieta Lewandowska, grafik, 
związana od lat ze szkołą. To ona 
stworzyła zamieszczone w książ-
ce projekty wycinanek, nawiązu-
jących wprost do łowickiej sztuki 
ludowej, a będące ilustracjami do 
poszczególnych wezwań modli-
tewnych koronki. 

Sumarycznie: ciekawe wydaw-
nictwo, czerpiące pełnymi garścia-
mi z tradycji pijarskiej, mogące 
się przydać każdemu, kto, wcho-
dząc do jakiegokolwiek kościoła, 
chce nieco więcej rozumieć z tego, 
czym przemawiają doń kościelne 
obrazy, freski i rzeźby.  wal

Oto jak elżbieta Lewandowska zilustrowała jedno z wezwań Koronki 
„uwielbiajmy Ducha Świętego i jemu dziękujemy, że wybrał Maryję  
na swoją oblubienicę”.
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Fundusze  
i materiały budowlane 
gromadzone były  
w przeróżny sposób, 
oficjalny i półoficjalny.
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Łowicz | Mistrz jojo

Marcel Ołubek wystąpił  
w brytyjskim Mam Talent

Przed dwoma laty Marcel Ołu-
bek, wówczas uczeń ZSP nr 3 
w Łowiczu, dotarł do finału szó-
stej edycji show telewizji TVN 
Mam Talent. Swoimi popisami 
z jojo zachwycił jurorów i tele-
widzów, którzy oddali na niego 
głosy. Teraz organizator Łowicz 
YOYO Contest próbuje swoich sił 
w brytyjskiej edycji programu. 

Występ w polskim Mam Talent 
w 2013 roku sprawił, że Ołubek 
stał się osobą rozpoznawalną, ale 
to nie przyciągnęło do niego spon-
sorów.

– Po występie w polskim Mam 
Talent ludzie zapraszali mnie na 
różne eventy, postrzeganie mnie 
przez wielu ludzi też się zmieniło, 
lecz w Polsce za nazwisko raczej 
pieniędzy się nie dostaje, a wręcz 
przeciwnie, biegałem tak napraw-
dę za swoje, przed programem, 
jak i po – wyznał nam.

Sytuacja sprawiła, że chłopak 
zdecydował się na emigrację za-
robkową. W Wielkiej Brytanii 
była już jego mama, więc spako-
wał walizki i wyleciał do Londy-
nu. Nad udziałem w brytyjskiej 
edycji programu nie zastanawiał 
się długo:

– Jak wiadomo na świecie, 
Mam Talent powstało z Wielkiej 
Brytanii, reszta tych programów 
jest tylko follow up’em. Nie po-
wiem, bo satysfakcja po finale i 
wygranym półfinale polskiej edy-
cji była niesamowita, lecz ambi-
cja pozwala mi na więcej, dlate-
go zdecydowałem się na kolejny 
ważny krok w mojej karierze.

Brytyjscy fani programu mo-
gli zobaczyć Polaka żonglującego 
jojem 1 listopada. Występ spodo-
bał się jurorom, dzięki czemu ło-
wiczanin wystąpi w drugim etapie 
przesłuchań, których termin jesz-

cze nie jest znany. Chłopak wciąż 
czeka na kontakt ze strony organi-
zatorów. 

Pytany przez nas o plany 
na przyszłość Ołubek odpowia-
da, że chce zaoszczędzić jak naj-
więcej pieniędzy i wkrótce wrócić 
do Polski, by rozpocząć tutaj 
studia. W tej chwili intensyw-
nie przygotowuje się do Polish 
YoYo Nationals, które odbędą się 
w grudniu w Katowicach.  mg

Sanniki 
Czytanie „Lalki”  
w strojach z epoki

Do wzięcia udziału w akcji 
Narodowego Czytania „Lal-
ki” Bolesława Prusa zachęca 
Gminna Biblioteka Publiczna 
w Sannikach. 

Wybranych fragmentów tej 
lektury będzie można posłu-
chać w sobotę, 28 listopada 
o godz. 17 w sali Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Sannikach. 

Wydarzenie zapowiada się 
ciekawie m.in. z tego wzglę-
du ma to, że czytającymi będą 
np. wójt gminy Sanniki Gabriel 
Wieczorek oraz dyrektor Szko-
ły Podstawowej w Sannikach 
Jerzy Jabłoński. 

Panowie już się do tego 
przygotowują. – Byliśmy już 
przymierzyć stroje z wypoży-
czalni Muzeum Narodowego 
w Warszawie. Będzie cieka-
wie – zapowiada wójt Wieczo-
rek. Spotkanie jest otwarte dla 
wszystkich.  mak 

ŁOk | Listopadowy DKF „Bez nazwy” 

Weekend z dobrym filmem
W przyszłym tygodniu ramię 

w ramię z festiwalem Tipes To-
pes organizowana jest listopadowa 
odsłona Dyskusyjnego Klubu Fil-
mowego „Bez Nazwy”. Wyświe-
tlone będą 3 filmy – po jednym se-
ansie każdy. 

27 listopada o godz. 18 zo-
stanie wyświetlony film doku-
mentalny „Sól ziemi” z 2014 
roku. Pokazuje on portret bra-
zylijskiego fotoreportera Seba-
stiao Salgado, który podróżował 
po całym świecie przez 40 lat. Do-
kumentował ludzkość w okresie 
dramatycznych zmian, będąc tym 
samym świadkiem najważniej-
szych wydarzeń na świecie: kon-
fliktów wojennych, klęsk głodu 
i przymusowych emigracji.

28 listopada o godz. 18 
DKF „Bez nazwy” zachęca do 
wspólnego oglądania dramatu „in-
truz” w reżyserii Magnusa von 
Horns. Fabuła filmu reklamowa-
na jest następująco: John wycho-

dzi z więzienia po zamordowaniu 
swojej dziewczyny. Teraz musi się 
przekonać, że prawdziwy ból do-
piero ma nadejść. 

29 listopada o godz. 18 za-
planowano seans „Gołąb przy-
siadł na gałęzi i rozmyśla o ist-
nieniu” Roya Anderssona. Film 
został nagrodzony w Wenecji Zło-
tym Lwem dla Najlepszego filmu 
roku 2014. To komedia o dwóch 
zaprzyjaźnionych sprzedawcach 
w małym szwedzkim mieście. Jo-
nathan i Sam sprzedają śmieszne 
gadżety, tj. sztuczne wampirze kły 
i straszne gumowe maski. Nieste-
ty, ich interes nie idzie najlepiej. 
Gdy popadają w kłopoty finan-
sowe, ich przyjaźń i biznes zosta-
ją wystawione na poważną próbę. 
Film stanowi zbiór absurdalnych 
skeczy. 

Bilety w cenie 10 zł do naby-
cia w kasie kina Fenix codziennie 
na godzinę przed pierwszym se-
ansem.  aa 

Marcel Ołubek.
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kiernozia | Xi Gminny Przegląd Dziecięcej i Młodzieżowej Twórczości Plastycznej 

50 nagród i wyróżnień oraz Grand Prix
Jury przeglądu plastycznego, który został 
rozstrzygnięty 10 listopada w Kiernozi, przyznało 
aż 50 nagród i wyróżnień. Ponadto nagrodę 
Grand Prix przyznano uczennicy klasy III B 
kiernozkiego gimnazjum Magdzie Witeczek.

Uczennicę doceniono za szcze-
gólne osiągnięcia artystyczne 
w konkursach gminnych i powia-
towych, za wielokrotne przygo-
towanie prac na własne wysta-
wy w GOK, duże zaangażowanie 
i wkład pracy – także pomoc np. 
w przystrajaniu sali ośrodka. 

Magda interesuje się plastyką 
od wielu lat, jest to jednak tylko 
jej hobby, które zamierza rozwijać 
w wolnych chwilach, nie wybie-
ra się do profilowanej na plasty-
kę szkoły ponadgmnazjalnej. Naj-
częściej tworzy szkice i rysunki 
ołówkiem. Zwykle są to portre-
ty jej znajomych oraz zwierzę-
ta. – Magda często nam pomaga 

robić dekoracje w ośrodku kul-
tury na różne okazje, aktywnie 
uczestniczy w zajęciach plastycz-
nych i brała od kilku lat chyba we 
wszystkich naszych konkursach 
plastycznych. Organizowaliśmy 
też już trzy miniwystawy jej szki-
ców – powiedziała nam szefowa 
GOK Bożena Olczak. 

Na gminny przegląd wpły-
nęło łącznie 146 prac wykona-
nych przez 139 dzieci i młodzieży 
z gminy Kiernozia. Komisja po-
stanowiła przyznać wspomnia-
ne 50 nagród i wyróżnień w pię-
ciu kategoriach wiekowych: grupa 
przedszkolna, klasy I-II, klasy III-
-IV, klasy V-VI i klasy gimnazjal-

ne. – Wszystkie prace zasługują 
na uznanie i nagrody, więc każ-
dego uczestnika nagrodzono za 
udział – powiedziała nam Bożena 
Olczak. Wystawa pokonkursowa 
eksponowana będzie w sali ośrod-
ka kultury do końca listopada. 

W podsumowaniu przeglą-
du udział wzięli też nauczyciele, 
opiekunowie i rodzice oraz wójt 
Beata Miazek, która wręczała na-
grody i podziękowania. 

Jury przyznało następujące na-
grody w poszczególnych grupach. 
Przedszkole: Sebastian Kamiński 
lat 4, Maja Cichosz lat 4, Karina 
Kopeć lat 5 (oraz 10 wyróżnień). 
Klasy I-II: Martyna Dudkowska 
z klasy Ia, Ania Ryfa z Ic oraz Na-
talia Lus z Ia (+ 15 wyróżnień). 
Klasy III-IV: Wiktoria Cichosz 
z IVb, Maja Plichta z IIIb, Julia 
Chudzyńska z IVb (+ 5 wyróż-
nień). Klasy V-VI: Kacper Szym-
czak z klasy VI Młodzieżowego 
Ośrodka Socjoterapii, Ania Ło-
pata z kl. VI oraz Michasia Mika 
z kl. VI (+ 3 wyróżnienia). Gim-
nazja: Magda Witeczek z kl. III, 
Maria Marczewska z kl. II oraz 
Małgorzata Latoszewska z kl. I 
(+ 3 wyróżnienia).  mak z nagród w przeglądzie najbardziej cieszyły się najmłodsi uczestnicy. 
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Parma | Dzień Seniora 

Okazja do rozmów i wspólnej zabawy
Około 80 mieszkańców wsi 

Parma spotkało się w środę, 11 li-
stopada, na Dniu Seniora zorga-
nizowanym w tamtejszym Domu 
Ludowym dzięki zaangażowaniu 
radnego gminy Łowicz Dariu-
sza Skulimowskiego, sołtysa wsi 
Aleksandry Sulwińskiej i Rady 
Sołeckiej Parmy. 

Jako że Dzień Seniora od-
bywał się w dniu szczególnym, 
11 listopada, spotkanie rozpoczę-
ło się od występu dzieci Szkoły 
Podstawowej im. Marii Konop-
nickiej w Zielkowicach, w trak-
cie którego wykonując patriotycz-
ne wiersze i piosenki przybliżyły 
najważniejsze wydarzenia zwią-
zane z odzyskaniem przez Pol-
skę niepodległości. Część arty-
styczną zaprezentowali głównie 
uczniowie klas IV-VI, ale i kilko-
ro młodszych dzieci. Wśród nich 

najmłodszy Adam Królik z klasy 
I. 30-osobowa gromadka otrzy-
mała w nagrodę pączki, które rad-
ny Dariusz Skulimowski pozyskał 
od sponsorów.  

– Święto Niepodległości jest 
dla mnie bardzo ważne. Wte-
dy moi rodzice nie idą do pracy 
i wywieszają biało-czerwoną fla-
gę – mówił Filip Rykała z Parmy. 
Wyjaśnił też, że na Dzień Seniora 
przybyli jego dziadkowie, którzy 
obejrzeli apel z udziałem wnucz-
ka. 

Następnie zgromadzeni go-
ście zasiedli do stołu, by skoszto-
wać przysmaków przygotowanych 
przez miejscowe KGW i Radę So-
łecką. Nie zabrakło pysznego ro-
sołu, a następnie obiadu i deseru.

Wraz z mieszkańcami wsi 
wspólnie bawili się wójt gminy 
Łowicz Andrzej Barylski, pro-

boszcz parafii Matki Bożej Jasno-
górskiej w Bobrownikach ks. Piotr 
Sapiński oraz prezes WTZ „Tacy 
Sami” Wiesław Sierota. 

– Chcemy integrować oso-
by powyżej 50. roku życia. Je-
śli spotkanie stanie się tradycją, 
z utęsknieniem będą wyczekiwać 
kolejnego – mówił Dariusza Sku-
limowski. – Robimy bale, An-
drzejki, Sylwestra, chcemy rozru-
szać lokalną społeczność. Jeszcze 
nie wywiesimy zaproszenia, a już 
mamy komplet gości. Widocz-
nie czekają na to z utęsknieniem 
– mówił Bogdan Bąba, członek 
Rady Sołeckiej wsi Parma. 

rozmawiali, 
wspominali, żartowali 
W miłej atmosferze spędza-

li czas seniorzy i seniorki, którzy 
zgodnie przyznali, że mało mają 

okazji, by wspólnie zasiąść do sto-
łu i powspominać dawne czasy. 

– Miło jest się spotkać w gro-
nie znajomych. Można powspo-
minać dawne czasy, pożartować 
, porozmawiać i poczęstować się 
przysmakami – mówiła nam Ewa 
Anyszewska. – Zauważyłem, że 
z roku na rok coraz młodsze oso-
by przychodzą na nasze spotka-
nia, ale nie brakuje też tych, któ-
re uczestniczą w nich od wielu lat 
– dodał jej mąż, Wiktor Anyszew-
ski. - W ten sposób może się zinte-
grować cała wieś – skwitowała ich 
znajoma, Danuta Wysocka. 

Licznie zgromadzonym go-
ściom przygrywał zaprzyjaźnio-
ny zespół Progress ze Stachlewa. 
Dyskotekę dla mieszkańców Par-
my przewidziano wieczorem, ale 
pierwsze popisy taneczne zaczęły 
się dużo wcześniej. aa 

Domaniewice | Podsumowanie konkursu

Kto najładniej przedstawił 
postać z bajki

Aż 152 prace oceniło jury 
w konkursie „Moja ulubiona po-
stać z bajki, baśni lub legendy” or-
ganizowanym przez GOK w Do-
maniewicach i gminne biblioteki 
z Łyszkowic i Łowicza.

Konkurs adresowany był do 
uczniów klas I-IV szkół podsta-
wowych z gmin Domaniewice, 
Łyszkowice oraz Łowicz. Jury 
w składzie: Monika Wojtczak, 
Krystyna Kurczak, Bożena Ka-
sperek i Anna Kaczuba w dwóch 
kategoriach wiekowych przyznały 
20 nagród i 29 wyróżnień.

W kategorii klas I-II nagro-
dy trafiły do: Anny Górczyńskiej 
i Oliwii Wawrzyńczak (SP Dąb-
kowice), Nikoli Kopani, Mileny 
Jóźwickiej, Natalii Michalak (SP 
Domaniewice), Aleksandry Sie-
kiery (SP Popów), Natalii Graszki 

(GOK Domaniewice), Oliwii Flis 
(SP Łyszkowice) oraz Wiktorii 
Ochockiej i Sebastiana Gędka (SP 
Kalenice). Wyróżniono 16 osób.

W kategorii klas III-IV przy-
znano 10 nagród i 13 wyróżnień. 
Wśród nagrodzonych znaleźli się: 
Patrycja Haczykowska (SP Po-
pów), Mateusz Ufa, Patrycja Wal-
czak, Kornelia Janczak (SP Ka-
lenice), Adrianna Sumińska (SP 
Łyszkowice), Weronika Bartosie-
wicz, Zuzanna Gładka (SP Seli-
gów), Oliwia Kucińska, Oliwia 
Wiesiołek i Weronika Osówniak 
(SP Domaniewice). 

Przy okazji podsumowania lau-
reaci oraz najmłodsze dzieci ze 
szkół w Dąbkowicach Górnych, 
Stachlewie i Domaniewicach 
obejrzały przedstawienie teatru 
Art-Re „Kozucha kłamczucha”.  kl

Bolimów | Propozycja dla dzieci

Biblioteka zaprasza  
na kurs języka angielskiego
Biblioteka Publiczna  
w Bolimowie po rocznej 
przerwie ponownie zaprasza 
dzieci na internetowy kurs 
języka angielskiego  
w ramach programu 
nauczania indywidualnego 
opartego o platformę 
edukacyjną „FunEnglish  
w bibliotece”, który 
zapewnia spółka Funmedia.

– Mamy 10 stanowisk kom-
puterowych, z których dzieci 
będą mogły korzystać, zarówno 
indywidualnie, jak i w zorgani-
zowanych grupach. Kurs oferu-
je bardzo urozmaicone sposoby 
poznawania języka, które z pew-
nością je zaciekawią – powie-
działa nam dyrektor Gminnego 
Ośrodka Kultury w Bolimowie 
Irena Śmigiera-Milewska. 

Oferta skierowana jest do 
dzieci w wieku 6-12 lat, które 
na platformie FunEnglish znajdą 
setki multimediów, które uatrak-
cyjnią naukę. Kurs został stwo-
rzony dzięki połączeniu najnow-
szych technologii z tradycyjnym 
nauczaniem. Składa się z 6 blo-
ków, na każdy z nich przypada 
11 podrozdziałów, gdzie dzie-
ci znajdą ponad 60 gier eduka-

cyjnych, setki filmów, fotolekcji 
i ćwiczeń opracowanych tak, aby 
poruszając się wyłącznie w języ-
ku angielskim szybko i spraw-
nie przyswoić sobie umiejęt-
ność posługiwania się językiem, 
w czym pomocni są spikerzy. 
Kurs zakłada przyswojenie oko-
ło 1.000 zwrotów koniecznych w 
wielu sytuacjach komunikacyj-
nych. – Kurs może być traktowa-
ny jako dodatkowa forma eduka-
cji dzieci, dzięki niemu utrwalą 
i powiększą zdobytą już wiedzę 
– powiedział nam dyrektorka.

W przypadku indywidual-
nych lekcji, warto wcześniej 
zarezerwować dziecku miej-
sce przy jednym z komputerów. 
Na miejscu będzie też możli-
wość uzyskania pomocy od jed-
nej z bibliotekarek, ale tylko 
w zakresie obsługi komputera 
i programu, dziecko będzie 
samo odpowiadało na pytania 
i wykonywało zadania. Placów-
ka będzie chciała w najbliższych 
dniach zachęcić do udziału 
w kursie 5-6 letnie dzieci 
z przedszkola w Bolimowie, 
które mogłyby odwiedzać bi-
bliotekę w czasie swoich zajęć 
w placówce. Kurs jest nieodpłat-
ny, biblioteka ma dostęp do plat-
formy go oferującej do paździer-
nika 2016 roku.   tb

RzuT OkieM | SZLiFują REPERTuAR POD OKiEM DOŚWiADCZOnEj SOLiSTKi  

Repertuar do Regionalnego 
Festiwalu Piosenki 
Polskojęzycznej w zdunach 
szlifują pod okiem (i uchem) 
Beaty Lewaniak – członkini 
zespołu „kiernozianie” – 
uczestnicy warsztatów wokalnych 
„Studio piosenki” w Kiernozi. 
Spotkania warsztatowe odbywają 
się w Gminnym Ośrodku Kultury 
w Kiernozi w piątki o godz. 15. 
Oprócz tego soliści trenują 
w domach. Czasu na 
przygotowania jest coraz mniej, 
bowiem ostateczny termin 
dostarczania zgłoszeń mija 
27 listopada. Festiwalowe 
przesłuchania będą się odbywały 
4 grudnia, zaś koncert galowy 
z ogłoszeniem wyników 
planowany jest 
dwa dni później. mak 

Dzieci ze Szkoły Podstawowej im. Marii Konopnickiej w Zielkowicach.
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Stół był suto zastawiony. Seniorzy częstowali się wypiekami pań z KGW. 
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Wesoły Cmentarz w Rumunii.

Domaniewice | Ciekawa wystawa

Nekropolie świata w obiektywie 
Radosława Taflińskiego

Do 30 listopada w bibliote-
ce w Gminnym Ośrodku Kultury  
w Domaniewicach można oglądać 
wystawę fotograficzną Radosława 
Taflińskiego, na której prezento-
wane są nekropolie świata.

Na 30 fotografiach obejrzeć 
można cmentarze żydowskie, ale 
też nekropolie i nagrobki z takich 
krajów jak: Litwa, Indie, Norwe-
gia, Rumunia, Ukraina czy też  
z Półwyspu Krymskiego.

Jak opowiedział nam Rado-
sław Tafliński, tematyką nekropo-
lii zainteresował się dzięki swojej 
znajomej z Krakowa, która na co 
dzień, poza słuchaniem ciężkiej, 
gotyckiej muzyki, lubiła spacero-
wać po cmentarzach. Kilka razy 
pokazywała je także domanie-
wickiemu fotografowi. – Stwier-
dziłem, że to naprawdę dość fajny 
temat do fotografowania – mówi 
Radosław Tafliński. – Podczas 
moich podróży zawsze staram się 
wejść na cmentarz.

W sumie fotograf wykonał 
przez kilkanaście lat swoich wy-
praw kilka tysięcy zdjęć na ne-
kropoliach. Jego ulubionym miej-
scem jest cmentarz żydowski  
w Częstochowie. Nekropolia ta 
znajduje się na terenie często-

chowskiej huty, dostanie się na nią 
wymagało więc przepustek. Dzię-
ki nieco utrudnionemu dostępo-
wi, cmentarz uniknął dewastacji.  
– Wrażenie robi niesamowita ilość 
bluszczu – opowiada fotograf. 
– Nagrobki, bluszcz, pochylone 
drzewa. Sceneria jak z horrorów. 
Aż dziw, że jeszcze nikt nie krę-
cił tam scen do tego typu filmów.

W czasie podróży Radosław 
Tafliński zwrócił też uwagę choć-
by na „Wesoły Cmentarz” w ru-
muńskiej Sapancie, przy granicy 
z Ukrainą. Dlaczego „Wesoły”? 
Otóż większość drewnianych na-
grobków ma charakterystyczny, 
żywy amarantowy kolor, a ich ce-
cha szczególna to umieszczanie 
na nich wierszyków lub rzeźbio-
nych scenek z życia pochowane-
go mieszkańca wsi. Na nagrobku 
rolników są np. sceny orki końmi, 
u kierowców pojawiają się samo-
chody, a zmarły urzędnik przed-
stawiany jest za biurkiem.

Wystawę zdjęć Radosława Ta-
flińskiego oglądać można do koń-
ca listopada w godzinach otwarcia 
biblioteki, czyli w poniedziałki, 
środy i czwartki od 10.00 do 16.00 
oraz we wtorki i piątki od 10.00 do 
18.00.  kl

Walewice
Opowieści 
pędzlem 
i dłutem
Pałac w Walewicach 
zaprasza na otwarcie 
kolejnej ciekawej 
wystawy. 

Tym razem w stylowych wnę-
trzach będzie można podziwiać 
obrazy Ewy Dworzańskiej i rzeź-
by Romana Giereja. Wernisaż roz-
pocznie się w piątek, 27 listopada, 
o godzinie 18.00. 

Poza ciekawą ekspozycją ma-
larstwa i rzeźby artyści przewi-
dzieli dla gości liczne atrakcje  
w postaci np. loterii wizytówko-
wej. To ostatnio coraz popularniej-
sza forma bezpłatnej loterii. Aby 
wziąć w niej udział, trzeba mieć 
przy sobie wizytówkę. Do wygra-
nia będą piękne prace. Z uwagi na 
przed-andrzejkowy czas wernisa-
żu zaplanowano także lanie wo-
sku i inne wróżby. Warto spędzić 
ten listopadowy wieczór w pałacu 
w Walewicach.  ewr 

Łowicz | Przedstawienie w ramach projektu „Wirujący senior” 

Ale Babki udowodnią, że tańczyć 
można w każdym wieku
Grupa teatralna Ale Babki 
i Łowicki Ośrodek Kultury 
zapraszają na spektakl 
podsumowujący trwający 
od kilku tygodni, 
finansowany z tzw. Małych 
grantów, projekt „Wirujący 
senior”.

Spektakl taneczny będzie moż-
na obejrzeć w niedzielę, 29 listo-
pada, o godzinie 15.00, w sali kina 
Fenix przy ŁOK. Wstęp wolny. 

– Tańczyć można w każdym 
wieku. Zapraszam na premie-
rę. Tym razem Grupa Teatral-
na Ale Babki w odsłonie tanecz-
nej – zachęca do odwiedzenia 
kina reżyserka przedstawienia 
oraz opiekunka grupy Ale Babek 
Magdalena Kłosińska i mówi da-
lej: – W każdym wieku możemy 
realizować marzenia. Nie ma zna-
czenia moment rozpoczęcia na-
szej aktywności. 

Choreografię na potrzeby tań-
czących seniorek przygotowały 

Agnieszka Madej ze Skierniewic 
oraz córka reżyserki Marcelina 
Kłosińska. 

Na scenie pojawi się 9 osób, 
osiem z nich będzie tańczyło,  
a jedna z pań będzie miała rolę 
nie do końca związaną z tańcem 
– zdradza rąbek tajemnicy przed 
premierą reżyserka spektaklu. 

Jego bohaterką jest osoba samot-
na, w sile wieku, która w pewnym 
momencie – jak mówi Kłosińska 
„dostaje powera” i postanawia żyć 
pełnią życia. Spektakl nie będzie 
długi – będzie trwał około 15-20 
minut. W tym czasie seniorki za-
prezentują różne gatunki tańca, 
m.in. street dance, house dance, 

jazz i funky. Przygotowania trwa-
ły od września i były to cykliczne 
spotkania warsztatowe. W przed-
stawieniu wystąpią: Wiesława Ko-
sęda, Zuzanna Koniutis, Henryka 
Opalińska, Anna Pomarańska, Jo-
lanta Kowalska, Natalia Białecka, 
Halina Gawinek, Adrianna Smo-
lec i Romana Stankiewicz.  mak 

Łowicz | Projekt Muzyczny plac zabaw 

Koncert tym razem na strychu
Na piąty już koncert w ramach 

projektu Muzyczny plac zabaw 
zaprasza w niedzielę, 29 listopada, 
o godz. 11.00, Łowicki Ośrodek 
Kultury. Tym razem koncert odbę-
dzie się nie na dziedzińcu ośrodka 
kultury, jak to bywało do tej pory, 
ale na zaadaptowanym na tego 
rodzaju spotkania strychu ŁOK. 
Wystąpi Hanna Gieda (alt) z towa-

rzyszeniem części muzyków z Or-
kiestry Sonus.

Projekt Muzyczny plac zabaw 
to cykl otwartych koncertów dla 
dzieci i ich rodziców czy też in-
nych opiekunów, którzy z nimi 
przyjdą. Koncerty mają charakter 
rodzinnych, niedzielnych spotkań, 
zajęć muzycznych, których zada-
niem jest umożliwienie dzieciom 

wraz z opiekunami obcowania  
z muzyką na żywo, aktywna zaba-
wa oraz zetknięcie z instrumenta-
mi. Dotychczas odbyły się cztery 
spotkania – koncerty: L’ombelico 
Del Mondo prezentował sambę  
i rytmy zachodniej Afryki, Spore 
Poruszenie – funky i pop, Orkie-
stra Sonus – muzykę klasyczną, 
Infernal Bizarre – rock i metal.

Bilety obowiązują dzieci (5 zł). 
Dorośli oraz trzecie i następne 
dziecko uczestniczą w koncercie 
za darmo.  mak 

Próby przed spektaklem tanecznym seniorów. 

Łowicz | Thesis i Traces to nowhere

Kolejny rockowy wieczór
Dwa zespoły grające mrocz-

ną, rockową muzykę i szukające  
w niej oryginalnych rozwiązań, 
mogliśmy usłyszeć wieczorem, 
21 listopada, w klubie Pracownia  
w Łowiczu. Były nimi Traces to 
Nowhere i Thesis.

Traces to Nowhere jest zespo-
łem znanym stałym bywalcom 
Pracowni. Muzycy występowali 
tu już kilka razy i – jak sami nam 

mówili – zawsze chętnie tu powra-
cają. Nazwa zespołu nawiązuje do 
serialu „Miasteczko Twin Peaks”, 
nic wiec dziwnego, że utwory są 
utrzymywane w mrocznym, cza-
sem zagadkowym klimacie. Cha-
rakteru nadaje im melodyjny wo-
kal Karoliny Mazurskiej.

Thesis, chociaż często wystę-
puje razem z Traces to Nowhere, 
w Łowiczu grał po raz pierwszy. 

Zespół łączy muzykę post punko-
wą i metalową, ale w odróżnieniu 
od wielu młodych kapel tego nur-
tu, nie zadowala się krótkimi, pro-
stymi piosenkami. Ich utwory to 
długie, progresywne kompozycje, 
często przekraczające nawet 10 
minut. Banalne też nie są ich tek-
sty, śpiewane po polsku.

Koncertom towarzyszyła sprze-
daż płyt i gadżetów zespołów. 
Thesis w najbliższym czasie pla-
nuje wydanie najnowszej płyty na 
winylu, na razie fani musieli się 
zadowolić kompaktami.   tm
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Łowicz | vii Konkurs na Łowicką Szopkę

Pora na przygotowanie szopki
Święta Bożego Narodzenia 
coraz bliżej, więc pora już 
zacząć robić świąteczne 
szopki! Już po raz siódmy 
organizowany jest konkurs 
na Łowicką Szopkę.

Zgłoszenia, wraz z gotowymi 
pracami, będą przyjmowane do 
11 grudnia w budynku Muzeum 
w Łowiczu, na którego stronie in-
ternetowej można znaleźć szcze-
gółowe informacje na temat for-
mularza zgłoszeniowego. Muszą 
to być kompozycje przestrzenne, 
zarówno dynamiczne, jak i sta-
tyczne, w których ważne będą ele-
menty typowo regionalne – na-
wiązujące do historii i architektury 
miasta czy kultury ludowej. Moż-
na nawet wprowadzać elementy 

wymagające podłączenia do prą-
du, ale musi to zostać wyraźnie 
zgłoszone. W konkursie może 
wziąć udział każdy, od przedszko-
laków po dorosłych – będą cztery 
kategorie wiekowe. Dopuszczalne 
są prace zespołowe.

Rozstrzygnięcie konkursu, 
czyli ogłoszenie wyników wraz 
z wręczeniem nagród, planowane 
jest na 16 grudnia, na godz. 12.00. 
Do 31 stycznia prace będą prezen-
towane w muzeum na wystawie 
pokonkursowej.

Organizatorami konkursu 
na Łowicką Szopkę Bożona-
rodzeniową są: Urząd Miejski 
w Łowiczu, Muzeum w Łowiczu, 
Łowicki Ośrodek Kultury i koło 
przewodników PTTK im. Anieli 
Chmielińskiej.   tm

Łowicz | Książka Zdzisława Kryściaka ofi cjalnie zaprezentowana

Karol Rybacki
doczekał się biografi i
Publikacji wspominających o Karolu Rybackim było kilka, m.in. biogram 
w Polskim Słowniku Bibliografi cznym. Na pełną biografi ę ten wielki 
społecznik i drukarz z Łowicza czekał jednak do 80. rocznicy śmierci. 
Napisał ją przewodnik PTTK Zdzisław Kryściak, a ofi cjalna premiera 
miała miejsce 22 listopada w sali kina Feniks.

Miejsce wybrano nieprzypad-
kowo, nie tylko dlatego, że wydaw-
cą książki jest Łowicki Ośrodek 
Kultury, a dyr. Maciej Malangie-
wicz osobiście pomagał w opraco-
wywaniu materiałów, ale też dla-
tego, że w tym budynku działał 
teatr „Eos”, z którym Rybacki był 
w sposób szczególny związany.

Obok Zdzisława Kryściaka za-
siadł drugi z twórców publikacji, 
Jacek Rutkowski, który odpowia-
dał przede wszystkim za oprawę 
grafi czną. Spotkanie było dla nich 
okazją, by wprowadzić zaintere-
sowanych w treść i styl książki, 
ale też do złożenia podziękowań 
wszystkim tym, którzy wspierali 
przygotowania książki, jak i inne 
działania z okazji Roku Karola 
Rybackiego, o których szczegóło-
wo przypomniano. Zgromadzony 
w książce materiał ikonografi cz-
ny można było obejrzeć na dużym, 
kinowym ekranie.

Przybyli goście nie tylko z Ło-
wicza, ale z różnych stron kra-
ju, np.: córka Jana Wegnera Ewa 
Wegner-Wróblewska z Warszawy, 
wnuk gen. Mikołaja Bołtucia Jan 
Bołtuć z Łodzi czy Sebastian Wi-
cher z Białegostoku, historyk sztu-
ki i działacz kulturalny.

interesujący efekt 
rocznej pracy
Książka „Karol Rybacki. 1859-

1935” powstawała przez ostat-
ni rok. Jej wydanie było jednym 
z głównych punktów obchodów 
Roku Karola Rybackiego ogłoszo-
nego przez łowicki oddział PTTK. 
Publikacja liczy 132 strony tekstu, 
z licznymi fotografi ami i skanami. 
Jest w niej m.in. 15 z 18 zachowa-
nych do naszych czasów fotografi i 
przedstawiających Karola Rybac-
kiego. Otwiera ją motto „Nie by-
łem nigdy niewolnikiem i da Bóg 
– nie będę” – są to oczywiście sło-
wa samego Karola Rybackiego.

Zebrane informacje podzielone 
są na cztery zasadnicze rozdziały: 
„Życie rodzinne”, „Drukarz i wy-
dawca”, „Literat”, „Społecznik”, 
a ich uzupełnieniem są fragmen-
ty wspomnień samego bohatera, 
a także artykuł na jego temat z ga-
zety „Russkoje słowo” z 17 lutego 
1915 r., którego autor nie szczędzi 
słów uznania dla „redaktora ma-
leńkiej gazety Łowiczanin”.

Lektura książki może przynieść 
wiele zaskakujących informacji. 
Możemy się np. dowiedzieć, jakie 
były losy córek Karola Rybackie-
go i jaki ma to związek z dynastią 
Windsorów, ile osób potrzeba było 
zatrudnić, aby w 1935 roku prowa-
dzić drukarnię, albo też jaka była 
rola bohatera książki w powstaniu 
pomnika „Synom Ziemi Łowic-
kiej”. Ciekawe są wspomnienia 
samego Rybackiego, także odno-
szące się do akcji strażackich. Mo-
żemy w nich przeczytać też o roz-
porządzeniu naczelnika powiatu 
kamerjunkra Stołypina, które na-
kazywało, aby wszystkie schodki 
do sklepów przy Zduńskiej zosta-
ły wsunięte do wewnątrz. „I po-
myśleć, że ludzie przez lat kilka-
set przewracali się ustawicznie, aż 
przybył taki barbarzyńca z półno-
cy i przyprowadził miasto do po-
rządku” – wspomina Karol Rybac-
ki, a tekst pełen takich smaczków 
przytacza w całości Zdzisław Kry-
ściak.

W bibliografi i autor wskazuje 
na materiały źródłowe pochodzące 
ze zbiorów, m.in.: Archiwum Pań-
stwowego w Warszawie Oddział 
w Łowiczu, Archiwum Państwo-
wego w Łodzi, Muzeum w Ło-
wiczu, ŁOK i bibliotek, a także 
z kolekcji prywatnych: Andrzeja 
Biernackiego, Michała Chmielnic-
kiego, Barbary Karwat, Agnieszki 
Krajewskiej, Jana Rucińskiego, 
Karoliny Wandy Rutkowskiej, Pio-

tra Rybackiego, czy wreszcie – ze 
zbiorów własnych. Przywołuje też 
ok. 30 dotychczas wydanych pu-
blikacji wspominających Rybac-
kiego, w większości są to poje-
dyncze artykuły bądź fragmenty 
publikacji traktujących o szerszych 
zagadnieniach. 

– To czy temat został wyczer-
pany w całości, czy też może cze-
goś zabrakło, pozostawiam już do 
oceny czytelnikom i recenzentom 
– mówił podczas promocji książki 
Zdzisław Kryściak.

– Z tak znakomitego materia-
łu musiało powstać coś wielkiego 
– uważa z kolei Jacek Rutkowski. 
– Warto też powiedzieć, że chce-
my, aby książka ta rozpoczęła całą 
serię biografi i wielkich łowiczan, 
o której od pewnego czasu my-
ślimy. Dobrze się stało, że pierw-
szym z nich będzie właśnie Karol 
Rybacki.

Egzemplarze książki wciąż 
można nabyć za 25 zł w Łowickim 
Ośrodku Kultury. Trafi  ona też do 
bibliotek i szkół działających na te-
renie powiatu łowickiego. 

Łowicz | 13. edycja Tipes Topes

Wystawa, trzy koncerty
i fi lm na jesienną chandrę
Wystawa prac plastycznych 
Oli Grzegorek, zatytułowana 
„Z muzyką w tle”, 
zaplanowana na piątkowy 
wieczór, 27 listopada, 
w Klubie Pracownia 
w ŁOK to pierwsze 
wydarzenie w ramach 
tegorocznej, 13. edycji, 
festiwalu Tipes Topes.

Autorka prac to młoda łowi-
czanka, obecnie studentka, która 
w ŁOK-u prowadziła w ubiegłym 
roku spotkania w ramach Małych 
Grantów „Siadaj i opowiadaj”. 

Jak zapowiedział Zbigniew 
Stelmaszewski z ŁOK, który ko-
ordynuje festiwalowe wydarzenia, 
prace Oli będzie można oglądać 
już od godz. 19.00. Na plakacie 
Tipes Topes podana jest 20.00, 
o której to zaplanowano wernisaż. 

Po tym plastycznym wstępie na 
scenie w pracowni wystąpi o godz. 
21.00 zespół „Kobiety” z Gdańska, 
którego wokalista i lider, Grzegorz 
Nawrocki, w tym dniu obchodził 
będzie urodziny. Na pewno bę-
dzie to zaakcentowane – zapowia-
da Stelmaszewski. O samej muzy-
ce zespołu powiedział nam, że to 
pop z najwyższej półki, z nutą al-
ternatywną. Muzyka w wykona-
niu „Kobiet” z pewnością porwie 
wszystkich do tańca.

W sobotę zaplanowano dwa 
koncerty, podczas których 
w Klubie Pracownia ustawione 
będą krzesełka, aby wsłuchać się 
w muzykę i ją kontemplować. 
Jako pierwszy o godz. 20.00 za-
gra Piotr Kurek z Warszawy, spe-
cjalizujący się „gęstej” w muzyce 
elektronicznej, łączącej dźwięki 
syntezatorów z dźwiękami trady-
cyjnych instrumentów. 

Od godz. 21.00 zaplanowano 
„Starą rzekę” – muzykę ekspery-
mentalną w wykonaniu zespołu 
Kuby Ziółka z Bydgoszczy, który 
tworzy wiele projektów muzycz-
nych, różniących się od siebie. 

Tipes Topes zakończy fi lm 
Roya Anderssona „Gołąb przy-
siadł na gałęzi i rozmyśla o istnie-
niu”, który można będzie obejrzeć 
w kinie Fenix w niedzielę, 29 li-
stopada o godz. 18.00. Film jest 
surrealistyczną komedią o dwóch 
zaprzyjaźnionych sprzedawcach 
śmiesznych artykułów, żyjących 
w małym szwedzkim miastecz-
ku. Film został nagrodzony Zło-
tym Lwem podczas 71. Festiwalu 
Filmowego w Wenecji, jako naj-
lepszy fi lm 2014 roku, ale jest jed-
nym z nielicznych obrazów Roya 
Anderssona, które trafi ły na duży 
ekran, może być więc gratką dla 
kinomaniaków. 

Bilety na każdy dzień festiwa-
lu kosztują 10 zł, będą do nabycia 
w kasie kina.  mwk 

Łowicz | Kolejny z niezapomnianych koncertów

Steve Hackett i jego znakomici goście
Co czwartek w klubie Art Piw-

nica w Łowiczu przy ul. 3 Maja 
można obejrzeć nagranie video 
jednego z legendarnych, rocko-
wych koncertów. Tym razem, 26 
listopada, będzie to występ Ste-

ve Hacketta i jego gości w Tokio 
w 1996 roku.

Hackett to jeden z najwybitniej-
szych gitarzystów w historii rocka, 
grał m.in. w Genesis, którego kon-
cert emitowany był w Art Piwnicy 

tydzień wcześniej, muzyk ma też 
bogaty dorobek solowy. Na na-
graniu zobaczymy wiele innych 
znanych fanom rocka postaci, na 
koncert w Tokio zaprosił bowiem 
m.in. członków takich grup jak: 

Genesis, King Crimson, Yes, Asia 
czy Weather Report. To właśnie 
ich kompozycje tworzą repertuar 
koncertu.

Wstęp na wszystkie wydarze-
nia z cyklu jest wolny. Ich orga-
nizatorem jest Łowickie Towa-
rzystwo Muzyczne im. Mikołaja 
Zielińskiego. Początek o godzinie 
19.00.   tm

zdzisław kryściak z napisaną 
przez siebie książką.
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Z tak znakomitego 
materiału musiało 
powstać coś wielkiego.

Jacek Rutkowski

TomaSz
maTuSiaK

tomasz.matusiak@lowiczanin.info
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Szkoła na Blichu | Edukacyjna wycieczka 

Uczniowie byli na Mleko Expo
Uczniowie szkoły blichow-

skiej odwiedzili w czwartek, 19 
listopada, Warszawę, gdzie w Pa-
łacu Kultury i Nauki odbywały 
się XXIV Targach Mleczarskich 
„MLEKO EXPO 2015”. 

Ponieważ w szkole nie ma 
obecnie klas uczących się w kie-
runku mleczarskim, czy produk-
cji zwierzęcej, w wycieczce udział 
wzięli uczniowie klas I, II, III kie-
runków żywieniowych. Jak twier-
dzi na rzecznik prasowy placówki, 
Piotr Sumiński, szkoła jest zain-

teresowana tematyką mleczarską, 
ponieważ jej uczniowie biorą 
udział i odnoszą sukcesy w Olim-
piadzie Wiedzy o Mleku i Mle-
czarstwie.

– Dzięki tym wyjazdom po-
szerzają swoją wiedzę, śledząc 
na bieżąco nowinki mleczarskie. 
Kadra pedagogiczna również 
bardzo ceni tego typu wyjazdy, 
tym bardziej, że w przyszłości 
szkoła chce podjąć się organiza-
cji etapu centralnego wspomnia-
nej olimpiady – mówi Sumiński. 

Podczas trwania targów mło-
dzież skupiła się na degustowa-
niu produktów i przetworów mle-
czarskich. Wzięła również udział  
w konkursie „Twarogowy i Twa-
rożkowy, Śmietanowy i Śmietan-
kowy hit”. 

Atrakcją wyjazdu okazało się 
spotkanie z Piotrem Lisakow-
skim, uczestnikiem II edycji Top 
Chef, który reprezentował Spół-
dzielnię Mleczarską Udziałow-
ców „Strzałkowo”. Na Dzień 
Twarogu i Twarożków, Śmietany 

i Śmietanki przygotował płetwę 
rekina, śledzia solonego z twa-
rożkiem śmietankowym i szczy-
piorkiem oraz wędzoną makrelę 
z twarogiem wiejskim i pomido-
rami.

Podczas zwiedzania młodzież 
obejrzała bardzo ciekawe dekora-
cje potraw, które powstały z udzia-
łem produktów mleczarskich,  
a także zbierała ulotki, przepi-
sy gastronomiczne i broszury. – 
Zgromadzone materiały stanowić 
będą cenne pomoce dydaktyczne, 
które zostaną wykorzystane na za-
jęciach z gastronomii, technologii 
kierunkowych, zajęciach prak-
tycznych – mówi Sumiński.  tb

Łyszkowice | Ogródek dydaktyczny otwarty i poświęcony

Kącik do zabawy i nauki
Jest już nowy ogródek 
dydaktyczny „Skrzat”  
przy Przedszkolu  
w Łyszkowicach. 12 
listopada nastąpiło uroczyste 
otwarcie, z przecięciem 
wstęgi i poświęcenie obiektu. 
Pozostaje jedynie czekać, 
kiedy wraz z nastaniem 
wiosny zakwitną posadzone 
w nim rośliny, a pogoda 
pozwoli dzieciom bawić się  
i uczyć w tym miejscu.

Otwarcie było okazją do po-
dziękowania wszystkim osobom, 
które przyczyniły się do powsta-
nia ogródka. Był więc wiceprze-
wodniczący zarządu WFOŚiGW 
w Łodzi Bohdan Cezary Dzier-
żek, najważniejsi przedstawicie-
le gminnych władz samorządo-

wych i urzędu, a także sponsorzy 
i osoby pomagające w budowie 
ogródka, w tym wielu rodziców. 
Był też Leszek Uczciwek z Bo-
limowa, właściciel firmy leśno-
-ogrodniczej ULiO, która wyko-
nała zlecenie.

Uroczystość rozpoczęła się 
wewnątrz przedszkola. Dzieci ze 
wszystkich grup, pod opieką na-
uczycielek przygotowały dla go-
ści występy artystyczne, a także 
kwiaty. Złożyły też ślubowanie,  
w którym zobowiązały się do dba-
nia o ogródek i pilnej nauki z jego 
wykorzystaniem.

Po części artystycznej, goście 
wyszli oglądać ogródek. Wzięli 
udział w symbolicznym przeci-
naniu wstęgi. Przeszli się wzdłuż 
wysypanej żwirem ścieżki z tabli-
cami dydaktycznymi, podzielo-
nej na część owocową, warzyw-
ną i kwiatową. Wiosną znajdą 
się przy niej nie tylko tablice, ale 
też prawdziwe rośliny. Miejsco-
wy proboszcz, ks. Jerzy Mode-
lewski, poświęcił i pobłogosławił 
plac wraz z wszystkimi jego ele-
mentami. Potem wszyscy zostali 
zaproszeni na obiad, przygotowa-
ny przez Koło Gospodyń Wiej-

skich w Łyszkowicach, w którym 
większość pań to mamy dzieci, 
które do przedszkola uczęszczały  
w przeszłości – choć dzieci te 
są już w szkole, to współpraca  
z KGW i przedszkola trwa nadal.

Na ogródek składa się wspo-
mniana już ścieżka z tablicami 
dydaktycznymi do nauki przyro-
dy, nasadzenia, drewniana altana 
z ławeczkami i stolikami i inne, 
mniejsze obiekty, takie jak karm-
niki czy hotel dla owadów, wyko-
nane przez miejscowego stolarza 
Waldemara Kolisa. Rodzice do-
kupili też dwie figurki skrzatów. 
Główna inwestycja kosztowała 
43 tys. zł, z czego 27.680 zł po-
kryła dotacja WFOŚiGW w Ło-
dzi, resztę sfinansowała gmina. 
Pomysłodawcą zwrócenia się  
o dofinansowanie na ogródek był 
radny gminy Tomasz Małkus. 
Niezależnie od projektu, powstała 
też brama wjazdowa od tej strony 
przedszkola, co w razie potrzeby 
może znacząco ułatwić ewaku-
ację.

Na wykorzystanie czeka jesz-
cze druga część placu, przekaza-
na przedszkolu przez gminę na 
początku tego roku szkolnego. 
Na razie została ona wyrównana 
i posiana trawą, a w przyszłości, 
w zależności od kolejnych dota-
cji, będzie stopniowo zagospoda-
rowywana.   tm

Telewizja | Maciej Rybus w Turbokozaku

Stresik większy niż na meczu
Maciej Rybus walnie przyczy-

nił się nie tylko do awansu repre-
zentacji Polski na Euro 2016, ale 
też do sukcesu ubiegłorocznej ak-
cji Gwiazdy na Gwiazdkę. Wów-
czas wylicytował w akcji prawo 
wzięcia udziału w „Turbokozaku” 
– części programu „Liga+ Extra”.

Program można było oglądać 
w ubiegłą niedzielę, 22 listopada. 
Łowiczanin grający w narodowej 
kadrze, a na co dzień w czeczeń-
skim Tereku Grozny, musiał za-
prezentować swoje umiejętności 
w poszczególnych elementach gry 
– dryblingu sam na sam, strzelaniu 
rzutów karnych (normalnie i z za-
wiązanymi oczami), „płachcie na 
byka” (czyli strzelaniu w konkret-
ne punkty na rozpostartej płach-
cie), strzelaniu na bramkę bezpo-

średnio z rzutu rożnego, strzelaniu 
w poprzeczkę, strzelaniu z połowy 
boiska, żonglerce, czy wreszcie  
w najbardziej zwariowanej dys-
cyplinie, w której zawodnik naj-
pierw wykonać określoną liczbę 
obrotów wokół trzymanej dłonią 
piłki, a następnie strzelić na bram-
kę, mimo wirowania w głowie.

Zdobył 142 punkty – to wynik 
bardzo dobry, chociaż słabszy od 
reprezentacyjnego kolegi Kami-
la Grosickiego, którego Maciek 
bardzo chciał pokonać. Co cieka-
we, w rozmowie z dziennikarzem 
NC+ stwierdził, że przed progra-
mem miał większy „stresik” niż 
przed rozegranym dzień wcze-
śniej towarzyskim meczem z Is-
landią (program był nagrywany 14 
listopada).   tm

Natalia Jankowska i Jakub Szkup w tradycyjnych łowickich strojach 
biorą udział w przecinaniu wstęgi.
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Bolimów | Biblioteka Publiczna

W grudniu nieczynne
Co kilka lat bibliotekarze za-

mykają książnicę w której pracu-
ją, a by policzyć i sprawdzić stan 
książek, które udostępniają czytel-
nikom. Skontrum ujawni, ile ksią-
żek zginęło z półek, ile nie zostało 
oddanych, a ile jest w bardzo złym 
stanie. Tak też będzie w grudniu  
w Bolimowie. 

Od 7 grudnia do 24 grudnia 
książnica przy ulicy Łowickiej 
zostanie zamknięta dla czytelni-

ków. Dyrektor Gminnego Ośrod-
ka Kultury Irena Śmigiera-Milew-
ska powiedziała nam, że przez te 
dwa tygodnie bibliotekarze będą 
musieli wziąć do ręki każdą z po-
zycji znajdujących się na półkach 
– w sumie jest ich prawie 21 ty-
sięcy. Dlatego stali czytelnicy po-
winni odwiedzić książnicę przed 
7 grudnia. 

Bibliotekarze będą wdzięczni 
także za zwroty książek.  tb

uczniowie Blichu w czasie spaceru po stoiskach targów w PKin.
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kultura fizyczna | Tadeusz Rutkowski apeluje o troskę najmłodszych sportowców

Biedny sport szkolny  
w coraz bogatszym kraju
W ostatnim czasie po raz kolejny przetoczyła 
się w szkołach powiatu łowickiego fala dyskusji 
i niezadowolenia z powodu wprowadzonego 
parę lat temu obowiązku wpłacania przez szkoły 
rocznej składki na powiatowy Szkolny Związek 
Sportowy. Uczniowie tych placówek, które nie 
wpłacą składki, nie mogą w danym roku szkolnym 
uczestniczyć we współzawodnictwie sportowym 
organizowanym przez ten związek.

Składka w tym roku wynosiła 
400,00 zł od szkoły i znów była 
wyższa niż w roku poprzednim.

Nie chcę wdawać się w dys-
kusję, czy jest to duża kwota 
dla szkoły czy nie. Sądzę, że dla 
większej i bogatszej placówki 
taka kwota nie stanowi problemu, 
ale dla małej szkoły może być 
sporym wydatkiem. Zasadnicze 
pytanie jednak brzmi, czy szko-
ły w ogóle powinny dopłacać 
do Szkolnego Związku Sporto-
wego? Czy tak powinien wyglą-
dać system finansowania sportu 
szkolnego?

Gdy zapytałem przedstawicie-
la powiatowego SZS, dlaczego 
tak jest, otrzymałem odpowiedź, 
że starostwo powiatowe znów 
zmniejszyło finansowanie SZS, 
zatem, żeby zwycięzcy poszcze-
gólnych zawodów sportowych 
mogli otrzymywać nagrody w po-
staci choćby najskromniejszych 
pucharów lub najtańszych meda-
li, konieczne jest pozyskiwanie od 
szkół dodatkowych pieniędzy.

Zatem działa kuriozalna za-
sada – jeśli chcesz wziąć udział  
w zawodach i jeszcze dostać mar-
ną i tanią nagrodę, to najpierw za 
to zapłać.

Efekt wprowadzenia obowiąz-
kowej składki na powiatowy 
Szkolny Związek Sportowy jest 
taki, że część szkół wywiązu-
je się z niej, a część jej nie wpła-
ca, wobec czego uczniowie tych 
placówek, które nie wpłaciły, nie 
uczestniczą w sporcie międzysz-
kolnym.

Od samego początku narzuce-
nia szkołom powyższych składek 
zastanawiam się, czy tak powin-
no być. Czy w kraju, w którym 
jest powszechny i bezpłatny do-
stęp do nauki na poziomie pod-
stawówek, gimnazjów i szkół po-
nadgimnazjalnych, może istnieć 
sytuacja, w której dostęp ucznia 
do sportu szkolnego uzależniony 
jest od tego, czy szkoła wpłaciła 
składkę czy nie.

Do czego jest nam 
potrzebny sport szkolny
O ile sport kwalifikowany na 

najwyższym poziomie jest ir-
racjonalny, czyli uczestniczyć 
w nim mogą tylko najlepsi, naj-
zdolniejsi i najbardziej wytrwali, 
a często również ci, których na 

to stać finansowo, to sport szkol-
ny powinna cechować masowość 
oraz powszechny i łatwy dostęp, 
i, według mnie, powinno to być 
rozwiązane systemowo.

Postęp cywilizacyjny sprawia, 
że obserwujemy coraz bardziej 
siedzący tryb życia na wszystkich 
jego etapach. Młody człowiek 
coraz dłużej przebywa w szkole, 
gdzie zdecydowana większość 
zajęć ma tryb siedzący, a po po-
wrocie ze szkoły znów trzeba od-
siedzieć nad zadaną pracą domo-
wą.

W takiej sytuacji narasta po-
trzeba ruchu. Jego ważnym ele-
mentem może i powinno być wy-
chowanie fizyczne oraz masowy, 
powszechny i łatwo dostępny sport 
szkolny. Gdzie młody człowiek 
ma nabierać nawyków dbałości 
o własny rozwój fizyczny i nawy-
ków stałego uczestnictwa w ru-
chu, jak nie poprzez powszechne 
i nieblokowane żadnymi prze-
szkodami uczestnictwo w szkol-
nym wychowaniu fizycznym  
i masowym sporcie szkolnym?

W powiecie łowickim tak jed-
nak nie jest, bo zobowiązano 
szkoły do płacenia kontrowersyj-
nej składki i nie wszyscy to ak-
ceptują.

Cóż, trudno obarczać winą za 
pomysł wprowadzenia składek 
zarząd powiatowego SZS. Wina 
tkwi w systemie finansowania 
sportu szkolnego i w braku woli 
organów zobowiązanych do tego. 
Szkolny Związek Sportowy jest 
od tego, żeby organizować współ-

zawodnictwo sportowe i sądzę, 
że też jest w niezręcznej sytuacji, 
gdy brakuje mu środków na god-
ne nagradzanie zwycięzców.

Coraz więcej mówi się, że  
w Polsce narasta problem maso-
wych i nieuzasadnionych wzglę-
dami zdrowotnymi zwolnień  
z wychowania fizycznego. Ponad-
to specjaliści biją na alarm, że spo-
łeczeństwo polskie gwałtownie 
tyje. Przyczyn tego stanu rzeczy 
jest wiele, ale powinniśmy robić 
wszystko, żeby to zjawisko mi-
nimalizować. Czy brak obecno-
ści szkoły we współzawodnictwie 
sportowym dodaje motywacji  
i zachęty uczniom do uczest-
nictwa w zajęciach ruchowych? 
Przecież sport szkolny i związane 
z tym współzawodnictwo są in-
tegralną częścią zajęć wychowa-
nia fizycznego, więc brak uczest-
nictwa szkoły w rozgrywkach 
międzyszkolnych na pewno nie 
wpływa pozytywnie na motywa-
cję uczniów, bo zatraca się atrak-
cyjność zajęć ruchowych i znika 
możliwość współzawodnictwa.

Szkolny związek 
Sportowy potrzebuje 
wsparcia
Przytoczony przeze mnie pro-

blem dostępu ucznia do sportu 
szkolnego ma zatem kilka wąt-
ków. Pierwszy wynika stąd, że 
Szkolny Związek Sportowy jest 
niewystarczająco finansowany 
na wszystkich szczeblach przez 
odpowiednie organy. Drugi wy-
pływa z faktu, że zarząd nasze-
go powiatowego SZS nakłada na 
szkoły obowiązek płacenia da-
niny, co jest warunkiem udziału 
uczniów szkoły we współzawod-
nictwie sportowym i otrzymy-
wania ewentualnych skromnych 
nagród przez najlepszych spor-

towców (indywidualnie lub dru-
żynowo) na poziomie powiato-
wym, a trzeci wątek jest w ręku 
dyrektora danej placówki, któ-
ry wpłaci składkę lub nie. Kto  
w efekcie finalnym jest najbar-
dziej poszkodowany? – UCZEŃ, 
którego powinniśmy wszelkimi 
sposobami motywować do ruchu, 
również poprzez sport szkolny.

Pracuję już wiele lat jako na-
uczyciel wychowania fizycznego 
i mogę stwierdzić, że sport szkol-
ny zawsze był słabo finansowany, 
a co najgorsze, taki stan trwa do 
dziś, mimo że ze statystyk wyni-
ka, iż jesteśmy coraz bogatszym 
państwem.

Jak to jest, że w kraju, który 
stać na najpiękniejsze i najdroż-
sze stadiony na świecie, w któ-
rym powstają okazałe hale wido-
wiskowo-sportowe, nowoczesne 
pływalnie, aquaparki, sztucz-
ne lodowiska i który wydaje mi-
liardy złotych na powstające jak 
grzyby po deszczu orliki (nawet 
na wsiach) oraz wielofunkcyjne 
boiska ze sztuczną nawierzchnią, 
brakuje pieniędzy na sport szkol-
ny? Po co te stadiony, hale i orliki, 
jeżeli nie ma środków, żeby upra-
wiać na nich sport masowy?

Dlaczego na wszystkich eta-
pach rozgrywek sportowych or-
ganizowanych przez SZS są bar-
dzo skromne nagrody lub nie ma 
ich wcale? Dlaczego nie ma żad-
nych nagród w Łowiczu dla naj-
lepszych drużyn w etapie miej-
skim rozgrywek? Słyszałem, że 
w niektórych gminach zwycięz-
cy takiego etapu są nagradzani. 
Dlaczego w etapie powiatowym 
najlepsze zespoły muszą otrzy-
mywać najtańsze i najmniejsze 
z możliwych pucharki, a zwy-
cięzcy indywidualni najtańsze 
i najmniejsze medale, które wi-

dać na piersi ucznia tylko dlate-
go, że mają kolorową zawieszkę? 
I to wszystko pod warunkiem, że 
szkoła wcześniej wpłaciła na SZS 
składkę. 

Dlaczego w etapie rejonowym, 
czyli wyższym od powiatowego, 
w którym rywalizują mistrzowie 
i ewentualnie wicemistrzowie po-
wiatów, jedyną nagrodą jest dy-
plom, czyli kartka papieru war-
tości może 5 groszy, którą można 
sobie wydrukować na kompute-
rze? Dlaczego jest tak, że w koń-
cówce roku kalendarzowego nie-
które rozgrywki rejonowe i finały 
wojewódzkie przenoszone są na 
następny rok budżetowy, gdyż 
wojewódzkiemu SZS brakuje 
pieniędzy na ich organizację?

Dawać na super 
stadiony czy na sport 
szkolny?
Jak to jest, że wydajemy ko-

smiczne sumy na obiekty spor-
towe, a brakuje nam środków na 
sport szkolny?

Gdybym o to zapytał wprost 
konkretne osoby, zapewne naj-
częściej otrzymałbym odpo-
wiedź, że gminom, miastom lub 
powiatom brakuje na ten cel pie-
niędzy. Czy aby na pewno? Czy 
odpowiednich organów nie stać 
na lepsze finansowanie sportu 
szkolnego? Czy brakuje pienię-
dzy na sport szkolny, czy brakuje 
woli tych, którzy o tym decydu-
ją? A może cały system finanso-
wania Szkolnego Związku Spor-
towego w Polsce jest zły. Może 
nikt nigdy się nad tym nie po-
chylił. Lepiej wydawać setki mi-
liardów złotych na drogie obiekty 
sportowe oraz organizować pre-
stiżowe imprezy sportowe i tym 
się chwalić przed całym świa-
tem, niż dawać środki na sport 

szkolny, który jest mało medialny  
i mało spektakularny.

organizatorzy biegów 
potrafią
Kiedy rozważam sprawę 

wiecznie biednego SZS i bra-
ku wystarczających pieniędzy 
na sport szkolny, pojawiają się 
u mnie jeszcze innego rodzaju 
wątpliwości. W ostatnich latach 
bardzo popularne w całej Pol-
sce stało się organizowanie im-
prez biegowych. Obecnie chyba 
nie ma w naszym kraju miasta, 
miasteczka czy gminy, w których 
przynajmniej raz w roku nie od-
bywa się jakaś impreza biegowa 
organizowana z wielkim rozma-
chem. W organizację wielu tych 
imprez angażują się lokalne sa-
morządy.

Nie chodzi mi o to, żeby kry-
tykować ideę popularyzowa-
nia biegania, a wręcz odwrot-
nie. Osobiście prowadzę treningi  
z grupą młodych biegaczy  
w wieku szkolnym, którzy co-
rocznie uczestniczą w szeregu 
takich biegów. W imprezach tych 
są zazwyczaj piękne i wartościo-
we nagrody. Dysproporcja war-
tości tych nagród z nagrodami  
w sporcie szkolnym jest często 
porażająca. Oczywiście, że biegi 
główne w tych imprezach odby-
wają się często na zasadach ko-
mercyjnych, czyli od uczestni-
ka pobiera się wpisowe (czasem 
dość wysokie), z którego organi-
zatorzy pokrywają przynajmniej 
część kosztów nagród. Jednak 
moi podopieczni uczestniczą 
zwykle w biegach młodzieżo-
wych, które towarzyszą biegom 
głównym. Udział w tych biegach 
jest bezpłatny, za to nagrody są 
często takie, o jakich uczestnicy 
sportu szkolnego mogą tylko po-
marzyć. Oprócz pięknych, du-
żych i drogich medali są często 
wartościowe nagrody rzeczowe w 
postaci markowego sprzętu spor-
towego (piłki, rakiety tenisowe, 
sprzęt do ćwiczeń siłowych), po-
nadto sprzęt elektroniczny (apa-
raty cyfrowe, odtwarzacze, no-
śniki elektroniczne, słuchawki),  
a także inny sprzęt jak np.: żelaz-
ka, suszarki do włosów, wyciskar-
ki soków, karimaty. Wszystko to 
jest najczęściej produkcji znanych  
i cenionych firm, zatem nagrody 
są drogie i wartościowe.

Czasem nawet  
jest więcej nagród  
niż uczestników
Niekiedy dochodzi nawet do 

pewnych absurdów. W czerwco-
wą sobotę pojechałem z moimi 
biegaczami do miasta położone-
go pod Warszawą, liczącego po-
nad l0 tys. mieszkańców. Odbywa 
się tam corocznie bieg na dystan-
sie l0 km oraz towarzyszące mu 
biegi młodzieżowe na krótszych 
dystansach w kilku kategoriach 
wiekowych. Mimo że impreza 
ta jest organizowana od wielu lat 
i w tym roku była piękna pogo-
da oraz wartościowe nagrody, to 
biegi młodzieżowe okazały się 
totalną klapą frekwencyjną. Wy-
nika z tego, że organizatorzy nie 
zadbali odpowiednio o popula-
ryzację tej imprezy w miejsco-
wych i okolicznych szkołach.  
W biegu gimnazjalistek na dy-
stansie l500 m wystartowało sześć 
zawodniczek, w tym dwie z miej-
scowych szkół i cztery moje pod-
opieczne z Łowicza.   str. 34

TaDeuSz ruTKowSKi

jak to jest, że miasta 
i gminy mają pieniądze 
na wartościowe 
nagrody w imprezach 
biegowych (czasem  
z żenującą frekwencją), 
a w masowym sporcie 
szkolnym brakuje 
pieniędzy na wszystko  
i albo nagród  
nie ma wcale,  
albo są najtańsze  
z możliwych?
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REKLAMA

kultura fi zyczna | Tadeusz Rutkowski apeluje

Biedny sport szkolny w coraz bogatszym kraju
dokończenie ze str. 33

Moje zawodniczki przybiegły 
do mety na czterech pierwszych 
miejscach, bo nie było to trudne 
zadanie. Zdobywczyni pierwsze-
go miejsca w tym biegu, oprócz 
pamiątkowego medalu, otrzyma-
ła w nagrodę 2-osobowy namiot 
o wartości około 200,00 zł. Po-
zostałe nagrody też były bardzo 
wartościowe.

W innej miejscowości podob-
nej wielkością do Łowicza odby-
wa się corocznie bezpłatny bieg, 
w którym każdy uczestnik, któ-
ry go ukończy, otrzymuje medal, 
a l00 pierwszych na mecie dostaje 
pamiątkowe, przepiękne, ogrom-
ne i wartościowe medale. Taki 
medal jest siedem razy większy 
i wielokrotnie droższy od meda-

lu, jaki otrzymał zwycięzca po-
wiatowych biegów przełajowych 
organizowanych przez SZS. 

Przykładów imprez biego-
wych, w których są wartościowe 
nagrody, mógłbym podać jeszcze 
wiele.

Wszystkie te wartościowe 
nagrody z imprez biegowych, 
o których napisałem wyżej, cie-
szą moich podopiecznych, dają 
im ogromną satysfakcję i moty-
wują do uprawiania tego sportu, 
ale we mnie rodzi się pytanie – 
jak to jest, że miasta i gminy mają 
pieniądze na tak wartościowe na-
grody w imprezach biegowych 
(czasem z żenującą frekwencją), 
a w masowym sporcie szkolnym 
brakuje pieniędzy na wszystko 
i albo nagród nie ma wcale, albo 
są najtańsze z możliwych?

o przyszłości 
decydujemy teraz
W obecnych czasach, gdy co-

raz bardziej siedzący tryb życia 
zobowiązuje nas do szczególne-
go popularyzowania ruchu w róż-
nych postaciach i na każdym eta-
pie życia, wychowanie fi zyczne 
i masowy sport szkolny powinny 
być priorytetem również dla or-
ganów, które to fi nansują. Kiedy 
kształtować nawyki utrzymywa-
nia ciągłej aktywności fi zycznej 
przez całe życie, jak nie od naj-
młodszych lat? Szkolny Związek 
Sportowy ma bogaty i urozma-
icony kalendarz współzawodnic-
twa sportowego i każdy młody 
człowiek może coś dla siebie wy-
brać, ale nie może być tak, że na 
sport szkolny brakuje środków. 
Czasy, gdy wygrywało się zawo-

dy za uścisk dłoni, minęły. Or-
ganizowanie sportu szkolnego, 
w którym zwycięzcy nie dosta-
ją nic lub ewentualnie najtańsze 
z możliwych, symboliczne na-
grody w sytuacji, gdy wydajemy 
ogromne kwoty na inne cele zwią-
zane ze sportem, jest ewidentnym 
zachwianiem zdroworozsądko-
wych proporcji. Takie postępowa-
nie jest złym przykładem dla mło-
dego człowieka, a zły przykład 
jest niewychowawczy.

Budujmy obiekty sportowe, or-
ganizujmy masowe biegi i inne 
imprezy zachęcające do aktyw-
ności fi zycznej, ale nie twórzmy 
takich absurdów, o jakich napi-
sałem wyżej. Dostęp do sportu 
szkolnego musi być pozbawio-
ny jakichkolwiek barier, bo to jest 
w naszym społecznym interesie, 
w przeciwnym razie z aktywno-
ścią ruchową będzie tak jak z czy-
telnictwem w Polsce – zacznie za-
nikać.  Tadeusz Rutkowski

Aby zdrowo żyć | Radzi dietetyk

Polskie dzieci coraz grubsze

Według danych Światowej Or-
ganizacji Zdrowia w 2006 roku na 
świecie było 1,6 mld osób doro-
słych z nadwagą, a 400 mln oty-
łych. W 2015 odnotowano już 2,3 
mld z nadwagą i 700 mln otyłych. 
Liczba otyłych w ciągu ostatnich 
35 lat wzrosła o około 30% i nadal 
rośnie w zastraszającym tempie. 
Z raportu WHO wynika, że 
w 2008 r. w krajach UE co 4 
dziecko, a w 2010 już co 3 dziec-
ko było otyłe lub miało nadwagę.

Skąd bierze się 
nadwaga i otyłość?
Grozi nam epidemia otyłości. 

W dużej mierze przyczynia się 

do tego nadmierne spożycie prze-
tworzonej żywności obfi tującej
w tłuszcz, sól i cukier. 

z innych czynników to: zbyt 
długi czas spędzany przed kom-
puterem (ponad 3 godziny na 
dzień); zbyt krótki i nieregularny 
sen o niewłaściwych porach, czę-
sto po 24, który sprzyja nadmier-
nemu podjadaniu i apetytowi na 
niezdrowe przekąski, jak chip-
sy, paluszki czy batony, co rów-
nież przyczynia się do rozwoju 
nadwagi i otyłości wśród dzieci 
i młodzieży.

Konsekwencje 
nadwagi i otyłości
Według Instytutu Żywności

 i Żywienia konsekwencje niepra-
widłowego żywienia bogatego 
w tłuszcz, cukier rafi nowany i bia-
łą sól to: cukrzyca, choroby ukła-

du krążenia, choroby układu od-
dechowego, niektóre nowotwory 
złośliwe, choroby zwyrodnienio-
we kości, problemy psychologicz-
ne, spadek jakości życia.

Co na to ministerstwo 
zdrowia?
Ministerstwo zdrowia wypo-

wiedziało wojnę grożącej epi-
demii otyłości i opracowało li-
stę produktów dopuszczonych 
w sklepikach i stołówkach przed-
szkolnych i szkolnych. Celem 
jest poprawa i wzmocnienie sta-
nu zdrowia dzieci. Rozporządze-
nie wycofujące rafi nowany cukier 
i sól oraz ograniczające tłuszcze 
w produktach oferowanych przez 
gastronomię w szkołach zrodzi-
ło bunt wśród dzieci i dorosłych. 
W plecaku uczniów znalazły się 
dodatkowe akcesoria: cukiernicz-
ka i solniczka. 

W sklepikach szkolnych i na 
korytarzach pustki, bo uczniowie 
biegają do najbliższego sklepu po 

słodką drożdżówkę, batony, chip-
sy i „orzeźwiającą” colę. Rodzice 
również się buntują, bo przecież 
nie można dzieciom odbierać „je-
dynej przyjemności w życiu”.

Co robić 
w takiej sytuacji?
Zmotywować dzieci, młodzież, 

rodziców oraz personel odpowie-
dzialny za jakość żywienia. W jaki 
sposób? Przez wykłady, pogadan-
ki, warsztaty kulinarne, pokazy
z degustacją zdrowych potraw, 
skierowane zarówno do dzieci
i rodziców oraz nauczycieli, wy-
chowawców, jak i pracowników 
stołówek czy sklepików na terenie 
szkoły. Od lat prowadzę edukację 
żywieniową w tej formie z pozy-
tywnymi rezultatami. 

Najlepiej jest wychowywać
i uczyć nowych nawyków przez 
przykład i praktyczne propozycje 
zmian. Właściwie przygotowane 
pełnowartościowe posiłki mogą 
być atrakcyjne i smaczne. 

BeaTa
moŃKa

Powiat łowicki, Bolimów i Sanniki | Oświadczenia majątkowe za rok 2014 – ostatnia część

Ile zarabiają dyrektorzy szkół w gminach
dokończenie ze str. 13

 Włodzimierz Gratys, dy-
rektor Gimnazjum nr 1 w Kom-
pinie wykazał oszczędności 
w kwocie 20 tys. zł (w roku 2013 
– 38 tys. zł), posiadanie domu 
mieszkalnego o powierzchni 
90 m² i wartości 100 tys. zł (rok 
wcześniej – 60 tys zł), gospodar-
stwa rolnego o powierzchni 5,2 
ha o wartości 150 tys. zł, z które-
go nie osiągnął dochodu. 

Jego dochód z tytułu za-
trudnienia w szkole wyniósł 
71.776,04 zł (w roku 2013  było 
to 70.315,94 zł, rok wcześniej – 
69.039,80 zł) oraz 200 zł z tytułu 
diety otrzymanej za pracę w ko-
misji wyborczej. 

Wykazał mienie ruchome 
w postaci samochodów oso-
bowych marki Ford Mondeo 
z 2003 roku o wartości 11 tys. zł, 
marki Volkswagen Passat z 2002 
roku o wartości 10,5 tys. złotych, 
ciągnika rolniczego C-330M 

z 1990 roku i wartości 11,5 tys. 
zł. Nie wykazał zobowiązania fi -
nansowego.

 Grażyna Aleksandro-
wicz, dyrektor Gimnazjum nr 2 
w Dzierzgówku wykazała
oszczędności w wysokości 
129.451,97 zł (w roku 2013 – 
133.018,12 zł), posiadanie ty-
tułem własności domu miesz-
kalnego o powierzchni 160 m² 
o wartości 130 tys. zł, gospo-
darstwa rolnego o pow. 5,6 ha 
o wartości 46 tys. zł, z którego 
nie osiągnęła dochodu. Z tytułu
zatrudnienia w szkole uzyskała
78.678,68 zł (w roku 2014 – 
75.798,77 zł, a rok wcześniej – 
67.810,44 zł), z tytułu diet otrzy-
manych za pracę w obwodowej 
komisji wyborczej – 770 zł. 

Wykazała posiadanie samo-
chodu osobowego Toyota Co-
rolla z 2008 roku, nie wykazała 
zobowiązań kredytowych o war-
tości przekraczającej 10 tysięcy 
złotych.

Gmina Sanniki 
 Jerzy Jabłoński – dyrek-

tor Szkoły Podstawowej w San-
nikach posiadał zgromadzone 
125 tys. zł (poprzednio wykazał 
120 tys. zł), dom w budowie o 
powierzchni ok. 160 m² o warto-
ści ok. 200 tys. zł (współwłasność 
małżeńska), mieszkanie o pow. 
46,40 m² o wartości ok. 70 tys. zł 
(współwłasność małżeńska). Inne 
nieruchomości: boks garażowy 
o pow. ok. 20 m²; udział w budyn-
ku w tej jego części, która nie słu-
ży wyłącznie właścicielom oraz w 
działce, na której jest on położony 
w części 464/1.954 (powierzch-
nia około 350 m²) o wartości ok. 
15 tys. zł; działkę o pow. ok. 400 
m² o wartości 5 tys. zł; budynek 
gospodarczy o pow. ok. 25 m² (w 
budowie) o wartości ok. 20 tys. 
zł (współwłasność małżeńska). 
Z tytułu pracy w 2014 roku 
uzyskał dochód w wysoko-
ści 90.809,89 zł (poprzednio: 
91.939,35 zł). 

 katarzyna Helena Rogal-
ska – dyrektor Szkoły Podsta-
wowe w Osmolinie nie miała 
zgromadzonych oszczędności – 
tak samo jak rok wcześniej. Po-
siadała we współwłasności dom 
o powierzchni 94 m² wartości 
150 tys. zł. Inne nieruchomości: 

4/16 nieruchomości o powierzch-
ni 12,9 ha o wartości 30 tys. zł 
(współwłasność). 

Z tytułu pracy osiągnę-
ła dochód brutto w wysoko-
ści 81.850,88 zł (poprzednio: 
76.536,72 zł). Wśród zobowiązań 
pieniężnych o wartości powyżej 
10 tys. zł wymieniła kredyt hipo-
teczny na zakup domu zaciągnię-
ty w Banku Gospodarki Żywno-
ściowej – 34.624 zł. 

 Dariusz Wachowicz – dy-
rektor Gimnazjum im. Książąt 
Mazowieckich w Sannikach po-
siadał zgromadzone 10 tys. zł 
(poprzednio nie posiadał zgro-
madzonych oszczędności). Po-
siadał na własność dom o po-
wierzchni 156 m² o wartości 450 
tys. zł. Inne nieruchomości: bu-
dynek inwentarsko-składowy 
(garaż) o pow. 120 m² o wartości 
20 tys. zł. 

Z tytułu zatrudnienia w gim-
nazjum uzyskał dochód w wy-
sokości 76.775,65 zł, w Szkole 
Podstawowej w Sannikach – 
8.219,56 zł (poprzednio 7.649,11 
zł), Gminny Ośrodek Pomocy 
Społecznej – 1.440 zł (tak samo 
jak rok wcześniej), umowa-zlece-
nie z 4AM Group Marek Biernat 
– 2.880 zł, dieta z z tytułu pełnie-
nia funkcji radnego powiatowego 

– 1.805,70 zł, dieta z tytułu peł-
nienia funkcji społecznego kura-
tora sądowego – 5.180,95 zł. Nie 
wykazał posiadania składników 
mienia ruchomego o wartości po-
wyżej 10 tys. zł. Spłacał kredyt 
w wysokości 10.700 tys. zł. 

Gmina zduny
 Jolanta Gajewska – dy-

rektor Gimnazjum w Nowych 
Zdunach, na koniec roku mia-
ła zgromadzone 209.550 zł (rok 
wcześniej deklarowała 196.771 
zł). W swoim oświadczeniu, po-
dobnie jak rok temu, nie wy-
mienia żadnych nieruchomości. 
Z tytułu zatrudnienia w szko-
le osiągnęła dochód 78.171 zł 
(w 2013 roku było to 83.626 zł). 
Jest współwłaścicielką Volkswa-
gena Polo z 2007 roku. Nie ma 
zobowiązań fi nansowych.

 Małgorzata kubiak – dy-
rektor Szkoły Podstawowej w No-
wych Zdunach, na koniec roku 
miała zgromadzonych 120.000 zł
(rok wcześniej było to 80.000 zł).
Jest współwłaścicielką domu 
o powierzchni 70 m², wartości 
50.000 zł oraz działki 0,54 ha pod 
nim, której wartość oszacowała 
na 30.000 zł. Za pracę w szkole 
otrzymała 81.746 zł (rok wcze-
śniej było to 84.833 zł). 

Posiada wraz z mężem Volks-
wagena Bora z 2001 r, którego 
wartość wynosi 11.000 zł. Nie po-
siada zobowiązań fi nansowych.

 Małgorzata znyk-kaszew-
ska – dyrektor Szkoły Podstawo-
wej w Bąkowie. Na koniec ubie-
głego roku miała zgromadzone 
– we współwłasności z mężem 
43.475 zł (w poprzednim oświad-
czeniu deklarowała 20.073 zł). 
Jest współwłaścicielką domu 110 
m² wartości 300.000 zł, dział-
ki budowlanej 774 m² wartości 
20.000 zł oraz działki 50,88 m² 
o wartości 20 tys. zł z garażem 
o wartości 12.000 zł. 

Z tytułu zatrudnienia w SP 
w Bąkowie osiągnęła dochód 
83.280 zł (w roku 2013 było to 
78.085 zł), z umowy o dzieło 
z Okręgowej Komisji Egzamina-
cyjnej w Łodzi uzyskała 1.013 zł 
(w poprzednim roku było to 1.152 
zł). Z tytułu pełnienia obowiąz-
ków społecznych i obywatelskich 
odebrała dietę 460 zł.

Wraz z mężem jest właścicielką 
Volkswagena Jetta z 2005 roku, 
którego wartość wynosi 16.700 zł 
oraz Skody Octawii z 2010 roku – 
wartość 27.500 zł. Spłaca kredyt 
hipoteczny zasięgnięty w BGŻ  
wysokości 100.000 zł. Do spłaty 
na 31 grudnia miała 53.703 zł.   
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informacje
 �informacja PkP (ogólnokrajowa) 

22-194-36 
 �informacja PkS (całodobowa)  

46-837-38-13
 �informacja o tel. krajowych 118-913
 �informacja o międzynarodowych  

numerach 118-912
 �Rozmowy międzynarodowe  

– zamawianie 9051
 �Naprawa tel. – błękitna linia 19393
 �Biuro zleceń 9497
 �Wojewódzkie Centrum zarządzania 

kryzysowego w Łodzi 9287

telefony
 � Taxi osobowe:  

46-837-34-01; 46-191-91; 46-830-05-00; 
603-06-18-18; 794-013-013; 606-486-555; 
600-508-308; Dworcowa: 602-774-552

 �Taxi bagażowe: 46-837-35-28 
 �Powiatowy urząd Pracy: 46-837-04-20
 �Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
 �urząd Miejski: sekretariat 46-830-91-51 
 �urząd Skarbowy:  

centrala 46 837-43-58, 
46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 

 �zuS 46-830-17-12
 �Łowickie Stowarzyszenie Absty-

nenckie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. 
Floriana 7, tel. 46-837-66-92, pon.-pt. godz. 
16.00-20.00.

 �Grupa AA „Łowiczanka” spotkania  
przy Klubie Pasiaczek czw. godz. 19.00. 

 �Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba Stowarzyszenia 
„nadzieja” ul. Podrzeczna 3a),  
tel. 46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

 �Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach, spotkania w czwartki 
w godz. 10-11. informacji udziela uG Biela-
wy w czwartki w godz. 8.00-10.00.

 �Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach, (problem przemocy)  
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

 �Samopomocowa Grupa Abstynencka 
„Nie ma mocnych” w zdunach 
(siedziba GOK), czw. godz. 18.00.

dyżury przychodni
 �Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

ul. ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h). 

 �Poradnia Leczenia uzależnień,  
ul. ułańska 28, tel. 837-37-07

 �Poradnia zdrowia Psychicznego  
ul. 3 Maja, tel. 46-837-33-07

pogotowia
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy
 �Policja 997 alarmowy
 �Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

 �Pogotowie energetyczne 991, 
46-837-36-05

 �Awarie oświetlenia ulicznego:  
konserwator 881-551-551, 46 830-91-45

 �Warsztat konserwatorski  
ŁSM 46-837-65-58

 �Gaz butlowy: 516-053-554, 697-649-492, 
46-837-84-40, 46-837-16-16,  

46-837-66-08, 46-837-41-02, 46-837-30-30, 
46-837-20-37, 46-838-36-36, 509-887-080; 
46-837-47-77, 46-837-44-44

 �zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85, 
46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74, 
46-838-72-62, 602-131-698

 �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48, 
ul. Chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24, 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86,  
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 
Bielawy, tel. 46-839-20-95

apteki
 �Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �kiernozia, Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66

 �kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa 2, tel. 46-837-11-83
 �Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 46-838-22-81
 �zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 �kościół pw. św. Ducha: 7:00, 8:30, 
10:00, 12:00, 18:00.

 �kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8.00, 10.00 (dla młodzieży), 
11.15 (dla dzieci), 12.30, 17.00.

 �Bazylika katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00.

 �kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00; 

 �kościół Sióstr Bernardynek: 8.00, 10.00
 �kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 

Pomocy: 8:00, 10:00, 12:30, 18:00.
 �kaplica seminaryjna: 10.00.
 �kościół św. Leonarda: 11.30.

boiska i hale 
sportowe

 �Orlik przy ul. Grunwaldzkiej  
w Łowiczu tel. 608-433-787

 �Orlik przy ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu tel. 516-031-268; czynny: pon.-
-pt. 10.00-21.30, sob.-ndz. 10.00-20.00;

 �Orlik w Popowie tel. 46 895-15-36
 �Stadion piłkarski ul. Starzyńskiego 6/8, 

tel. 46-837-62-08
 �Stadion wielofunkcyjny  

ul. jana Pawła ii nr 3, tel. 46-837-51-06
 �Hala OSiR nr 1 ul. jana Pawła ii nr 3,  

tel. 46-837-51-06, czynne: pon. 7.00-15.00, 
wt. 7.00-20.00, śr., czw., pt. 7.00-15.00; 

 �Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2,  
tel. 46-837-09-04; pon.. wt., śr., 8.00-16.00; 
czw. 8.00-20.00; pt. 8.00-16.00; 

 �Boisko przy SP nr 1 – tel. 519-130-551 
czynne od pon.-pt. w godz. 16.00-20.00,  
w weekendy w godz. 12.00-20.00)

 �Boisko przy SP nr 4 – tel. 46 837-36-94
 �LO im. Chełmońskiego – 46 837-42-00
 �SP Bąków Górny – 46 838-79-66
 �SP Bednary – 46 8386576
 �SP kocierzew Płn. – 46 838-48-26
 �SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
 �SP Mysłaków – 46 838-59-25
 �SP Nieborów – 46 838-56-94
 �Gimnazjum Bolimów – 46 838-03-99
 �kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8.00 do zmroku

 �Gimnazjum Łaguszew – 46838-43-93
 �zSP Błędów – 46 838-14-76

pływalnia miejska 
Łowicz, ul. Kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety:

 �Poniedziałek –13.00-13.45; 15.45-16.30; 
20.15-22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Wtorek – 12.10-13.00; 15.00-16.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Środa –15.00-16.30; 20.15-22.00 
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Czwartek – 13.00-15.45; 19.30-22.00  
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Piątek – 12.10-13.00; 17.40-18.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Sobota – 11.00-20.00 
(ostatnie wejście o 19.00)

 �Niedziela – 10.00-20.00  
(ostatnie wejście o 19.00)
Grota solna i sauna – codziennie 14.-20.

wystawy stałe
 �Muzeum w Łowiczu: „Sztuka Baroku” 

– wystawa rzemiosła artystycznego (meble, 
tkaniny, szkło, porcelana), malarstwa i rzeź-
by; Kaplica św. Boromeusza; czynna: wt.-
-ndz. w godz. 10.00-16.00; bilety: normalny 
10 zł, ulgowy 6 zł; wstęp wolny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „Historia miasta 
i regionu” – wystawa zabytków archeolo-
gicznych, militariów, portretów trumiennych, 
pamiątek powstańczych, gabinet kolekcjo-
nera; czynna od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00; bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł; wstęp bezpłatny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „etnografia 
księstwa Łowickiego” – wystawa strojów 
ludowych, wycinanek, rzeźby, ceramiki, 
tkanin i eksponatów z dziedziny papiero-pla-
styki; czynna od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00; bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł; wstęp bezpłatny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „Łowicka galeria 
sztuki” – wystawa prac znaczących arty-
stów XX w. związanych z Łowiczem, m.in. 
Cz. Tańskiego, S. noakowskiego, A. Kraw-
czyka, K. Strzemińskiego, T. Klonowskiego, 
Z. Pągowskiego, Z. i R. Artymowskich,  
Z. Rostad-Abadie i twórczość obecnie 
działających malarzy; czynna od wtorku  
do niedzieli w godz. 10.00-16.00; bilety: 2 zł. 

 �Mini skansen przy Muzeum w Łowiczu 
– od 1 listopada do 31 marca zwiedzanie 
obiektów tylko z zewnątrz, obowiązuje bilet 
spacerowy 2 zł, dzień bezpłatny – niedziela.

 �izba Pamięci Łowickich Żydów –uka-
zuje dzieje tej społeczności w Łowiczu, od 
chwili pojawienia się starozakonnych  
w mieście, poprzez powstanie i intensywny 
rozwój Gminy żydowskiej, aktywny udział  
w społeczno-gospodarczym życiu miasta  
w XiX i XX wieku, wybuch ii wojny światowej,  
aż do ostatecznej jej zagłady. Muzeum  
w Łowiczu, ul. Stary Rynek 5/7.

 �Muzeum Diecezjalne w Łowiczu – 
zwiedzanie katedry wraz z eksponatami 
znajdującymi się w wieży; możliwość 
oglądania panoramy miasta z tarasu;  
czynne od poniedziałku do czwartku  
od 10.00 do 16.00, w piątki i soboty  
od 10.00 do 14.00; Łowicz, Stary Rynek 20.

 �izba Pamięci Stanisława klickiego – 
wystawa urządzona przez Grupę historycz-
ną „Kampinos” na i piętrze Baszty im. gen. 
Klickiego w Łowiczu; czynna w niedziele  
w godz. 16.00-18.00. Wstęp wolny.

 �Skansen w Maurzycach – od 1 listopa-
da do 31 marca zwiedzanie obiektów tylko 
z zewnątrz, obowiązuje bilet spacerowy 3 zł.

 �Pałac, oranżeria, wystawa Majoliki  
w Nieborowie i Świątynia Diany w Arkadii 
– do końca lutego 2016 roku nieczynne. 

 �Park w Nieborowie i Arkadii  
– czynne codziennie od 10.00 do zmroku, 
wstęp bezpłatny.

 �Muzeum Motoryzacji – czynne: pt., sb., 
ndz. w godz. 10.00-1800, w innych termi-

nach tylko po telefonicznym uzgodnieniu 
(tel. 46 838-50-68, 501-945-960); nieborów 
231a; bilety: normalny 10 zł, ulgowy (dzieci 
i młodzież do lat 15, emeryci, renciści) 7 zł,  
dzieci do lat 7 bezpłatnie.

 �Muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne w dni powsze-
dnie w godz. 9.00-17.00, w niedziele i święta 
w godz. 12.00-17.00, tel. 46-838-44-72.

 �Pałac w Sannikach – czynny od 
codziennie w godz. 8.00-17.00. Zwiedzanie 
z przewodnikiem: od poniedziałku do 
piątku  w godz. 7.30-15.30,  w soboty tylko 
po wcześniejszym uzgodnieniu w godz. 
9.00-17.00. Bilety: 10 zł i 3 zł (ulgowy).

 �Park przy pałacu w Sannikach – czynny 
codziennie w godz. 8.00-17.00; wstęp wolny.

 �Pałac w Walewicach – można zobaczyć 
m.in. apartament napoleoński, kaplicę 
pałacową. Zwiedzanie z przewodnikiem: 
sb., ndz. w godz. 11:00-11:50 i 12:00-12:50. 
Bilety: dzieci 5 zł, dorośli 10 zł. 

 �ekspozycja 500 guzików z Muzeum 
Guzików w Łowiczu, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
i piętro, ul. Stanisławskiego; czynna pon.-pt. 
w godz. 10.00-19.00, sob. 9.00-15.00. 

 �„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na ziemi 
Łowickiej” – wystawa on-line przygotowana 
na podstawie materiałów archiwalnych pre-
zentowanych w 2013 r. w siedzibie Oddziału 
w Łowiczu Archiwum Państwowego m.st. 
Warszawy; scenariusz Marek Wojtylak;  
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

 �„Powrót do przeszłości 1919-2014 
(95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP)” – wystawa zdjęć w dużym forma-
cie, ZSP nr 1, Łowicz, ul. Podrzeczna 30.

 �„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich”; Pałac w Sannikach,  
ul. Warszawska 142. Bilety: 10 zł i 3 zł.

wystawy czasowe
 � kwiaty, pejzaże i inne – wystawa malar-

stwa Anny Szcześniak; czynna codziennie 
do odwołania; Centrum Kultury i Promocji 
Ziemi Łowickiej, Łowicz, Stary Rynek 17. 

 �„Barwy natury” – wystawa gobelinów 
i rysunków Elżbiety Kanieckiej-Siebociń-
skiej; czynna do 30 listopada. Pałac 
w Sannikach, ul. Warszawska 142.

 �„Nie tylko kwiaty” – wystawa łowickiego 
artysty plastyka jerzego Dołhania składają-
ca się z ponad 30 obrazów olejnych  
o różnej tematyce; czynna do końca 2015 
roku; Miejska Biblioteka im. A. K. Cebrow-
skiego w Łowiczu Filia dla Dorosłych  
ul. Podrzeczna 20.

 � „VAG Łowicz – pasjonaci motoryzacji” 
– wystawa zdjęć Anny Gejdy, ukazujących 
działalność i pasję członków grupy zrzesza-
jącej miłośników samochodów marki vW, 
Audi, Seat i Skoda; dedykowana Sylwkowi 
Pluchcińskiemu, który zginął w tragicznym 
wypadku. Ekspozycja Foto Art Galeria, 
Łowicz ul. Zduńska 34.

 �„Nekropolie świata” – wystawa fotogra-
ficzna Radosława Taflińskiego, na którą 
składa się 30 zdjęć przedstawiających 
cmentarze żydowskie, a także cmentarze 
i nagrobki z różnych stron świata m.in.: 
Litwy, ukrainy, Rumunii, norwegii, Półwyspu 
Krymskiego, indii; czynna do 30 listopada 
w Gminnym Ośrodku Kultury w Domanie-
wicach, ul. Główna 3; poniedziałek 10:00-
16:00; wtorek, piątek 10:00-19:00; środa, 
czwartek 8:00-16:00; pierwsza i druga 
sobota miesiąca 8:00-14:00.

 �„Moja ulubiona postać z bajki, baśni 
lub legendy” – wystawa pokonkursowa 
prac plastycznych, czynna do 30 listopada; 
Gminny Ośrodek Kultury w Domaniewi-
cach, ul. Główna 3.

 �„Stare po nowemu” – wystawa prac 
przygotowanych w konkursach jesiennego 
Turnieju Kół Gospodyń Wiejskich (na 
przystosowanie przedmiotów bądź ich 
części do nowych funkcji dekoracyjnych lub 
użytkowych, znacznie odbiegających od 

pierwotnego przeznaczenia) oraz „Dobra 
żona tym się chlubi…” (na projekt makatki 
„domowej”); czynna do 30 listopada, Gmin-
ny Ośrodek Kultury w Zdunach, Zduny 1f;  
pon.-wt. 10.00-18.00, śr. 8.00-18.00, czw.-pt. 
10.00-18.00, pierwsza sobota miesiąca 
9.00-16.00.

 � Xi Gminny Przegląd Dziecięcej 
i Młodzieżowej Twórczości Plastycznej – 
wystawa pokonkursowa prac z wykorzysta-
niem różnorodnych technik plastycznych; 
czynna do 30 listopada; Gminny Ośrodek 
Kultury w Kiernozi, ul. Sobocka 1A; czynny: 
pon.-wt. 9.00-17.00, śr. 10.00-18.00, czw. 
9.00-17.00, pt. 12.00-20.00.

 �„Opowieści pędzlem i dłutem” – wy-
stawa obrazów Ewy Dworzańskiej i rzeźby 
Romana Giereja. Wernisaż w piątek,  
27 listopada, o godzinie 18.00, Pałac  
w Walewicach. Wystawa będzie czynna 
do końca grudnia.

koncerty
 �Czwartek, 26 listopada:
godz. 19.00 – Steve Hackett i jego go-
ście – nagranie video z koncertu w Tokio 
w 1996 roku; Klub Art Piwnica, Łowicz  
ul. 3 Maja. Wstep wolny. 

Tipes Topes #13 
Kino Fenix, Łowicz, ul. Podrzeczna 20

 �Piątek, 27 listopada:
godz. 20:00 – Aleksandra Grzegorek 
/Olka Grzegorka. z muzyką w tle – 
wystawa
godz. 21:00 – kobiety – koncert

 �Sobota, 28 listopada:
godz. 20:00 – Piotr kurek – koncert
godz. 21:00 – Stara Rzeka – koncert

 �Niedziela, 29 listopada:
godz. 18:00 – Gołąb przysiadł na 
gałęzi i rozmyśla o istnieniu – film, reż. 
Roy Andersson

Bilety w cenie 10 PLn za każdy dzień 
do nabycia w kasie kina.

kino Fenix 
Łowicz ul. Podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 �Czwartek, 26 listopada:
godz. 16:15 –  Rabusie fistaszków – 
film familijny, animowany prod. uSA
godz. 18:00, 20:00 – Listy do M. 2  
– komedia prod. polskiej

 �Piątek, 27 listopada:
godz. 16.00 – Listy do M. 2  
– komedia prod. polskiej
godz. 18.00 – Dyskusyjny klub Filmo-
wy: „Sól ziemi” – film dokumentalny

 �Sobota, 28 listopada:
godz. 16.00 – Listy do M. 2  
– komedia prod. polskiej
godz. 18.00 – intruz – dramat prod. 
Francja, Polska, Szwecja

 �Niedziela, 29 listopada:
godz. 20.00 – Listy do M. 2  
– komedia prod. polskiej  

 �Poniedziałek, 30 listopada:
godz. 11.00 – X Muza. Filmy, które 
warto obejrzeć i zapamiętać: „Naga 
wyspa”, reż. Kaneto Shindo, japonia 
1960. Rozegrana bez jednego słowa 
mówionego zaskakująca opowieść o 
życiu zgodnym z rytmem przyrody na 
jednej z wysp archipelagu japońskiego, 
nagradzana wielokrotnie na festiwalach 
całego świata. 

 �Poniedziałek – czwartek,  
   30 listopada – 3 grudnia

godz. 17.00 – Listy do M. 2  
– komedia prod. polskiej 
godz. 19.00 – Spectre – film sensacyjny 
prod. uSA, Wielka Brytania

telefony
 �informacja: PkS 42-631-97-06
 �Filia PuP w Głownie 42-719-20-76
 �Filia Powiatowego urzędu Pracy  

w Strykowie 42-719-84-22
 �urząd Gminy Głowo 42-719-12-91
 �urząd Miejski Głowno 42-719-11-51
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �urząd Miasta-Gminy Stryków  

42-719-80-02
 �kRuS 42-719-95-15
 �Policja w Głownie 42-719-20-20
 �Policja w Strykowie: 42-719-80-07
 �Punkt Selektywnej zbiórki Odpadów 

komunalnych, teren ZGKiM w Strykowie 
przy ul. Batorego 25, czynny: od wtorku do 
piątku w godz. 10-18 oraz w soboty 7-14

pogotowia
 �Policja 997 alarmowy
 �Straż pożarna: 998 alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Policja w Głownie 42-719-20-20
 �Policja w Strykowie: 42-719-80-07
 �Straż pożarna: w Głownie 42-719-10-08  

w Strykowie 42-719-82-95;
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie:  

42-719-14-40, 887-894-942;  
w Strykowie: 42-719-80-24 

 �zakład pogrzebowy w Głownie:  
42-710-71-90, 42-719-30-24;  
w Strykowie: 42-719-86-16

 �Pogotowie wodociągowe w Głownie 
42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10; w Zgierzu 42-675-10-00; 

dyżury przychodni 
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
Poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00.

 �Przychodnie w Strykowie: 
ul. Kościuszki 27: tel. 42-719-80-34; 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30. 

apteki 
 �Dyżury aptek w Głownie 
czwartek, 26 listopada:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
piątek, 27 listopada:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
sobota, 28 listopada:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
niedziela, 29 listopada:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
poniedziałek, 30 listopada:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
wtorek, 1 grudnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
środa, 2 grudnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
Apteki pełnią dyżury: w dni powszednie 
od zakończenia zmiany dziennej do godz. 

8.00 dnia następnego; w soboty i niedzie-
le w godz. 20.00-8.00 dnia następnego;  
w święta w godz. 8.00-8.00 dnia nast.

 �Dyżury aptek w Strykowie 
niedziela, 29 listopada: 
ul. Emilii Plater 2, tel. 42 719-80-41
Apteka pełni dyżur w godz. 9.00-14.00.

 �Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel. 42 719-57-57,  
czynny: pon.-pt. w godz. 8.00-15.00.

 �Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14, tel. 42 719-65-25, czyn-
ny: pon., śr., pt. 8-16, wt., czw. 8.00-17.00.

msze święte  
w niedziele i święta

 �Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

 �Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

 �Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 18.00

 �Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10:00, 12:00, 
18:00

wystawy
 �„Młoda Grafika Polska” – wystawa 

powarsztatowa Festiwalu Grafikalia 2015, 

czynna do końca listopada, pn.-czw. 12.00-
19.00, pt. 12.00-17.00; Mała Galeria MOK 
w Głownie, ul. Kopernika 45.

 �Galeria sztuki współczesnej Ban-
k&DM; czynna pon.-pt. w godz. 9.00-17.00; 
Głowno, ul. Młynarska 5/13, budynek 
Banku Spółdzielczego, i piętro.

 �„Jesień w liściach zamknięta” – wy-
stawa pokonkursowa prac plastycznych i fo-
tograficznych; Dom Kultury w niesułkowie, 
niesułków Kolonia 13.

koncerty
 �Niedziela, 6 grudnia:
godz. 18.00 – Jazzowy Chór Wytworni 
z Łodzi zaśpiewa na rzecz bezdomnych 
zwierząt z głowieńskiego przytuliska; Te-
atr Szwalnia w Łodzi, ul. Andrzeja Struga 
90). Wstęp bezpłatny, ale imprezie będzie 
towarzyszyła zbiórka datków finansowych 
oraz rzeczowych dla przytuliska dla bez-
pańskich psów i kotów w Głownie.

inne
 �Czwartek, 26 listopada:
godz. 10:00 – „Opowiastki o misiach 
Pana zdzisia” – spotkanie dla dzieci  
z kl. ii z pracownikiem ZOO w Łodzi. Dom 
Kultury w Strykowie, pl. Łukasińskiego 4. 
Wstęp wolny.

godz. 11.45 – „Wróbelek elemelek” 
przedstawienie w wykonaniu impresa-
riatu Teatralnego Pacuś ze Zduńskiej 
Woli, z okazji Dnia Pluszowego Misia. 
Dom Kultury w niesułkowie Kolonii nr 13. 
Wstęp wolny.
godz. 17.30 – „Norwegia Wiosną” – 
spotkanie z podróżniczką Aleksandrą 
Lesz. Miejski Ośrodek Kultury w Głownie, 
ul. Kopernika 45, wstęp wolny.

 �Piątek, 27 listopada:
godz. 17.00 – występ zespołu Tańca 
Współczesnego Agat oraz aukcja 
prac plastycznych uczniów. Dochód z 
imprezy przekazany zostanie na leczenie 
Katarzyny Cieślak, ZS nr 1 w Strykowie.

 �Sobota, 28 listopada:
od godz. 6.00 – Objazdowa zbiórka 
odpadów wielkogabarytowych: miasto 
Stryków.
godz. 10.00 – zabawa andrzejkowa, 
wróżby andrzejkowe i konkursy, sala 
gimnastycznej ZS nr 2, Bratoszewice.

 �Niedziela, 29 listopada:
godz. 15.00 – Bajki dla dzieci: „księż-
niczka na ziarnku grochu” Teatru 
Widzimisię z Łodzi, „zimowa przygoda  
ze Św. Mikołajem” Teatru Pacuś z Ło-
dzi. Miejski Ośrodek Kultury w Głownie, 
ul. Kopernika 45. Wstęp wolny.

 �Czwartek, 3 grudnia:
godz. 9.00 – Spotkanie z aktorem 
filmowym Lesławem Żurkiem, znanym 
m.in. z serialu „Londyńczycy”; Dom 
Kultury w niesułkowie, wstęp wolny.



OFeRTY PRACY
POWiATOWy uRZąD PRACy W ŁOWiCZu
(stan na 26 listopada 2015 r.) 

 � Robotnik gospodarczy 
 � Pozostali magazynierzy i pokrewni
 � Pozostali pracownicy wykonujący prace 
proste, gdzie indziej niesklasyfikowani

 � Robotnik gospodarczy
 � Sprzedawca 
 � Doradca klienta
 � Sprzedawca
 � Pracownik ochrony fizycznej 
 � Monter instalacji i urządzeń telekomunikacyj-
nych (telemonter)

 � Pakowacz ręczny 
 � Technik weterynarii 
 � Kierownik supermarketu
 � Kasjer-Sprzedawca 
 � Zastępca kierownika marketu 
 � Sprzedawca-Kasjer 
 � Lekarz weterynarii
 � kasjer-sprzedawca 
 � Technik prac biurowyc
 � Kierowca samochodu ciężarowego 
 � Sprzedawca
 � Specjalista ds. funduszy unijnych
 � Formowacz
 � Technik informatyk
 � Pracownik pomocniczy produkcji 
 � Elektryk

ROLNik SPRzeDAJe 
(ceny z dnia 24 listopada 2015 r.)

Żywiec wieprzowy:

 � Różyce: 3,10 zł/kg+vAT

 � Skowroda Płd.: 3,30 zł/kg+vAT

 � Domaniewice: 3,10 zł/kg+vAT

 � Chąśno: 3,10 zł/kg+vAT

 � Kiernozia: 3,10 zł/kg+vAT

 � Karnków: 3,10 zł/kg+vAT

Żywiec wołowy:

 � Skowroda Płd.: jałówki 7,10 zł/kg+vAT,  
krowy 5,20 zł/kg+vAT; byki 7,70 zł/kg+vAT;

 � Różyce: jałówki 6,70 zł/kg+vAT; 
krowy 5,30 zł/kg+vAT; byki 7,50 zł/kg+vAT;

 � Domaniewice: jałówki 6,70 zł/kg+vAT;  
krowy 5,30 zł/kg+vAT; byki 7,50 zł/kg+vAT;

 � Kiernozia: jałówki 5,80-6,80 zł/kg+vAT; krowy 
4,00-5,30 zł/kg+vAT; byki 6,00-7,00 zł/kg+vAT; 

SkARB ROLNikA 
nOTOWAniA Z TARGOWiSKA  
(ceny z dnia 24 listopada 2015 r.)

  w Łowiczu w Głownie
botwina pęczek - 2,00
brokuły szt. 2,00-3,00 2,50
brukselka kg 4,00-6,00 
buraczki czerwone kg 2,00 1,50-2,00
cebula kg 1,50-2,50 1,50-2,00
czosnek  szt. 0,80 1,00-1,50
gruszki kg 2,00-4,00 2,50-3,00
jabłka kg 1,00-3,00 1,00-3,00
jaja fermowe 15 szt. 6,00-9,00 5,00-8,00
jaja wiejskie 15 szt. 10,00-12,00 10,00-11,00
kalafior szt. 1,50-3,00 2,00-2,50
kapusta biała szt. 2,00-3,00 2,00-3,00
kapusta kiszona  4,00-6,00 4,00
kapusta pekińska szt. 1,00-3,00 1,50
koperek pęczek 1,00-1,50 1,50
marchew kg 1,50-2,50 2,00
miód  35/0,9 l 15-16/0,5 l
natka pietruszki pęczek 1,00-2,00 1,00
ogórek zielony kg 2,00-3,00 8,00-8,50
papryka czerwona kg 3,00-5,00 5,00-6,00
papryka zielona  3,00-5,00 5,00-6,00
papryka żółta kg 3,00-5,00 -
pieczarki kg 5,00-7,00 4,50-5,80
pietruszka kg 4,00 1,00-4,00
pomidor polski kg 3,00-5,00 1,50-5,50
por szt. 2,00 1,20-1,60
rzodkiewka pęczek 2,00-2,50 1,50
sałata szt. 2,00-3,00 1,50
seler szt. 2,00 1,50-2,00
włoszczyzna  pęczek 2,00-3,50 2,50
ziemniaki kg 1,00-1,20 1,20-1,50

iNFORMATOR GŁOWiEńSKi i STRyKOWSKi 

inne 
 �Czwartek, 26 listopada:
godz. 16.00 – „Pij mleko!” – piknik 
integracyjny połączony z aukcją charyta-
tywną dla chorej na raka łowiczanki Kasi 
Cieślak; Szkoła Podstawowa w Popowie.

 �Sobota, 28 listopada:
godz. 16:00 –„Wigilia Świętego Andrze-
ja” – wróżby i przepowiednie – zajęcia 
dla dzieci w wieku 6-12 lat. Muzeum 
w nieborowie. Koszt 15 zł + wstęp 1 zł.
godz. 17.00 – Narodowe Czytanie 
„Lalki” Bolesława Prusa; sali Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Sannikach. Wstęp 
wolny.

 �Niedziela, 29 listopada:
godz. 15.00 – Wirujący senior – spek-
takl podsumowujący projekt 
w wykonaniu grupy teatralnej 
AleBabki; sala widowiskowa Łowickiego 
Ośrodka Kultury, ul. Podrzeczna 20.

 �Niedziela, 6 grudnia:
godz. 14:00-19:00 – Charytatywny 
kiermasz Świąteczny „ POMAGAMY 
kASi C.” # zapalsiędodziałania; 
Dom Ludowy w Zielkowicach.
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PuNkTY PRzYJMOWANiA OGŁOSzeń DROBNYCH DO „NŁ”: BiuRO OGŁOSzeń ŁOWiCz, uL. PijARSKA 3A; BeDNARY, SKLEP P. PAPiERniK 24A; BOBROWNiki 27, SKLEP P. PACLER; BOLiMóW, uL. RynEK KOŚCiuSZKi 17, SKLEP 

„EWA”, P.PAPiERniK; DOMANieWiCe, uL. GŁóWnA 26, SKLEP P. jAKuBiAK; GąGOLiN POŁuDNiOWY, SKLEP „KOS”; HuMiN 1A, SKLEP P. GREFKOWiCZ; iŁóW: PL. RynEK STAROMiEjSKi 2A; SKLEP P. PAPiEROWSKiEGO; kieRNO-
ziA, RynEK KOPERniKA, KiOSK P. WESOŁOWSKiEj; kOCieRzeW PŁN., SKLEP P. DRAGAńSKiEj; kuRABkA 17A, SKLEP P. TOPOLSKiEj; ŁOWiCz, OS. BRATKOWiCE, KiOSK LOTTO; ŁYSzkOWiCe, SKLEP „DuET”, uL. GMinnA 6; 

NieBORóW, AL. LEGiOnóW POLSKiCh 18, SKLEP P. FiGATA; NOWA SuCHA 22, SKLEP P. SiEWiERy; OSTRóW 20, SKLEP P. BEjDy; OSMOLiN, uL. RynEK 2, SKLEP P. SERWACh; PSzCzONóW 147, SKLEP P. LiPińSKiEGO; SANNiki,  
uL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWiCZ; SOBOTA, PL. ZAWiSZy CZARnEGO 12, SKLEP P. BińCZAK; SOkOŁóW 19, SKLEP P. GŁOWACKiEGO; STACHLeW 113A, SKLEP P. WiERZBiCKiEj; STARY DęBSk 6A, SKLEP P. PAWŁA TARGA-

SZEWSKiEGO, ŚLeSzYN, uL. GóRnA 5, SKLEP P. MąCZyńSKiEj;  WALiSzeW STARY 19, SKLEP  P. PABijAńCZyK; zABOSTóW DuŻY, SKLEP P. SZALEniEC; zAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKiEj; zŁAkóW BOROWY 139A, SKLEP P. PiECKi.

PuNkTY PRzYJMOWANiA OGŁOSzeń DROBNYCH DO „WieŚCi”: BiuRO OGŁOSzeń GŁOWNO, uL. ŁOWiCKA 40; DMOSiN 1, BOżEnA KRZESZEWSKA, PiEKARniA:  STRYkóW: SKLEP „ZOSiA”, uL. TARGOWA 25/27; SKLEP P. ŁuKASZA 

PAPińSKiEGO, STARy RynEK 4/29.

PuNkTY PRzYJMOWANiA OGŁOSzeń DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLiNA, OPOROWA, BeDLNA i PACYNY”: BeDLNO 28, SKLEP Mini-MAG; DOBRzeLiN, uL. WŁ. jAGiEŁŁy, SKLEP MAGDA; PACYNA, uL. TOWAROWA 4, SKLEP P. MAG-

DALEny DuRKi; PLeCkA DąBROWA, SKLEP „MOniKA”; ŚLeSzYN, uL. GóRnA 5, SKLEP P. MąCZyńSKiEj; ŻYCHLiN, uL. ŁąKOWA 9A, SKLEP „MAGDA”; uL. nARuTOWiCZA 85F, SKLEP „MAGDA”; uL. 29 LiSTOPADA 25-26, SKLEP „ELEMiS”.

WYDAWCA i ReDAkCJA Nie PONOSzą ODPOWieDziALNOŚCi zA TReŚć OGŁOSzeń i RekLAM OPuBLikOWANYCH zGODNie z ART. 36 uSTAWY  z DNiA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWe”

samochodowe

kupno
 �Auta bezwypadkowe, tel. kom. 

795-297-763.

 �Autoskup: 1 zł za 1 kg, wszystkie, 
tel. kom. 888-460-461.

 �Subiekt Nieborów Auto-
kasacja, sprzedaż części, tel. (46) 
838-55-41.

 �Kupię auta, gotówka, młode 
roczniki, tel. kom. 501-196-901.

 �Kupię każde auto, tel. kom. 
510-631-245.

 �Kupię każde auto, gotówka, 
najlepsze ceny, odbiór 
natychmiastowy, sprawdź, tel. kom. 
501-032-036.

 �Złomowanie Pojazdów- 
zaświadczenia, auto-skup: 
uszkodzone, rozbite, 
wyeksploatowane, Rząśno 13, tel. 
kom. 602-123-360.

sprzedaż
 �AuDi A3, 1.6 benzyna/gaz, 2000 

rok, 5-drzwiowy, srebrny metalik, 
bogate wyposażenie, tel. kom. 
513-329-718.

 �AuDi A4, 1.9 TDi, 2002 rok, tel. 
kom. 783-238-364.

 �AuDi A4, 1.9 TDi, 2001 rok, tel. kom. 
500-134-210.

 �AuDi A4, 1.9 TDi, 2005 rok, kombi, 
w rozliczeniu przyjmę tańszy, 17.600 
zł, tel. kom. 513-375-786.

 �BMW 530 XD diesel, 2006 rok, tel. 
kom. 698-535-737.

 �BMW e36, 1.8, benzyna, 1996 rok, 
stan idealny, tel. kom. 660-680-306.

 �BMW e46, 1.9 benzyna/gaz, 1998 
rok, tel. kom. 798-924-437.

 �BuS, przyczepka, tel. kom. 
889-601-888.

 �CiTROËn Berlingo, 1.4 benzyna, 
1999 rok, tel. kom. 603-688-072.

 �CiTROËn Berlingo, 2.0 hDi, 2005 
rok, ciężarowy, klimatyzacja, faktura 
vAT, 6.000 zł, tel. kom. 602-585-750.

 �CiTROËn jumper, 2.2 hDi, 2007 
rok, L2h2, tel. kom. 501-606-982.

 �DAEWOO Lanos, 1.5, 2000 rok, tel. 
kom. 535-951-861.

 �DAEWOO Lanos, 1.5 gaz, 2001 rok, 
i właściciel, wspomaganie, tel. kom. 
604-392-876.

 �DAEWOO Matiz, tel. kom. 
661-091-352.

 �DAEWOO Matiz, 1999 rok, stan 
dobry, tel. kom. 601-854-337.

 �DAEWOO Tico, 1997 rok, tel. (46) 
837-68-79.

 �FiAT 126p, 1994 rok, tel. kom. 
797-857-114.

 �FiAT Brava, 1.4, benzyna, 1996 rok, 
1.700 zł, tel. kom. 669-078-579.

 �FiAT Cinquecento, 900, 1998 rok, 
stan bdb, tel. kom. 605-725-429.

 �FiAT Panda, 2004 rok, żółty, tel. 
kom. 512-088-422.

 �FiAT Panda, 1.1 benzyna/gaz, 2008 
rok, czerwony, tel. kom. 693-555-904.

 �FiAT Panda, 1.3 Multi jet, 2005 
rok, 66.000 km, stan bdb., tel. kom. 
792-345-292.

 �FiAT Punto, benzyna/gaz, 1999 rok, 
tel. kom. 604-685-367.

 �FiAT Punto ii, 2001 rok, stan idealny, 
tel. kom. 606-819-096.

 �FiAT Punto, 1.2 benzyna/gaz, 
2002 rok, w komplecie nowe opony 
zimowe, tel. kom. 695-795-479.

 �FiAT Sedici, 1.6, 2008 rok, i 
właściciel, stan idealny, tel. kom. 
601-157-601.

 �FiAT Seicento, 900, 2002 rok, tel. 
kom. 604-392-876.

 �FiAT Seicento, tanio, uszkodzony, 
tel. kom. 721-737-343.

 �FiAT Siena, 1,6 gaz, tel. kom. 
781-995-103.

 �FiAT uno, 900, 2000 rok, 150.000 
km, 1.200 zł, +opony zimowe, tel. 
kom. 517-754-130.

 �FiAT uno, 2002 rok, 170.000 km, 
stan dobry, tel. kom. 698-814-037.

 �FORD Escort, 1.8 TDi, 1997 rok, 
kombi, tanio, tel. kom. 605-535-396.

 �FORD Fiesta, benzyna/gaz, 1994 
rok, tel. kom. 669-945-567.

 �FORD Focus, 1.8 TDi, 2003 rok, 
5-drzwiowy, tel. kom. 605-535-396.

 �FORD Focus, 1.6 TDCi, 2006 
rok, sprawdzony, stan bdb, tel. kom. 
507-105-983.

 �FORD Mondeo kombi, 2.0 
TDDi, 2001 rok, 5.600 zł, tel. kom. 
501-645-857.

 �FORD Mondeo, MK3, 2001 
rok, GhiA kombi 2.0+LPG, nowa 
instalacja dopiero założona, tel. kom. 
782-009-297.

 �hOnDA Acord, 1.6 gaz sekwencja, 
1999 rok, granatowy metalik, bogate 
wyposażenie, stan rewelacyjny, tel. 
kom. 513-375-786.

 �hOnDA Civic, 1.4, 1998 rok, 
uszkodzony przód, 2.200 zł, tel. kom. 
604-262-117.

 �hyunDAi Santa Fe, 2006 rok, 
sprowadzany, zarejestrowany, tel. kom. 
507-105-983.

 �MAZDA 323, 1998 rok, tel. kom. 
504-544-328, po 16.00.

 �MAZDA 6, 2.0 Diesel, 2003 rok, 
kombi, tel. kom. 660-189-439.

 �MERCEDES Bus, 1992 rok, tel. 
kom. 517-481-313.

 �MERCEDES vito, 2.2 CDi, 2003 
rok, towarowo-osobowy, niebieski, 
(możliwość zamiany na mniejszy), tel. 
kom. 513-375-786.

 �MiTSuBiShi Space Star, 1.6, 2001 
rok, komfort, tel. kom. 605-535-396.

 �OPEL Astra, 1.4, 1994 rok, tel. kom. 
665-592-599.

 �OPEL Astra ii, 1.6 gaz, 2001 rok, 
380.000 km, tel. kom. 609-810-838.

 �OPEL Astra ii, 1.7 TD, 1999 rok, 
garażowany, oryginalny lakier, tel. 
kom. 513-375-786.

 �OPEL Astra ii, 1.6, benzyna/
gaz, 2000 rok, kombi, tel. kom. 
792-180-011.

 �OPEL Astra, 1.4 16v Ecotec, 1999 
rok, sedan, granatowy metalik, tel. (46) 
831-02-44, tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Corsa, 1.2 benzyna, 
2004 rok, tel. kom. 600-319-013, 
606-834-379.

 �OPEL Corsa B gaz, 1997 rok, tel. 
kom. 694-053-701.

 �OPEL Corsa C, stan idealny, tel. 
kom. 606-819-096.

 �OPEL Corsa, 1.3 CDTi, 2012 rok, 
5-drzwiowy, krajowy, serwisowany, tel. 
kom. 604-077-521.

 �OPEL Corsa, 1.7, 2001 rok, stan 
bdb, isuzu, bordowy metalik, wersja 
elegance, tel. kom. 609-488-293.

 �OPEL vectra C, 2003 rok, tel. kom. 
665-373-897.

 �OPEL vectra C, 1.9 CDTi, 
2007/2008 rok, 150 KM, wersja 
OPC Line, salon Polska, tel. kom. 
693-157-202.

 �OPEL vectra kombi, 1998 rok, tel. 
kom. 691-465-023.

 �OPEL vectra, 2.0, 1993 rok, 115 KM, 
po kapitalnym remoncie, nowy gaz, 
tel. kom. 606-687-756.

 �OPEL vivaro, 1.9 Di, 2003 rok, szary 
metalik, tel. kom. 695-761-325.

 �OPEL Zafira, 1.8 benzyna, 2000 
rok, i właściciel, zarejestrowany, pełne 
wyposażenie, tel. kom. 728-485-322.

 �PEuGEOT 206, 2003 rok, tel. kom. 
608-116-097.

 �PEuGEOT 206, 1.4, 2000 rok, 
4.900 zł, tel. kom. 502-358-304.

 �PEuGEOT 206, 1.4, 2002 rok, 
wyposażony, stan bdb, tel. kom. 
604-392-876.

 �PEuGEOT 307, 1.4 hDi, 2006 rok, 
150.000 km, klimatyzacja, oryginalny 
lakier, stan rewelacyjny, 12.700 zł, tel. 
kom. 604-706-309.

 �REnAuLT Clio, benzyna/gaz, 1996 
rok, tel. kom. 668-339-083.

 �REnAuLT Clio 3, 2006 rok, tel. kom. 
667-514-783.

 �REnAuLT Kangoo, 1.5 DCi, 2006 
rok, ii właściciel, stan bdb, tel. kom. 
605-920-882.

 �REnAuLT Kangoo, 1.2, 2000 rok, 
stan bdb, tel. kom. 603-106-176.

 �REnAuLT Megane Scenic, 1.5, DCi, 
2005 rok, 9.800 zł, klimatyzacja  
oraz Scenic ii, 1.9 DCi, 2004 rok; 
(w rozliczeniu przyjmę tańszy), tel. 
kom. 513-375-786.

 �REnAuLT Scenic, 1.9 DCi, 2003 
rok, tel. kom. 721-435-515.

 �REnAuLT Thalia, 1.4, benzyna/
gaz, 2000 rok, sedan, tel. kom. 
792-180-011.

 �SEAT Alhambra, 2000 rok, tel. kom. 
501-134-516.

 �SEAT Altea, 2005 rok, tel. kom. 
667-566-961.

 �SEAT ibiza, 1.4, 1996 rok, tel. kom. 
661-145-864.

 �SEAT Leon, tel. kom. 792-893-185.

 �SEAT Leon, 1.9 TDi, 2000 rok, stan 
idealny, tel. kom. 505-643-774.

 �SKODA Fabia, 1.4 MPi, 2001 rok, 
wspomaganie, tel. kom. 605-535-396.

 �SKODA Octavia, 1.9, 2006 rok, tel. 
kom. 505-899-244.

 �SuZuKi Swift, 1.2, 2011 rok, 41.000 
km, 31.000 zl, tel. kom. 502-095-748.

 �TOyOTA Avensis, 1.8 benzyna, 
2009 rok, kombi, tel. kom. 
788-878-874.

 �TOyOTA Corolla verso, 2002 rok, 
tel. kom. 517-117-246.

 �TOyOTA Corolla verso, 2.2 diesel, 
2008 rok, 7-osobowy, tel. kom. 
601-509-043.

 �vOLvO v40, 1.9 TD diesel, 1998 
rok, tel. kom. 516-159-806.

 �vW Bora, 1.9 TDi, tel. kom. 
514-539-036.

 �vW Golf, 1.4, 1999 rok, tel. kom. 
600-362-614.

 �vW Golf, TDi, 1996 rok, tel. kom. 
696-312-242.

 �vW Golf v, 2005 rok, tel. kom. 
886-786-686.

 �vW Golf v, 1.9 TDi, 2005 rok, 
niebieski metalik, 5-drzwiowy, 
(w rozliczeniu przyjmę mniejszy), 
16.200 zł, tel. kom. 604-706-309.

 �vW Passat, 1.9 TDi, 1997 rok, 
elektryka, klimatronik, hak, bordowy, 
sedan, stan bdb, 7.600 zł, tel. kom. 
505-620-764.

 �vW Passat kombi, 1.8 benzyna/gaz, 
1994 rok, tel. kom. 600-822-089.

 �vW Polo, 2002 rok, tel. kom. 
508-789-674.

 �vW Polo, 1.4 16 v benzyna, 2000 
rok, tel. kom. 518-992-246.

 �vW Polo Classic, 1.4, 1997 rok, 
2.200 zł, tel. kom. 609-219-094.

 �vW Polo, 1.2 benzyna, 2011 rok, 
stan idealny, tel. kom. 603-897-858.

 �vW Transporter, T4, tel. kom. 
517-965-243.

 �żuK, 1992 rok, pod plandekę, tel. 
kom. 502-436-234.

inne
 �naprawa automatycznych skrzyń 

biegów „Piotr Michalak”, tel. kom. 
501-461-936.

 �Części samochodowe, używane, 
Stacja Demontażu Pojazdów Rząśno 
13, tel. kom. 664-006-089.

 �LPG- serwis- montaż- diagnoza, tel. 
kom. 600-148-628.

 �Pomoc drogowa, tel. kom. 
665-734-042.

 �Pomoc drogowa, bezgotówkowo- 
kolizja, wypadek, tel. kom. 
608-532-321.

 �Opony, felgi z niemiec, hurtownia. 
największy skład w rejonie, 
mechanika. Bratoszewice, ul. Łódzka 
28, www.opony-gaweda.pl, tel. (42) 
719-63-08, 505-151-701.

 �Felgi stalowe, alufelgi, koła zimowe, 
tel. kom. 601-419-747.

 �Felgi 14’, 15’, tel. kom. 535-809-983.

 �Koła zimowe 13, tel. kom. 
506-771-822.

 �Sprzedam 4 opony zimowe, 
165/70R14, 1-sezonowe, tel. kom. 
692-039-886.

 �Sprzedam opony zimowe 3000 
przebiegu R17/225/55, tel. kom. 
505-928-424.

 �Sprzedam felgi stalowe 16’, 
od KiA Seed, 2007 rok, tel. kom. 
606-122-540.

motorowe

kupno
 �Kupię WSK 125/175, tel. kom. 

603-444-431.

sprzedaż
 �Sprzedam tanio skuter, tel. kom. 

606-987-042.

 �Motocykle, skutery, quady, części, 
serwis, Głowno, Łódzka 4, tel. (42) 
710-76-11.

 �Sprzedam 2 motocykle WSK, 
3-biegowe, tel. kom. 696-413-286.

garaże

kupno
 �kupię lub wynajmę garaż  

w Głownie na osiedlu Sikorskiego, 
tel. kom. 510-966-509.
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nieruchomości

kupno
 �Kupię ziemię Łyszkowice i okolice, 

tel. kom. 502-602-463, 16:00-19:00.

 �Kupie ziemię powyżej 1 hektara, 
gotówka, tel. kom. 501-020-993.

 �Kupię ziemię rolną z dostępem  
do drogi na trasie Łowicz-Łyszkowice, 
1-4 ha, tel. kom. 888-431-443.

 �Kupię dużą, szeroką działkę pod 
Łowiczem, tel. kom. 668-631-963.

 �Kupię kawalerkę do 80.000 zł, 
Łowicz, tel. kom. 535-343-607.

 �Ziemię rolną przy drodze, powyżej  
1 ha, w okolicach Łowicza kupię, tel. 
kom. 888-431-443.

sprzedaż
 �Sprzedam działki budowlane 

w Głownie, tel. kom. 606-414-222.

 �Działki budowlane, nieborów, tel. 
kom. 607-328-032.

 �Dwupoziomowe mieszkanie, 
114 mkw., centrum Łowicza, stan 
developerski, cena atrakcyjna, tel. 
kom. 508-174-797.

 �Działka 4,6 ha w jednym kawałku, 
uprawiana, 135x340 m, tanio, Łazin, 
tel. kom. 501-020-993.

 �Działka rolno-budowlana, 3000 
mkw., Bielawy przy drodze do Rulic, 
30.000 zł, tel. kom. 608-458-519.

 �M-3, Zabrzeźnia, ii piętro, tel. kom. 
602-445-248.

 �Działki budowlane Otolice 
1.400 mkw., 1.000 mkw., tel. kom. 
606-949-637.

 �Własnościowe, 38 mkw., cegła, tel. 
kom. 604-774-461.

 �Działka 600 mkw., Armii Krajowej, 
tel. kom. 604-933-185.

 �Mieszkanie po remoncie 60 mkw., 
iv piętro, Głowno, Kopernika, tel. kom. 
668-836-710.

 �Siedlisko, Dmosin, tel. kom. 
881-087-040.

 �Sprzedam ziemię 7,20 ha, żychlin, 
Głowackiego, tel. kom. 729-674-534, 
513-914-567.

 �Działki o powierzchni 48 arów 
w Osinach oraz w Stępowie 
 o powierzchni 38 arów, gmina 
Kiernozia, zabudowana, ogrodzona, 
tel. kom. 512-179-465.

 �Mieszkanie, Bratkowice, tel. kom. 
723-254-259.

 �Działka budowlana nieborów, 
niedaleko Pałacu 1513 mkw., woda, 
prąd, tel. kom. 661-966-124.

 �Działka Mysłaków 19x125 
m, podłączony prąd, tel. kom. 
660-366-785.

 �Mieszkanie, 52 mkw., Kwiatowa, tel. 
kom. 502-024-251.

 �Mieszkanie 32 mkw., Starzyńskiego, 
iv p., tel. kom. 697-449-146.

 �Działka rolno-budowlana  
9.300 mkw., Placencja, bardzo tanio, 
tel. kom. 606-889-643.

 �Kawalerkę 39 mkw; 2-pokojowe 
48 mkw.; 3-pokojowe, 66 mkw. 
– mieszkania znajdują się na ul. 
Piekarskiej 4, prywatne miejsca 
parkingowe, niski czynsz, tel. kom. 
793-986-997.

 �Sprzedam mieszkanie  
„Pod Kurantem”, Głowno, tel. kom. 
796-990-820.

 �Mieszkanie 47 mkw., os. 
Dąbrowskiego, tel. kom. 500-136-658.

 �Mieszkanie 48 mkw., os. 
Dąbrowskiego, iv piętro, tel. kom. 
694-750-724.

 �Dwie działki zalesione 10.500 mkw., 
11.100 mkw., tel. kom. 608-815-516.

 �Działka rolno-budowlana 1.86 ha, 
w tym 0,70 ha lasu, Karolew gm. 
nieborów, tel. kom. 880-230-011.

 �Dwie działki rolno-budowlane 
po 1,50 ha, Piaski Trzcinówka, gm. 
Bolimów, tel. kom. 880-230-011.

 �Sprzedam kawalerkę, na 
Przedmieściu, iii piętro, 34,8 mkw., tel. 
kom. 667-249-366.

 �Mieszkanie 58 mkw., dawne M5, 
4 piętro, osiedle Starzyńskiego, tel. 
kom. 508-351-132.

 �Mieszkanie 49 mkw., umeblowane, 
wysoki standard, os. Dąbrowskiego, 
tel. kom. 660-541-668.

 �Budowlano-rolna, 7 ha, nieborów, 
tel. kom. 603-878-783.

 �Sprzedam 2 działki, każda 3.200 
mkw., Armii Krajowej, Strzelecka, tel. 
kom. 664-924-889.

 �Domek 60 mkw., działka 6.000 
mkw., budowlano-usługowa, narożna, 
Łowicz, tel. kom. 603-878-783.

 �Cztery pokoje, 75,5 mkw., blisko 
dworca PKP, os. Szarych Szeregów, 
tel. kom. 601-385-890.

 �Bąków, ziemia 2.21 ha, z dojazdem, 
tel. kom. 792-620-178.

 �Mieszkanie 48 mkw., i piętro, 
os. Marii Konopnickiej,  
tel. kom. 796-106-505, 661-185-974.

 �Mieszkanie 60 mkw., Głowno, 
Kopernika, tel. kom. 504-000-855.

 �Sprzedam dom handlowy przy ul. 
Zduńskiej, tel. kom. 606-818-288.

 �Sprzedam działkę rolno-budowlaną 
3.100 mkw., Wrzeczko, tel. kom. 
889-860-102.

 �Sprzedam M-3, 49 mkw., iii piętro, 
130.000 zł, tel. kom. 668-158-058.

 �Mieszkanie, 60 mkw., parter, 
Bratkowice, tel. kom. 509-838-542.

 �Mieszkanie 39 mkw., nowe Zduny/
Dąbrowa, tel. kom. 604-122-730, 
wieczorem.

 �Sprzedam mieszkanie 48 mkw., 
Blich, tel. kom. 516-813-439.

 �Mieszkanie 30 mkw., osiedle huta 
józefów, parter, 77.000 zł, tel. kom. 
695-459-001.

 �Sprzedam działkę 1100 mkw., 
obok Ośrodka Zdrowia w Chąśnie, 
niedrogo, tel. (46) 837-51-88, po 
16.00.

 �Dom z działką, gmina Bielawy, tel. 
kom. 511-682-578.

 �Działki budowlane, ciekawa 
lokalizacja- koło Łowicz, tel. kom. 
512-490-910.

 �Kawalerkę parter, za pół ceny, tel. 
kom. 796-371-547.

 �Sprzedam mieszkanie o 
powierzchni 39,5 mkw., 2-pokoje, 
kuchnia, os. noakowskiego, tel. kom. 
607-110-709.

 �kawalerka 24 mkw., 
Noakowskiego, bl. 4, cegła, iii 
piętro, centrum, 100.000 zł, tel. 
kom. 502-670-502.

 �Mieszkanie w Łodzi 33 mkw., tel. 
kom. 698-027-701.

 �Sapy, gmina Domaniewice- 
gospodarstwo rolne, 2.30 ha, 
budynki+ dom, tel. kom. 609-207-829.

 �Dom i zabudowania gospodarcze 
lub sam dom, tel. kom. 513-597-084.

 �Ziemia rolno-budowlana, 6 ha, koło 
Skierniewic, tel. kom. 517-500-102.

 �Sprzedam dom w stanie surowym, 
zamknięty, 127 mkw., tel. kom. 
508-694-697.

 �Sprzedam tanio mieszkanie, 
pokój z kuchnią, stare budownictwo, 
Bratoszewice, tel. kom. 535-169-609, 
792-058-558.

 �Mieszkanie 48,5 mkw., Łowicz, os. 
Bratkowice, tel. kom. 662-967-762.

 �Budowlano-rolna, 0,98 ha, Sromów, 
tel. kom. 887-313-399.

 �Dom z działką, Bratoszewice, tel. 
kom. 504-507-730, 514-734-737.

 �Wyremontowane 60 mkw., 
Bratkowice, iv p., tanio, tel. kom. 
696-949-460.

 �Atrakcyjne działki 4.300 mkw.,  
12 zł/mkw., gmina Słubice, 20 km  
od Płocka, tel. kom. 514-297-560.

 �Działka budowlana, szer. 15 m,  
dł. 80 m, Placencja, tel. kom. 
697-155-781.

 �nowe działki budowlane  
w nieborowie, tel. kom. 781-192-860.

 �Pilnie sprzedam działkę rolną,  
2,07 ha, w tym 3.000 mkw., 
budowlana, 2 km od Łowicza,  
tel. kom. 601-385-520.

 �Mieszkanie 47,5 mkw., 
noakowskiego sprzedam lub 
zamienię na mniejsze, tel. kom. 
517-719-072.

 �Sprzedam działkę 98 arów, 
z zabudowaniami, Gzinka 25,  
tel. kom. 532-134-279.

 �Działka rolno-budowlana, 1,21 ha,  
natolin Kiernoski, tel. kom. 
784-537-413.

 �Działka budowlana 2.600 mkw.  
w Głownie, ul. Sowińskiego, 46.000 zł, 
tel. kom. 792-931-678.

 �Mieszkanie, 48 mkw., 
Dąbrowskiego, parter, tel. kom. 
516-199-690.

 �Sprzedam mieszkanie 32 mkw., 
iv piętro, os. Kopernika, tel. kom. 
501-529-048.

 �Sprzedam kawalerkę, tel. kom. 
509-038-645.

wynajem
 �Kwatery pracownicze, Głowno koło 

Strykowa, tel. kom. 502-420-340, 
503-065-351.

 �Wynajmę krojownię z całym 
wyposażeniem na terenie Głowna, tel. 
kom. 603-610-884.

 �Wynajmę mieszkanie 60 mkw., 
Bratkowice, tel. kom. 691-434-555.

 �Wynajmę kawalerkę, os. 
Dabrowskiego, tel. kom. 691-143-691.

 �Wynajmę lokal 27,6 mkw. na 
działalność usługowo-handlową, m.in. 
na gabinet lekarski, kosmetyczny, 
biurowy. Wszystkie media, Łowicz, 
Długa (obok galerii), tel. kom. 
785-114-514.

 �Do wynajęcia M-4, Bratkowice, tel. 
kom. 605-679-749.

 �Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
centrum Łowicza, tel. kom. 
602-328-896.

 �Do wynajęcia mieszkanie M-2 na 
os. Kopernika, tel. kom. 506-136-444, 
po 17.00.

 �Pokój do wynajęcia, tel. (46) 
838-13-05.

 �Wynajmę mieszkanie 53 mkw., tel. 
kom. 604-961-560.

 �Wynajmę pomieszczenie 40 mkw., 
na działalność usługową, tel. kom. 
512-088-422.

 �Wynajmę dom, działka 500 mkw., 
garaż, Głowno, tel. kom. 887-428-901.

 �nowa hala, 5 km od Łowicza, socjal, 
siła, media, tel. kom. 668-594-262.

 �M2, tel. kom. 692-101-989.

 �Wynajmę lub sprzedam lokal na 
Targowicy w Łowiczu, w głównej 
alejce, w rzędzie z mięsem, tel. kom. 
605-636-176.

 �Wynajmę M-3, 57 mkw., częściowo 
umeblowane, ul. Sikorskiego bl. 16, 
tel. kom. 698-081-738.

 �Wynajmę kawalerkę 35 mkw., 
Głowno, tel. kom. 737-533-719.

 �Do wynajęcia kawalerka - 1 piętro, 
na os. Bratkowice, na dłuższy okres, 
tel. kom. 728-476-540, po godz. 18.

 �Do wynajęcia 3-pokojowe 
mieszkanie, i piętro, centrum, tel. kom. 
665-724-018, po 16.

kupno różne
 �Przyjmę gruz, glinę, ziemię, tel. kom. 

885-122-144.

 �Kupię butlę gazową 11 kg, tel. kom. 
507-792-426.

sprzedaż różne
 �Drewno kominkowe, opałowe, 

rozpałkowe, pakowane w workach, tel. 
kom. 501-658-261.

 �Zbiorniki plastikowe 1000 l, tel. kom. 
604-411-266.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Drewno opałowe, rozpałkowe, 
możliwy dowóz. Stemple budowlane, 
nowe, tel. kom. 885-122-144.

 �Kompresory, sprężarki, tel. (46) 832-
14-57, tel. kom. 513-666-808.

 �Węgiel ekogroszek z dostawą  
i  rozładunkiem,  
tel. (23) 661-10-13, tel. kom. 
789-333-677.

 �Piecyk kaflowy, tel. kom. 
733-805-081.

 �Brunatny węgiel czeski, tel. kom. 
509-920-555.

 �Kuchnia węglowa, tel. kom. 
733-805-081.

 �Choinki do hurtu, tel. kom. 
608-795-792.

 �Choinki do hurtu, tel. kom. 
537-098-811.

 �Drewno kominkowe i opałowe, 
pelet drzewny, brykiet drzewny, tel. 
kom. 504-010-550.

 �Sprzedam rębak, tel. (46) 
830-31-62.

 �Eurofala, łubianki, stojaki 
sadownicze, tel. kom. 692-101-989.

 �Obrazy olejne; podgrzewacze 
przepływowe 4 i 7 kW, tel. kom. 
604-931-778.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 
500-262-573.

 �Cegła rozbiórkowa, tel. kom. 
602-451-341.

 �Sprzedam piec centralnego 
ogrzewania, miałowy ze sterowaniem, 
powierzchnia grzewcza 6 metrów 
kwadratowych, tel. kom. 880-877-722.

 �Sprzedam kruszywo betonowe, 
płyty, trelinkę, podsypki pod kostkę, 
kupię każdy złom, odbieram odpady 
budowlane, tel. kom. 607-350-968, 
795-229-419.

 �Przekładnia mechaniczna z 
silnikiem elektrycznym, tel. kom. 
785-405-552.

 �Wózek widłowy, tel. kom. 
785-405-552.

 �Sprzedam balustradę balkonową, 
używaną, profil 12x12, tel. kom. 
606-854-369.

 �Siatka ogrodzeniowa, najtaniej, 
tel. kom. 693-296-236.

 �Sprzedam meble pokojowe, 
kanapę i narożnik kuchenny, tel. kom. 
792-839-320.

 �Komputer, monitor, tel. kom. 
604-497-153.

 �Pralka Frania, tel. kom. 669-037-281.

 �Sprzedam karpia, ceny hurtowe,  
tel. kom. 605-658-411.

 �Sprzedam tunele foliowe 33 m,  
16 m; instalację nawadniającą  
do tuneli; piec do tunelu+ rury 
dymowe, tel. (46) 838-75-53, tel. kom. 
601-379-355, Zduny 9.

 �Sprzedam segment pokojowy 
ciemny, 4 m, tel. kom. 602-372-542.

 �Sprzedam olej zużyty, tel. kom. 
692-391-031.

 �Sprzedam lodówkę 
z zamrażalnikiem, stan bdb, niedrogo, 
tel. (46) 837-96-77.

 �Kanapa rozkładana, tel. kom. 
506-074-858.

 �Sprzedam kredens, komode,  
stolik, ławę, telewizor,  
tel. (46) 837-94-59.

 �Słupki ogrodzeniowe, tel. kom. 
530-800-933.

 �Sprzedam 6 słupów betonowych, 
tel. kom. 606-987-042.

 �Aparat słuchowy, tel. kom. 
606-987-042.

 �Sprzedam topole,  
tel. (46) 838-39-94.

 �Odkurzacz system czyszcząco-
piorący, 2.400 W, tel. (46) 839-67-81.

 �Studzienka wodomierzowa, 
tel. kom. 605-567-198.

 �Sprzedam pralkę z gwarancją, 
tel. kom. 512-088-422.

 �Sprzedam termę 80 l, tel. kom. 
600-262-693.

 �narożnik rozkładany, zamrażalka, 
wózek- tanio, tel. kom. 609-377-827.

 �Kolumna estradowa 320 v 
RnS+ wzmacniacz diody, tel. kom. 
669-037-281.

 �Sprzedam odzież damską 
w rozmiarze 40-46, tel. kom. 
600-198-768.

 �Pianino, tel. kom. 509-561-083.

 �Sprzedam używany piec miałowy 
Żubr 25 kW i 60 kW, tel. kom. 
606-832-571.

 �Wersalka zielona 1,2x2,0, używana, 
stan dobry, Łowicz, tel. kom. 601-
575-188, po 16:00.

 �Laptop, tel. kom. 500-204-559.

 �Drewno kominkowe, opałowe, 
suche, tel. kom. 601-189-972.

 �Sprzedam tanio kanapę skórzaną; 
sofę, tel. kom. 692-287-672.

 �Sprzedam rębak do gałęzi, tel. kom. 
728-579-290.

 �Eurofala, łubianki, drabinki 
sadownicze, stemple budowlane, tel. 
kom. 692-101-989.

 �Drewno opałowe, kominkowe, tel. 
kom. 693-172-904.

 �Silnik elektryczny 11KW, tel. kom. 
693-172-904.
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 �Sprzedam drewno opałowe z 
jabłoni, pocięte na kawałki 20-30 cm, 
tel. kom. 606-819-096.

 �ule poliuretanowe Ostrowskiej 
z ramkami, nowe, 2 szt., tel. kom. 
601-509-043.

 �Sprzedam overlock 4-nitkowy 
6714S, biały, tel. (46) 874-72-45.

 �Sprzedam lodówko-zamrażarkę 
Polar, tel. kom. 696-604-979.

 �Okna używane jedna strona kolor 
brąz 2,30x1,50, 4 sztuki, tel. kom. 
505-140-687.

 �Sprzedam dąb, tel. (46) 838-16-42.

 �Z demontarzu: drzwi zewnętrzne 
dębowe, tel. kom. 788-531-152.

 �Sprzedam imadło, kowadło, 
szlifierkę stołową, tel. kom. 
606-974-005.

 �Oryginalna krajzega 5,5 kW, tel. 
kom. 606-974-005.

 �Sprzedam przecinarkę do metalu, 
tel. kom. 606-974-005.

 �Sprzedam pieńki, tel. kom. 
600-331-533.

 �halogen grzewczy, tel. kom. 
667-341-968.

praca

dam pracę
 �Zatrudnię szwaczki - dzianina, tel. 

kom. 603-610-884.

 �Przyjmę kierowcę do pizzerii: praca 
na stałe, tel. kom. 781-418-081.

 �Zatrudnię kelnerkę (możliwość 
przyuczenia do zawodu), tel. kom. 
782-223-546.

 �Zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
pizzy (Łowicz), tel. kom. 782-223-546.

 �Zatrudnię pomocnika kucharza 
(możliwość przyuczenia do zawodu), 
Łowicz, tel. kom. 721-680-807.

 �Przyjmę kelnerkę praca na stałe 
oraz kucharza do przyuczenia 
weekendowo, tel. kom. 781-418-101.

 �Zatrudnię mechanika lub 
elektromechanika samochodowego, 
tel. kom. 502-251-751.

 �Zatrudnimy szwaczki i prasowaczki, 
tel. kom. 665-431-100.

 �Z Oriflame jako konsultantka: 
dorobisz, zarobisz. Wyślij SMS na 
numer 603-959-031 z imieniem i 
nazwiskiem. Oddzwonimy.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, chłodnie, dobra 
stawka, tel. kom. 782-223-211.

 �Zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, dobre zarobki, tel. kom. 
604-237-423.

 �Zatrudnię Opiekunkę do osoby 
starszej w niemczech  , tel. kom. 
514-781-491.

 �Operatora ciągnika odśnieżarki, 
Stryków, tel. kom. 603-606-695.

 �zatrudnię brakarkę, pakowanie 
odzieży, Głowno, tel. kom. 
607-443-788.

 �zatrudnię parowaczkę, Głowno, 
tel. kom. 607-443-788.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 
517-115-462.

 �Zatrudnię osobę do serwisu opon 
na stanowisko mechanik-wulkanizator, 
Bratoszewice, tel. kom. 505-151-701.

 �Sprzątanie warsztatów, biur, k/m, 
Stryków, tel. kom. 603-606-695.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, kraj, 
tel. kom. 600-763-615.

 �Zatrudnię ślusarza-spawacza, 
malarza-lakiernika do produkcji 
ogrodzeń, tel. kom. 509-877-072.

 �Zatrudnię na etat lub umowę 
zlecenie programistę (sterowniki 
Siemensa S7), tel. kom. 790-808-190.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, tel. kom. 
601-360-267.

 �Zatrudnię pracownika do składu 
budowlanego, wymagane prawo 
jazdy, tel. kom. 787-124-899.

 �Przyjmę kierowcę na kraj, tel. kom. 
505-003-844.

 �Przyjmę do pracy w kwiaciarni, tel. 
kom. 601-646-503.

 �Zatrudnimy fryzjerkę do w pełni 
wyposażonego salonu fryzjerskiego w 
Łowiczu, tel. kom. 605-330-839.

 �Zatrudnię pizzermana lub osobę 
do przyuczenia, kasjerko-kelnerkę 
do pizzerii w Głownie, tel. kom. 503-
147-273, po 10.00.

 �Tynkarz na agregat, tel. kom. 
500-037-006.

 �Osoba do sufitów podwieszanych, 
tel. kom. 500-037-006.

 �Zatrudnię kierowcę na trasie 
międzynarodowej, tel. kom. 
604-433-775.

 �zatrudnię kierowcę kat. C, od 
zaraz, tel. kom. 797-713-825.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, 
możliwość codziennego zjazdu 
do domu po wykonanym kursie, 
możliwość pracy tylko w weekendy, 
praca w kółkach, tel. kom. 
606-481-899.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, transport 
krajowy, tel. kom. 606-413-434.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, 
z doświadczeniem, tel. kom. 
691-621-098.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. 
kom. 607-267-206.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
szwaczki. Stała praca, tel. (42) 
710-73-31, tel. kom. 608-496-344.

 �Przyjmę do układania kostki, tel. 
kom. 508-286-519.

 �Szukam osoby z Łowicza do 
pomocy w handlu na rynku, 
do 40-stki, tel. kom. 601-523-534.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, na Tesco 
Teresin, tel. kom. 508-168-121.

 �Gospodarstwo hodowlane zatrudni 
na stałe pracownika, tel. kom. 
721-085-095.

 �Zatrudnię sprzedawcę w hurtowni 
ogólnobudowlanej, tel. kom. 
602-587-341.

 �Firma budowlana zatrudni 
pomocnika budowlanego, tel. kom. 
734-733-404.

 �zatrudnię glazurnika i osobę do 
robót wykończeniowych, tel. kom. 
500-027-261.

 �Zatrudnię ekspedientki do sklepu 
spożywczego w Łowiczu, tel. kom. 
512-088-422.

 �Zatrudnię kierowcę C+E (transport 
międzynarodowy), tel. kom. 608-059-
817, 606-457-050.

 �Zatrudnimy osoby do pakowania 
lekkich produktów spożywczych. 
umowa o pracę, 13,53 zł/h + 
nadgodziny., tel. kom. 606-946-155, 
www.instarter.work, Sochaczew, 
Grabskiego 1A/103.

 �Zatrudnię spedytora z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 608-059-
817, 606-457-050.

 �Potrzebuję pracownika do 
układania kostki brukowej, tel. kom. 
661-027-590.

 �Firma zatrudni kierowcę z 
doświadczeniem kat. C+E w ruchu 
krajowym bądź międzynarodowym, 
chłodnia, tel. kom. 602-389-703.

 �Firma zatrudni kierowcę kat. C+E 
w ruchu krajowym. Załadunki FM, 
Polska, tel. kom. 602-389-703.

 �Zatrudnię spedytora krajowego i 
międzynarodowego, wysokie zarobki 
Cv: freshmar@wp.pl.

 �Zatrudnię do biura transportowego 
księgową Cv na freshmar@wp.pl.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, 
transport międzynarodowy, tel. kom. 
662-996-668.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, w 
transporcie międzynarodowym, tel. 
kom. 603-430-222.

 �Przyjmę do pracy w gospodarstwie, 
tel. kom. 600-822-089.

 �zatrudnię wykwalifikowanego 
cukiernika, tel. kom. 881-000-706.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E, z 
doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, dobre zarobki, tel. 
kom. 519-077-103.

 �Zatrudnię brukarza lub pomocnika, 
tel. kom. 661-937-398.

 �Przyjmę na stanowisko spedytor, 
dobre zarobki, tel. kom. 519-077-103.

 �Zatrudnię spedytora, transport 
międzynarodowy, chłodnia, tel. kom. 
604-237-423, sawtrans@wp.pl.

 �Szwaczki, chałupniczki - kurtka 
męska, tel. kom. 516-593-442.

 �zatrudnię kierowcę kat. C+e,  
z okolic Głowna, Strykowa, 
powiatu łowickiego, tel. kom. 
605-097-071.

 �Zatrudnię asystenta, dział logistyki 
i transportu, tel. kom. 604-237-423, 
sawtrans@wp.pl.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kierunek 
hiszpania (kółka). umowa o 
pracę, dogodne warunki, tel. kom. 
601-940-945.

 �Zatrudnię od zaraz młodego 
mężczyznę ze wsi do pracy w sklepie 
rolniczo-technicznym. Mile widziana 
znajomość maszyn, środków 
ochrony roślin, sprzętu rolniczego, 
pracalowiczagro@gmail.com.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E w 
ruchu krajowym, wolne weekendy, tel. 
kom. 503-302-567.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, kraj, 
zagranica; firanki, chłodnie, może 
być bez doświadczenia, tel. kom. 
790-803-388.

 �Zatrudnię dwóch murarzy, tel. kom. 
722-137-778.

 �Budmax zatrudni brukarzy, 
operatora ładowarki, pracowników 
do układania kostki- od zaraz. 
Praca w Bolimowie, tel. kom. 
693-698-006.

 �Kierowca C+E, kraj, izoterma, 
poniedziałek-piątek, tel. kom. 500-
333-660, Łowicz.

 �Kierowca z doświadczeniem, bus 
3,5 t, plandeka, kraj, poniedziałek-
piątek, tel. kom. 500-333-660, Łowicz.

 �zatrudnię kierowcę kat. C+e, tel. 
kom. 667-829-198.

 �Zatrudnię kierowcę kat. CE na 
kraj z doświadczeniem, tel. kom. 
699-902-211.

 �Firma zatrudni brukarzy oraz 
pomocników brukarzy, tel. kom. 
789-116-316.

 �Zatrudnię kierowcę C+E 
z doświadczeniem, kraj, tel. kom. 
662-190-347.

 �Zatrudnię dziewiarza z 
doświadczeniem lub z przyuczeniem. 
umowa o pracę, tel. kom. 
608-452-386.

 �Przyjmę do pracy szwaczki biegle 
szyjące na overlocku i 2-igłówce, tel. 
kom. 883-993-576.

 �Do pizzerii w Łyszkowicach 
zatrudnimy kierowcę kat. B oraz 
pizzermana. Samochód służbowy, tel. 
kom. 512-701-984.

 �Do pizzerii w Strykowie zatrudnimy 
pizzermana z doświadczeniem lub do 
przyuczenia, dobre zarobki, tel. kom. 
507-507-358.

 �Zatrudnię do układania kostki, tel. 
kom. 663-690-050.

szukam pracy
 �Kobieta szuka pracy biurowej, 

wykształcenie wyższe, doświadczenie, 
tel. kom. 692-920-394.

 �Kierowca C+E poszukuje pracy 
8-9 godz. dziennie, Łowicz, teren, lub 
innej, tel. kom. 661-628-467.

 �Przyjmę prace chałupnicze, tel. 
kom. 782-142-339.

 �Zaopiekuje się dzieckiem lub 
starszą osobą, tel. kom. 662-646-959.

inne
 �zacznij zarabiać na stronach 

internetowych, prywatne lekcje: 
HTML, CSS, PHP, MySQL, tel. kom. 
604-676-613.

usługi wideo
 �Wideofilmowanie DSLR Full 

hD, fotografia. Promocje na rok 
2015/2016, www.blysk-fotostudio.pl, 
tel. kom. 889-148-555.

 �Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, Blu-ray, tel. (46) 837-
94-85, tel. kom. 608-484-079.

 �Wideofilmowanie hD, 
fotografowanie, tanio, tel. kom. 
606-852-557.

 �Wideofilmowanie DvD, Blu-Ray, 
zdjęcia, tel. kom. 698-535-780.

 �Wideofilmowanie, fotografia, tanio, 
tel. kom. 692-519-140.

 �Www.studiokadr.cdx.pl.

 �Wideofilmowanie hD „Kasia” 
+zdjęcia, tel. kom. 602-633-407.

 �Wideofilmowanie, tel. kom. 
600-287-992.

 � indywidualne filmowanie ślubów i 
wesel www.videopiksel.pl, tel. kom. 
505-780-835.

remontowo-
budowlane

usługi
 �układanie kostki brukowej, tanio, tel. 

kom. 667-837-817.

 �Wznoszenie budynków 
mieszkalnych, gospodarczych i 
przemysłowych, dachy, solidnie, tel. 
kom. 785-402-533.

 �Wykończenia wnętrz, tel. kom. 
785-402-533.

 �Dachy, pokrycia dachowe, 
konstrukcje, obróbki, tel. kom. 
609-846-316.

 �Wylewki agregatem; natrysk 
ocieplenia pianą poliuretanową 
poddaszy www.ocieplenie-domu.
pl, tel. kom. 531-402-222, 
698-480-048.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki; solidnie, tel. 
kom. 501-931-961.

 �Cyklinowanie, polerowanie, 
układanie parkietu, tel. kom. 
501-249-461.

 �Docieplanie budynków, 
stropodachów granulatem 
styropianowym; kondygnacja: 999 zł, 
tel. kom. 602-570-424.

 �usługi nową koparko-
ładowarką, młot hydrauliczny; 
koparką gąsienicową, tel. kom. 
790-606-451.

 �usługi koparko-ładowarką jCB, tel. 
kom. 604-411-266.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz 
posadzki (mixokret), tel. kom. 
502-452-907.

 �usługi remontowo-budowlane, 
docieplenia poddaszy, elewacji, tel. 
kom. 500-027-261.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �Dachy, blachodachówki, blachy 
trapezowe, tel. kom. 512-033-338.

 �Bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka ogrodzeniowa, montaż, 
producent, tel. kom. 503-572-046.

 �Wylewki maszynowe mixokret, tel. 
kom. 517-032-915.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �Wykopy minikoparką, tel. kom. 
781-151-525.

 �Docieplanie budynków, gładzie, 
malowanie, płyty k/g, panele 
podłogowe i ścienne, glazura, 
terakota, tel. kom. 607-343-338.

 �usługi minikoparką, tel. kom. 
697-725-830.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki 
itp., tel. kom. 785-333-971.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki 
itp., tel. kom. 785-333-971

 �układanie kostki brukowej, 
granitowej, tel. kom. 692-789-266.

 �Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody 
-cyklinowanie, lakierowanie, tel. 
kom. 607-090-260.

 �Dachy: profesjonalnie, papa 
termozgrzewalna, rynny, tel. kom. 
668-208-450.

 �Docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, kompleksowe 
wykończenia wnętrz, faktury vAT, tel. 
kom. 606-737-576.

 �Kierowanie budowami, ekspertyzy, 
przeglądy techniczne, projekty 
indywidualne, adaptacje, tel. kom. 
693-184-322.

 �Malowanie, gipsowanie, zabudowy 
G-K, tel. kom. 533-076-850.

 �Kompleksowe wykończenia wnętrz, 
tel. kom. 513-659-912.

 �Przystępne ceny: solidne, fachowe 
docieplenia budynków, murowanie, 
tynki, klinkier, itp., wykończenia wnętrz 
(glazura, terakota, gipsy, malowanie, 
itp.)., tel. (46) 837-13-91, tel. kom. 
793-035-025.

 �Murowanie - docieplenia, tel. kom. 
725-668-616.

 �Tynki tradycyjne, mułkowane, tel. 
kom. 725-668-616.

 �Klinkier (płoty, kominy), tel. kom. 
725-668-616.
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 �Łazienki, kompleksowo, tel. kom. 
733-788-522.

 �usługi remontowo-budowlane, tel. 
kom. 532-115-111.

 �usługi remontowe, wykończenia 
wnętrz, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, tel. kom. 880-542-743.

 �Malowanie, tapetowanie, gładź, 
płyty k/g, glazura. Wieloletnie 
doświadczenie, tel. kom. 608-685-867.

 �Osuszanie, odsalanie, odgrzybianie, 
hydrofobizacja murów i konstrukcji 
betonowych, tel. kom. 783-297-831.

 �Remonty kompleksowo, tel. kom. 
663-987-289, 721-894-202, www.
remontystrykow.pl.

 �Docieplanie budynków, 
wykańczanie wnętrz, poddasza, gipsy, 
glazura, tel. kom. 511-735-802.

 �Malowanie, gipsowanie, 
tapetowanie, panele, glazury, płyta 
G/K, tel. kom. 535-466-501.

 � instalacje, przeróbki elektryczne, tel. 
kom. 509-838-364.

 �Remonty, wykończenia od A do Z, 
tel. kom. 608-228-789.

 �Glazura, terakota, gładzie gipsowe, 
malowanie, panele itp., tel. kom. 
600-779-659.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury- agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Adaptacja poddaszy, ścianki 
działowe, malowanie, tel. kom. 
607-612-176.

 �Grille ogrodowe, ogrodzenia, 
klinkier, kominy, przeróbki, tel. kom. 
691-715-543.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. 
kom. 605-416-083.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

 �Malowanie, gładź, hydraulika, tel. 
kom. 515-830-969.

 �Ogrodzenia: betonowe, panelowe, 
siatka, bramy, wiaty itp. montaż, tel. 
kom. 606-303-471.

 �Murowanie, tynkowanie, wylewki, 
docieplenia, kominy, klinkier, tel. kom. 
505-225-425.

 �Wykończenia wnętrz, tel. kom. 
505-225-425.

 �Kompleksowe wykończenia wnętrz: 
tanio, solidnie. Glazura, terakota, 
panele, płyty G/K, malowanie, tel. 
kom. 781-781-310.

 �Podłogi drewniane, parkiety: 
układanie, cyklinowanie, polerowanie, 
lakierowanie, olejowanie. Schody: 
renowacja. Profesjonalnie, solidnie, tel. 
kom. 733-552-113, 601-378-677.

 �Bramy garażowe, wrota, drzwi, 
tel. kom. 506-771-822.

 �Remonty, niskie ceny, tel. kom. 600-
917-292; 507-431-463.

 �Ogrodzenia, balustrady, tel. kom. 
506-771-822.

 �Glazura, terakota, panele- wolne 
terminy, tel. kom. 724-536-422.

 �vertal - żaluzje poziome, pionowe, 
rolety materiałowe i antywłamaniowe, 
siatki przeciw owadom. Produkcja, 
montaż, tel. kom. 602-736-692.

 �Wolne terminy. Glazura, terakota. 
usługi wykończeniowe, tel. kom. 
783-815-744.

 �Wolne terminy. Glazura, terakota. 
usługi wykończeniowe, tel. kom. 
667-828-907.

 �Wylewki agregatem, tel. kom. 
509-038-623.

 �Wylewki betonowe, tel. kom. 
511-440-509.

 �Remonty, wykończenia, dekoracje 
ścienne, tel. kom. 504-081-135.

 �usługi remontowo-budowlane. 
Solidnie, profesjonalnie, tel. kom. 
696-154-330.

 �Prace brukarskie, profesjonalnie, 
tel. kom. 508-286-519.

 �Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika, itp., tanio, tel. kom. 
508-313-799.

 �Pokrycia dachowe, podbitki, papa, 
rynny, tel. kom. 605-850-706.

 �Wykonujemy ogrodzenia, 
fundamenty, klinkiery, bloczki 
ozdobne, siatki itp., tel. kom. 
796-497-762.

 �Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie  
i tanio, tel. kom. 725-919-624.

 �Ocieplanie poddaszy, solidnie i 
tanio, tel. kom. 725-919-624.

 �Murowanie, tynkowanie, 
wykończenia wnętrz, tel. kom. 
600-551-553.

 �Projekty budynków, wizualizacja 3D, 
nadzory, przeglądy okresowe, książki 
obiektów, Łowicz, nowa 8, tel. kom. 
505-928-424.

 �Malowanie, gładzie, remonty, tel. 
kom. 726-022-431.

 �Balustrady, poręcze ze stali 
kwasoodpornej, tel. kom. 
724-605-762.

 �Docieplenia budynków, niskie ceny, 
tel. kom. 600-917-292;, 507-431-463.

 �Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, 
panele podłogowe, glazura, terakota, 
tel. kom. 790-329-790.

 �Gipsy, glazura, terakota, 
malowanie, prace remontowe: 
wykonam, tel. kom. 516-153-870.

 �Dachy - konstrukcje przeróbki 
dachów, pokrycia dachowe, przeróbki 
murarskie, itp. Szybko i solidnie, 
kompleksowo. Pomiar i wycena gratis, 
tel. kom. 782-648-910.

 �Remonty i wykończenia wnętrz, tel. 
kom. 663-330-214.

 �Budowy domów budynków 
gospodarczych, tel. kom. 783-117-546.

 �Regulacja, montaż okien, 
parapety, pranie dywanów, tel. kom. 
501-930-953.

sprzedaż
 �Dachy, blachodachówki, blachy 

trapezowe, tel. kom. 512-033-338.

 �Drewniane parkiety drzwi, okna 
oferuje Stolarnia Łowicz, tel. kom. 
602-587-434.

 �Piec C.O. 30 kW Sokół + osprzęt, 
palone 4 sezony, 2.300 zł, Głowno, tel. 
kom. 697-973-609.

 �Stemple budowlane, tel. kom. 
516-199-906.

 �Sprzedam stemple budowlane, 4 m, 
tel. kom. 603-591-544.

 �Gres impero 45x45, tel. kom. 
604-348-985.

 �Piec C.O., olej opałowy, tel. kom. 
509-323-342.

 �Grzejniki żeliwne, tel. kom. 
509-323-342.

 �Szambiarka 10.000 l, piec węglowy 
używany, tel. kom. 509-323-342.

 �Sprzedam grzejniki aluminiowe, 
używane, tel. kom. 782-124-014.

 �Sprzedam piec C.O., używany, stan 
dobry, tel. (46) 838-77-17.

usługi 
instalacyjne

 � instalacje elektryczne: nowe, 
przeróbki, tel. kom. 696-081-582.

 �usługi elektryczne, tel. kom. 
693-943-789.

 �hydraulika kompleksowo, tel. kom. 
601-818-310.

 �Oczyszczalnie przydomowe z 
montażem. Profesjonalnie, tel. kom. 
693-413-492, www.bioinstalacje.pl.

 � instalacje elektryczne, tel. kom. 
602-633-407.

 �Montaż alarmów, tel. kom. 
602-633-407.

 �usługi hydrauliczne, kompleksowo, 
przeciski podziemne, przyłącza 
wod.-kan., usługi koparko-ładowarką, 
oczyszczanie przy domowe, również 
jako podwykonawca, tel. kom. 
601-379-355.

 �hydraulik, także awarie, tel. kom. 
733-788-522.

 �usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne, naprawy rozruszników, 
alternatorów, hamulcy, tel. kom. 
506-891-289.

 �usługi hydrauliczne, tel. kom. 
791-474-777.

 �Hydraulika, tel. kom. 
608-263-951.

usługi inne
 �Masz problem z komputerem: 

zadzwoń. Fachowo. Szybko. Tanio, tel. 
kom. 504-070-837.

 �Przeprowadzki, transport, tel. kom. 
695-885-953.

 �Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, 
wycinka zakrzaczeń, tel. kom. 
667-732-751.

 �Zespół muzyczny, wesela, www.
diwers.pl, tel. kom. 661-323-807.

 �Dekoracja sal weselnych 
(pokrowce, obrusy w komplecie), tel. 
kom. 693-776-474.

 �zespół, wokalistka, didżej, tel. 
kom. 503-746-892.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, 
ziemi, tel. kom. 601-630-882.

 �Odnawianie wanien, tel. kom. 
600-979-826.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

 �usługi rębakiem, rozdrabnianie 
gałęzi, przycinka drzew, tel. kom. 
606-370-008.

 �Pranie dywanów i tapicerki 
meblowo-samochodowej w zakładzie 
i u klienta, tel. kom. 501-431-978.

 �Dj z akordeonem, tel. kom. 
667-468-883.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. kom. 
782-718-483.

 �Strony www, sklepy internetowe, 
pozycjonowanie, tel. kom. 
794-631-210.

 �Wycinanie, przycinanie drzew, 
krzewów. Głowno i okolice, tel. kom. 
510-832-050.

 �usługi fryzjerskie u klienta, tel. kom. 
508-113-847.

 �ekspres gotówkowy! 
Pożyczamy do 25000 zł, tel. kom. 
606-987-290.

 �Biuro rachunkowe, księgi handlowe 
i wszystkie usługi księgowe, Łowicz, 
ul. Stanisławskiego 24, tel. kom. 
604-621-125.

 �Zespół muzyczny Optima 
poleca się na sylwestra, tel. kom. 
725-145-460.

 �Transport: piasek, pospółka, 
podsypka, ziemia, tel. kom. 
602-471-796.

 �Wycinka drzew, tel. kom. 
696-008-528.

 �naprawa telewizorów, Łowicz 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. 
kom. 728-227-030.

 �Atrakcyjna pożyczka do 25.000 
zł na dowolny cel., tel. kom. 
606-987-290.

 �Lekka pożyczka do 25000 zł. 
zadzwoń., tel. kom. 606-987-290.

 �Wynajmę miejsce na reklamę, tel. 
kom. 792-893-185.

 �Pranie dywanów, kanap, Głowno i 
okolice, tel. kom. 694-721-416.

 �Tartak mobilny, tel. kom. 
516-199-906.

 �Dojazd do klienta! Pożyczka do 
25.000 zł!, tel. kom. 606-987-290.

 �Wycina, przecinka, czyszczenie 
lasów, tel. kom. 533-669-984.

 �kasa. Potrzebujesz pieniędzy? 
zadzwoń., tel. kom. 606-987-290.

 �usługi koparko-ładowarką, 
ładowarka teleskopowa, tel. kom. 
889-910-666.

 �kompleksowe sprzątanie domów 
i mieszkań, mycie okien, tanio 
i solidnie, dojazd gratis, tel. kom. 
663-412-417.

 �Masz kłopot, zacina się ślimak w 
piecu, dzwoń, tel. kom. 697-409-937.

 �Traffic 9-osobowy, obsługa imprez, 
tel. kom. 508-333-020.

 �Stworzymy Twój internet: strony, 
sklepy, wizytówki. Sprawdź: www.
projektowaniestron.lowicz.pl, tel. kom. 
731-429-830.

 �Pożyczka szybko, uczciwie, tel. 
kom. 606-987-290.

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

 �Poznam fajną kobietę, tel. kom. 
695-975-023.

 �Poznam Panią do 40 lat, tel. kom. 
665-311-351.

 �Poznam Panią do 50-ciu lat, bez 
SMS-ów, tel. kom. 603-238-246.

 �Wdowa 60+ pozna Pana na 
stałe, SMS i przygody nie, tel. kom. 
695-493-067.

 �Sympatyczny 32-latek, pozna 
dziewczynę, tel. kom. 609-809-398.

 �Sześćdziesięcio czterolatek pozna 
Panią do dyskretnych spotkań.  
na telefon i SMS oddzwonię, tel. kom. 
886-884-985.

nauka
 �język angielski, tel. kom. 

663-684-178.

 �język niemiecki, tel. kom. 
668-963-922.

 �Matematyka, tel. kom. 791-802-482.

 �hiszpański, francuski, tel. kom. 
509-852-532.

 �Matematyka, tel. kom. 792-245-010.

 �język angielski, profesjonalnie, tel. 
kom. 603-704-267.

 �język niemiecki, skutecznie, tel. 
kom. 663-505-433.

 �Matematyka, tel. kom. 601-303-279.

 �Szkoła Języków Obcych 
„euroschool”, ostatnie wolne 
miejsca, wszystkie poziomy, 
Łowicz, krakowska 19, tel. (46) 
830-20-67.

 �nauka języka Angielskiego jacek 
Romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �Matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �nauczyciel matematyki udzieli 
korepetycji, tel. kom. 507-203-909.

 �Kanadyjczyk polskiego 
pochodzenia: nauka języka 
angielskiego i francuskiego, wszystkie 
poziomy. Tłumaczenia, tel. kom. 
604-621-125.

 �nauka i korepetycje z angielskiego 
i francuskiego dla uczniów szkół 
podstawowych, gimnazjum i średnich, 
tel. kom. 604-621-125.

 �„native speaker”: nauka  
i korepetycje z angielskiego 
i francuskiego dla uczniów szkół 
podstawowych, gimnazjum i średnich, 
tel. kom. 604-621-125.

 �Angielski korepetycje, wszystkie 
poziomy, tłumaczenia, tel. kom. 
693-833-062.

 �Rosyjski korepetycje, tel. kom. 
693-833-062.

 �Biologia matura, Łowicz, tel. kom. 
665-110-977.

 �Chemia: korepetycje. Tanio, tel. 
kom. 724-931-378.

 �Angielski, tel. kom. 515-459-141.

 �Matematyka, tel. kom. 663-684-178.

 �Korepetycje chemia, tel. kom. 
792-108-802.

 �Angielski, profesjonalnie, dzieci, 
młodzież, tel. (46) 837-53-15.
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 �język niemiecki- korepetycja, tanio, 
tel. kom. 513-540-210.

 �język angielski, nauczyciel, 
egzaminator maturalny, tel. kom. 
662-611-189.

 �Chemia - liceum, matura, tel. kom. 
606-949-152.

 �Zgubiono legitymację studencką  
nr 3804M, tel. kom. 607-520-993.

 �Poszukuję nauczyciela gry  
na akordeonie, tel. kom. 504-244-604, 
Łowicz, okolice.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię każde zboże, odbiór  

własnym transportem, tel. kom. 
783-112-512.

 �Kupię każde zboże, odbiór własny, 
tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię zboże, tel. kom. 508-471-814.

 �Kupię jęczmień, pszenżyto 
paszowe, odbiór z miejsca od 12 ton, 
tel. kom. 880-350-450.

 �Kupię owies, tel. kom. 604-634-249.

 �Kupię zboże gorszej jakości, tel. 
kom. 697-677-530.

 �Słomę w małych kostkach,  
ze stodoły 
tel. kom. 604-147-907.

 �Kupię zboże, tel. kom. 667-566-276.

 �Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
693-157-117.

 �Kupię kapustę białą przemysłową, 
tel. kom. 508-194-191.

 �Kupię zboże paszowe, tel. kom. 
664-715-685.

 �Kupię owies, tel. (42) 719-70-24.

hodowlane
 �Skup bydła rzeźnego, 

hodowlanego, cielęta, maciory , tel. 
kom. 502-460-724, 500-258-237.

 �Skup bydła, koni, tel. kom. 
604-267-833.

 �Kupię cielaki do dalszego chowu, 
tel. kom. 609-562-159.

 �Kupię cielaki, tel. kom. 888-953-006.

 �Kupię byczki mieszańce, 15 zł/kg, 
tel. kom. 883-806-661.

 �Kupię byczki mięsne, mieszane do 
400 kg, tel. kom. 603-802-304.

maszyny
 �Kupię prasę kostkującą: Sipma, 

Welger, Claas, Famarol; kombajn: 
Anna, Bolko, Karlik; kopaczkę; 
sadzarkę; ciągnik Władimirec T-25; 
prasę rolującą: Claas Rolland 44, 
46, 62, 66, Arobale, Welger, tel. kom. 
518-857-308.

 �Kupię talerzówki i glebogryzarki, tel. 
kom. 886-790-310.

 �Kupię suszarnię podłogową lub 
inną, tel. kom. 886-790-310.

 �Kupię prasę kostkującą Sipma 
Z-224/1, Claas, Welger; prasę 
rolującą Claas Rollant 44, 46, 62, 66, 
Arobale, new holland, Welger 12 lub 
15s; kombajn Anna, Bolko, tel. kom. 
887-105-345.

 �Kupię C-330, tel. kom. 515-182-587.

 �Kupię kombajn Anna w bardzo 
dobrym stanie, tel. (24) 260-77-82.

 �Kupię ciągniki, przyczepy inne 
maszyny rolnicze mogą być 
uszkodzone, tel. kom. 502-358-304.

 �Kupię tura 1 lub 2-sekcyjnego, 
używanego, tel. kom. 695-676-012.

 �Kupię talerzówkę, kosiarkę, agregat, 
tel. kom. 516-741-314.

 �kupię C-328, C-330, C-360, 
C-355, C-380, MTz, T-25 
Władimirec bez dokumentów, do 
remontu, tel. kom. 502-939-200.

 �Kupię dojarki Alfa Laval i maszyny 
rolnicze, tel. kom. 605-055-227.

inne
 �Kupię dojarkę, tel. kom. 

505-505-558.

 �używany tur do C-360, tel. kom. 
726-811-028, 665-844-321.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Otręby z melasą granulowane 

dla bydła, z dowozem 
i rozładunkiem , 
 tel. (23) 661-10-13, 
tel. kom. 789-333-677.

 �Sprzedam pszenżyto 15 t, tel. kom. 
668-347-212.

 �Siano w balotach, sprzedam, tel. 
kom. 726-121-861.

 �Wysłodki mokre, z dowozem, tel. 
kom. 665-083-892.

 �Melasa dla bydła paleto-
pojemnik 1.000 l z dostawą  
i rozładunkiem, tel. (23) 661-19-
88, tel. kom. 789-333-677.

 �Sadzonki truskawek Senga-
Sengana, Elsanta, tel. kom. 
697-190-997.

 �Ziemniaki jadalne, paszowe 
i sadzeniaki Lord, Denar, Tajfun, 
irga, innovator, wszystkie odmiany 
z odnowy, kapustę, tel. kom. 
501-538-808.

 �Otręby: pszenne, jęczmienne; 
śruty: sojowa, rzepakowa 
+ workowane, z dostawą 
i rozładunkiem, tel. (23) 661-1893, 
tel. kom. 789-333-677.

 �Pszenżyto, tel. kom. 889-148-759.

 �żyto, tel. kom. 512-544-156.

 �Sprzedam słomę w kostkach, 
mieszankę, żyto z pszenżytem, tel. 
kom. 792-615-902.

 �Zamienię słomę na siano, tel. kom. 
693-036-572.

 �Sadzeniaki ziemniaki, zboża jare 
oferuje: Firma Nasienna Granum 
Sp.j. Łowicz ul. katarzynów 46, tel. 
(46) 837-23-05, Dowóz powyżej 
1 tony.

 �Sprzedam pszenżyto, około 5 ton, 
Głowno, tel. kom. 693-141-816.

 �Pszenżyto, 
tel. kom. 662-665-605.

 �Sprzedam pszenżyto, pszenicę, 
słomę duże, małe bele, tel. (46) 
838-27-31.

 �Słoma żytnia, pszenżytnia, kostka 
po 2 zł, okolice nieborowa, tel. kom. 
661-887-760.

 �Sadzonki truskawek, tel. kom. 
661-192-415.

 �Sprzedam jaja, wolny wybieg S, 
M, L, tel. kom. 697-688-625.

 �Słoma w balotach, pszenżyto, groch 
- Pielucha, tel. kom. 607-403-261.

 �Pszenżyto 7 ton, jęczmień 20 ton, 
Zduny, tel. kom. 602-123-360.

 �Wysłotki buraczane, transport, tel. 
kom. 600-820-374.

 �Sprzedam słomę w kostkach, tel. 
kom. 605-624-802.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
515-291-402.

 �Sprzedam ziemniaki: irga, Lord, tel. 
kom. 667-566-276.

 �Wysłodki niemelasowane  
oraz Tofi workowane, z dowozem 
i rozładunkiem, tel. (23) 661-10-
13, tel. kom. 789-333-677.

 �Owies, tel. (46) 838-11-83.

 �jęczmień, pszenica, pszenżyto, tel. 
kom. 504-501-038.

 �Sprzedam pszenicę zimową 
Bamberk, cena 700 zł/t, tel. kom. 
693-906-132.

 �Sprzedam żyto, tel. (46) 837-14-61.

 �Pszenżyto, rzepak, tel. kom. 
693-126-255.

 �Sprzedam zboże, jęczmień, 
pszenice, tel. kom. 693-962-211.

 �Słoma w balotach, tel. kom. 
663-346-095.

 �Sprzedam kukurydzę, tel. kom. 
604-961-560.

 �Sprzedam dynie i marchew na 
paszę, tel. kom. 602-175-570.

 �Sprzedam słomę ze stodoły, tel. 
kom. 603-610-512.

 �Porzeczki czarne Ruben, tel. 
kom. 516-570-546, po 18.00.

 �Pszenica, owies, słoma, siano 
kostka, tel. kom. 667-927-971.

 �Sadzonki truskawek honeoye, tel. 
kom. 694-002-512.

 �Sprzedam owies, około 15 
ton, tel. kom. 733-067-051, 
513-972-051.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. kom. 
517-441-538.

 �Sprzedam pszenżyto, Wyborów, tel. 
kom. 884-904-001.

 �Pszenica, tel. kom. 605-684-906.

 �Sprzedam siano, tel. kom. 
721-435-360.

 �Sprzedam jęczmień i pszenżyto, tel. 
kom. 788-582-768.

 �Maliny, tel. kom. 504-832-533.

 �Słoma baloty, tel. kom. 739-592-991.

 �Sprzedam drzewka wiśni, czereśni, 
tel. kom. 698-649-532.

 �Sadzonki aronii sprzedam, tel. kom. 
605-090-155.

 �Orzechy włoskie, okolice Głowna, 
tel. kom. 693-263-571.

 �Sprzedam słomę, duży balot, 5 zł, 
tel. kom. 692-287-672.

 �Sprzedam bób, tel. kom. 
692-119-203.

 �Sprzedam marchew jadalną, zboże, 
tel. kom. 792-893-162.

 �Sprzedam siano w małych 
kostkach, tel. kom. 725-416-972.

 �Sianokiszonka, tel. kom. 
603-609-674.

 �Pszenica, tel. (24) 277-97-27, tel. 
kom. 885-254-502.

 �Słoma w kostkach; łubin Dalbor, tel. 
kom. 722-152-794.

 �Siano, okrągłe bele, tel. kom. 
691-715-486.

 �Sprzedam marchew, ok. 20 metrów, 
tel. kom. 667-324-651.

 �Sprzedam 4 t pszenżyta, tel. kom. 
535-024-386.

 �żyto, tel. kom. 510-514-012.

 �Sprzedam łubin Mister, tel. kom. 
888-896-738.

 �Sprzedam ziemniaki, tel. kom. 
696-604-979.

 �Owies, pszenżyto, mieszanka, tel. 
kom. 780-108-530.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, tel. 
kom. 500-055-306.

 �Sianokiszonka, kiszonka z 
kukurydzy, tel. kom. 880-877-582.

 �Pszenżyto, tel. kom. 500-255-144.

 �Sprzedam owies, pszenżyto, tel. 
kom. 669-870-572.

 �jęczmień, owies, pszenżyto, tel. 
kom. 698-087-023.

 �Sprzedam zboże, tel. kom. 
668-181-142.

hodowlane
 �jałówka na ocieleniu hF, wycielenie: 

grudzień, tel. kom. 690-427-815.

 �Sprzedam jałówki cielne, tel. kom. 
785-453-539.

 �Sprzedam jałówkę hodowlaną pod 
oceną, wycielenie 9 grudnia, tel. kom. 
721-085-095.

 �Sprzedam krowę wysokocielną, 
termin wycielenia 04.12.2015, tel. kom. 
691-418-421.

 �Sprzedam 4 krowy cielne, 
urbańszczyzna, tel. kom. 
661-392-965.

 �Sprzedam krowę, wycielenie 
grudzień, tel. (46) 838-67-22.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. kom. 726-811-028, 663-361-787.

 �Sprzedam jałówkę rasy Limousine, 
termin wycielenia 23.11.2015, tel. kom. 
880-154-022.

 �Prosięta 8 sztuk, okolice Kiernozi, 
tel. kom. 669-278-614.

 �Sprzedam jałówke na wycielenie, 
termin 18.12.2015, tel. kom. 
609-514-291.

 �jałówka wysokocielna, 2 sztuki, tel. 
kom. 514-773-126.

 �Sprzedam 12 szt. prosiąt, tel. kom. 
668-952-191.

 �Sprzedam cielaki mięsne w wadze 
od 200-300 kg, tel. kom. 607-613-259.

 �Sprzedam krowy mięsne mamki, tel. 
kom. 607-613-259.

 �Sprzedam jałówki hodowlane, tel. 
kom. 880-727-303.

 �Sprzedam jałówkę hodowlana, 
wycielenie 01.01.2015, tel. kom. 
512-348-128.

 �jałówka wysokocielna, termin 14.12, 
tel. kom. 603-871-132, 880-918-256.

 �Sprzedam 4 jałówki wysokocielne, 
tel. kom. 762-110-315.

 �Sprzedam prosięta, 11+13, tel. kom. 
662-106-947.

 �Byczek, 75 kg, 1.100 zł, tel. kom. 
502-095-748.

 �Sprzedam jałówkę, krowę, 
wycielenie grudzień., tel. kom. 
514-530-282.

 �Sprzedam krowę cielną, tel. kom. 
783-203-885.

 �Sprzedam 2 małe cielaki, tel. kom. 
693-906-132.

 �Sprzedam jałówkę, termin 
wycielenia 7 grudnia, tel. kom. 
783-132-711.

 �Sprzedam jałówkę, Sierżniki, tel. 
kom. 785-611-559.

 �Sprzedam 3 jałówki roczne, kozy 
mleczne, tel. kom. 786-863-476.

 �jałówki cielne i pod zacielenie, tel. 
kom. 503-163-721.

 �Sprzedam prosiaki, 50 szt, tel. kom. 
798-906-448.

 �jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
513-985-946.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. kom. 536-864-945.
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 �jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
723-958-499.

 �Krowa wysokocielna po pierwszym 
cielaku, likwidacja stada, tel. kom. 
880-877-582.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
609-423-917.

 �Sprzedam 2 byczki biało-czarne 
o wadze 50 i 200 kg, tel. kom. 
660-702-548.

 �Sprzedam knurka rasy 
hAMxPiETREn z papierami, wysokie 
parametry, tel. kom. 663-063-208.

 �Byczek mięsny, tel. kom. 
692-101-976.

 �Prosiaki mięsne, tel. kom. 
696-565-452.

maszyny
 �Tur do Farmera, udźwig 1600 kg, 

pasuje do Belarusa, MTZ,  
tel. kom. 609-843-635.

 �Ciągnik C328, tel. kom. 
570-598-480.

 �Pokosówka E-303, tel. kom. 
665-103-042.

 �Pług 3-skibowy, tel. kom. 
661-192-415.

 �Sprzedam prasę rolującą Warfama 
2002 r., tel. kom. 792-235-440.

 �Pługi Kverneland, zagonowe, 
obrotowe, zabezpieczenia, tel. kom. 
601-272-521.

 �Rozsiewacz nawozu, Amazone, tel. 
kom. 601-272-521.

 �Waga samochodowa 25 t,  
tel. kom. 600-820-374.

 �Tur 3’ do C-360, tel. kom. 
600-820-374.

 �Stół do rzepaku 5,10 Claas, tel. kom. 
600-820-374.

 �Kabina sokółka do C-360, tel. kom. 
600-820-374.

 �Beczka asenizacyjna ocynk,  
2.500 l; przetrząsaczo-zgrabiarka 7’, 
tel. kom. 795-155-105.

 �Bielarka, siewnik składak, 
dmuchawy zbożowe, tel. kom. 
692-101-989.

 �Sprzedam śrutownik 11 kW, tel. 
kom. 605-624-802.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 
500-262-573.

 �Opryskiwacz polowy,  
zawieszany 815; pług 3-skibowy, 
obrotowy- stan maszyn idealny,  
tel. kom. 697-941-558.

 �Brona talerzowa unia Cut 3.9 
m, 2012 rok.; rozrzutnik 2-osiowy; 
sadzarka do warzyw Krukowiak, tel. 
kom. 733-193-968.

 �Zetor 5211, 1988r., stan dobry, tel. 
kom. 693-322-719.

 �Zetor 6245, tel. kom. 727-266-378.

 �Sprzedam agregat uprawowy 2,40 
metra, sadzarkę do ziemniaków, 
czeską, rozsiewacz nawozu 400 litrów, 
sortownik do ziemniaków, tel. kom. 
880-877-722.

 �Mieszalnik 2-tonowy, śrutownik, tel. 
kom. 606-989-475.

 �Sprzedam pług zagonowy 
4-skibowy, tel. kom. 697-689-881.

 �Spawarka, własnej roboty, tel. kom. 
693-036-572.

 �Sprzedam kombajn Bizon, 1987 
rok, stan bdb, tel. kom. 501-007-298.

 �Głębosz 1-zębny, tel. kom. 
692-199-818.

 �Pług 3-skibowy grudziądzki, ładny, 
tel. kom. 664-493-522.

 �Sprzedam siewnik poznaniak 3 m, 
1996 rok, koła od Stara 66, części do 
330i MF, tel. (24) 282-21-29, tel. kom. 
662-944-909.

 �Sprzedam przyczepę 6 t, tel. kom. 
609-562-159.

 �Rozrzutnik obornika 2-osiowy, tel. 
kom. 669-945-567.

 �Sprzedam dłużyce do bel, tel. kom. 
880-727-303.

 �Mieszalnik pasz Bin z wagą 
elektroniczną, śrutownik ssąco-
tłoczący bijakowy Bin, tel. kom. 660-
096-236, 660-181-910.

 �Bizon ZO-56, 1990 rok, stan bdb., 
tel. kom. 500-204-628.

 �Pług 4-skibowy, obrotowy, niemeyer, 
tel. kom. 600-822-089.

 �Zetor Fortera 11441, 2003 rok, 
prasa Claas variant 280, tel. kom. 
600-822-089.

 �Przetrząsarka karuzelowa Claas, 
hydraulicznie rozkładana, tel. kom. 
600-822-089.

 �Przetrząsacz do siana Kuhn, szer. 
robocza 4,6 m; agregat uprawowy, 
szer. 2,1 m., tel. kom. 692-372-747.

 �Dwukółka ciągnikowa, tel. kom. 
781-192-860.

 �Agregat uprawowy 2,10 m, tel. kom. 
724-551-112.

 �Gruber Brodnica 5 łap, talerze i wał, 
tel. kom. 724-551-112.

 �Agregat przysiewny 6 m., 7.000 zł, 
tel. kom. 696-736-701.

 �Prądnica ciągnikowa 20KW, tel. 
kom. 691-033-754.

 �Rozrzutnik 2-osiowy; wentylator 
opryskiwacza sadowniczego, tel. kom. 
530-706-606.

 �C-330, 1983 rok, stan bdb, 
606-357-786.

 �Rębak do gałęzi, 668594262.

 �Brony 5; śrutownik Bąk; pługi, tel. 
kom. 530-930-104.

 �Sprzedam siewnik poznaniak, tel. 
kom. 508-283-270.

 �Deutz Fahr Agrotron, 265 KM, 2007 
rok; Deuzt Fahr Agroton 150, 2005 
rok; john Deere 7530, 2008 rok, 200 
KM, tel. kom. 608-420-169.

 �Zetor 10641 Fronterra 2008 rok, tel. 
kom. 692-601-689.

 �Ładowarka Paus łamana z 
obrotowym ramieniem, 1994 rok, tel. 
kom. 692-601-689.

 �Pługi obrotowe „Lemken” 
3-skibowe, na zabezpieczeniach; 
brona wirowa Amazone 301, 1998 
rok, sprowadzone z niemiec, tel. kom. 
692-601-689.

 �Fendt 514, 1996 rok; Fendt 308 Ci, 
2008 rok, sprowadzane z niemiec, tel. 
kom. 692-601-689.

 �Ładowacze czołowe do: Fendta, 
Case, Deutz Fahr, new holland, 
Massey Fergusson, tel. kom. 
608-420-169.

 �Prasa belująca Welger 435, 2009 
rok, pełne wyposażenie; zgrabiarka 
Krone KS, 3.50-10, tel. kom. 
608-420-169.

 �new holland Tn60DA, 2005 rok, 
Landini Globus 68 KM, 2000 rok, tel. 
kom. 608-420-169.

 �Fend vario 716, 2002 rok; Fend 
vario 813, 2004 rok; Fendt vario 924, 
2006 rok; Fendt vario 712, 2006 rok;, 
tel. kom. 692-601-689.

 �Prasa rolująca john Deere 550, 
1999 rok, szeroki podbierak, 
tel. (46) 835-23-23, 
tel. kom. 530-672178.

 �Sprzedam ładowarkę teleskopową 
john Deere, 1996 rok, tel. kom. 
660-790-868.

 �Bielarka, siewnik składak, 
dmuchawy zbożowe, tel. kom. 
692-101-989.

 �Rozrzutnik w oryginale, stan bdb, 
tel. kom. 691-666-967.

 �Glebogryzarka grudziądz 1.60 m, 
tel. kom. 724-551-112.

 �Przyczepka 1-osiowa, 5.10/2.40, tel. 
kom. 509-323-342.

 �Ciągnik C-360, 1987 rok, tel. kom. 
509-323-342.

 �zetor 52-13 VR, stan idealny, tel. 
kom. 535-307-649.

 �Ciągnik C-360, tel. (24) 277-96-85.

 �Agregat uprawowo-siewny 2.7, tel. 
kom. 663-675-149.

 �Przyczepa 4.5 tony,  
opryskiwacz 400 litrów, tel. kom. 
795-629-994.

 �ursus 4514, 1994 rok, tel. kom. 
535-299-227.

 �Rozrzutnik obornika 6 ton  
na tandemie, 2000 rok; cyklop, nowy 
typ, 1989 rok, stan bdb; gruber 6 
łap Kos unia 2007 rok, tel. kom. 
699-917-956.

 �Ciągnik new holland TD-5050, 95 
KM, 2012 rok, 733-174-409.

 �Sprzedam wóz platforma, tel. kom. 
513-184-091.

 �Części używane do C-328, C-330, 
C-360, C-380, C-355, MTZ, T-25 
Władimirec, tel. kom. 880-353-819.

 � imadło i rozrusznik T-25, tel. kom. 
785-266-409.

 �Agregat uprawowy unia, 3.7 m, 
składany hydraulicznie, tel. kom. 
606-944-167.

 �Przetrząsarko-zgrabiarka 
7-gwiazdowa, tel. kom. 724-115-912.

 �Sprzedam kombajn do porzeczki 
Arek 3, tel. kom. 697-342-902.

 �Śrutownik ssąco-tłoczący Zupttor, 
2012 rok, tel. kom. 506-178-432.

 �Sprzedam ładowarkę na tył 
ciągnika łyżka + widły, tel. kom. 
607-325-906.

 �Ciągnik Zetor Major, prasa 
Warfama, Metal-Fach, john Deere, 
przyczepa do bel, kosiarka, tel. kom. 
608-128-670.

 �Ładowacze czołowe oraz pługi  
do śniegu do ciągnika: C-330,C-360, 
T-25, 3512. hydrauliczne lub na linkę, 
tel. kom. 608-128-670.

 �Sprzedam zgrabiarkę do siana 
5-gwiazdową; lode do zielonki, mało 
używaną.

inne
 �Obornik z dowozem, tel. kom. 

601-630-882.

 �Wysłodka buraczana, tel. kom. 
513-072-182.

 �Sprzedam skrzynię do orkana; 
agregat uprawowo-siewny Famarol 3 
m; opryskiwacz Pilmet 1000 l, tel. kom. 
660-408-769.

 �Sprzedam zbiornik 320 litrów, tel. 
(46) 838-20-88.

 �Basen do mleka 900 litrów, tel. kom. 
668-937-581.

 �Basen na mleko Alfa Lawal 350 l, 
tel. kom. 669-303-235.

 �Dojarka przewodowa, tel. kom. 
608-591-942.

 �Opony 12.0-18, 4 sztuki, 10.5/80-18, 
2 sztuki, tel. kom. 502-363-102.

 �Ruszty betonowe dla trzody 110/48, 
70szt, tel. kom. 664-929-197.

 �Młóto browarne, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

 �Sprzedam basen 400 l, Delawell, 
2002 rok, i właściciel, tel. kom. 
695-911-432.

 �Basen na mleko 320 l, tel. kom. 
533-193-758.

 �Dojarka Alfa, tel. kom. 509-323-342.

 �Pompa do gnojownicy, tel. kom. 
509-323-342.

 �Sprzedam obornik, tel. kom. 
781-592-703.

rolnicze - usługi
 �Transport maszyn rolniczych, 

budowlanych, tel. kom. 665-734-042.

 �Transport maszyn rolniczych, 
budowlanych, tel. kom. 608-532-321.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych i sprzętu budowlanego, 
tel. kom. 510-809-025.

 �Przewiozę maszyny uprawowe 
rolnicze, do 1,5 t, tel. kom. 
508-694-817.

 �Zrobię bramy do stodoły, garażu, 
obory oraz ogrodzenia, tel. kom. 
505-928-735.

 �Wykonuję kosiarki sadownicze, tel. 
(46) 832-14-57, tel. kom. 513-666-808.

 �Rozliczenia VAT rolników, tel. 
kom. 508-191-628.

zwierzęta

sprzedaż
 �Gołębie pawiki, różne kolory, tel. 

kom. 660-842-007.

 �Owczarek niemiecki, szczenięta, tel. 
kom. 507-046-414.

 � indyki, perliczki, tel. kom. 
603-708-043.

 �Sznaucery mini, 12-tygodniowe, tel. 
kom. 504-010-956.

 �Papugi i inny drób ozdobny, tel. 
kom. 726-121-861.

 �Ogierek rasy Fiord, tel. kom. 
724-825-640.

 �Owczarki niemieckie, 
10-tygodniowe, tel. kom. 667-719-222.

 �Owczarek wilczasty suka 2-letnia 
rodowód, tel. kom. 783-662-956.

 �Owczarki niemieckie, tel. kom. 
693-138-330.

 �Sprzedam yorka rocznego, tel. kom. 
502-436-234.

 �Sprzedam szczeniaki sznaucer 
miniaturka, tel. kom. 604-156-020.

 �Sprzedam gołębie pocztowe, 
obrączkowane - tanio, tel. 
(24)285-43-63.

 �Owczarki niemieckie długowłose, 
tel. kom. 668-852-130.

 �Koziołek młody, tel. kom. 
693-172-904.

 �Gołębie srokę łowicką i srebrniaki, 
tel. kom. 698-972-112.

 �Sprzedam jamniki, teriery, tel. kom. 
721-609-382.

 �Sprzedam szczenięta owczarka 
niemieckiego- dlugowłosy, tel. kom. 
885-353-501.

inne
 �Oddam szczeniaki, Bobrowniki, tel. 

kom. 692-547-746 667-133-738.

 �Oddam kotki,  
tel. kom. 505-866-202.
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Sport
Łyżwiarstwo szybkie | Puchar Świata

Zbigniew Bródka wciąż daleko od życiowej formy
W dniach 20-22 listopada w Salt Lake City odbyły się drugie zawody Pucharu Świata w łyżwiarstwie szybkim. 
Po słabej inauguracji sezonu w Calgary trudno było oczekiwać radykalnej poprawy formy u panczenisty z Domaniewic.

Zbigniew Bródka na torach  
w Stanach Zjednoczonych wystą-
pił na dystansach 1000 i 1500 me-
trów. W obu przypadkach były to 
finały B czyli słabszych zawodni-
ków. W piątek odbył się bieg na 
1500 metrów, który śmiało można 
nazwać biegiem błędów. W fina-
le A wystąpili Jan Szymański oraz 
Konrad Niedźwiedzki. Obaj są w 
wysokiej formie, stać ich było na 
osiągniecie wyników pozwalają-
cych zająć miejsca w granicach 5 
czy 6-go. Szymański na jednym z 
wiraży ratując się przed upadkiem 
podparł się ręką przez co wytracił 
prędkość. Mimo tego błędu Janek 
minimalnie poprawił swój rekord 
życiowy i zajął 9 miejsce. Inny 
błąd przydarzył się Niedźwiedz-
kiemu. Na prostej krzyżówkowej 
Konrad musiał ustąpił pierwszeń-
stwa zjeżdżającemu z zewnętrz-
nego toru Thomasowi Krolowi. 
Przez długi okres czasu obaj za-
wodnicy jechali obok siebie i na 
końcu prostej krzyżówkowej Po-
lak musiał się wyprostować przez 
co znacznie wytracił prędkość. 
Dzięki temu uniknął kolizji z Ho-
lendrem a co za tym idzie dys-
kwalifikacji. W biegu tym zdys-
kwalifikowany za to został za brak 

transponderów do pomiaru pręd-
kości, główny kandydat do wygra-
nej – Rosjanin Denis Juskov.

W finale B wystąpiło 3 Pola-
ków. Do trzeciego okrążenia bieg 
mistrza olimpijskiego wyglądał 
całkiem nieźle. Jednak na decy-
dującym, ostatnim okrążeniu na 
którym można dużo zyskać ale też  
i dużo stracić Zbyszkowi zabra-
kło trochę sił. Ostatecznie strażak 
z PSP w Łowiczu  zajął 7 miejsce 
tracąc do zwycięzcy 0,99 sek.

1500 metrów – wyniki
 Finał A
1. Kjeld  nuis   1:42.14

9. jan Szymański    1:44.46

16. Konrad niedźwiedzki   1:45.36

 Finał B
1. Takuro Oda 1:45.11

7. Zbigniew Bródka  1:46.10

9. Sebastian Kłosiński  1:46.45

18. Piotr Puszkarski  1:47.44

W sobotę panczeniści rywali-
zowali m. in. na dystansie 1000 
metrów. W finale A słabo zapre-
zentował się Piotr Michalski. W 
Salt Lake City nie były rozgrywa-
ne biegi drużynowe. Dzięki temu  
w finale B wystąpili w komple-

cie zawodnicy z naszej drużyny. 
Najlepszy czas uzyskał Konrad 
Niedźwiedzki.  Jednak po zakoń-
czeniu zawodów został on zdys-
kwalifikowany za przekroczenie 
toru jazdy. Szymański zajął 11 
miejsce a Zbigniew Bródka 24.

Wyniki 1000 metrów
 Finał A
1. Pavel  Kulizhnikov 1:06.70

19. Piotr  Michalski 1:09.13

 Finał B
1. Denis juskov  1:08.07

11. jan Szymański 1:09.34

24. Zbigniew Bródka 1:10.11

Konrad niedźwiedzki  1:08.97 – 

dyskwalifikacja

Na torze w USA z polskich za-
wodników najlepiej zaprezento-
wał się Artur Waś, który w biegu 
na 500 metrów poprawił swój re-
kord życiowy a tym samym usta-
nowił nowy rekord Polski. Wynik 
34,42 dał mu 5 miejsce.

Tor łyżwiarski w  Salt Lake 
City podobnie jak tor w Calgary 
należą do najszybszych na świe-
cie. Dzięki temu w miniony week-
end ustanowiony 4 rekordy świa-
ta: na 1000 i 1500 metrów pań 

oraz na 500 i 10000 metrów pa-
nów.

Zbigniew Bródka występu  
w Stanach Zjednoczonych nie 
może zaliczyć do udanych. Pomi-
mo, że startował w finałach B to i 
tak zajął odległe pozycje. Z miejsc 
na pewno nie można być zadowo-
lonym. Troszkę lepiej wygląda to 
jeśli chodzi o uzyskiwane czasy. 
W Calgary w biegu na 1500 me-
trów Bródka stracił do zwycięzcy 
finału A prawie 5 sekund. W Salt 
Lake City strata ta była o sekundę 
mniejsza. Także straty do kolegów 
z reprezentacji były minimalnie 
mniejsze. Widać, że forma zaczy-
na powoli się poprawiać choć i tak 
jest jeszcze daleka od oczekiwań.

Przyczyną słabej dyspozycji 
Bródki na początku sezonu jest 
według jego trenera, Wiesława 
Kmiecika przetrenowanie. Teraz 
potrzeba trochę czasu aby Bród-
ce wróciła właściwa świeżość, 
moc i wytrzymałość. Do kolej-
nego startu w zawodach Pucharu 
Świata pozostały jeszcze dwa ty-
godnie. Miejmy nadzieję, że for-
ma naszego najbardziej utytuło-
wanego panczenisty wzrośnie na 
tyle, aby mógł walczyć o zwycię-
stwo w grupie B a co za tym idzie 

o awans do grupy A. Zbyszkowi 
teraz potrzebne są punkty Pucha-
ru Świata. Dzięki nim może mieć 
zapewnione lepsze rozstawienie 

w najważniejszej imprezie sezonu 
czyli Mistrzostwach Świata roz-
grywanych w połowie lutego w 
podmoskiewskiej Kołomnie.  rt

Dart | 6. kolejka ii ligi ŁSD

Udało się, ale było bardzo gorąco
I tym razem się udało zawod-

nikom ŁKD Leg Łowicz poko-
nać przeciwników i wyjść zwy-
cięsko z rozgrywek w ramach 
6. kolejki II ligi Łódzkiego Sto-
warzyszenia Darta, które od-
były się 22 listopada 2015 roku  
w Łodzi, choć było bardzo nie-
bezpiecznie.

Łowiczanie wygrali z gospo-
darzami – ekipą Ooopaaa, tylko 
dwoma punktami, kończąc poje-
dynek wynikiem 8:6. Po raz ko-
lejny najwięcej punktów dla dru-
żyny Krokody-Leg zdobył Artur 
Siekierski.

Mecz 7. kolejki odbędzie się 
w niedzielę, 20 grudnia 2015 
roku, w Pubie Krokody-Leg  
w Łowiczu, o godz. 17.00, a ry-
walem gospodarzy będzie dru-
żyna Team Żuberki z Łodzi, zaś 
w piątek 6 grudnia zostanie ro-
zegrany mecz 8. kolejki z ekipą 
Młode Wilki w Łodzi.  Gogo

6. kolejka ii ligi ŁSD: Ooopaaa 
Łódź – Krokody-Leg Łowicz 6:8 
(punkty zdobyli: Artur Siekierski 
3,5, Sylwester Grzanka 2,5, jacek 
Kocus 1,5 i Paweł Adamczyk 0:5), 
Autsajderzy Łódź – Rokita Łódź 

8:6, Dartailica Łódź – ignoranci 
Łódź 11:3, Team żuberki Łódź – 
Dart vaders Łódź 6:8, Młode Wilki 
Kamienica – Drink 4x4 Łódź 12:2, 
AgRafKa Zgierz – Zdarte K.Z.n. 
Łódź przełożony.

Tabela ii ligi ŁSD: 
1. krokody-LeG Łowicz (1) 6 12 65-19

2. Młode Wilki Kamienica (2) 6 11 60-24

3. Autsajderzy Łódź (3) 6 10 53-31

4. Dartailica Łódź (4) 6   8 49-35 

5. Dart vaders Łódź (8) 6   6 42-42

6. Ooopaaa Łódź (5) 6   5 45-39

7. AgRafKa Zgierz (6) 5   5 32-38 

8. Rokita Łódź (6) 6   5 38-46

9. Zdarte K.Z.n. Łódź (9) 5   4 26-44

10. Team żuberki Łódź (10) 6   2 34-50

11. Drink 4x4 Łódź (11) 6   1 20-64

12. ignoranci Łódź (12) 6   0 26-58

Artur Siekierski zdobywca 
największej liczby punktów.

Dart | 12. turniej Xvii edycji OMŁ

Lotki w Pubie Krokody-Leg już po raz dwunasty
Pub Krokody-Leg już po raz 

dwunasty jest miejscem rozgry-
wek XVII edycji Otwartych Mi-
strzostw Łowicza w dartcie. Tym 
razem do rywalizacji stanęło dzie-
więciu uczestnikiem, z czego je-
den był po raz pierwszy, zachęco-
ny przez kolegę. Do formy wrócił 
Sylwester Grzanka, który zdobył 
podczas tego spotkania najwię-
cej, czyli 20 punktów. Na drugim 
miejscu uplasował się Jacek Ko-
cus z 16 punktami, zaś trzeci był 
Mieczysław Różycki, który uzbie-
rał punktów 12. Na dalszych miej-
scach znaleźli się kolejno: Paweł 
Adamczyk (10) oraz ex aequo  
Michał Kryszkiewicz i Bogdan 
Adamczyk (po 8).

W klasyfikacji generalnej na-
stąpiły niewielkie zmiany. Na pro-

wadzeniu jest Sylwester Grzan-
ka, na drugim miejscu pozostaje 
Kryszkiewicz, a trzeci jest Kocus, 
który wyprzedził Różyckiego.

Kolejne spotkanie odbędzie się 
w piątek, 27 listopada o. 19.  Gogo

12. turniej: 
1. Sylwester Grzanka – ŁKD Leg (1) 200

2. Michał Kryszkiewicz – ŁKD Leg (2) 152

3. jacek Kocus – ŁKD Leg (4) 118

4. Mieczysław Różycki – ŁKD Leg (3) 116

5. Paweł Adamczyk – ŁKD Leg (5) 112

6. Andrzej Pągowski – ŁKD Leg (6) 84

7. Bogdan Adamczyk (7) 72

8. Artur Siekierski – ŁKD Leg (8) 56

9. jacek Lebioda (9) 26

10. Michał Panek (10) 26

11. Marek Piaskowski – ŁKD Leg (11) 18

      Sławomir Makowski (11) 18

13. Waldemar Sokół (13) 12

14. Marek Kędziora (14) 12

15. jakub Lebioda (15) 10

16. Andrzej Gębura (16) 8

      Mariusz Siekierski – ŁKD Leg (16)   8

18. Damian Racewicz (18) 8

19. jerzy Gruszewicz (-) 6

ekipa krokody-Leg w oczekiwaniu na rozpoczęcie turnieju.

Judo | Mistrzostwa Błonia w judo

Worek medali w Błoniu
Kolejny start w tym sezonie od-

notowali łowiccy judocy z klubu 
Zryw Łowicz. Podopieczni trener-
ki Iwony Grzegory-Gajda w so-
botę 14 listopada walczyli w Mi-
strzostwach Błonia. W zawodach 
wzięło udział blisko  300 zawodni-
ków z 26 klubów. Łowicka szkole-
niowiec  zabrała na ten turniej 15 
zawodników. Jak się okazało, był 
to bardzo udany wyjazd, ponieważ 
prawie wszyscy zawodnicy wróci-
li do domu z medalami. 

W gronie dzieci z roczników 
2007-2008 Julia Malowaniec  
w kategorii 32 kg wywalczyła 
3. miejsce, Dominika Salamon  
w kategorii 29 kg odpadł z tur-
nieju  po wygraniu jednej walki  
i dwóch porażkach, natomiast 
Maciej Kołodziejczyk w kategorii  
32kg również zajął 3. lokatę. 

W gronie młodych judoków  
z roczników 2005-2006 dobrze 
poradziła sobie Zofia Brzozowska 
(kat. 48 kg), zajmując 2. miejsce 
oraz Filip Popławski (kat. 44kg), 
który stanął na 3. miejscu podium. 
Bardzo dobrze spisali się również 
Szymon Jabłoński (kat. 32kg) – 

3. miejsce, Wiktoria Boryna (kat. 
41kg) – 2. miejsce, Julia Anto-
niak (kat. 26 kg) – 2. miejsce, Da-
ria Kołodziejczyk (kat. 48kg) – 2. 
miejsce. Natomiast Szymon Mo-
drak (kat. 35kg) odpadł z  turnieju 
po dwóch  przegranych.

W grupie chłopców z roczni-
ków 2003-2004 2. miejsce za-
jął Jan Surma (kat. 46 kg), a Pa-
tryk Domański (kat. 46kg) odpadł 
z turnieju po przegraniu cze-
rech walk. Wśród gimnazjalistów 
(roczniki 2001-2002) świetnie spi-
sał się Adam Kostrzębski (kat. 50 
kg), który wywalczył złoty medal, 
natomiast Alicja Bielecka zajęła 3. 
miejsce

– To był dla nas udany wyjazd. 
Warto wspomnieć,  że dwójka za-
wodników naszego klubu – Adam 
Surma (kategoria wagowa 42kg)  
i Adam Kostrzębski (kategoria 
wagowa 46 kg) została powołana 
do reprezentowania Wojewódz-
twa Łódzkiego  w Drużynowych 
Mistrzostwach Polski Młodzi-
ków, które odbędą się 28 listopada  
w Krakowie – powiedziała trener-
ka Iwona Grzegory-Gajda.  zł 

zadowoleni łowiccy judocy z medalami.

zbigniew Bródka podczas Mistrzostw Świata w 2015 r.
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Artur Janicki zaczął zimowy sezon.

Łyżwiarstwo szybkie | PŚ juniorów

Dobry występ Artura Janickiego
Bardzo dobrze rozwija się ka-

riera Artura Janickiego. Siedem-
nastoletni podopieczny trenera 
Mieczysława Szymajdy, zawod-
nik klubu UKS Błyskawica Do-
maniewice, w dniach 14-15 li-
stopada reprezentował Polskę  
w zawodach Pucharu Świata Ju-
niorów w łyżwiarstwie szybkim, 
odbywających się w holenderskiej 
miejscowości Groningen.

Pierwszego dnia na dystan-
sie 1500 metrów Artur w parze 
z Niemcem – Jeremiasem Ma-
rxem, wygrał bieg z czasem 
1:56,06 min, co dało mu 21. miej-
sce na 60 startujących zawodni-
ków. Wygrał w tej konkurencji 
reprezentant Holandii Marcel Bo-
sker (1:52,03 min).

Drugiego dnia zawodów, na 
dystansie 3000 m, występując  
w parze z zawodnikiem Finlandii 
Jaakko Hautamaki, Artur został 
zdyskwalifikowany, po upadku na 
torze, a jechał na dobry wynik.  

– To dobry rezultat. Jestem z 
niego zadowolony. Teraz  przed 
nami kolejny występ. W najbliż-
szy weekend Artur wystartuje 
w kolejnych zawodach Pucharu 
Świata w Berlinie. Liczę na jego 
dobry występ, choć nie będę ukry-
wał, że szczyt formy Artura szy-
kowny jest na pierwszą połowę 
marca 2016 roku, gdy  w chiń-
skim mieście Changchun odbędą 
się Mistrzostwa Świata Juniorów 
– skomentował trener Mieczysław 
Szymajda.  zł

Short track | 3. Ogólnopolskie Zawody Rankingowe 

Pechowy start  
Piotra Dąbrowskiego

Pechowy start odnotował mło-
dy łyżwiarz UKS Błyskawica 
Domaniewice, uczeń Szkoły Pi-
jarskiej Piotr Dąbrowski. Jedena-
stoletni podopieczny trenera Mie-
czysława Szymajdy w weekend  
14-15.11.2015 r. rywalizował w III 
Ogólnopolskich Zawodach Ran-
kingowych w short tracku,  któ-
re odbyły się na lodowisku w hali 
sportowej Olivia w Gdańsku.  

Awans do ścisłego finału, trzy 
czwarte miejsca i awans Piotrka  
z 7. na 4. miejsce w Polsce suge-
rowałby, iż powinniśmy cieszyć 
się z tego występu. Na pewno wy-
stęp młodego łowickiego łyżwia-
rza był doskonały, ale po zawo-
dach tych jesteśmy rozgoryczeni, 
mamy uczucie dużego niedosytu, 
jak również uważam, że wyrzą-
dzona nam została duża krzyw-
da – relacjonował szkoleniowiec  
z Domaniewic. –  Piotrek swój 

start rozpoczął od występu na dy-
stansie 500 m, jechał na miejscu 
trzecim i takie miejsce zapewne 
by zajął. Niestety został potrąco-
ny przez dwóch zawodników, pró-
bujących go wyprzedzić, upadł 
i wstał, jednak został sklasyfiko-
wany na miejscu czwartym. 

Znacznie lepsze humory choć 
na niezbyt długo mieliśmy po bie-
gu Piotrka na 222 m. Nasz zawod-
nik ponownie pewnie awansował 
do czteroosobowego finału, w któ-
rym po kapitalnym wyścigu z cza-
sem poniżej 27 sekund pobił swój 
rekord życiowy o blisko sekundę 
i zajął rewelacyjne miejsce dru-
gie. Niestety po wyścigu tym sę-
dziowie dokonali wnikliwej ana-
lizy jazdy Piotrka stwierdzając, 
że skrócił tor jazdy o kilka centy-
metrów i został zdyskwalifikowa-
ny – relacjonował rozgoryczony 
Szymajda. 

Dzień później w swoim ostat-
nim występie Piotrek wystarto-
wał na 333 m. Znowu pojechał 
znakomicie, awansując do pierw-
szej czwórki. W finale będąc na 
miejscu drugim w momencie ata-
ku na 1. pozycję został brutalnie 
podcięty od tyłu przez zawodnika 
gospodarzy. Po raz kolejny upadł  
w konsekwencji przyjeżdżając na 
miejscu czwartym. Tym razem  
sędziowie niczego nie zauważyli, 
stwierdzając, że wszyscy zawod-
nicy jechali zgodnie z przepisami. 
Boli mnie ta sytuacja. Mam od-
czucie,  że nie wszyscy mogą się 
pogodzić z tym, że odnosimy suk-
cesy. Pocieszam się jednak myślą, 
że takie zagrywki były już wcze-
śniej stosowane wobec moich za-
wodników, choćby Zbigniewa 
Bródki, Artura Janickiego, czy też 
Wojciecha Suta. Nie załamywa-
li się podobnymi sytuacjami i w 

tej chwili cała trójka jest członka-
mi naszej kadry narodowej. Wie-
rzę mocno i jestem przekonany, że 
Piotrek pójdzie ich śladem – pod-
sumował trener UKS Błyskawica 
Domaniewice. 

W zawodach w Gdańsku bar-
dzo dobrze zaprezentował się 
również kolejny nasz zawodnik, 
rówieśnik Piotrka – Adam Wołek. 
Ten łowicki łyżwiarz, startujący  
w kategorii JUNIOR D trzykrot-
nie awansował do finału i każdora-
zowo w wyścigu na 1000 m,  777 
m i 500 m zajmował miejsce 4.  zł

Piotrek Dąbrowski nie miał 
wesołej miny po występach.

Sport szkolny | Powiatowe igrzyska Młodzieży Szkolnej w piłce ręcznej chłopców 

Siódemka mistrzem powiatu w piłce ręcznej
Pięć zespołów szkół podsta-

wowych  walczyło o tytuł mi-
strza powiatu łowickiego w pił-
kę ręczną. Turniej organizowany 
przez Powiatowy Szkolny Zwią-
zek Sportowy odbyły się w piątek 
13 listopada w hali OSiR nr 2 na 
ulicy Topolowej 2.  

Najlepiej w naszym powiecie 
w szczypiorniaku poradzili so-
bie uczniowie Szkoły Podstawo-
wej nr 7 Łowicz. Podopieczni 
Zbigniewa Łazińskiego pewnie 
wygrali swoje mecze grupowe 
i półfinał. W meczu finałowym 
Siódemka była lepsza od SP 2 
Łowicz (nauczyciel w-f Przemy-
sław Plichta), wygrywając 5:2. 
Dobrze spisali się zawodnicy ze 
Szkoły Podstawowej im. Boha-
terów walk nad Bzurą 1939 roku 
w Kocierzewie (nauczycielka 
w-f Agnieszka Pikulska), którzy  
w pojedynku o pamiątkowy pu-
char pokonali ekipę SP Doma-
niewice 4:3. 

Niestety w meczu finałowym, 
groźnej kontuzji doznał najlepszy 
zawodnik turnieju z SP 7 Patryk 
Pierzak. Kłopoty kadrowe spo-

wodowały, że na zawody rejo-
nowe pojechała ekipa z drugiego 
miejsca. 

W mistrzowskim zespole SP 7 
Łowicz grali : Jakub Guzek i Ka-
rol Wróbel – Patryk Pierzak (11), 
Oskar Pęśko (9), Kacper Pęśko 
(8), Szymon Czubak (1), Dawid 
Majewski, Filip Owczarek, Ma-
teusz Muras, Bartosz Tomaszkie-
wicz i Adam Szczęsny – nauczy-
ciel w-f Zbigniew Łaziński.  zł

Wyniki: 
Grupa A: SP kocierzew – SP 
Bednary 2:1 (2:1); br.: Tomasz 
jabłoński i jan Staniszewski – Mi-
chał Czarnota.
SP 7 Łowicz – SP kocierzew 
11:4 (7:3); br.: Patryk Pierzak 7, 
Kacper Pęśko 3 i Oskar Pęśko – 
Michał Buczek 2, Tomasz jabłoń-
ski i Szymon Taraska.
SP Bednary – SP 7 Łowicz 2:7 
(2:4); br.: Maciej Czarnota i Piotr 

Dziuda – Oskar Pęśko 3, Patryk 
Pierzak 2 i Kacper Pęśko 2. Grupa 
B: SP Domaniewice – SP 2 Łowicz 
0:5 (0:4); br.: jakub Szczepanik 4 i 
Szymon Dębski.
Mecze półfinałowe: SP 7 Łowicz 
– SP Domaniewice 6:1 (3:0); br.: 
Oskar Pęśko 2, Patryk Pierzak 2, 
Kacper Pęśko i Szymon Czubak – 
Konrad Grabowicz. 
SP 2 Łowicz – SP kocierzew 6:2 
(1:2); br.: Szymon Dębski 3, Mikołaj 
Pietrzak 2 i Kacper Olak – Michał 
Buczek i Tomasz jabłoński.
Mecz o 3. miejsce: SP Domanie-
wice – SP kocierzew 3:4 (3:1); 
br.: Patryk Winiarski 2 i Konrad 
Grabowicz – Michał Buczek 2 i To-
masz jabłoński 2.
Mecz o 1. miejsce: SP 7 Ło-
wicz – SP 2 Łowicz 5:3 (3:2); br.: 
Kacper Pęśko 2, Patryk Pierzak 2, 
Oskar Pęśko – Szymon Dębski 2 i 
Mikołaj Pietrzak.
 
1. SP 7 Łowicz 4 8 29-10

2. SP 2 Łowicz 3 4 14-7

3. SP Kocierzew 4 4 12-21

4. SP Domaniewice 3 0   4-15

5. SP Bednary 2 2   3-9

Sport szkolny | Powiatowa Licealiada Szkolna w piłce ręcznej dziewcząt 

Dziewczyny z Medyka wygrały szczypiorniaka
Jak zwykle wiele emocji i dużo 

kibiców towarzyszyło rywaliza-
cji szkół ponadgimnazjalnych  
w piłkę ręczną dziewcząt. W za-
wodach, które odbyły się  w po-
niedziałek, 16 listopada 2015 
roku, w hali sportowej OSiR nr 1 
w Łowiczu wystartowało pięć re-
prezentacji i poziom meczów fi-
nałowych był bardzo wyrównany. 
Zwycięzca Powiatowej Licealiady 
Szkolnej w Piłce Ręcznej Dziew-
cząt, która jest organizowana 
przez Powiatowy Szkolny Zwią-
zek Sportowy, ma prawo repre-
zentowania powiatu w rywalizacji 
rejonu rawskiego. 

Najlepszą ekipą okazały się 
dziewczęta z II Liceum Ogólno-
kształcącego im. Mikołaja Koper-
nika w Łowiczu (nauczycielka w-f 

Magdalena Ochmańska-Zrazek), 
które w finale pokonały Pijarskie 
Liceum Ogólnokształcącego Kró-
lowej Pokoju w Łowiczu (nauczy-
cielka w-f Bożena Mostowska) 
3;2. Trzecie miejsce zajęły zawod-
niczki z Zespołu Szkół Ponadgim-
nazjalnych nr 2 im. Tadeusza Ko-
ściuszki w Łowiczu (nauczyciel 
w-f Kamil Szkup). W meczu o 3. 
lokatę ekipa z Blichu pokonała 3:2 
mistrzynie z poprzedniego roku  
z I LO Łowicz. 

Zawody rejonowe w piłce ręcz-
nej dziewcząt odbędą się w czwar-
tek, 26 listopada 2015 roku w hali 
sportowej OSiR  nr 1 Łowiczu.

W składzie mistrzyń powiatu 
łowickiego z II LO Łowicz gra-
ły: Aleksandra Kwiatkowska (4), 
Anna Walczak (4), Julia Woź-

niak (3), Natalia Brzozowska (2), 
Aleksandra Duranowska (2), Na-
talia Mostowska (1), Aleksandra 
Paliwoda (1), Gabriela Gajewska, 
Patrycja Foks, Karolina Dudkie-
wicz, Klaudia Kobierzycka, Alek-
sandra Sawicka i Sylwia Kwasek 
– nauczycielka w-f Magdalena 
Ochmańska-Zrazek.  zł

Grupa A:
 zSP 4 Łowicz – Pijarskie LOkP 
Łowicz 2:6 (0:2); br.: Dorota Bugaj 
i Paulina Rosa – Małgorzata Zającz-
kowska 2, Kamila Morawska 2, Syl-
wia Ziental i julia Macho.
 ii LO Łowicz – zSP 4 Łowicz 3:2 
(2:2); br.: Anna Walczak 2 i Aleksan-
dra Paliwoda – Elżbieta Siekierska i 
natalia Masłowska.
 Pijarskie LOkP Łowicz – ii LO 

Łowicz 2:6 (1:1); br.: Marta Zrazek 
i Sylwia Ziental – Aleksandra Kwiat-
kowska 3, julia Woźniak, natalia 
Brzozowska i Aleksandra Duranow-
ska.
Grupa B: 
 zSP 2 Łowicz – i LO Łowicz 
3:2 (1:1); br.: Paulina Graszka 2  
i natalia Czerbniak – Maja Gabry-
siak, Sylwia Bogus.
Mecze półfinałowe:
 ii LO Łowicz – i LO Łowicz 4:0 
(1:0); br.: Anna Walczak, julia Woź-
niak, natalia Brzozowska i Alek-
sandra Kwiatkowska.
 zSP 2 Łowicz – Pijarskie LOkP 
Łowicz 4:8 (1:4); br.: natalia 
Czerbniak 2 i Paulina Graszka 2 
– Kamila Morawska 3, Małgorzata 
Zajączkowska 2, Sylwia Ziental 2 i 
julia Macho.

 Mecz o 3. miejsce: i LO – zSP 2 
2:3 (0:1); br.: Sylwia Brzezińska 2 – 
natalia Czerbniak 3.
 Mecz o 1. miejsce: ii LO – Pi-
jarskie LOkP 3:2 (1:0); br.: Anna 
Walczak, julia Woźniak i Aleksandra 

Duranowska – Weronika Ornafa 2.
1. ii LO Łowicz 4 8 16-6

2. Pijarskie LOKP Łowicz 4 4 18-14

3. ZSP 2 Łowicz 3 4 10-10

4. i LO Łowicz 3 2   4-10

5. ZSP 4 Łowicz 2 0   4-8

Lekka atletyka | 10. Bieg Entre 

Nowa życiówka Kalińskiego
W niedzielę 22 listopada odbył 

się 10. Bieg ENTRE w Parku Mo-
czydło w Warszawie na dystansie 
10 km. Bardzo dobrze zaprezento-
wał się tam łowiczanin Franciszek 
Kaliński. Młody biegacz z Łowi-
cza trasę 10 kilometrów pokonał 
w czasie 38:17 min. i zajął w kla-
syfikacji generalnej 22. lokatę  
w gronie 275 uczestników. 

– Ten wynik jest moim re-
kordem życiowym. Z czasu je-
stem szczególnie zadowolony, 
ze względu na to, że trasa nie była 
najłatwiejsza. Zająłem 22. miej-
sce wśród 275 uczestników i zają-
łem 6. miejsce w kategorii M-20, 
jednak stanąłem na podium, po-
nieważ trzech pierwszych zawod-
ników z kategorii było nagradza-
nych w klasyfikacji generalnej,  
a nagrody się nie dublowały – po-
wiedział po biegu Kaliński.  zł

Franciszek kaliński w Warszawie 
ustanowił swoją nową „życiówkę” 
w biegu na 10 kilometrów.
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Dziewczyny z Medyka okazały się najlepsze w powiecie łowickim 
w piłkę ręczną.
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ekipa SP 7 Łowicz po zdobyciu mistrzowskiego tytułu.
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Piłka nożna | Turniej 

Akademia Piłkarska zagrała 
w Rawie Mazowieckiej

Kolejną okazję do sprawdzenia 
swoich piłkarskich umiejętność 
mieli młodzi zawodnicy z Aka-
demii Piłkarskiej z łowickiego od-
działu. 

Podopieczni trenera Konrada 
Ścibora 15 listopada wzięli udział 
w towarzyskim turnieju rozgry-
wanym w Rawie Mazowiec-
kiej. Zawody rozegrane zostały  
w dwóch kategoriach: dla roczni-
ków 2006/2007 i 2008/2009.

W młodszej kategorii wieko-
wej odbył się trójmecz w syste-
mie mecz i rewanż między trzema 
zespołami Akademii Piłkarskiej 
Champions.

Zawodnicy z Łowicza nie dali 
szans rywalom, zwyciężając pew-
nie wszystkie mecze i tracąc tylko 
jedną bramkę.

 Wyniki: AP Rawa – AP Łowicz 
0:6, AP Łowicz – AP Biała Rawska 
10:1, AP Rawa – AP Biała Rawska 
6:0. Mecze rewanżowe: AP Rawa – 
AP Łowicz 0:7, AP Łowicz – AP Bia-
ła Rawska 5:0, AP Rawa – AP Biała 
Rawska 6:2. 

końcowa tabela roczników 
2008/2009:
1. Akademia Piłkarska Łowicz

2. Akademia Piłkarska Rawa Mazowiecka

3. Akademia Piłkarska Biała Rawska

Łowiczanie z najstarszej grupy 
zremisowali w pierwszym meczu 
z Rawą Mazowiecka 2:2. W ko-
lejnym spotkaniu wygrali z eki-
pą z Mszczonowa 3:1. W ostat-
nim starciu z Białą Rawską mimo 
prowadzenia do przerwy 3:2 osta-
tecznie ulegli rywalom 3:7, co w 
efekcie zepchnęło drużynę w kla-
syfikacji na 3. miejsce.  zł

 Wyniki: AP Rawa – AP Łowicz 2:2, 
AP Łowicz – MuKS Mszczonów 3:1, 
AP Rawa – AP Biała Rawska 3:4, 
AP Rawa – MuKS Mszczonów  3:0, 
AP Łowicz – AP Biała Rawska 3:7.

końcowa tabela roczników 
2006/2007:
1. Akademia Piłkarska Biała Rawska

2. Akademia Piłkarska Rawa Mazowiecka

3. Akademia Piłkarska Łowicz

4. MuKS Futbol Mszczonów

Najmłodsi zawodnicy Akademii Piłkarskiej z Łowicza 

Piłka nożna | Pelikan Łowicz w liczbach

Trójka niezastąpionych, 
osiemnastka dostała szansę

Jesienią Bogdan Jóźwiak dał 
szansę zagrać w III lidze osiem-
nastu piłkarzom. Trzech z nich 
zagrało we wszystkich meczach 
od pierwszej do ostatniej minuty 
– wszyscy występują w formacji 
obronnej. Z kolei dla siedmiu za-
wodników ani razu nie znalazło 
się miejsce w wyjściowej jedena-
stce.

Drużyna
Pelikan Łowicz rozegrał w run-

dzie jesiennej 17 meczów. Osiem 
z nich odbyło się na domowym 
stadionie przy ulicy Starzyńskie-
go, pozostałe dziewięć na tere-
nie rywala. Łowiczanie siedem 
z tych spotkań (41%), zremisowali 
i przegrali po pięć. 16 z 26 punk-
tów zdobyli w meczach przed 
własną publicznością. No domo-
wym obiekcie łowiczanie wygry-
wali pięciokrotnie, raz zremiso-
wali (z Nerem Poddębice) i tylko 
dwa razy przegrali (z ŁKS Łódź 
oraz Ursusem Warszawa). Tro-
chę gorzej wyglądało to na wy-
jazdach. 2 zwycięstwa, 4 remisy  
i 3 porażki to nie jest wynik gwa-
rantujący miejsce w czołówce. 

Piłkarze Ptaków mogą się za 
to pochwalić niezłym wynikiem 
bramkowym. 28 bramek strzelo-
nych daje 1,64 gola na mecz. Li-
der z Aleksandrowa Łódzkiego 
strzelił tylko jedną bramkę więcej, 
a spośród zespołów z czołówki 
nieznacznie lepszą ofensywę (31 
bramek) mają Świt Nowy Dwór 
Mazowiecki, Legia II Warszawa 
oraz Polonia Warszawa. Pozosta-
łych ligowców pod tym wzglę-
dem dystansuje Lechia Tomaszów 
Mazowiecki – 39 goli zdobytych. 
Nieźle wygląda także gra defen-
sywna. 20 bramek straconych to 
niezłe osiągnięcie, a zespoły z czo-
łówki mają ten wynik nieznacznie 
lepszy. Wśród wszystkich III-li-
gowców zdecydowanie najlepszą 
defensywę miał liderujący Sokół 
(9 straconych bramek) oraz 5. Po-
lonia (11). Dobry bilans Pelikana 
bierze się głównie z tego, że łowi-
czanie aż cztery z pięciu meczów 
przegrywali tylko jedną bramką. 
Jedynie… ostatnia w tabeli Pi-
lica Białobrzegi wygrała wyżej  
z biało-zielonymi – 3:0. Łowicza-
nie dużo lepszy bilans bramkowy 
mieli oczywiście w meczach do-
mowych (17-8) niż wyjazdowych 
(11-12).

Mówiąc o statystykach należy 
jeszcze wspomnieć o wyczynie 
Sokoła. Aleksandrowianie jesie-
nią przegrali tylko jeden mecz –  
w Warszawie z Ursusem – a jako 
jedyny zespół w całej lidze nie 
przegrał żadnego spotkania u sie-
bie. Na domowym obiekcie za-
notowali fenomenalny bilans 
bramkowy: 12 goli zdobytych  
i zaledwie 1 stracony. Tylko Oskar 
Przysucha potrafił strzelić bramkę 
Sokołowi na jego terenie, ale i tak 
przegrał tamto spotkanie 1:4.

indywidualnie
Bogdan Jóźwiak przy ustala-

niu wyjściowej „jedenastki” mógł 
zawsze zaczynać od obrony. We 
wszystkich meczach w tym sezo-
nie od pierwszej do ostatniej minu-
ty zagrali – bramkarz Przemysław 
Perzyna oraz dwaj stoperzy: Mar-
cin Nowak i Bartosz Broniarek. 
Nowak już w zeszłym sezonie był 
filarem drużyny, Broniarek też bar-
dzo często grywał w wyjściowym 
składzie. Perzyna nie może zali-
czyć tej rundy do w pełni udanych. 
19-latkowi w niektórych meczach 
zdarzały się proste błędy, które zna-
cząco wpływały na wynik. Warto 
nadmienić, że o miejsce w składzie 
miał rywalizować z doświadczo-
nym Arturem Melonem, ale ten tuż 
przed startem rozgrywek uczestni-
czył w wypadku samochodowym 
i nie zdążył się wykurować przed 
zakończeniem rundy. 

Jeszcze czterech piłkarzy za-
grało we wszystkich meczach  
w tym sezonie. Michał Adam-
czyk 16 spotkań rozpoczynał  
w wyjściowym składzie, raz wszedł  
z ławki, a 15 meczów rozegrał  
w pełnym wymiarze czasowym. 
Daniel Bończak oraz Damian Ko-
siorek w każdej kolejce pojawiali 
się na murawie, ale tylko cztery 
razy pozostawali na niej do ostat-
niego gwizdka sędziego. 

Tylko jedno spotkanie opuści-
li – Konrad Kowalczyk (w po-
zostałych grał od początku do 
końca), Michał Żółtowski (11  
w pełnym wymiarze czasowym), 
Michał Gamla, Piotr Gawlik (14 
od pierwszego do ostatniego 
gwizdka), Szymon Kiwała (ani 
razu nie rozegrał pełnych 90 mi-
nut). Prawie tak samo często, bo 
piętnastokrotnie, szansę od szkole-
niowca dostawał Bartłomiej Czar-
necki – występował on zazwyczaj 

w roli jokera, bo 9 razy był zmien-
nikiem. Zawodnikiem najczęściej 
pojawiającym się z ławki był jed-
nak Michał Fabijanśki – jedena-
stokrotnie dołączał do kolegów  
w trakcie spotkania.

Jeżeli chodzi o ilość minut spę-
dzonych na murawie to oczywiście 
najwięcej ma na ich koncie trójka, 
który nie opuściła choćby sekundy 
(1530 minut). Imponującym wyni-
kiem mogą się również pochwalić 
Michał Adamczyk i Konrad Ko-
walczyk (po 1440 minut), a także 
Piotr Gawlik (1328). Na przeciw-
nym biegunie tej klasyfikacji zna-
leźli się Krystian Siatkowki (19 
minut) oraz Szymon Salwin (37 
minut). Najczęściej żółte kartki w 
tym sezonie otrzymywał Michał 
Żółtowski – siedem razy – a tyl-
ko raz mniej do notesu sędziow-
skiego trafił Konrad Kowalczyk. 
Jedynym zawodnikiem, który 
przedwcześnie skończył mecz ze 
względu na czerwoną kartkę był 
Szymon Kiwała. Podczas spotka-
nia siódmej kolejki wyleciał z mu-
rawy za dwie żółte kartki w samej 
końcówce rywalizacji. Najlepszy-
mi strzelcami drużyny są Michał 
Adamczyk oraz Robert Kowal-
czyk – strzelili po pięć bramek. 
Warto jednak dodać, że Kowal-
czyk zagrał tylko w jedenastu me-
czach, bo wcześniej dochodził do 

zdrowia. Po trzy trafienia dopisali 
na swoje konto Konrad Kowalczyk 
oraz Damian Kosiorek.

Dotychczas w tym sezonie na 
korzyść Pelikana podyktowane 
zostały trzy rzuty karne, wszyst-
kie wykorzystał kapitan Michał 
Adamczyk. Przeciwko łowicza-
nom podyktowane zostały tak-
że trzy „jedenastki”, ale rywale 
wykorzystali tylko jedną z nich. 
Gola dla Sokoła z tego fragmentu 
gry zdobył Oskar Osowski (alek-
sandrowianie wygrali 1:0), z ko-
lei bramki z „wapna” nie zdoby-
li Jacek Moryc (Pilica Przedbórz 
– Pelikan przegrał 0:3) oraz Mar-
cin Kobierski (Warta Sieradz – 
Pelikan wygrał 2:0). W meczach 
z udziałem Pelikana tylko raz pa-
dła bramka samobójcza. Podczas 
rywalizacji w Otwocku piłkę do 
własnej bramki skierował Szymon 
Maruszewski, łowiczanie zwycię-
żyli wówczas 3:2.

Na koniec jeszcze statystyczny 
rzut okiem na metrykę zawodni-
ków. Średnia wieku zawodników, 
którzy w tym sezonie zagrali w III 
lidze wynosi 24,5 lat. Najstarszym 
zawodnikiem jest 36-letni kapitan 
Michał Adamczyk. Jego rówieśni-
kiem jest Marcin Nowak, ale „Mi-
siek” urodził się 41 dni wcześniej. 
Najmłodszym piłkarzem jest 
18-letni Tomasz Dąbrowski.  MLis

kS PeLikAN | PiŁKARZE W LiCZBACh
BRAMKARZ

Przemysław Perzyna  17 1530 0 (20 – bramki puszczone).

OBROńCy:

Bartosz Broniarek  17 1530 1 0

Piotr Gawlik  16 1328 3 0

Marcin nowak  17 1530 1 1

Michał żółtowski  16 1198 7 1

Pomocnicy:

Michał Adamczyk  17 1440 3 5

Daniel Bończak  17 1033 1 2

Tomasz Dąbrowski  6 108 0 0

Michał Fabijański  13 402 1 2

Michał Gamla  16 1206 2 1

Szymon Kiwała  16 913 4 1

Damian Kosiorek  17 1233 1 3

Konrad Kowalczyk  16 1440 6 3

Rafał Parobczyk  12 557 0 1

Szymon Salwin  3 37 0 0

nAPASTniCy

Bartłomiej Czarnecki  15 543 1 2

Robert Kowalczyk  11 782 2 5

Krystian Siatkowski  3 19 0 0

(imię i nazwisko, liczba występów, liczba minut, żółte kartki, bramki)

Piłka halowa | Turniej o Puchar Marszałka Woj. Łódzkiego

Słaby występ Pelikana 2004
Ze sporymi nadziejami jechali 

do Zgierza gracze Pelikana z rocz-
nika 2004. Zespół trenera Bernar-
da Wudkiewicza w turnieju elimi-
nacyjnym nie miał sobie równych 
i w ostatnich tygodniach drużyna 
prezentowała się bardzo dobrze. 

Łowiczanie nie najlepiej za-
częli zmagania w turnieju. Jak to 
bywa na takich turniejach rezultat 
pierwszego meczu mocno wpły-
wa na sytuację w grupie. Peli-
kan 2004 uległ niestety Piotrcovii 
Piotrków Trybunalski 2:4. Gole 
dla łowickiej drużyny strzelili An-
toni Knera oraz Kacper Styszko. 
W swoim drugim meczu w Zgie-
rzu łowiczanie ponownie stracili 
aż cztery gole i tym samym prak-

tycznie zamknęli sobie szansę na 
wyjście z grupy. Tym razem łowi-
czanie ulegli Zjednoczonym Stry-
ków. Z tym zespołem Pelikan czę-

sto gra mecze kontrolne i ostatnio 
to „Biało-Zieloni” bywali górą. 
Tym razem sytuacja się odwró-
ciła i to zespół ze Strykowa mógł 

cieszyć się z wygranej. Młodym 
podopiecznym trenera Bernar-
da Wudkiewicza pozostał ostat-
ni mecz w grupie. Mimo lepszej 
gry niż w pierwszych dwóch me-
czach łowiczanie przegrali po raz 
trzeci. W meczu z Pogonią Zduń-
ska Wola przegrali 1:0 i zakończy-
li turniej na 4. miejscu.   ever

MukS Pelikan 2004 – Piotrco-
via 2:4; br.: A. Knera, K. Styszko
MukS Pelikan 2004 – zjedno-
czeni Stryków 0:4
MukS Pelikan Łowicz 2004 – 
Pogoń zduńska Wola 0:1
MukS Pelikan 2004: jakub Fi-
rak – Michał holewa, Kacper Zyg-
munciak, Kacper Stępień, Patryk 
Rygacki, Antoni Knera, Kacper 
Styszko, Aleksander Sokół, Łukasz 
Pińkowski, Piotr Strycharski, jakub 
Oblicki.

Tenis stołowy i Turniej Seniorów

Wysokie miejsce Piotra Podsędka
Kolejny występ mają za sobą 

tenisiści stołowi UMKS Księżak 
Łowicz. Dwóch podopiecznych 
trenera Krzysztofa Placka wystą-
piło na rozgrywanym w Mosz-
czenicy II Wojewódzkim Turnieju 
Kwalifikacyjnym Seniorów w te-
nisie stołowym. Zawody te odby-
ły się 15 listopada.  Bardzo dobrze 
spisał się   Piotr Podsędek, który 
w  pojedynku  o wejście do pierw-
szej czwórki przegrał z Jakubem 
Polańskim (MLKS Dwójka Rawa 
Mazowiecka) 3:0, a w meczu  
o piąte miejsce przegrał z Micha-
łem Uzarczykiem (ŁTSR Gieros 
Buczek) 3:1 i ostatecznie sklasyfi-

kowany został na 6. pozycji. Nie-
co gorzej poradził siebie młodszy  
brat Piotrka, Mateusz, który ukoń-
czył zawody na miejscach 17-24. 
 zł

 ii WTk Seniorów: 1. jarosław 
nitek (LuKS Start Przygłów), 2. 
Arkadiusz Kukla (MLKS Dwój-
ka Rawa Mazowiecka), 3. jakub 
Polański (MLKS Dwójka Rawa 
Mazowiecka), 4. Mariusz Lis (LKS 
Biała Rawska), 5. Michał uzarczyk 
(ŁTSR Gieros Buczek), 6. Piotr 
Podsędek (uMKS Księżak Łowicz), 
17-24. Mateusz Podsędek (uMKS 
Księżak Łowicz).

Tenis stołowy | GP Polski Weteranów 

Orzechowski na trzecim miejscu
Kolejny medal do kolekcji do-

łączył łowicki weteran tenisa sto-
łowego Zdzisław Orzechowski. 
Nasz reprezentant w weekend 
14-15 listopada wziął udział w III 
turnieju GP weteranów w Białym-
stoku i w kategorii  75-79 lat zajął 
trzecie miejsce. 

– Poziom był wysoki. Wszyscy 
rywale to wielokrotni Mistrzowie 
Polski. W grupie miałem Glure, 
Malarza  i Karczmarczyka  z kat. 
70+, który nie wygrał żadnego 
meczu. Trzech zawodników mia-
ło po jednym zwycięstwie po 3-2,  
a  o wyjściu z grupy dwóch zawod-
ników komputer liczył małe punk-

ty. Gra była bardzo wyrównana. 
Ostatecznie Glura  był pierwszy,  
a ja drugi. Po wyjściu z grupy 
przegrałem  z wielokrotnym Mi-
strzem  Polski Banaszkiewiczem. 
W tym  sezonie będzie bardzo 
trudno dotrzeć do pudła, młodość 
ma swoje prawa. Następny turniej 
odbędzie się w Węgierskiej Górce 
koło Żywca – powiedział po tur-
nieju Zdzisław Orzechowski.  zł

końcowa klasyfikacja:
1. Glura henryk (Bydgoszcz)

2. Banaszkiewicz Ryszard (Brzeg Dolny)

3. Orzechowski Zdzisław (Łowicz)

3. Wyrzykowski Marian
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Pelikan 2004 w zgierzu przegrał trzy mecze.
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Piłka nożna | Podsumowanie iv ligi łódzkiej

Solidny wynik Orła Nieborów
Orzeł Nieborów 
zakończył rozgrywki 
w rundzie jesiennej 
IV ligi łódzkiej na 
dziewiątym miejscu 
w tabeli i trzeba 
przyznać, że jest to 
wynik solidny.

Nieborowianie dobrze zaczęli 
sezon ponieważ w dwóch pierw-
szych meczach zdobyli cztery 
punkty. Orzeł prowadzony przez 
trenera Dawida Ługowskiego po 
raz pierwszy przegrał w Bełcha-
towie ze Zjednczoonymi Gminą 
Bełchatów. Beniaminek czwar-
tej ligi jest objawieniem tej rundy 
i zajmuje wysokie trzecie miejsce 
w tabeli.

Z pewnością największym 
wydarzeniem w tym sezonie był 
mecz Orła przeciwko Widze-
wowi Łódź. Do Nieborowa na 
mecz z byłym Mistrzem Polski 
czy też uczestnikiem Ligi Mi-
strzów zjechało się mnóstwo fa-
nów z różnych regionów. Mecz  
z Widzewem mimo niekorzystne-
go terminu (mecz był rozgrywa-
ny w środę) zgromadził na trybu-
nach 1100 widzów! Orzeł przegrał 
mecz z Widzewem 1:3. Goście 
dominowali na boisku głównie 
przez pierwsze 30 minut, wtedy 
dało się zauważyć że w szeregach 
Orła panuje lekki strach przed ry-
walem. Widzew wykorzystał swo-
ją przewagę strzelił dwa gole i 
ustawił mecz. Nieborowianie zdo-
łali odpowiedzieć golem Radosła-
wa Kucińskiego, jednak ostatnie 
słowo należało do Widzewa i to 
łodzianie wygrali 3:1. Z całą pew-
nością ten mecz kibice Orła będą 
wspominać bardzo długo. osław 
Domińczak, Przemysław Pomia-
nowski, Maciej Perzyna, Kamil 
Mitrowski – Rafał Trakul (76 Łu-

kasz Wierzbicki), Roman Periżok 
(62 Bartłomiej Tkacz), Radosław 
Kuciński, Michał Świdrowski (46 
Rafał Kołaczyński), Konrad Wi-
siński (46 Tomasz Rembowski) – 
Dawid Sut. Tydzień później Orzeł 
wygrał w Rzgowie 2:0 i wydawa-
ło się, że zespół wróci na odpo-
wiednie tory ale niestety tak się 
nie stało. W kolejnych trzech me-
czach Orzeł nie zdobył punkty  
i stracił aż 11 goli. Po porażce 
przed własną publicznością pra-
cę w roli trenera stracił Dawid 
Ługowski, a jego następcą został 
mianowany Dawid Sut, który jed-
nocześnie łączył funkcję trene-
ra z grą. Wybór Suta był przede 
wszystkim pokłosiem zakończo-
nych fiaskiem rozmów z Rober-
tem Wilkiem, który otrzymał pro-
pozycję pracy w Orle ale z niej 
nie skorzystał. Debiut w roli szko-
leniowca nie udał się Sutowi bo 
mimo prowadzenia po 45 minu-
tach w Piotrkowie Orzeł przegrał 
3:2. W kolejnych meczach niebo-

rowianie zaprezentowali się z bar-
dzo pozytywnej strony. Wygrana 
z Pilicą Przedbórz 1:0, która była 
w czołówce tabeli, remis 1:1 z fa-
woryzowanymi rezerwami pierw-
szoligowego GKS Bełchatów czy 
remis w Zelowie 1:1 napawa-
ły optymizmem. Co ciekawego 
w każdym z tych meczów gole 
strzelał…Sut. W ostatnim meczu 
rundy nieborowianie poradzili so-
bie ze Stalą Głowno i tym samym 
przedłużyli swoją serię meczów 
bez porażki do czterech spotkań. 

– Rundę można ocenić różnie. 
Uważam, że ten zespół miał mo-
menty gorsze i słabsze. Wydaje 
mi się, że w pierwszych kolejkach 
mogliśmy zdobyć więcej punk-
tów. Szkoda remisu z Jutrzenką, 
przegranej w kuriozalnych oko-
licznościach z Andrespolią czy 
porażki w Pajęcznie i Szczerco-
wie. Objąłem zespół w trudnym 
momencie. Byłem mile zasko-
czony pracowitością poszczegól-
nych zawodników bo naprawdę 

trenowaliśmy w dużych liczbach, 
nie narzekaliśmy na frekwencję, 
a z tym wcześniej nie koniecznie 
w tym sezonie bywało bardzo róż-
nie. W tych pięciu meczach zagra-
liśmy na w miarę dobrym pozio-
mie. Szkoda porażki z Polonią bo 
akurat w tym meczu nie zasłuży-
liśmy na stratę punktów. Ja jestem 
najbardziej zadowolony z remi-
su w Bełchatowie, gdzie tworzy-
liśmy jeden monolit. Graliśmy  
z bardzo silnym zespołem, 
wzmocnionym zawodnikami  
z pierwszej drużyny, a w 90. mi-
nucie mieliśmy rywali na widelcu, 
jednak nie udało się wykorzystać 
szansy na gola – podsumował Sut.

Jak na razie nie wiadomo kto 
zostanie trenerem Orła w drugiej 
rundzie, choć coraz więcej jest 
głosów, że na stanowisko pozo-
stanie najskuteczniejszy zawod-
nik drużyny czyli Sut. – Jesteśmy 
za tym, aby Dawid prowadził dalej 
naszą drużynę. Nie rozmawiali-
śmy z nim jeszcze o dalszej współ-
pracy. Przede wszystkim musi on 
wyrazić zgodę. Ostateczna decy-
zja będzie znana niebawem – po-
wiedział Tomasz Wierzbicki, pre-
zes Orła Nieborów. Do spotkania 
grającego trenera z zarządem ma 
dojść jeszcze w listopadzie. – Jak 
na razie zakończyłem pracę jako 
trener tymczasowy. Po raz ostat-
ni spotkaliśmy się w sobotę, kiedy 
rozegraliśmy sparing z Pelikanem. 
Dostaliśmy dobrą lekcję futbo-
lu, przegrywając 7:2. Dodam tyl-
ko, że graliśmy bez sześciu pod-
stawowych zawodników, szansę 
dostała młodzież oraz Ci którzy 
grali w ostatnich meczach mniej. 
Jesteśmy umówieni na spotkanie, 
porozmawiamy i zobaczymy co z 
tego wyjdzie. Na tą chwilę niemal 
gotowy jest tylko plan naszych 
sparingów. Zimą Orzeł będzie grał 
z naprawdę solidnymi drużynami, 
m.in. w Łowiczu zagramy z Wi-
dzewem – skwitował Sut.  ever

Przemysław Pomianowski był pewnym punktem defensywy Orła 
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Piłka nożna | Pierwszy sparing Pelikana

Imponujący rozruch, 
niespodziewane odejścia
PeliKaN ŁowiCz  7 (3)
orzeŁ NieBorów  2 (0) 
Bramki: Marcin nowak 2, Tomasz 
Dąbrowski 2, Krystian Siatkowski 2 
i Damian Kosiorek – Marcin nowak 
(samobójcza), Mateusz Bartosiewicz

Runda jesienna III ligi już się 
zakończyła, ale nie oznacza to, że 
piłkarze Pelikana nie będą już roz-
grywać meczów. W sobotę zmie-
rzyli się z 9. drużyną IV ligi – Or-
łem Nieborów. Było to spotkanie 
zamykające mikrocykl treningo-
wy. Bogdan Jóźwiak dał pograć 
piłkarzom, którzy rzadziej wal-
czyli o punkty. Szkoleniowiec 
mógł sprawdzić różne koncep-
cje gry. O tym meczu nie ma się 
co, za dużo rozpisywać. Łowicza-
nie przez całe spotkanie wyraźnie 
przeważali, skrzętnie wykorzysty-
wali problemy nieborowian z wy-
prowadzaniem piłki i zaaplikowali 
rywalom aż siedem bramek, tra-
cąc przy tym tylko dwie.

Z tego sprawdzianu zadowolo-
ny był Bogdan Jóźwiak. Pomimo 
tego, że odbył się już po zakończe-
niu rundy, a rywal był niżej noto-
wany to nie można go bagatelizo-
wać. – Zawodnicy wiedzieli, że to 
nie była gierka wewnętrzna. Wy-
nik się liczył, a my już przygoto-
wujemy się do rundy rewanżowej. 
Chodziło o to żeby wygrać – nie 
ukrywał szkoleniowiec biało-zie-
lonych.

Pierwsze odejścia  
z Pelikana
Już teraz znani są trzej pierw-

si piłkarze, którzy zimą opuszczą 
biało-zielonych. W III lidze nie 
zdążył zagrać Mateusz Czarnec-
ki. Młody bramkarz dołączył do 
drużyny na zasadzie wypożycze-
nia i nie zdołał wygryźć ze składu 
Przemysława Perzyny. Do kadry 
na stałe nie przebił się także Szy-
mon Salwin. 22-letni pomocnik 
trzy razy wybiegał na murawę je-
sienią i łącznie nie spędził na mu-
rawie nawet 40 minut.

Pewnym zaskoczeniem może 
być odejście Szymona Kiwały. 

26-latek dołączył do Ptaków na 
początku zeszłego sezonu. Zagrał 
w nim 25 meczów, a w tym doło-
żył do tego 16 występów. Wyglą-
da na to, że był ważnym ogniwem 
drużyny, ale jednak liczby jak na 
gracza ofensywnego miał słabe. 
W 41 meczach zdobył zaledwie 
trzy bramki. Za to aż dwanaście 
razy trafiał do notesu sędziowskie-
go za żółte kartki. W bieżących 
rozgrywkach nie rozegrał żadne-
go meczu w pełnym wymiarze 
czasowym.

Bogdan Jóźwiak postanowił 
zatem poszukać innych zawodni-
ków na tę pozycję. – Potrzebny jest 
nowy impuls. Chcę na jego miej-
sce ściągnąć kogoś doświadczo-
nego – skomentował trener.

Wielce prawdopodobne jest 
także, że z klubu odejdzie rówie-
śnik Kiwały – Robert Kowalczyk. 
Napastnikowi nie było dane ro-
zegrać żadnego pełnego sezonu  
w biało-zielonych barwach. Do-
łączył do zespołu w przerwie po-
między rundami poprzednich 
rozgrywek. Zdobył wtedy wio-
sną osiem bramek, a teraz rundę 
zakończył z pięcioma trafienia-
mi. Tutaj trzeba wspomnieć, że 
pierwsze sześć meczów stracił ze 
względu na wypadek samochodo-
wy, w którym uczestniczył wraz  
z Arturem Melonem przed star-
tem sezonu. Usługami napastni-
ka poważnie zainteresowany jest 
łódzki Widzew. Skoro już mowa 
o doświadczonym bramkarzu. 
On nie zdążył się już wykuro-
wać przed zakończeniem rundy. 
Cały czas doskwierały mu kon-
tuzje. Trener chętnie widziałby go  
w składzie, ale tutaj decydujący 
głos może mieć sztab medyczny.

Na treningi z pierwszym ze-
społem może za to liczyć Tomasz 
Gajda. Urodzony w 1991 roku 
boczny obrońca ma za sobą uda-
ną rundę w zespole rezerw i dosta-
nie szansę od Bogdana Jóźwiaka 
na pokazanie swoich umiejętno-
ści. Drużyna zakończy w piątek 
mikrocykl treningowy. O godzinie 
15:00 na stadionie OSiR w Łowi-
czu zagra z zespołem rezerw.  MLis

Piłka siatkowa | Amatorska Liga Siatkówki w Kocierzewie Południowym 

Siatkarze z Kocierzewa już po trzech kolejkach
Ruszyły już rozgrywki IV edy-

cji Amatorskiej Ligi  Siatkówki w 
Kocierzewie Południowym, gdzie 
o mistrzostwo w gronie gimnazja-
listów walczy 5 zespołów i kate-
gorii szkół ponadgimnazjalnych 
również 5 ekip dobiegły końca. Po 
rozegraniu 3 kolejek, już  powoli 
widać faworytów w grupach.  

W gronie gimnazjalistów na 
prowadzeniu znajduje się  Klub 
Szalonych Dziewic, który ostatnio 
wygrał z ekipą Gimnazjum Ła-
guszew 2:0, która jest na drugim 
miejscu. Trzecią lokatę zajmu-
je drużyna Mocno Rozgrzanych, 
która awansowała po wygranej 
z FC Popcorn Kropka z pozycji 
czwartej. W rywalizacji szkół po-
nadgimnazjalnych, liderem jest 
WWE Kocierzew, po pokonaniu 
FC Jeziorko 2:0, spychając ich na 
trzecią pozycję. 

Kolejne pojedynki miłośników 
siatkówki z gminy Kocierzew już 
w ten piątek.  zł

GiMNAzJuM
1. kolejka, 6 listopada: Korona 
Wejsce – FC Popcorn Kropka 0:2 
(10:25, 22:25), Klub Szalonych Dzie-
wic – Mocno Rozgrzani 2:0 (25:16, 
25:15), Pauza: Gimnazjum Łagu-
szew.
2. kolejka, 13 listopada: Gimna-

zjum Łaguszew – Korona Wejsce 2:0 
(25:4, 25:19), FC Popcorn Kropka – 
Klub Szalonych Dziewic 0:2 (12:25, 
14:25), Pauza: Mocno Rozgrzani.
3. kolejka, 20 listopada: Klub 
Szalonych Dziewic – Gimnazjum 
Łaguszew 2:0 (25:19, 25:13), Moc-
no Rozgrzani – FC Popcorn Kropka 
2:0 (25:20, 25:23), Pauza: Korona 
Wejsce. 

1. Klub Szalonych Dziewic (1) 3 6:0 150-57

2. Gimnazjum Łaguszew (2) 2 2:2 82-73

3. Mocno Rozgrzani (4) 2 2:2 81-12

4. FC Popcorn Kropka (3) 3 2:4 119-132

5. Korona Wejsce (5) 2 0:4 55-100

SzkOŁY PONADGiMNAzJALNe
1. kolejka, 6 listopada: Skra Wej-
sce –  FC jeziorko 0:2 (16:25, 13:20), 
WWE Kocierzew – Remis Różyce 
2:0 (25:12, 14:21). Pauza: Szybcy i 
Wściekli.
2. kolejka, 13 listopada: Skra Wej-
sce – WWE Kocierzew 0:2 (0:25, 
0:25), Szybcy i Wściekli – Remis 

Różyce 2:0 (25:18, 25:18), Pauza: 
FC jeziorko.
3. kolejka, 20 listopada: Skra Wej-
sce – Szybcy i Wściekli 0:2 (18:25, 
19:25), FC jeziorko – WWE Kocie-
rzew 0:2 (17:25, 17:25), Pauza: Re-
mis Różyce.

1. WWE Kocierzew (1) 3 6:0 150-67 

2. Szybcy i Wściekli (3) 2 4:0 100-73  

3. FC jeziorko (2) 2 2:2 84-79 

4. Remis Różyce (4) 2 0:4 69-100 

5. Skra Wejsce (5) 3 0:6 66-150

W kocierzewie rywalizuje w sumie 10 zespołów.

Szachy | Mistrzostwa Powiatu juniorów 

Walczyli do ostatniej partii
Trzy dni trwały rozgryw-

ki w jubileuszowych X Mistrzo-
stwach Powiatu Juniorów w sza-
chach „klasycznych”. Zawody 
były rozgrywane w listopadzie  
w gościnnych szkołach w Bed-
narach, Nieborowie i Kompinie.  
18 zawodników walczyło nie tylko 
o puchary, medale i nagrody rze-
czowe, ale również o indywidual-
ne kategorie szachowe.

Zawody były rozgrywane sys-
temem szwajcarskim na dystansie 
7 rund, a czas gry wynosił 1 go-
dzinę do namysłu. W zmaganiach 
najlepiej wypadła Zuzanna Ma-
zgaj, która „łeb w łeb” walczyła 
do ostatniej partii z Dominikiem 
Fudałą. Oboje zdobyli po 6 oczek 
w 7 swoich grach i o lepszym 
miejscu zdecydował współczyn-
nik „średni Buchholtz”. Brązowy 
medal zdobył niespodziewanie 
Przemysław Łazarski, a i tu wy-
przedził dwóch rywali dodatko-
wą punktacją (Elizę Placek i Jana 
Karczewskiego – wszyscy mieli 
po 3,5 pkt.). Najlepszą dziewczy-
ną w zawodach była wspomniana 
Eliza Placek, która zajęła bardzo 
wysokie 4 miejsce w klasyfikacji 

generalnej. Najmłodszym zawod-
nikiem turnieju był uczeń II klasy 
SP 7 Łowicz Wojciech Bogus. 

– Cieszymy się, że w ogóle tur-
niej doszedł do skutku, gdyż mie-
liśmy problemy z grą w naszym 
tradycyjnym ośrodku. Na szczę-
ście wójt Andrzej Werle nas nie 
zostawił i pomógł w trudnej sy-
tuacji rozmieszczając rozgrywki  
w kilku szkołach. Turniej cieszył 
się powodzeniem, frekwencja po-
kazuje, że szachy juniorskie się 
rozwijają. – ocenił turniej organi-
zator Robert Chojnowski.  Fischer

Mistrzyni Powiatu w szachach 
klasycznych Zuzanna Mazgaj.
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Piłka halowa | 1. kolejka ii ligi 

Toreliusz pewnie i zdecydowanie
Rozgrywki  
w drugiej lidze halówki 
świetnie rozpoczął 
faworyzowany 
Toreliusz Łowicz,  
który rozbił Fenix 
Boczki aż 7:0.

W zespole Piotra Rosiaka oglą-
daliśmy kilku ciekawych zawod-
ników m.in. Marcina Olejniczaka 
czy Bogusława Saganowskiego. 
Olejniczak grał już nie raz na ło-
wickim parkiecie, zaś Saganow-
ski to żywa legenda polskiego be-
ach soccera. Sam mecz z Fenixem 
można skwitować zdaniem – od-
był się. Toreliusz był zespołem 
zdecydowanie lepszym i zaapliko-
wał rywalom siedem goli. Tylko 
kataklizm mógłby przeszkodzić 
Toreliuszowi w wygraniu ligi.

W drugim meczu II ligi nie 
brakowało emocji. Start Złaków 
Borowy prowadził do przerwy z 
Alactraz Przedmieście 2:1, jednak 
to doświadczony zespół z Łowi-
cza mógł cieszyć się ze zwycię-
stwa. W drugiej odsłonie mecze 
gole Bogdana Plichty i Mirosława 
Gielniewskiego zapewniły Al-
catraz komplet punktów. Gracze 
Startu mają czego żałować.

Wysoko swój mecz wygrał 
także spadkowicz z KIA Open I 
ligi czyli Gutenów Łowicz, któ-
ry nie dał szans Dąbro Łowicz, 
zwyciężając 6:2. Po dwie bramki 
dla Gutenowa strzelili Daniel Gó-
rowski oraz Łukasz Papuga. Po-
zostałe gole strzelili Krzysztof 
Byczek oraz Jarosław Myssura. 
Dla pokonanych dublet zaliczył 
Hubert Sobolewski. Siedem goli 
padło natomiast w starciu Su-
biektu Nieborów z Victorią Bie-
lawy. Gracze z Nieborowa po 
dwóch golach Adama Salamona 
prowadzili do przerwy 2:1. Ze-
spół Victorii nie chciał sie pod-
dać i dzięki ambitnej postawie to 
drużyna z Bielaw dopisała sobie 
trzy punkty. Duża w tym zasłu-
ga doświadczonego Przemysła-
wa Grzegorego, który strzelił dwa 
gole, zwycięskie trafienie zapisała 
na swoim koncie Adrian Zieliński, 

który strzelił gola na wagę kom-
pletu punktów w ostatniej minu-
cie meczu.

W innym meczu także wygrana 
była jednobramkowa. W meczu 
Bang Bang z Laktozą Łyszko-
wice padł wynik 3:2 dla drużyny  
z Łyszkowic. Laktoza prowadziła 
już 2:0, jednak Bang Bang zdo-
łał wyrównać stan rywalizacji do 
2:2. Ostatnie słowo w tym meczu 
należało jednak do Laktozy, któ-
ra za sprawą Mateusza Nezdropy 
zadała ostateczny cios w 19. mi-
nucie gry. Tylko jeden gol padł 
z kolei w meczu Baumitu z KS 
Stefan. Baumit nieoczekiwanie 
nie zdobył w tym meczu choćby 
punktu. KS Stefan dzięki bram-
ce Mateusza Kapusty zakończył 
pierwszy mecz w rozgrywkach 
wygraną. 

W ostatnim meczu także nie za-
brakło emocji. Victoria Zabostów 
prowadziła już 2:0 po 7. minu-
tach meczu z Merc-OSP. Gracze 
z Karsznic, w których barwach 

wystąpił Wójt Gminy Chąśno Da-
riusz Reczylski wzięli się do robo-
ty w drugiej połowie. Merc-OSP 
wyrównał stan rywalizacji na 2:2 
dzięki dwóch golom Piotra Ko-
walskiego. Trenerka Zofia Ku-
charska uśmiechnęła się jednak  
w 22. minucie, wtedy potężny 
strzał Michała Bolimowskiego dał 
Victorii upragnioną wygraną.  ever

1. kolejka ii ligi ŁoLiF:
 Fenix Boczki – Toreliusz Łowicz 
0:7 (0:3); br.: Maciej Kosiorek (8), 
Bogusław Saganowski 2 (11 i 19), 
Rusłan Periziok (12), Kacper jaros 
(12) i Marcin Olejniczak 2 (14 i 19)

 Start złaków Borowy – Alca-
traz-Przedmieście Łowicz 2:3 
(2:1); br.: Michał Karmelita (10) i 
Michał Gorzkowski (12) – Michał 
Plichta (12), Bogdan Plichta (15) i 
Mirosław Gielniewski (18)

 Dąbro Łowicz – Gutenów Ło-
wicz 2:6 (1:4); br.: hubert Sobolew-

ski 2 (4 i 13) – Krzysztof Byczek (7), 
Daniel Górowski 2 (9 i 17), Łukasz 
Papuga 2 (10 i 12) i jarosław Mys-
sura (14)

 Subiekt Nieborów – Victoria 
Bielawy 3:4 (2:1); br.: Adam Sa-
lamon 2 (4 i 10) i Artur Taczalski 
(22) – Bartłomiej Kostrzewski (11), 
Przemysław Grzegory 2 (16 i 23) i 
Adrian Zieliński (24)

 Bang Bang Łowicz – Laktoza 
Łyszkowice 2:3 (0:1); br.: Adrian 
Strugacz (16) i Łukasz Fudała (17) 
– Kamil Słoma (9), Sebastian Sobie-
szek (15) i Mateusz nezdropa (19)

 Baumit Łowicz – kS Stefan 
Łowicz 0:1 (0:0); br.: Mateusz Ka-
pusta (14)

 Victoria zabostów – Merc-OSP 
karśnice 3:2 (2:0); br.: Rafał Gładki 
(4), Michał Bolimowski 2 (7 i 22) – 
Piotr Kowalski 2 (16 i 21) żółte kart-
ki: Konrad Kwasek (victoria) oraz 
Marek Kowalski i Kamil Koza (oraz 
Merc).
 
1. Toreliusz Łowicz 1 3 7-0

2. Gutenów Łowicz 1 3 6-2

3. victoria Bielawy 1 3 4-3

4. Alcatraz-Przedmieście 1 3 3-2

    Laktoza Łyszkowice 1 3 3-2

    victoria Zabostów 1 3 3-2

7. KS Stefan Łowicz 1 3 1-0

8. Subiekt nieborów 1 0 3-4

    Bang Bang Łowicz 1 0 2-3

    Merc-OSP Karśnice 1 0 2-3

    Start Złaków Borowy 1 0 2-3

12. Baumit Łowicz 1 0 0-1

13. Dąbro Łowicz 1 0 2-6

14. Fenix Boczki 1 0 0-7

2. kolejka iii ligi ŁoLiF – sobota-
-niedziela, 28-29 listopada: (s), godz. 
20.00: Toreliusz Łowicz – Merc-OSP 
Karśnice; (n), godz. 13.00: Laktoza 
Łyszkowice – Baumit Łowicz; (n), 
godz. 13.30: KS Stefan Łowicz – 
victoria Zabostów; (n), godz. 14.30: 
victoria Bielawy – Bang Bang Ło-
wicz; (n), godz. 15.00: Gutenów 
Łowicz – Subiekt nieborów; (n), 
godz. 15.30: Alcatraz-Przedmieście 
Łowicz – Dąbro Łowicz; (n), godz. 
16.00: Fenix Boczki – Start Złaków 
Borowy

Mirek Gielniewski zapewnił wygraną Alatraz. 
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Piłka halowa | 1. kolejka iii ligi

Im strzelać nie kazano
Rzadkością w łowickiej halów-

ce jest zakończenie meczu bez-
bramkowym remisem. W 1. kolej-
ce III ligi udało się tego dokonać 
w dwóch meczach! W ciągu 48 
minut zawodnicy Projectu GT, 
KS Ostrowiec, Bobrowniki Team 
oraz HaHaHa nie potrafiły strze-
lić choćby jednego gola. To swego 
rodzaju ewenement. Ciężko bę-
dzie powtórzyć taki wyczyn!

Co innego było w meczu Bez 
Nazwy z Bezedurą Łowicz. Bez-
edura już po 5. minutach prowa-
dziła 3:0, a hattrickiem popisał 
się Damian Gendek, który wyda-
je się bardzo dużym wzmocnie-
niem Bezedury. Bez Nazwy nie 
zamierzało się poddawać i dzięki 
skutecznej grze zdołało doprowa-
dzić do remisu 3:3! Gdy wydawa-
ło się, że oba zespoły podzielą się 
punktami to w 22. minucie meczu 
Michał Brandt celnie strzelił do 
bramki Bez Nazwy i to Bezedura 
cieszyła się z wygranej. 

Dobrze spisał się także zespół 
beniaminka III ligi czyli Jurny Bu-
haj, który rok temu bez proble-
mów wygrał IV ligę. W swoim 
debiutanckim meczu w tym se-
zonie Jurny Buhaj pokonał Zato-
rze II Łowicz 2:1. Gole dla zwy-
cięzców strzelili Damian Okupski 
oraz Krzysztof Trepa. Honorowe-
go gola dla Zatorza II strzelił Ad-
rian Siekierski.

Inny beniaminek – Gladiatorzy 
z Miasta Noży Żychlin bez pro-
blemu pokonał Chińską II aż 5:1. 
Gladiatorzy prowadzili do prze-
rwy już 2:0 i w pewnym sensie 
ułożyli sobie ten mecz. Skuteczna 
gra z kontrataku przyniosła kolej-
ne trzy gole. Chińską II stać było 
tylko na strzelenie gola honorowe-
go, a jego autorem był niezwykle 
doświadczony Paweł Trałut!

Pierwsze punkty w III lidze 
dopisali sobie zawodnicy Karcz-
my Bednarskiej Bednary. Zespół  
z Bednar wygrał w swego rodzaju 
derbach Gminy Nieborów z Aka-
cjową-Team Dzierzgów 2:0. Gole 
dla Karczmy strzelili Jakub Zaga-
wa oraz Grzegorz Jaska. W ostat-
nim meczu tej kolejki spotkań 
Szkiełka-Dżajf wygrały z Górka-
mi Łowicz 3:1. Wynik meczu już 
w 1. minucie otworzył Bartosz 
Adamiak, zaś do wyrównania już 
trzy minuty później doprowadził 
Łukasz Walędziak. W końcówce 
meczu sprawy w swoje ręce wziął 
jednak Patryk Nieradka, który w 
ostatnich pięciu minutach dwu-
krotnie skierował futbolówkę do 
siatki i Szkiełka wygrały 3:1.  ever

1. kolejka iii ligi ŁoLiF:
 Bez Nazwy Łowicz – Bezedu-
ra Łowicz 3:4 (2:3); br.: Kacper 
Owczarek (8), Piotr Klimkiewicz 
(10) i Michał Dylik (17) – Damian 
Gendek 3 (3, 4 i 5) i Michał Brandt 
(22)

 Project-GT Łowicz – kS Ostro-
wiec 0:0

 GkS Jurny Buhaj Bedlno – 
zatorze ii Łowicz 2:1 (1:1); br.: 
Damian Okupski (10) i Krzysztof 
Trepa (18) – Adrian Siekierski (12)

 Bobrowniki-Team Bobrowniki 
– Ha-Ha-Ha! Łowicz 0:0

 Gladiatorzy z Miasta Noży Ży-
chlin – Chińska ii Bułka i Spółka 
Łowicz 5:1 (2:0); br.: Piotr Patera 2 
(5 i 16), jarosław Bieńkowski (12), 
Damian Piątkowski (21) i Damian 
Kwiatkowski (23) – Paweł Trałut 
(23)

 Akacjowa-Team Dzierzgów – 
karczma Bednarska Bednary 
0:2 (0:1); br.: jakub Zagawa (3) i 
Grzegorz jaska (23)

 Szkiełka-Dżajf Łowicz – Górki 
Łowicz 3:1 (1:1); br.: Bartosz Ada-
miak (1) i Patryk nieradka 2 (19 i 
23) – Łukasz Walędziak (4)
 
Tabela po 1. kolejce iii ligi: 
1. Gladiatorzy z Miasta noży 1 3 5-1

2. Szkiełka-Dżajf Łowicz 1 3 3-1

3. Karczma Bednarska 1 3 2-0

4. Bezedura Łowicz 1 3 4-3

5. GKS jurny Buhaj Bedlno 1 3 2-1

6. Bobrowniki-Team 1 1 0-0

    ha ha ha! Łowicz 1 1 0-0

    KS Ostrowiec 1 1 0-0

    Project-GT Łowicz 1 1 0-0

10. Bez nazwy Łowicz 1 0 3-4

11. Zatorze ii Łowicz 1 0 1-2

12. Górki Łowicz 1 0 1-3

13. Akacjowa Team Dzierzgów 1 0 0-2

14. Chińska ii Bułka i Spółka  1 0 1-5

 2. kolejka iii ligi ŁoLiF 
– 2015.11.28 (sobota):  
godz. 12.30: Karczma Bednarska 
Bednary – Szkiełka-Dżajf Łowicz; 
godz. 13.00: KS Ostrowiec – GKS 
jurny Buhaj Bedlno; godz. 13.30: 
Chińska ii Bułka i Spółka Łowicz  – 
Akacjowa-Team Dzierzgów; godz. 
14.00: Bezedura Łowicz – Górki 
Łowicz; godz. 14.30: ha-ha-ha! Ło-
wicz – Gladiatorzy z Miasta noży 
żychlin; godz. 15.00: Zatorze ii Ło-
wicz – Bobrowniki-Team Bobrowni-
ki; godz. 15.30: Bez nazwy Łowicz 
– Project-GT Łowicz.

Górki przegrały z Szkiełkami 3:1.

PA
W

E
Ł 

D
O

Li
ń

S
K

i

PROGNOzA POGODY | 26.11.2015 – 2.12.2015

SYTuACJA SYNOPTYCzNA: 
Pogodę kształtować będzie układ wyżowy 
znad zachodniej Rosji. napływa chłodna 
masa powietrza.

CzWARTek–PiąTek:
Pochmurno, miejscami przejaśnienia,  
bez opadów, chłodno. Widzialność dobra.
Wiatr południowo-wschodni do południowego, 
słaby, okresowo umiarkowany, 3-6 m/s.
Temp. max w dzień: + 2 st. C do + 4 st. C.
Temp. min w nocy: 0 st. C do – 2 st. C.

SOBOTA–NieDzieLA: 
Zachmurzenie duże, okresami umiarkowane, 
miejscami opady deszczu. 
Widzialność dobra, w opadach umiarkowana.
Wiatr południowy do południowo-zachodniego, 
słaby do umiarkowanego, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 2 st. C do + 5 st. C.
Temp. min w nocy: + 2 st. C do -1 st. C.

PONieDziAŁek–WTORek–ŚRODA: 
Zachmurzenie duże z przejaśnieniami, 
miejscami opady deszczu. 
Widzialność dobra, w opadach umiarkowana.
Wiatr południowo-zachodni,  
słaby i umiarkowany, 3-7 m/s.
Temp. max w dzień: + 5 st. C do + 8 st. C.
Temp. min w nocy: + 5 st. C do + 2 st. C.

BiuRO METEOROLOGiCZnE CuMuLuS

PROGNOzA BiOMeTeOROLOGiCzNA 
Pogoda niekorzystnie wpływać będzie  
na nasze samopoczucie. Osłabiona sprawność 
psychofizyczna i fizyczna.
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własności polskiej

koszykówka | 4. kolejka ligi u-14, gr. B   

Młodzicy Księżaka 
z piątym zwycięstwem

Trwa dobra passa w lidze wo-
jewódzkiej koszykarzy UMKS 
Księżak z rocznika 2001, któ-
rzy w minioną sobotę 21 listopa-
da odnieśli swoje piąte zwycię-
stwo. Podopieczni trenera Piotra 
Rutkowskiego, którzy rywalizują  
w grupie B województwa łódzkie-
go w meczu 5. kolejki pojechali na 
mecz do Pabianic, gdzie spotkały 
się dwa niepokonane do tej pory 
zespoły. Okazało się, że zwycię-
sko z tego pojedynku wyszła ło-
wicka ekipa, która nadal jest w li-
dze bez porażki.  

Mecz do przerwy był bardzo 
wyrównany. Po zmianie stron 
przebudził się nasz lider Mateusz 
Gładki i jak zawsze na dobrym 
poziomie zagrał Bartosz Dylik  
i głównie dzięki tej dwójce łowi-
czanie wygrali 75:53. 

Po 5. kolejkach Księżak jest 
liderem tabeli razem z ekipą ze 
Skierniewic. Kolejny mecz łowi-
czanie zagrają dopiero 5 grudnia 
w Radomsku.  zł

 Pkk 99 Pabianice – uMkS 
księżak-2002 Łowicz 53:75 
(14:14, 8:14, 12:23, 19:24)
księżak: Bartosz Dylik 34 (1x3), 
Mateusz Gładki 22, Maksym Bra-
nicki 7, Mateusz Kobuszewski 6, Da-
wid Pęczkowski 3, Michał Kuliński 
2, Adrian Szymajda 1, Karol Wróbel, 
jakub Małecki i Kacper Masztano-
wicz.

 5. kolejka wojewódzkiej ligi 
koszykówki młodzików u-14 – 
grupa B: ŁKS Szkoła Gortata ii 
Łódź – SKS Start Łódź 53-63, MKS 
ósemka Skierniewice – AZS PWSZ 
ii Skierniewice 18-102, GTK Głowno 
– Esbank junak ii Radomsko. 
 
1. AZS PWSZ ii Sk-ce (1) 5 10 433-131

2. uMkS księżak (2) 5 10 407-212

3. PKK 99 Pabianice (3) 5   9 366-241

4. SKS Start Łódź (4) 5   8 357-259

5. ŁKS Szkoła Gortata ii (6) 5   6 188-268

6. MKS ósemka Sk-ce (5) 5   6 169-357

7. Esbank junak ii (7) 4   4 156-283

8. GTK Głowno (8) 4   3   81-396

ekipa młodzików księżaka 2002 nadal z kompletem zwycięstw.
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koszykówka | 8. kolejka ligi u-20  

W rewanżu lepsza Piotrcovia
Nie udała się wyprawa do Piotr-

kowa Trybunalskiego podopiecz-
nym trenera Piotra Rutkowskiego 
z rocznika 1996-1999. W 8. ko-
lejce wojewódzkiej ligi juniorów 
starszych U-20 nasi koszykarze 
zagrali rewanżowy mecz z Piotr-
covią. 

W pierwszym pojedynku ło-
wiczanie wygrali we własnej hali 
56:53, jednak tym razem byli gor-
si, przegrywając 70:81. 

Mecz, który rozegrany był  
w środę 18 listopada, do przerwy 
wyglądał dobrze. Jednak w trze-
ciej kwarcie miejscowi odskoczy-
li na kilka punktów i tych strat nie 
udało się odrobić do końcowego 
gwizdka. 

Ciężar gry w ataku spoczy-
wał na trójce naszych koszykarzy. 
Szymon Aniszewski i Michał Ro-
kicki zdobyli po 20 oczek, a  Ja-
kub Szkup 16. 

W drugiej części sezonu ju-
niorzy zagrają tylko jeden mecz  
w Łowiczu i aż cztery na wyjeź-
dzie. Już w ten piątek nasz zespół 
podejmować będzie w Łowiczu  

w hali OSiR nr 2 o godzinie 15:45 
drużynę z Kutna.  zł 

 uMkS Piotrcovia Piotrków Try-
bunalski – uMkS księżak Łowicz 
81:70 (22:19, 18:16, 25:11, 16:24)
księżak: Szymon Aniszewski 20 
(3x3), Michał Rokicki 20 (2x3), ja-
kub Szkup 16 (4x3), Michał Zdunkie-
wicz 6 i Patryk Kacperski 4 oraz Eryk 
Wawrzyn 2, Kamil Branicki 2, Ma-
riusz Dobrzyński i Kacper Płacheta.
Najwięcej dla Piotrcovii: hubert 
Miłak 24 i norbert Gajda 18 (2x3).
 8. kolejka strefowej ligi koszy-
kówki juniorów starszych u-20: 
novum Astoria Bydgoszcz – KKS 
Pro-Basket Kutno 94:99, TKM 
Włocławek – ŁKS Szkoła Gortata 
ii Łódź 78:60. Pauza: ŁKS Szkoła 
Gortata i Łódź.
 
1. TKM Włocławek (1) 6 12 528-279

2. novum Astoria (2) 6 11 503-362

3. KKS Pro-Basket (6) 6   9 427-397

4. ŁKS Szkoła Gortata i (3) 6   9 404-462

5. ŁKS Szkoła Gortata ii (5) 7   9 405-473

6. uMkS księżak (4) 7   9 388-545

7. uMKS Piotrcovia  (7) 6   7 318-455

Piłka halowa | 1. kolejka KiA Open i ligi

Drużynia KIA zgodnie z planem
W niedzielę 22 listopada zainaugurowano rozgrywki KIA Open I ligi.  
Jak to zwykle bywa na parkiecie hali OSiR nie brakowało emocji i goli.

W pierwszym meczu sezo-
nu spotkały się dwie drużyny, 
które mają powalczyć o miejsce  
w pierwszej trójce, a Mariusz 
Więcek z Chińskiej celuje nawet 
w mistrzostwo. Renix szybko ob-
jął prowadzenie po golu Daniela 
Wasiaka w 3. minucie gry, ale już 
minutę później było 1:1. Gapio-
stwo przy rzucie rożnym rywali 
wykorzystał nowy gracz Chińskiej 
Piotr Pawłowski. W 7. minu-
cie Przemysław Mrzygłód, także 
nowy w szeregach Chińskiej wy-
prowadził „Chińczyków” na pro-
wadzenie. Odpowiedź Renixu 
była natychmiastowa bo do siatki 
Dawida Feligi piłkę skierował Ma-
teusz Bartosiewicz. Renix w dru-
giej połowie był bliższy strzelenia 
trzeciego gola.

W drugim meczu Drużyna 
KIA Łowicka mierzyła się z za-
wsze groźnym Dach Luxem. Ze-
spół Przemysława Plichty długo 
odbierał ataki mistrzów z poprzed-
niego sezonu, jednak w końców-
ce pierwszej połowy do siatki 
Dach Luxu piłkę skierował An-
drzej Grzegorek. W 14. minucie 
pięknym strzałem popisał się Ra-
fał Trakul i było 2:0. Kilka minut 
później daleki wyrzut piłki Mariu-
sza Jędrzejewskiego trafił do Da-
wida Suta, który po chwili strzelił 
trzeciego gola. W zespole ubie-
głorocznego Mistrza i zdobywcy 
Pucharu Burmistrza zadebiutował 
Radosław Domińćzak. Popularny 
„Sonia” trafił do KIA z Pędzących 
Imadeł i to chyba najlepszy trans-
fer w tym sezonie KIA Open I ligi.

Ciekawie było w pojedyn-
ku Zatorza z Błękitnymi Dmosin 
(dawna nazwa Heńki Nagawki). 
Zatorze wyszło na prowadzenie, 
jednak to Błękitni prowadzili do 
przerwy. Zatorze to dużo słabszy 
zespół niż kilka lat w głównej mie-
rze oparty na młodzieży, zaś am-
bitnie grający Błękitni dzielnie re-
alizowali plan. Ostatecznie mecz 
zakończył się podziałem punktów.  

Trzy punkty na swoim koncie 
zapisali także Blokersi Intermar-
che. Zespół braci Jędrachowiczów 
pokonał Koronę Wejsce 4:2. Już 
do przerwy dzięki golom Jarosła-
wa Burzykowskiego i Kuby Ję-
drachowicza Blokersi prowadzili 
2:1. „Blokowi” kontrolowali prze-
bieg wydarzeń boiskowych do 18. 
minuty, wtedy gola na 3:2 strzelił 
Mariusz Trakul i Korona wycofała 
bramkarza. Ten manewr nie przy-
niósł efektu ponieważ w ostatniej 
minucie błąd technicznych Toma-
sza Trafalskiego wykorzystał Bu-
rzykowski i strzelił czwartego gola 
dla Blokersów. Korona grała w 
najsilniejszym składzie i tym ra-
zem nie pokazała na co ją stać. 

Aż jedenaście goli zobaczyli 
kibice w meczu Pędzących Ima-
deł z Fantazją Głowno. Faworyt 
tego meczu czyli Imadła zawiodły 
i nieoczekiwanie już w pierwszej 
kolejce zanotowali porażkę. Fan-

tazja składa się głównie z zawod-
ników Stali Głowno, jednak praw-
dziwą gwiazdą tej drużyny jest 
Michał Gamla, były gracz Wisły 
Kraków, Górnika Łęczna, a obec-
nie gracz Pelikana.  

W ostatnim meczu los skrzyżo-
wał ze sobą dwie drużyny, które 
awansowały do elity. Obie mogły 
odsprzedać miejsce w KIA Open 
I lidze Toreliuszowi, ale zarówno 
SMS jak i Bo Dach Grudze pod-
jęły decyzję o grze w najwyższej 
lidze. Sam mecz nie był wielkim 
piłkarskim widowiskiem. Oba ze-
społy będą miały spore problemy 
z utrzymaniem się w lidze, tak się 
przynajmniej wydaje. 

W weekend 28-29 listopada ki-
bice dwukrotnie będą mogli oglą-
dać zespoły w akcji. Mecze KIA 
Open I ligi zaplanowano zarówno 
na sobotę jak i na niedzielę.  ever

 kiA OPeN i LiGARenix eko 
Plast Łowicz – Chińska Prulux 
Bis Haczykowscy Łowicz 2:2 
(2:2); br.: Daniel Wasiak 3, Mateusz 
Bartosiewicz 7 – Piotr Pawłowski 4, 
Przemysław Mrzygłód 7
Renix: jarosław Rusek – Bartło-
miej Tkacz, Tomasz Gajda, Bastian 
jarosz, Michał Fabijański, Michał 
Świdrowski, Daniel Wasiak, Mate-
usz Bartosiewicz.
Chińska: Dawid Feliga – Piotr 
Pawłowski, Tomasz Rembowski, 
Marcin Kosiorek, Patryk Pomianow-
ski, Krzysztof Papuga, Przemysław 
Mrzygłód, Kamil Mitrowski, Tomasz 
Dąbrowski.
 Drużyna kiA Łowicka Łowicz 
– Dach-Lux Łowicz 3:0 (1:0); br.: 
Andrzej Grzegorek 10, Rafał Trakul 
14, Dawid Sut 18
kiA Łowicka: Mariusz jędrzejew-
ski – Patryk Krzeszewski, Prze-
mysław Pomianowski, Dawid Sut, 
Andrzej Grzegorek, Rafał Trakul, 
Radosław Domińczak, Kamil Barto-
siewicz, Piotr Michalski
Dach-Lux: Michał Kocemba – Łu-
kasz Rybus, Marcin Grocholewicz, 
Rafał Bogus, Szymon Panek, Prze-
mysław Kubisz, Robert Czarnota.
 zatorze zu-An Łowicz – Błę-
kitni Dmosin 3:3 (1:2); br.: Patryk 
Sekuła 5, Kacper Rześny 14, Patryk 
Woźniak 18 – Dawid Ślęzak 8, Piotr 
Knera 9, Mateusz Wardziński 14

zatorze zu-An: Rafał Gospoś – Pa-
tryk Sekuła, Kacper Rześny, Maciej 
Balik, Paweł Kutkowski, Patryk De-
midowicz, Patryk Woźniak, Patryk 
Połynkin.
Błękitni: Bartłomiej Krakowiak, Da-
wid Ślęzak, Szymon Ślęzak, Łukasz 
Bednarek, Mateusz Wardziński, Bar-
tłomiej Sibielak, jarosław Bąba, Da-
mian Szatan, Piotr Knera, Grzegorz 
Piela.
 Blokersi intermarsche Łowicz 
– korona Wejsce 4:2 (2:1); br.: 
jarosław Burzykowski 7, 20, jakub 
jędrachowicz 8, Kamil Lenarczyk 
13 – Arkadiusz Smagała 8, Mariusz 
Trakul 18
Blokersi: Piotr Znajewski – jakub 
jędrachowicz, Maciej jędrachowicz, 
jarosław Burzykowski, jacek Woź-
niak, Paweł Karwat, Bartłomiej Sko-
neczny, Kamil Lenarczyk, Sebastian 
Lenarczyk.
korona: Konrad Kowalski – Seba-
stian Sumiński, Tomasz Trafalski, 
Paweł Dróżdż, Mariusz Trakul, Arka-
diusz Smagała, hubert Krasoń, Woj-
ciech Rokicki, Kamil Wojciechowski.

 Fantazja Głowno – Novum Pę-
dzace imadła Łowicz 6:5 (2:1); br.: 
Damian Mospinek 9, 16, 20, Michał 
Gamla 13, Dominik Tomczyk 15, sa-
mobójcza 10 – Michał żółtowski 15, 
18, Krzysztof Skowroński 4, Maciej 
Wyszogrodzki 11, jarosław Walczak 
14)
Fantazja: Dariusz Smurzyński – Do-
minik Tomczyk, Damian Mospinek, 
Tomasz Florczak, Przemysław imio-
łek, Łukasz Kluska, Adam Gibała, 
Tomasz Kret, Michał Gamla, jakub 
Siatkowski.
Novum Pędzące: Rafał Bogus – ja-
rosław Walczak, Sebastian Zwierz, 
Maciej Wyszogrodzki, Krzysztof 
Skowroński, Michał żółtowski, Albert 
Lepieszka.
 Bo-Dach Grudze – SMS Dąb-
kowice 5:2 (3:1); br.: Michał Re-
dzisz 15, 18, Patryk Wiśniewski 9, 
Mateusz Borowski 12, Karol Kruk 
16 – Dawid Bodek 14, Przemysław 
Szubert 16
Bo-Dach: Patryk Orzeł – Michał 
Redzisz, Paweł Wojda, Leszek Bo-
czek, Karol Kruk, Patryk Wiśniewski, 
Mateusz Borowski, Bartosz Skowro-
nek.
SMS: jacek Milczarek – Dawid Bo-
dek, Przemysław Szubert, Oskar Lis, 
Dominik Łukawski, Kamil Krawczyk, 
Cezary Olejnik, Mariusz Ciesielski, 
Krystian Siatkowski, Adam Wlazło.

Tabela po 1. kolejce:
1. Drużyna Kia Łowicka  1  3  3:0

2. Bo-Dach Grudze  1  3  5:2

3. Blokersi intermarche  1  3  4:2

4. Fantazja Głowno  1  3  6:5

5. Błękitni Dmosin  1  1  3:3

6. Zatorze Zu-An  1  1  3:3

7. Chińska Prulux Bis haczykowscy 1  1  2:2

8. Renix Eko Plast Łowicz  1  1  2:29

9. novum Pędzące imadła  1  0  5:6

10. Korona Wejsce  1  0  2:4

11. SMS Dąbkowice  1  0  2:5

12. Dach-Lux Łowicz  1  0  0:3

Drużyna kiA Łowicka to faworyt rozgrywek.
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„PiąTKa KolejKi”. oDCiNeK PierwSzy
Po analizie meczów KiA Open  
i ligi wybraliśmy pięciu zawodników 
którzy trafili do naszego zestawienia. 
Kandydatów było wielu, jednak 
musieliśmy dokonać wyboru. Oto 
najlepsi w pierwszej kolejce:
Mariusz Jędrzejewski (1*, Drużyna 
KiA Łowicka Łowicz) – nie ma 
wielkiej konkurencji w tej kolejce 
spotkań. jako jedyny z bramkarzy 
zachował czyste konto i głównie 
dlatego tutaj się znalazł. W samym 
meczu nie miał wiele pracy bo 
dobrze radzili sobie jego koledzy 
z drużyny. Zaliczył także asystę 
przy golu Dawida Suta, dokładnie 
rzucając piłkę ręką. 
Michał Gamla (1, Fantazja Głowno) 
– Tego zawodnika nie mogło 
zabraknąć w tym zestawieniu. 
Prawdziwy lider Fantazji, takiego 
zawodnika potrzebował Robert 
Panak, który po meczu mógł 
świętować pokonanie wicemistrzów 
z Pędzących imadeł. Bez Michała 
było by to niemożliwe. 
Damian Mospinek (1, Fantazja 
Głowno) – Drugi z zawodników 

Fantazji, na którego się 
zdecydowaliśmy. Po pierwsze 
jako jedyny zaliczył hattricka 
w tej kolejce, po drugie strzelił 
decydującego gola na 6:5 w 
naprawdę ciekawym meczu. niby 
tylko dołożył nogę, ale trzeba 
potrafić się odnaleźć w sytuacji i 
zachować zimną krew!
Jarosław Burzykowski (1, 
Blokersi intermarche Łowicz) – 
Zdecydowaliśmy się na jarka 
bo miał spory udział w wygranej 
Blokersów z Koroną Wejsce. To on 
otworzył wynik meczu, a wiemy jak 
ważne na hali jest prowadzenie 1:0. 
Również „Burzyk” strzelił gola na 4:2 
w samej końcówce, wykorzystując 
fakt, że rywale wycofali bramkarza.
karol kruk (Bo Dach Grudze) – w 
meczu dwóch beniaminków lepsi 
okazali się gracze Bo Dachu. 
Wybraliśmy Karola bo strzelił 
gola, ale grał nieustępliwie i nie 
odpuścił w żadnej sytuacji. To dla 
nas najlepszy zawodnik Bo Dachu 
i w meczu z SMS potwierdził swoją 
dobrą formę na hali.  
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Ruszyła Łowicka
Liga Futsalu
Drużyna kiA zgodnie z planem. str. 47

Trzech
niezastąpionych
Pelikan w liczbach. str. 44

Szachy |  Międzynarodowe Mistrzostwa Bawarii w Bad Wiessee

Kolejny sukces arcymistrza
Ogromny sukces odniósł  ło-

wicki arcymistrz Kacper Piorun 
(24 l.). Łowiczanin startując z 7. 
numerem, zwyciężył w Między-
narodowych Mistrzostwach Ba-
warii w Bad Wiessee w Niem-
czech. W tym roku Piorun odnosi 
duże sukcesy. Wygrał już turniej 
w Barcelonie, jedną kołówkę 
w Niemczech, czwartą szachow-
nicę na Ekstralidze oraz zdobył ty-
tuł mistrza świata w solvingu.

Obecnie Kacper w polskim 
rankingu jest na szóstym miejscu 
i ma ogromne szanse na awans do 
pierwszej trójki.–  trochę mi szko-
da, że dopiero teraz tak skaczę do 
góry z rankingiem i nie załapałem 
się do kadry na Drużynowe Mi-
strzostwa Europy. Tym niemniej, 
będę kibicował naszej reprezen-
tacji z pełną pasją. I tak sądzę, że 

są w stanie zdobyć medal – mamy 
naprawdę mocny skład i porząd-
nego kapitana. Niewątpliwie gra 
w reprezentacji Polski w jakichś 
rozgrywkach drużynowych, np. 
na Olimpiadzie Szachowej, byłaby 
spełnieniem moich marzeń. Jed-
nak na razie skupiam się na tym, 
aby przekroczyć próg rankingowy 
2650. Fajnie byłoby wejść do ka-
dry, ale czeka mnie jeszcze dużo 
pracy, co pokazały niektóre par-
tie rozegrane w Bad Wiessee. Na 
szczęście, wszystko skończyło się 
tam dobrze – powiedział Piorun 
w wywiadzie z Pawłem Dudziń-
skim – redaktorem prowadzącym 
Ofi cjalne Czasopismo Polskiego 
Związku Szachowego „Mat” nasz 
arcymistrz. 

W wywiadzie zamieszczonym 
na stronie http://www.pzszach.

org.pl/ możemy się dowiedzieć 
również, że obecnie łowicki arcy-
mistrz trenuje sam.

– Nie mam trenera szachowe-
go, ale np. w Bad Wiessee wyko-
rzystałem idee ze swoich analiz 
partii różnych mistrzów i arcymi-
strzów. W partii z Postnym wyko-
rzystałem taką ideę zaczerpniętą 
z partii Daniela Sadzikowskiego 
(ruch Hc2 w wariancie Czeba-
nienki w obronie słowiańskiej – 
1.d4 d5 2.c4 c6 3.Sc3 Sf6 4.Sc3 
a6 5.Hc2!?) i był to jeden z moich 
lepszych pojedynków. Dostałem 
stabilną przewagę, którą dowio-
złem do końca – mówił w rozmo-
wie z Dudzińskim łowiczanin. 

Trzymamy kciuki za kolejne 
starty i mamy nadzieję, że Kacper 
już niebawem będzie w kadrze 
Polski.  złkacper Piorun na najwyższym stopniu podium w niemczech.

koszykówka | 7. kolejka ii ligi męskiej

Księżak przegrał po raz pierwszy
mCS DaNiel GimBaSKeTS2 Przemyśl  57 (18, 10, 20, 9)
KSiĘżaK ŁowiCz 55 (21, 11, 13, 10)

księżak: Maciej Cukierda 14, Mariusz Wójcik 13 (1x3), Michał Świderski 
8 (2x3), Bartosz Włuczyński 5 (1x3) i Łukasz Fąfara 4 oraz Maciej Piątek 
6, Maciej Siemieńczuk 3 i hubert Makuch 2. Najwięcej dla Gimbaskets: 
Artur Mikołajko 15 (1x3) i Tomasz Krzywdziński 13 (1x3).

Po świetnej serii siedmiu zwy-
cięstw z rzędu w rozgrywkach II 
ligi koszykówki ekipa łowickie-
go Księżaka doznała pierwszej 
porażki. Podopieczni trenera Ro-
berta Kucharka w sobotę 21 listo-
pada pojechali na mecz do Prze-
myśla, gdzie o wygraną walczyli 
z miejscowym MCS Daniel Gim-
baskets2. Łowiczanie spodziewali 
się, że to będzie trudne spotkanie i 
tak też było. Po długiej podróży do 
Przemyśla nasz team doznał mini-
malnej porażki 55:57. 

Łowiczanie wyjazdowy mecz 
rozpoczęli obiecująco. Po celnym 
rzucie Macieja Cukierdy i „trójce” 
Michała Świderskiego prowadzili 
w 2. minucie już 5:0. W kolejnych 
minutach mecz się wyrównał, ale 
cały czas prowadził Księżak. Po 
10 minutach wygrywaliśmy 21:18 

po rzucie Łukasza Fąfary. Druga 
odsłona była bardzo zacięta. Księ-
żacy dobrze spisywali się w obro-
nie, ale nie potrafi li odskoczyć od 
rywala, mając kłopoty ze skutecz-
nością. Druga kwarta zakończy-
ła się niskim wynikiem 10:11 i 
do przerwy łowiczanie prowadzi-
li 32:28. 

Po zmianie stron lepiej zagrali 
miejscowi, którzy wyszli na pro-
wadzenie w 28. minucie i utrzy-
mali je do zakończenia trzeciej od-
słony (48:45). W ostatniej części 
meczu w 37. minucie po punktach 
Macieja Piątka łowiczanie jeszcze 
wygrywali 53:52, a po trafi eniu 
Mariusza Wójcika 55:54. Potem 
gospodarze trafi li „za trzy” i wy-
szli na prowadzenie 57:55. takim 
wynikiem zakończył się ten mecz, 
mimo, że nasi gracze mieli jesz-

cze okazję do zdobycia punktów, 
ale ich rzuty były niecelne.  

o meczu po meczu
 Trener księżaka Robert 

kucharek: Prowadziliśmy w tym 
meczu praktycznie cały czas, go-
spodarze wyszli na prowadzenie 
dwa razy, a o wyniku zadecydo-
wała końcówka i brak skuteczno-
ści. Mieliśmy trzy akcje, ale nie 
trafi liśmy do kosza i przegraliśmy. 
To była porażka, która może cze-
goś nas nauczy. Myślę, że to do-
bry moment. Musimy sobie zdać 
sprawę, że nie jesteśmy doskona-
li i trzeba jeszcze dużo poprawić. 

Maciej Cukierda  (księżak, 
24,22 min., 14 punktów,  eval 
– 15): Ten mecz był do wygra-
nia. Rywal nie pokazał zbyt wie-
le, a my tego nie wykorzystaliśmy. 
Graliśmy za wolno w ataku i nie 
trafi liśmy łatwych punktów. Pew-
ne punkty, które uciekały zade-
cydowały o końcowym rezultacie 
i tak się zakończył ten mecz na 
trudnym terenie. Myślę, że w koń-
cówce zabrakło też trochę szczę-
ścia.  zł 

koszykówka | zapowiedź 9. kolejki ii ligi    

Z Rosą gramy w sobotę
Po pierwszej porażce w roz-

grywkach II ligi koszykarze Księ-
żaka Łowicz będą chcieli szybko 
się zrehabilitować. 

Podopieczni trenera Roberta 
Kucharka już w tę sobotę o godzi-
nie 18:00 podejmować będą Rosę 
II Radom. Nasz zespół we własnej 
hali jest bardzo groźny i bardzo 
rzadko przegrywa, zatem liczymy 
na pewne zwycięstwo.  

Wicelider z Przemyśla zagra 
w Ostrowie Mazowieckiej i tu 
może zgubić punkt. 

AZS UŁ Szkoła Gortata Łódź 
zagra we własnej hali z KK War-
szawa i tu zapowiada się ciekawa 
walka o utrzymanie w szczycie ta-
beli. Podobny cel mają koszyka-

rze z Lublina. AZS zagra w Biel-
sku Podlaskim z Turem i tu będzie 
raczej faworytem.  zł

9. kolejka ii ligi koszykówki mę-
skiej – grupa B:  księżak Łowicz 
– Rosa Sport Radom (sobota, 
godz. 18.00), Sokół Ostrów Ma-
zowiecka – MCS Daniel Gimba-
skets2 Przemyśl (sobota, godz. 
18.00), ZKS Stal Stalowa Wola – 
KS Shmoolky Warszawa (sobota, 
godz. 18.00), BKS Tur Bielsk Pod-
laski – domlublin.pl AZS uMCS Lu-
blin (niedziela, godz. 15.00), AZS 
uŁ Szkoła Gortata Łódź – Klub Ko-
szykarski Warszawa (sobota, godz. 
18.00), MKS Start SA Lublin – Po-
lonia Warszawa. 

koszykówka |  ii liga koszykówki grupa B

Księżak przegrał, ale nadal jest liderem
Niepokonani przez siedem ko-

lejek w rozgrywkach II ligi koszy-
karze Księżaka Łowicz pojechali 
na mecz 8. kolejki do Przemyśla. 
Podopieczni trenera Roberta Ku-
charka musieli jednak pogodzić 
się z pierwszą porażką w tym se-
zonie 55:57. 

Ekipa z Przemyśla w 7. kolej-
ce zagrała bardzo słabo i przegra-
ła 40:55 w Warszawie z Klubem 
Koszykarskim. Zespół MCS Da-
niel Gimbaskets2 Przemyśl zdołał 
się szybko odbudować i pokonał 
lidera z Łowicza. 

Do niespodzianki doszło w Lu-
blinie. Wicelider AZS UŁ Szkoła 
Gortata Łódź zagrał na wyjeździe 
ze Startem Lublin i był tu zde-

cydowanym faworytem, jednak 
miejscowi wygrali mecz 67:65.  

Shmoolki Warszawa podejmo-
wali Sokoła Ostrów Mazowiecka 
i ten mecz zgodnie z oczekiwania-
mi wygrali 69:63. 

Kolejne zwycięstwo odnie-
śli stołeczni z KK, którzy poko-
nali Rosę i zajmują 5. miejsce. 

Nadal blisko czołówki jest AZS 
Lublin.   zł

8. kolejka ii ligi koszykówki 
męskiej – grupa B: MCS Daniel 
Gimbaskets2 Przemyśl – Księ-
żak Łowicz 57:55, Rosa Sport 
Radom – Klub Koszykarski War-
szawa 63:82, domlublin.pl AZS 
uMCS Lublin – ZKS Stal Stalowa 

Wola 78:77, Polonia Warszawa – 
BKS Tur Bielsk Podlaski 60:69, 
KS Shmoolky Warszawa – Sokół 
Ostrów Mazowiecka 69:93, MKS 
Start SA Lublin – AZS uŁ Szkoła 
Gortata Łódź 67:65. 
 
1. Księżak Łowicz (1) 8 15 589-474

2. MCS Daniel Gimb.2 (3) 8 15 606-523

3. AZS uŁ Szkoła Gortata (2) 8 14 610-522

4. AZS uMCS Lublin (5) 8 12 539-528

5. Klub Koszykarski Wa-wa (8) 8 12 536-531

6. KS Shmoolky Warszawa (6) 8 12 632-627

7. ZKS Stal Stalowa Wola (4) 8 11 571-559

8. Rosa Sport ii Radom (7) 8 11 604-631

9. Sokół Ostrów Maz. (9) 8 11 545-575

10. BKS Tur Bielsk P. (11) 8 11 503-598

11. MKS Start SA Lublin (10) 8 11 545-637

12. Polonia Warszawa (12) 8   9 475-559

W meczu w Przemyślu obrona nie zawiodła, ale zabrakło skuteczności.
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PiąTek, 27 LiSTOPADA:
 10.00 – hala sportowa OSiR nr 1 
w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; Rejo-
nowa Licealiada Szkolna w piłce 
ręcznej chłopców; 
 15.00 – Stadion sportowy OSiR 
im. 10 Pułku Piechoty w Łowiczu, 
ul. jana Pawła ii 3; Mecz towarzyski: 
Pelikan Łowicz (iii liga) – Pelikan 
ii Łowicz (klasa okręgowa);
 15.45 – hala sportowa OSiR nr 2 
w Łowiczu, ul. Topolowa 2; 9. kolej-
ka strefowej ligi koszykówki junio-
rów starszych u-20: uMkS księ-
żak Łowicz – Pro-Basket kutno;
 17.30 – hala sportowa OSiR nr 2 
w Łowiczu, ul. Topolowa 2; 1. kolej-
ka XVii edycji SAM, czyli Siatkar-
skich Amatorskich Mistrzostw 
Łowicza; 
 19.00 – Pub Krokody-LEG 
w Łowiczu, ul. Krzysztofa Kamila 
Baczyńskiego 9; 13. edycja XVii 
Otwartych Mistrzostw Łowicza 
w dartcie 501 d.o.;

SOBOTA, 28 LiSTOPADA:
 10.00 – hala sportowa OSiR nr 2 
w Łowiczu, ul. Topolowa 2; 7. kolej-
ka wojewódzkiej ligi koszykówki 
kadetek u-16: uMkS księżak Ło-
wicz – ukS Basket Trójka i Alek-
sandrów Łódzki;
 12.30-16.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 
2. kolejka iii ligi ŁoLiF, czyli Łowic-
kiej Ligi Futsalu;
 16.00-20.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 2. 
kolejka kia Open i ligi ŁoLiF, czyli 
Łowickiej Ligi Futsalu;
 16.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 
7. kolejka ii ligi tenisa stołowego 
mężczyzn: uMkS księżak Łowicz 
– GLkS Burza Pawlikowice;
 18.00 – hala sportowa OSiR nr 2 
w Łowiczu, ul. Topolowa 2; 9. ko-
lejka ii ligi koszykówki seniorów: 
księżak Łowicz – Rosa Sport ii 
Radom; 
 20.00 – hala sportowa OSiR nr 1 
w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 2. ko-
lejka Toreliusz Futsal ii ligi ŁoLiF, 
czyli Łowickiej Ligi Futsalu: Tore-
liusz Łowicz – Merc-OSP Chąśno;

NieDzieLA, 29 LiSTOPADA:
 10.00-13.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 
1. kolejka iV ligi ŁoLiF, czyli Łowic-
kiej Ligi Futsalu;
 12.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 
8. kolejka iii ligi tenisa stołowego 
mężczyzn: uMkS księżak ii Ło-
wicz – ukS Bednary;
 13.00-16.30 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 
2. kolejka Toreliusz Futsal ii ligi 
ŁoLiF, czyli Łowickiej Ligi Futsalu;
 17.00-21.00 – hala sportowa OSiR 
nr 1 w Łowiczu, ul. jana Pawła ii 3; 3. 
kolejka kia Open i ligi ŁoLiF, czyli 
Łowickiej Ligi Futsalu.  Gogo
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